
8108
11!







O K R E S  R Z Ą D Ó W  

N A M I E S T N I K A

D R A .  B O  B R Z Y Ń S K I E G O

od maja 1908 do maja 1913.





'

I .  Daty  w a ż n i e j s z e  o s o b i s t e .

Numer Gaz. 

Lwowskiej
Data R o k  1908.

100 2 8 . k w i e t ­

n i a .

Dr. M ic h a ł  D obrzyńsk i  zamianowany N am ie s tn ik ie m .  

Audyencya nowego N a m ie s tn ik a  u C e s a rz a .  

Z a p r z y s i ę ż e n i e  nowego N a m ie s tn ik a .

100 29 . k w i e t n . P o s i e d z e n i e  Koła  p o l s k i e g o ,  ż e g n a ją c e  N a m ie s tn ik a .

103 3 .  maja N a m ie s tn ik  p r z y b y ł  do Lwowa.

103 4 .  maja N a m ies tn ik  o b j ą ł  u rzę d o w an ie .

_ . _ 1

105

•

6 .  maja Po w i ta n ie  N a m ie s tn ik a  w P a ł a c u  nam ies tn ikow sk im .

Mowa N a m ie s tn ik a  na p o w i ta n ie  go p rze z  W ic ep re zy d e n ta  

N a m ie s tn ic tw a  h r .  Ł o s i a :

^Powołany ł a s k ą  N a j j a ś n i e j s z e g o  Pana na  s tan ow isk o  

N a m ie s tn ik a  G a l i c j i ,  obejmuję  t e n  u rz ą d  w c h w i l i ,  gdy
/ • -f 0 •s e rd e c z n y  b o i  i  żalą s c i s k a  s e r c e  po s t r a c i e  znakomitego 

męża, k t ó r y  p a d ł  na  p o s t e r u n k u ,  p o z o s t a w i a j ą c  nam n i e z a ­

pomniany wzor w i e r n o ś c i  d l a  Monarchy i  p a t r y o t y c z n e g o  

p o c z u c ia  obowiązku .  1

Obejmuję t en  u rz^ d  w c h w i l i  c i ę ż k i e j  i  t r u d n e j ,  ' 

z k t ó r e j  wyprowadzić  ntas może t y l k o  w i e l k i  spokój 

wewnętrzny i  rozwaga,  t k lk o  t rze źw e  o c e n i e n i e  s tosunków, 

t y lk o  ś c i s ł e  p r z e s t r z e g a c i e  obow iązu jących  u s ta w .  L iczę  

na to bezw zględn ie  ze s t r \ n y  Panów i  wogóle w s z y s tk i c h  

urzędn ików  p o l i t y c z n y c h  w k r a j u .

• / .



Objąłem u rz ą d  N a m ie s tn ik a  ze św iadom ośc ią ,  że ś r o d k i  moje 

n i e  w y s t a r c z ą  na  ś w ie t n ą  r e p r e z e n t a c y ę ,  a l e  t e ż  z p r z e św ia d c z e n ie m ,  

że k r a j  i  j ego  lu d n o ść  żąda  odemnie i  od Panów S t a r o s t ó w  w c h w i l i  

o b e cn e j  w ię c e j  n i ż  k i e d y k o lw ie k  n i e  t y l e  r e p r e z e n t a c y i ,  i l e  d o b r e j  

admini  s t r a c y i .

Na innem m i e j s c u  mia łem już  sposobność  z a z n a c z y ć ,  j a k ą  powinna

by ć ,  do j a k i e g o  c e l u  zdążać  ma a d m i n i s t r a c y a  p u b l i c z n a ,  a Panowie

z e c h c i e j c i e  p a m ię t a ć ,  że t o ,  co tam p o w ie d z ia łem  o b e z s t r o n n o ś c i  j e j

bez w zg lędu  na narodow ość ,  wyznanie  i  s ta n o w isk o  s p o ł e c z n e ,  o ż y c z l i

w o ś c i ,  s p r a w i e d l i w o ś c i  i  z d o b y c iu  s o b ie  z a u f a n i a  u n a j s z e r s z y c h

w ars tw ,  i  co d z i ś  powtarzam, j e s t  z m o je j  s t r o n y  zobowiązaniem s i ę

wobec c a ł e j  l u d n o ś c i  naszeg o  k r a j u ,  k t ó r e  z Waszą g o r l iw ą  pomocą

muszę s p e ł n i ć ,  i  da  Bog, s p e ł n i ę .

Wiem d o b r z e ,  że n a sz  a p a r a t  a d m i n i s t r a c y j n y  n i e  w y s t a r c z a  do

wykonania  w s z y s tk i c h  zadań  nowoczesne j  a d m i n i s t r a c y i ,  bo od c z a s u ,

z k t ó r e g o  a p a r a t  t e n  s i ę  d a t u j e ,  l u d n o ść  k r a j u  s i ę  p o d n i o s ł a ,  p o t r z e

by j e j  w z r o s ł y ,  s t o s u n k i  s i ę  skom pl ikow ały ,  us taw y s i ę  pomnożyły,

do wykonania t r u d n e .  D la te g o  s t a r a n i e m  mojem b ę d z i e ,  aby w o r g a n i -

z a c y i  władz p o l i t y c z n y c h  wprowadzić  pewne u l e p s z e n i a  wew nętrzne ,

a mam z a p e w n ie n ie ,  że Rząd c e n t r a l n y  n ie  p o sk ą p i  mi n iez b ęd n y c h
/

w tym k i e r u n k u  środkow.

Niepodobna  j e s t  d z i ś  N am ies tn ikow i  z a ł a t w i a ć  samemu w s z y s tk i c h  

spraw N a m ie s tn ic tw a  i  w s z y s tk i e m i  S ta ro s tw a m i  o s o b i ś c i e  k i e r o w a ć .  

D la te g o  zamierzam r o z s z e r z y ć  z a k r e s  d z i a ł a n i a ,  a zarazem  odpowie­

d z i a l n o ś ć  Panów W iceprezyden tów  i  Radców Dworu, prowadzących sekcye 

N a m ie s tn ic tw a .  D la te g o  rozważam m y ś l ,  czyby n i e  b y ło  wskazanem 

n ie k tó r y m  Panom S ta r o s to m  p o ru cz y ć  n a d zó r  nad urzędowaniem S ta r o s tw

s ą s i e d n i c h ,  o i l e  to  w g r a n i c a c h  us taw j e s t  m oż l iw e ,  d l a t e g o  zam ie -
/

rzam wyjednać  u s t a n o w i e n i e  p rz y  N a m ie s tn ic tw ie  wyższych u rzędn ików ,  

k t ó r z y b y ,  o b j e ż d ż a j ą c  s t a l e  k r a j ,  s ł u ż y l i  Panom S ta r o s to m  r a d ą  i



wskazówką i  z a p e w n ia l i  j e d n o l i t o ś ć  k i e r u n k u  a d m i n i s t r a c y i .

Dążyć będę do t e g o ,  aby l i c z b ę  S t a r o s t w  z n a c z n ie  pomnożyć, a tern- 

samem umożl iwić  S t a r o ś c i e  u t rzy m an ie  o s o b i s t e g o  s to su n k u  z l u d n o ś c i ą ,  

aby zwiększyć  l i c z b ę  p osad  konceptowych,  t e c h n ic z n y c h  i  m a n i p u l a c y j ­

nych ,  m an ip u lacy ę  zreformować i  sz y b k ie  z a ł a t w i e n i e  spraw u m o ż l i ­

w ić .  Tempo p rz e p ro w a d z e n ia  tych  r e fo rm  wewnętrznych z a l e ż y  jednakże  

n i e t y l k o  od f inan so w ych  środkow, a l e  w n i e m n i e j s z e j  m ie rze  od pozy­

s k a n ia  kandydatów na p o sa d y ,  w k tó r y c h  zwykła r u t y n a  a d m i n i s t r a c y j n a  

n i e  w y s t a r c z a ,  l e c z  d l a  k t ó r y c h  oprocz  c h a r a k t e r u ,  t a l e n t u  i  p r a c y  

p o t r z e b a  wyższego w y k s z t a ł c e n i a  i  g r u n t o w n i e j s z e j  w pewnych k i e r u n ­

kach w iedzy ,  bo d z i ś  opanować równom iern ie  a g run tow nie  w s z y s tk i e  

g a ł ę z i e  a d m i n i s t r a c y i  p u b l i c z n e j  s t a ł o  s i ę  zadaniem trudnem, j e ż e l i  

n i e  n iepodobnem. D la tego  zwracam s i ę  do Was, młodzi panowie u r z ę d n i ­

cy,  z g o r ą c ą  z a c h ę t ą ,  a ż e b y ś c i e  n ie  z a d o w a la l i  s i ę  tą  w iedzą  admin i­

s t r a c y j n ą ,  ja k ą  m o g l i ś c i e  w ynieść  z U n iw e rsy te tó w ,  l e c z  sami d a l e j  

naukowo g o r l i w i e  c h c i e l i  s i ę  w y k s z t a ł c i ć .  Środków i  pomocy z moje j  

s t r o n y  wam n ie  z a b r a k n i e .

Nie w g r o z i e  w ładzy  i  su row ośc i  ro z k a z u  widzę j a  i n s t r u m e n t  

k i e r o w a n ia  l ic zn y m  p e rso n a le m  władz p o l i t y c z n y c h ,  l e c z  w obu d zen iu  

i  w r o z w i n i ę c i u  s z l a c h e t n y c h  dążeń  i  c h ę c i ,  w p o s t a w i e n i u  w z n io s ły c h  

zadań i  ce lów,  do k t ó r y c h  mamy zm ierzać  z zapałem i  z p rzekonan iem  

wewnętrznem, że w ten  sposob służymy n a j l e p i e j  Monarsze i  k r a j o w i ,  

a zdobywamy s o b ie  powszechne u z n a n ie  i  z a u f a n i e  s p o ł e c z e ń s tw a .

Nie w ą tp ię  na c h w i lę ,  że to  n a s t ą p i ,  n i e  w ą tp ię  d l a t e g o ,  że 

w c ią g u  mojego u rzęd o w an ia  w Radzie  s z k o l n e j  k ra jo w e j  miałem sposob­

ność z e tk n ą ć  s i ę  b e z p o ś r e d n io  z p e rso n a le m  a d m in i s t r a c y jn y m  naszego  

k r a j u  i  nauczyłem s i ę  c e n i ć  jego n i e p o s p o l i t e  p r z y m io ty .

Na n i c h  chcę i  będę budował.  Cenną w tym k ie r u n k u  r ę k o jm ią  są 

d l a  mnie s łow a ,  k t ó r e  d z i ś  w i m i e n iu  Waszem w ys tosow ał  P .W ic e p re ­

z y d e n t  N a m ie s tn ic tw a  h r .  Łoś,  k tó r e g o  z a l e t y  c h a r a k t e r u ,  d o św ia d c z ę -



f  ^

n i e  i  w iedzę  p raw n ic zą  miałem sposobność  poznać  i  o c e n i ć .  D z ięku ję  

za t e  s łow a  s e r d e c z n i e ,  a w i t a j ą c  Was nawzajem Panowie ,  mimo c z e k a ­

j ą c y c h  n a s  t rudów i  możliwych p r z e s z k ó d ,  z p e ł n ą  w i a r ą  i  o tu c h ą  

p a t r z ę  w p r z y s z ł o ś ć .  Otuchę  t ę  c z e r p i ę  p rz e d e w sz y s tk ie m  i  c z e rp a ć  

możemy my w szy scy ,  k i e r u j ą c  n asze  umysły i  s e r c a  ku N a j m i ł o s c i w i e j  

nam panującemu M onarsze ,  k tórem u O p a t r z n o ś ć  p o z w o l i ł a  w ro k u  b i e -
9 • j 9żącym o bc h o d z ić  r z a d k ą  u r o c z y s t o ś ć  60 l e t n i c h  rządów, i  k t ó r y  

w szy s tk im  nam ś w ie c i  p rzyk ładem  p o ś w ię c e n i a  i  obowiązku,  p rzyk ładem  

m i ł o ś c i ,  j a k ą  w s z y s tk i e  swe lu d y  o t a c z a .  D la te g o  wzywam Panów, 

a b y ś c i e  razem zemną w z n i e ś l i  z g ł ę b i  p i e r s i  o k rzy k :  N a j j a ś n i e j s z y  

Pan F r a n c i s z e k  J o z e f  n i e c h  ż y je  !

Numer

Gaz.Lv;.
D a ta Wyjazdy N a m ie s tn ik a  w skrawach urzędowych.

113
1 5 . -  17. 
maja Do Krakowa na  p o s i e d z e n i e  Akademii  u m i e j ę t n o ś c i .  

W Krakowie audyencye p o w i t a l n e .

137
1 2 . - 1 7 .
czerw ca Do W ied n ia  na  j u b i l e u s z  c e s a r s k i .

140 [
19.

Do B o r y s ł a w ia  w sp raw ie  a k c y i  ra tunkow ej  w c e l u  z a p o b i e ­

ż e n i a  wylewowi n a f t y .

160
1 3 . - 1 8 .
l i p c a Do Żywca, s t a m tą d  do W ie d n ia .

.

199
25 .
s i e r p n i a

-------
•

Do J a r o s ł a w i a  na  wystawę.

259
9 .  -  16.

l i s t o p a d a
Do W ied n ia  po s e s y i  se jm ow ej .

274
27 .  -  30.  
l i s t o p a d a Do W ie d n ia .

_ ------ ------------ ---------------- —
•/ *



1
Numer Gaz 

Lwowskiej
D ata Wyjazdy N a m ie s tn ik a  w sprawach urzędowych.

* 286
i

1 2 . g r u d n ia Z a j ś c i e  na U n iw e r s y t e c i e  lwowskim z okazy i  u c z e s t n i c z e n i a  

N a m ie s tn ik a  p r z y  promocyi sub a u s p i c i i s  I m p e r a t o r i s .

290
16. -  20.  
g r u d n i a Wyjazd N a m ie s tn ik a  do W iednia .

295 2 3 . g r u d n ia Rada gminna M ie lc a  n a d a ł a  N am ies tn ikow i  obywate ls two 

honorowe.

38
15 .  -  23 .  
l u t e g o

Rok 1909. 

Wyjazd N a m ie s tn ik a  do W ie d n ia .

57
11 .  -  12.
m arca Wyjazd N a m ie s tn ik a  do Krakowa.

63
17 .  -  22 .  
marca

1

Wyjazd N a m ie s tn ik a  do W iedn ia
|

1“
9 .  -  13.
m aja Wyjazd N a m ie s tn ik a  do T a rn o b rz e g a ,  Bochni i  B rz esk a  

w c e l u  z w ie d z e n ia  o k o l i c  d o t k n i ę t y c h  powodz ią .

f
113 18.  maja Wyjazd N a m ie s tn ik a  do Drohobycza z powodu powodzi w t e -

.

r e n a c h  k o p a ln i a n y c h .

116
2 1 .  -  27.  
m aja

• i

Wyjazd N a m ie s tn ik a  do Krakowa na p o s i e d z e n i e  Akademii 

U m i e j ę t n o ś c i .

123 31.  maja Wyjazd N a m ie s tn ik a  do Krakowa na p o s i e d z e n i e  Kom ite tu  

r e s t a u r a c y i  Zamku na Wawelu.

128
7 .  -  9.
cze rw ca Wyjazd N a m ie s tn ik a  do W iedn ia .

.



Numer Gaz. 

Lwowskiej
D a ta Wyjazdy N a m ie s tn ik a  w sprawach urzędowych.

174
2 .  -  15.  
s i e r p n i a Wyjazd N a m ie s tn ik a  na  14-dniowy u r l o p .

202
2 .  - 1 0 .
w r z e ś n i a Wyjazd N a m ie s tn ik a  ao W iedn ia .

♦

238
18. -  19.
p a z d z i e r n . Wyjazd N a m ie s tn ik a  do Krakowa na obchod ju b i l e u s z o w y  

Muzeum Narodowego.

256
8 .  -  12.
l i s t o p a d a Wyjazd N a m ie s tn ik a  do W iednia .

282
9 .  -  12.
g r u d n i a Wyjazd N a m ie s tn ik a  do Krakowa

39
17.  -  18. 
l u t e g o

R o k  1910.

Wyjazd N a m ie s tn ik a  n a  j e d e n  d z i e ń  do W ie d n ia .

47
2 7 . l u t e g o  
do 4 . marca Wyjazd N a m ie s tn ik a  do W iedn ia .

ę 59,
1 3 . marca Wyjazd N a m ie s tn ik a  do Drohobycza d l a  z w ie d z e n ia  r e z e r -  

woarów na f tow ych  / ' :  w to w a rz y s tw ie  r a d c y  m i n i s t e r y a l n e g o  

H e r b s t a  i  Radcy Dworu I n g a r d e n a  : / .

70
2 6 .m arca  dc 
1 . k w i e t n i a Wyjazd N a m ie s tn ik a  na u r l o p  za g r a n i c ę .

86
1 6 . -  17. 
k w i e t n i a

»
Wyjazd N a m ie s tn ik a  do Krakowa na j e d e n  d z i e ń  n a  u r o ­

c z y s t o ś ć  obchodu s t w o r z e n i a  W ie lk ie g o  Krakowa.

99 2 9 . k w ie tn ie . Nadanie  N am ies tn ikow i  o r d e r u  ż e l a z n e j  Korony I .  k l a s y .

102
5. -  12.
na j a Wyjazd N a m ie s tn ik a  do W iedn ia ,  9 .  m a ja  m i a i  audyencyę 

u C e s a r z a .



Numer Gaz. 

Lwowskiej
Data

■ — — — ...................  ....

Wyjazdy N a m ie s tn ik a  w sprawach urzędowych.

115
22 .  -  25. 
maja Wyjazd N a m ie s tn ik a  do Krakowa na  doroczne  p o s i e d z e n ie  

Akademii  U m i e j ę t n o ś c i .
..

123
1 .  -  4 .
czerwca Wyjazd N a m ie s tn ik a  do W iedn ia .

133 1 4 . czerwca A rc y k s ią ż ę  Leopold  S a l v a t o r  p r z y b y ł  do Lwowa i  z a m ie s z k a ł  

w p a ł a c u  nam ies tn ikow sk im .

137 1 8 . czerwca N a m ie s tn ik  razem z A rc y k s ię c ie m  Leopoldem S a lv a to re m  

w y j e c h a ł  do B o r y s ła w ia .

141 2 2 . czerwca Wyjazd N a m ie s tn ik a  do Krakowa na p ogrzeb  b .  M i n i s t r a  

ś p .  M a d e jsk ie g o .

143 2 4 . czerwca Wyjazd N a m ie s tn ik a  do Złoczowa na  obchod 13.  p .  u łanów.

154
8 .  -  11. 
l i p c a Wyjazd N a m ie s tn ik a  do W iedn ia .

174
1 .  -  16.
s i e r p n i a Wyjazd N a m ie s tn ik a  na  u r l o p  za  g r a n i c ę .

197 2 9 . s i e r p n i
/ /

e . Wyjazd N a m ie s tn ik a  do Brodow celem z w ie d z e n ia  u r z ą d z e ń

s a n i t a r n y c h  p rz e c iw  c h o l e r z e .

209
14. -  19.
w r$  ś n i a Wyjazd N a m ie s tn ik a  do W iedn ia .

269
25.
l i s t o p a d a Wyjazd N a m ie s tn ik a  do Wiednia  i  Krakowa / :  na  p o s i e d z e ­

n i e  k ra jowego K om ite tu  r e s t a u r a c y i  Wawelu : /

281
1C. -  11. 
g r u d n i a Wyjazd N a m ie s tn ik a  do Krakowa i  Bieżanowa na p o g rzeb  

ś p .  M a rs z a łk a  powiatowego Czecza .



Numer Gaz 

Lwowskiej
Data ?/yjazdy N a m ie s tn ik a  w sprawach urzędowych

1.

R o k  1911.

2 .  -  7. 
s t y c z n i a Wyjazd N a m ie s tn ik a  do W ie d n ia .

28

71

3 .  -  7.
l u t e g o Wyjazd N a m ie s tn ik a  do W iednia

28 .
marca Wyjazd N a m ie s tn ik a  do Krakowa na  p o g rzeb  ś p .  P r o f e ­

s o r a  S o k o ło w sk iego .

80

3 0 .marca  
do 2 . k w i e t . Wyjazd N a m ie s tn ik a  do W iedn ia  / :  z powodu rozwiąza-  

n i a  Rady P a ń s tw a .

6 .  -  9 .
k w i e t n i a Wyjazd N a m ie s tn ik a  do Wiednia

87
17. -  21.  
k w i e t n i a Wyjazd N a m ie s tn ik a  do Krakowa / :  wybory,  b l o k  : /

104
5 .  -  7 .
maj a Wyjazd N a m ie s tn ik a  do Wiednia

116

121

19. 
maj a Wyjazd N a m ie s tn ik a  do Krakowa / :  na  doroczne  p u b l i c z n e  

p o s i e d z e n i e  Akademii  U m i e j ę t n o ś c i  : / .

27 .  -  30.  
m aja Wyjazd N a m ie s tn ik a  do K ry n ic y ,  Nowego S ą c za  i  Krakowa 

/ :  wybory,  b lo k  : / .

128
5.  -  7 .
c ze rw ca Wyjazd N a m ie s tn ik a  do W ied n ia  / :  p rz e d  wyborami : /

D a l s z y  c i ą g  od l . l i p c a  1911 do maja  1913 n a s t s j p i - J



I I .  Zmiany gab in e tó w  i  p o sz cz eg ó ln y c h  M in i s t r ó w .

Numer Gaz . 

Lwowskie j .
D a ta R o k 1908.

107 6 . maja W m ie j s c e  zmarłego M i n i s t r a  P e sc h k i  zamian iwany z o s t a ł

Henryk P r ą d # n i e m i e c k i m  M in i s t r e m - ro d a k ie m  w g a b i n e c i e

b a ro n a  B^e c k a .

155 8 .  l i p c a U tworzenie  M i n i s t e r s t w a  r o b o t  p u b l i c z n y c h  z dniem 8 .  

l i p c a  / ' :  p ierwszym M in i s t r e m  Gessmann : / .

264
15 .
l i s t o p a d a Dymisya c a łe g o  g a b i n e t u  b a ro n a  B e c k a .

U tworzen ie  nowego g a b i n e t u  b a ro n a  B i e n e r t h a .

M in i s t r o w ie
u s t ę p u j ą c y :

M in i s t r o w ie  
nowi:

Prezydyum Bar.  Beck B ar .  B i e n e r t h

S pr .w ew nęt rzne B a r .B ie n e r t h B ar .  H a r d t l

Obrona k ra jo w a J e n e r a ł  Georgi G e n e r a ł  Georgi

O św ia ta  i  wyzn. Dr.Marchet S z .S .  K anera  / K i e r  .M/

S p ra w ied l iw o ść Dr. K le in S z . S . H o r t  v.Ho]zknecht 
/K-M. /

Skarb Dr.Korytowski S z . S . b . Jo rkasch -K och
/K .M . /

Handel Dr.  F i e d l e r S z . S . D r . M a t t a j a  /K.M/

K o le je D r .D e r s c h a t t a S z . S . D r . F o r s t e r  /K.M/

Roln ic two Dr. Ebenhoch S z .S .P o p p  / K i e r . M i n . /

Roboty p u b l i c z . Dr.Gessmann S z .S .h r .W ic k e n b u r g
/ K .M . /

Bez t e k i  G a l i c y a Dawid Abrahamowicz Dawid Abrahamowicz

d t t o  c z e s k i  rodak Dr. Żaczek D r.  Żaczek

d t t o  n i e m ie c k i  r o d . 3r a s c h e k Dr.  S c h r e i n e r



Numer Gaz.

L w ow sk ie j .
D a ta R o k  1909.

L*

Ni

33 .

52

250

44

284

l l . l u t e g c

3 .m arca

P o la c y  w p r z e k s z t a ł c o n y m  g a b i n e c i e  r e p r e z e n t o w a n i  p r z e z  

Abrahamowi c za  i  B i l i ń s k i e g o .
/

Nowy g a b i n e t  z ło żo no  z samych d e f i n i t y w n y c h  M in i s t r ó w .

13.  l u t e g o  1909 nowi M i n i s t r o w ie  z ł o ż y l i  p r z y s i ę g ę .

Dymisya Dawida Abrahamowi c z a  / :  G a l i c y a  ;/'

1.
l i s t o p a d a

Mianowanie D ra .  Dulemby M in i s t r e m  d l a  G a l i c y i

Dymisya obu M in i s t ró w  c z e s k i c h :  Dra B r a f a  /  : r o l n i c t w o  : /  

i  Dra Ż aczka  / :  c z e s k i  ro dak  : / .

Sze f  Sekcy i  Popp ponownie mianowany M i n i s t r em r o l n i c t w a

2 2 . l u t e g o

l a . g r u d n i

R o k  1910.

Dymisya n i e m ie c k ie g o  M i n i s t r a - r o d a k a  Dra o c h r e i n e r a

a Dymisya c a ł e g o  g a b i n e t u  I I .  b a r o n a B i e n e r t h  a

P r z e k s z t a ł c e n i e  g a b i n e t u  ba rona B i e n e r t h  a.

W m ie j s c e  7 Kierowników M i n i s t e r s t w  z o s t a l i  zamianowani 

d e f in i ty w n y m i  M i n i s t r a m i :

O św ia ta  i  wyzn. h r .  S tu rg k h d o t ą d  Kanera

S p ra w ied l iw o ść D r .H o ch en bu rg e r d o t ą d  H o lzkn ech t

Skarb D r . B i l i ń s k i d o t ą d  Jo rk a sc h -K o c h

Handel D r .W e i s s k i r c h n e r d o tą d  D r .  M a t t a j a

K o le je Wrba d o tą d  F o r s t e r

Roln ic tw o P r o f . D r . B r a f d o tą d  Popp

Roboty p u b l . H o f r a t  R i t t d o t ą d  h r .  Wickenburg



Numer Gaz. 

Lwowskiej .
Data R o k 1911.

8 9 . s t y c z n i a Utworzen ie  nowego g a b i n e t u  b a ro n a  B i e n e r t h a  I I I .

Prezydyum baron  B i e n e r t h  ponownie

Wewnętrzne d o t y c h c z .S z e f  s e k c y i  h r .W ickenburg  
/ :  w m ie j s c e  H a r d t l a  : /

O św ia ta h r .  S tu rg k h  ponownie

S p ra w ie d l iw o ś ć Dr. Hochenburger  ponownie

Skarb Meyer / :  d o tą d  P r e z e s  C e n t r a l n e j  Komięyi 
s t a t y s t y c z n e j : /  / :  w m ie j s c e  Dra B i l i ń ­
sk iego  : /

Handel D r .  W e i s s k i r c h n e r  ponownie

Roboty p u b l . M areky /1dotychcz  .S z e f  s e k cy i  / :  w m ie j s c e  
R i t t a  : /

K o le je P r o f . D r . G ł ą b i n s k i  / : w  m ie j s c e  Wrby : /

Ro ln ic tw o H o f r a t  ba ron  Widmann / :  w m ie j s c e  
Dra B ra fa  wjLy/fdc,*

Obrona k ra jow a G e n e r a ł  Georg i  ponownie

G a l i c y a  / bez 
t e k i : /

Z a l e s k i ,  do tychczasowy Szef  s e k c y i  w Mi­
n i s t e r s t w i e  r o l n i c t w a / :  w m ie j s c e  Dra 
Dulemby : /  .

144
26.
czerwca Dymisya g a b i n e t u  B i e n e r t h a  I I I .  i  częśc iow e  jego

p r z e k s z t a ł c e n i e :

U s t ą p i l i :  p r e z y d e n t  g a b i n e t u  b a ron  B i e n e r t h

m i n i s t e r  h a n d lu  Dr.  W e i s s k i r c h n e r  

m i n i s t e r  k o l e i  D r .  G ł ą b i ń s k i  

W m i e j s c e  tychże  zamianowani:

p rezyden tem  g a b i n e t u :  ba ron  Gautsch  

k ie ro w n ik iem  m i n . h a n d l u : S z e f  sekcy i  D r . M a t t a j a  

k ie ro w n ik iem  m i n . k o l e i :  Szef  s e k cy i  D r . R o l i .

R e s z ta  m in i s t r ó w  n i e  z m i e n i ł a  s i ę .





.

I I I .  Rada Pańs tw a ,  D e leg acy e .

i Numer Gaz. 

Lwowskiej
Data R o k  1908.

217 1 9 . w r z e ś n ia Zwołanie  D e leg a cy i  do B udapesz tu  na 8 . p a ź d z i e r n i k a  1908.

273 26 . l i s t o p a d a
,

Pie rw sze  p o s i e d z e n i e  I zby  p o s ło w .  P r z e d s t a w i e n i e  s i ę  

g a b i n e t u  B i e n e r t h a .

15 20 . s t y c z n i a

R o k  1909.

P ie rw sze  p o s i e d z e n i e  I zby  posłow Rady P ańs tw a .

28 5 .  l u t e g o Zamknięcie  18— t e j  s e s y i  Rady Państwa z powodu o b s t r u k c y i  

/ :  c z e s k i e j  : /

48 2 7 . l u t e g o Zwołanie nowej s e s y i  Rady Państwa na  10.  marca  1909.

! "( 2 3 .marca Śmierć b y łego  M i n i s t r a  W o jc iecha  h r .  D z i e d u s z y c k i e g o . 

\

i  . 156 l O . l i p c a
/

Zamknięcie  1 9 - t e j  s e s y i  Rady P ań s tw a .

232 8 . p a z d z i e r n .

.
,

Zwołanie nowej s e s y i  Rady Pańs twa  na 2 0 . p a ź d z i e r n i k a  1909.
■

i

239 2 0 . p a ź d z i e r n
/

. Z e b ra n ie  s i ę  20-Lej  s e s y i  Rady Pań s tw a .

44 2 4 . l u t e g o

R o k  1910.

1 - sz e  p o s i e d z e n i e  d a l s z e g o  c ią g u  ć O - t e j  s e s y i  Rady 

Pań s tw a .



Numer G a z . 

L w ow skie j .
D a ta

/

Rada P ańs tw a ,  D e le g a c y e .

151 6 . 1 i p c a O d ro c ze n ie  s e s y i  Rady Pańs tw a  z dniem 6 .  l i p c a .

233
/

1 2 .p a z d z . P o s i e d z e n i e  p l e n a r n e  d e l e g a c y i  a u s t r y a c k i e j .

264 1 8 . 1 i s t o p . Zwołanie  Rady Pańs tw a  na 24 .  l i s t o p a d a  1910.

264 l S . l i s t o p . Zam knięc ie  s e s y i  d e l e g a c y j n e j .

279 6 . g r u d n i a W iceprezesem Koła P o l s k i e g o  we W iedn iu  w m ie j s c e
ł

Czaykowskiego wybrany P r o f .  Dr .  A n ton i  G ó r s k i .

290 1 7 . g r u d n i a Zwołan ie  d e l e g a c y i  na  28 .  g r u d n i a  do B u d a p e s z tu .

14 18 . s t y c z n i

R o k  1911.

i  P rezesem  Koła  P o l s k i e g o  w m ie j s c e  M i n i s t r a  k o l e i  

Dra G ł ą b i ń s k i e g o  wybrany D r .  Ł a z  a r s k i .

75 3 0 . m arca R ozw iązan ie  Rady P ańs tw a .  Nowe wybory.

81 8 . k w i e t n i a
/ t /

R o z p i s a n i e  terminów nowych wyborow do Rady Państwa 

na c z a s  od 13 .  cze rw ca  do 6 .  l i p c a  ^ l S ^ ^ a l i -  

c y i . -

C iąg  d a l s z y  od 1 . l i p c a  1911 do m aja  1913 n a s t ą p i ^ - ^



IV. Sejm, P o l s k i e  Koło Sejmowe, Rada Narodowa e t c .

Numer Gaz. 

L w ow sk ie j .
D a ta R o k  1908.

100

194

209

209

212

do

255

2 8 .k w ie tn S t a n i s ł a w  h r .  B a d e n i  zamianowany M arsza łk iem  

krajowym.

21 .  s i e r p n Zwołan ie  Sejmu g a l i c .  na jlfb. w r z e ś n i a  1908.
/

8 .w rz e ś n ia

1 1 . w rz eśn i

1 5 .w rz eśn i  

do

5 . 1 i s t o p .

M e t r o p o l i t a  Andrzej  h r .  S z e p ty c k i  zamianowany z a s t ę p c ą  

M a rsz a łk a  kra jowego w Sfejmie.

a Sejmowy Klub r u s k i  u k o n s ty tu o w a ł  s i ę ,  w y b i e r a j ą c :  p re z e  

sem Dra Dudykiewicza ,  z a s t ę p c ą  k s .  K o łp a c z k ie w ic z a ,  

s e k r e t a r z e m  T r a c z a .

a 1 - s z e  do 3 6 - t e g p  p o s i e d z e n i a  I . s e s y i  IX .pe ry o du  Sejmu
--------------------------------------------i---------------------------------------------------------------------------------------------------

¥

14.  w r z e ś n i a  na p o s i e d z e n i u  posłow konserwatywnych

uchwalono u t w o r z y ć | j e d n o l i t e  s t r o n n i c t w o  p raw icy  se jmow ej ,
/ |  /

na k t ó r e  s i ę  z ł o ż y ł y :  Koło Krakowskie ,  Klub au tonom is tow

i  Klub r o l n i c z y .  P rezesem  tego  Klubu: W ojc iech  h r .  D z ie -
/

d u s z y c k i ,  zas tępcam i*  Leon h r .  F i n i n s k i ,  o t a n i s ł a w  hr.. 

S t a d n i c k i  i  Antoni  hr* W odzick i ,  s e k r e t a r z a m i :  S t a n i s ł a w  

h r .  B aden i ,  Dr. Władysław Czaykowski i  A lek sand e r  K rze -

czunowicz I

l e j n i a  p o s i e k a n i e  c a l e .

p rz e p ro w a d z e n ia  wyboru Komisyi m a tk i .
\

prezesem  Koła w ybrano\D ra  G ł ą b i n s k i e g o ,  w icep rezesem

A. G o ra y sk ie g o . 1



2 2 .  w rz e ś n ia *  U tw o rz y ł  s i ę  nowy Klub sejmowy: Centrum k a t o l i c k o -

narodow e*.1 / :  6 pos łow ,  a t o :  p r e z e s  D r .  Koz±owski, J u l i a n  b a ron  

B r u n i c k i ,  W i to łd  k s .  C z a r t o r y s k i ,  M a r s z a łk o w ic z , Dr. Sobolewski  

i  W rześn iow sk i  : / .

/
3 0 .  w r z e ś n i a .  P o s i e d z e n i e  Kornisyi d l a  r e fo rm y  wyborc z e j ,  na k to rem  

r o z p o c z ę t o  g e n e r a l n ą  rozp raw ę  nad wnioskami p o s e l s k i m i  z p r o j e k t a m i  

r e fo rm y  w y b o r c z e j .

ł
O rg a n iz a c y a  Klubów sejmowych:

1 / .  p r a w ic a  s e j m o w a / :  7 

2l . cen t rum  / :  5 : / ,

3 / .  l u d o w c y / :  20 : / ,

4 / .  s t r o n n i c t w o  dem okra tyczne  l e w ic y  sejmowej / :  30 : / ,

5 / .  k lu b  r u s k o - u k r a i n s k i  / :  15 : / ,

6 / •  k lu b  s t a r o r u s k i  / :  9 : / .

2 .  i  3 .  p a ź d z i e r n i k a .  P o s i e d z e n i e  Kornisyi r e fo rm y  w yb o rcze j pod 

przewodnictwem Dra  G ł ą b i ń s k i e g o .  Kontynuacya  g e n e r a l n e j  d e b a ty
/

nad zmianą s t a t u t u  kra jowego  i  sejmowej o rd y n a c y i  w y b o r c z e j .  Wybór
/

s u b k o m i te tu  z 15 p os łow .

/ #
16.  p a ź d z i e r n i k a .  Demokratyczna  l e w ic a  sejmowa p r z e d k ł a d a  swoj

p r o j e k t  o r d y n a c y i  w y b o rcze j  do Sejmu / :  200 pos łow ,  z t e g o  12 w i -

r y l i s t ć w ,  149 wybranych z 4 p rzym io tn ikow ego  g ł o s o w a n i a ,  39 w y b ra -
/

nych p r z e z  k o ł a  zawodowe; -  W y d z ia ł  k ra jow y z 8 członkow : / .

2 0 .  p a ź d z i e r n i k a .  P o s i e d z e n i e  P o l s k i e g o  Koła  Sejmowego w sp raw ie
/

o r g a n i z a c y i  Rady narodowej pod przewodnictwem Dra G ł ą b i ń s k i e g o .  

Uchwalono, aby Komisya p a r l a m e n t a r n a  w s z y s tk i c h  klubów p o l s k i c h  

sejmowych w y b ra ła  osobną  komisyę ce lem  opraco w an ia  p r o j e k t u  r e o r g a -  

n i z a c y i  Rady n a ro d o w e j .  Wywiązała  s i ę  d łu g a  dyskusya  nad  tem, 

z k t ó r e g o  k lu b u  r u s k i e g o  wybranym ma być c z ło n e k  W yd z ia łu  k ra jow ego ,



10

w k t ó r e j  p rze m aw ia ł  t a k ż e  N a m ie s tn ik  / :  Mowa w G azec ie  Lwowskiej

n ie  podana : /  73 g ł o s y  na 108 oddanych o św iadczy ło  s i ę  za  wyborem

c z ło n k a  W ydzia łu  kra jowego  z k lu b u  u k r a i ń s k i e g o .  Decyzyę co do oso -
/

by uchwalono p o z o s ta w ić  Komisyi p a r l a m e n t a r n e j  Klubów.

2 1 . p a ź d z i e r n i k a .  P o s i e d z e n i e  Komisyi re fo rm y  w yborcze j  nad sprawozda­

n iem  przed łożonem  p r z e z  su b k o m i te t  Kom isy i .  S u b k o m i te t  u c h w a l i ł ,
/

że re fo rm a  ma s i ę  o p i e r a ć  na pow szechnośc i  i  t a j n o ś c i  wyborow a 

Kornisya p r z y j ę ł a  do wiadomości  to  sp raw ozdan ie  su b k o m i te tu ,  p o l e ­

c a j ą c  mu kontynuować swe p r a c e .

2 7 .  p a ź d z i e r n i k a .  P o s i e d z e n i e  p o l s k i e g o  Koła  sejmowego pod p r z e -
/ /  r

wodnictwem G o ra y sk ie g o ,  na  k to rem  Tadeusz C ie n s k i  p r z e d s t a w i ł  p r o ­

j e k t  nowego r eg u la m in u  d l a  Rady n a ro d o w ej .  Dla  sprawy t e j  wybrano
r * f /  /

Kornisyę/:  Dr.  Adam T . C i e n s k i ,  Jfandrowski, M ę c in s k i ,  P i n i n s k i ,

R a y s k i ,  S t a p i n s k i ,  S t e f c z y k ,  S k o ły s z e w s k i ,  S k a łk o w sk i ,  Wrześniow-
I

s k i  : / . -

30 .  p a ź d z i e r n i k a .  P o s i e d z e n i e  p o l s k i e g o  Koła  sejmowego nad sprawą 

o r g a n i z a c y i  Rady n a ro d o w e j .  P r z y j ę t o  jako  z a s a d ę ,  że w obradach  Ko­

ł a  mogą b ra ć  u d z i a ł  p o s łow ie  do Rady Pańs tw a ,  a l e  bez prawa g ł o s o ­

w a n ia .  Tylko w sprawach ogolno-narodowych mogą b r a ć  u d z i a ł  i  g ł o s o ­

wać w Kole sejmowem wszyscy  p o s ło w ie  p o l s c y  sejmowi i  do Rady Pań­

s tw a .  Co dOvJ!ady na ro do w ej ,  po lecono  Komite towi p race  swe d a l e j  

p r o w a d z ić ,  na c za s  z a ś  aż do n a s t ę p n e j  s e s y i  sejmowej z a d a n ia  o r g a ­

n i z a c y i  narodowej p e ł n i ć  ma K om ite t  z łożony  z 24 p o s ło w ,  desygnować 

s i ę  mających p rz e z  p o s z c z e g ó ln e  k luby  / :  7 d e le g a tó w  le w ic y  demokra­

t y c z n e j ,  7 ludowców, 7 p raw icy  se jmowej ,  2 cen t rum ,  1 z d z i k i c h " : / .

/ /

3 1 . p a ź d z i e r n i k a .  P o s i e d z e n i e  su b k o m i te tu  re fo rm y  w y b o r c z e j , n a  k to rem

p .  B a t t a g l i a  imieniem s t r o n n i c t w a  narodowych demokratów p r z e d s t a w i ł
/ /

nowy p r o j e k t  r e fo rm y  wyborcze j  / :  21 w i r y l i s t o w  i  140 pos łow,  wybra­

nych w 136 ok ręgach  wyborczych na z a s a d z i e  4 p rzym iotn ikowego prawa



wyborczego;  w G a l i c y i  w sch o d n ie j  osobne o k r ę g i  i  c i a ł a  wyborcze 

p o l s k i e  a osobne r u s k i e  : / .

3 .  l i s t o p a d a . Dudykiewicz z ł o ż y ł  p r e z e s u r ę  k l u b u  s t a r o r u s k i e g o .

4 .  l i s t o p a d a . P o s i e d z e n i e  p o l s k i ę p o  Koła  sejmowego pod przewód-
, i *nictwem Dra G ł ą b i ń s k i e g o .  Ponieważ s u b k o m i te t  n i e  u k o ń c z y ł  j e s z c z e

p r a c  nad p r o j e k t e m  r e g u la m in u  Rad|y n a ro d o w ej ,  uchwalono u t r z y ­

mać p ro w iz o ry c z n ą  o r g a n i z a c y ę  d o . n a s t ę p n e j  s e s y i  sejmowej i  wybrano
I g f

K om ite t  wykonawczy Koła  sejmowego z 24 członkow i  7 z a s tęp có w ,
/ /

k t ó r y  w r a z i e  r o z p i s a n i a  wyborom m i a ł  prawo k o o p t a c y i .

5 .  l i s t o p a d a .  O d ro c ze n ie  s e s y i / S e jm u  na  36- tem  p o s i e d z e n i u .

/ jf
5 .  l i s t o p a d a . 24 d e le g a tó w  wybranych p r z e z  sejmowe Koło p o l s k i e  

jako  p ro w izo ry c zn y  K om ite t  R a /y  n a ro d o w e j , w y b ra ło  p rezesem  swoim 

Dra J o z e f a  M i l e w s k i e g o

22 .  l i s t o p a d a . O s t a t n i e  p o s i e d z e n i e  Komisyi wykonawczej Rady 

n a r o d o w e j .

Ustępu jącem u P re ze so w i  T . /C ien sk iem u  u d z i e lo n o  a b so lu to ry u m  

a u rzędow an ie  oddano Drowi mA  l e w s k i e m u  jako  p rezesow i  

tymczasowego K o m i te tu .

16. g r u d n i a .  P o s i e d z e n i e  K o m i ta tu  24 pos ło w , prowadzącego tymcza­

sowo agendy Rady narodowej rano po d y sk u sy i  d l a  u ł o ż e n i a  ma­

jąc eg o  s i ę  p rze z  sejmowe K o ło * p o l s k i e  u c h w a l ić  r e g u la m in u  Rady

narodowej  Kornisyę .-

Numer Gaz.  

Lw ow sk ie j .
D a ta R o k  1909. Sejm e t c .

211 do
16.
w r z e ś n i a 37~me di. 5 6 - t e g o  p o s i e d z e n i a  I . s e s y i  IX .p e ry o d u  Sejmu.

237. do
16.
p a z d z i e r n

1 7 .w r z e ś n i a  p o s i e d z e n i e  p rz e w o d n icz ą cy c h  klubów sejmo­

wych w o b e c n o śc i  N a m ie s tn ik a .

/• «



18. w r z e ś n i a  p o s i e d z e n i e  su b k o m i te tu  re fo rm y w y b o r c z e j .

21 .  w r z e ś n ia  p o s i e d z e n ie  Komisyi  p a r l a m e n t a r n e j  k l u b u  p r a ­

wicy sejmowej wraz z cz łonkam i Komisyi w y b o r c z e j .

25 .  w r z e ś n i a  p o s i e d z e n i e  kom isy i  p a r l a m e n t a r n e j  k lu b u  

p raw icy  sejmowej wraz z członkami kom isy i  w y b o r c z e j .

8 .  p a ź d z i e r n i k a  p o s i e d z e n ie  prezydyow klubów p o l s k i c h .

12.  p a ź d z i e r n i k a  p o s i e d z e n i e  s u b k o m i te tu  r e f ormy wybor­

c z e j , d e b a t u j e  nad zarysem re fo rm y  o r d y n a c y i  w yborcze j  

uchwalonym p rzez  k lu b  p ra w ic y .

/

13 .  p a ź d z i e r n i k a . Komisya re fo rm y  wyborcze j  uchwala  

permanencyę k o m i s y i .

P o s i e d z e n i e  K om ite tu  p o l s k i e g o  Koła  sejmowego, p e łn i ą c e g o  

tymczasowo czy n n o śc i  Rady narodowej  pod przewodnictwem 

Wł. K oz łowskiego ,  na k torem  uchwalono p r o j e k t  r e g u l a m i ­

nu d l a  p r z y s z ł e g o  w y d z ia łu  p o l s k i e g o  Koła  p o s e l s k i e g o " .  

Zadaniem teg o  w y d z ia łu  j e s t  obrona  i n t e r e s ó w  narodowych, 

k i e r o w a n ie  wyborami do Sejmu i  p a r l a m e n t u ,  informowanie  

p r a s y  p o l s k i e j .

S i e d z i b ą  W ydzia łu  Lwow. W ydzia ł  s k ł a d a ć  s i ę  ma z 24 

członkow / :  7 k on se rw a ty s tó w ,  7 ludowców, 7 z lew ic y  

d e m o k ra ty c z n e j ,  2 z cen t ru m ,  1 z d z i k i c h "  : / .

P o s i e d z e n i e  p o l s k i l g o  Koła  sejmowego. Na p o rządku  d z i e n ­

nym p r o j e k t  r e g u la m in u  Rady n a ro d o w ej .  Na wniosek Dra 

Adama odroczono uchwałę do ponownego z e b r a n i a  s i ę  Sejmu.



Numer Gaz. 

Lwowsk i  e j -
Data R o k  1909* Sejm e t c .

V

237
3.6.
p a z d z i e r n .

Do tego  c z a s u  agendy\ma sprawować do tychczasowy K o m i te t ,  

wybrany w roku  1908. \

Na 5 6 - tem  p o s i e d z e n i u  Sejmu/ o d r o c z e n ie  s e s y i  Sejmu 

p rze z  N a m ie s tn ik a  na  mocy Najwyższego p o l e c e n i a .

3

7 do 41

'
1 . s t y c z n i a

1 1 . s t y c z n i a  
do

1 9 . l u t e g o

R o k  1910.

/
Zwołan ie  Sejmu odroczonego  na  11. s t y c z n i a  1910.

f

57-me do 84-go  p o s i e d z e n i a  I .  s e s y i  IX .p e ry o d u  Sejmu.

Komisarzem rządowym Radca N a m ie s tn ic tw a  G r o d z i c k i .

12 .  s t y c z n i a  z g ło s z o n o  u tw o r z e n ie  nowego k lu b u  sejmowe­

go p . t .  Klub r u s s k o - n a r o d n o j  o r g a n i z a c j i "  / :  p rze w o d n i ­

c z ą c y :  Ks. Kołpaczkiewri c z ,  s e k r e t a r z  k s .  S enyk ,  c z ło n k o ­

w ie :  Dr .  Dudykiewicz  i  M y ro n iu k -Z a jac zu k  : /

2 3 . s t y c z n i a .  P o s i e d z e n i e  sejmowego Koła  p o l s k i e g o  pod 

przewodnictwem p r e z e s a  Dra G ł ą b in s k ie g o  / :  r e z o l u c y e  co 

do o g ó ln e j  p o l i t y k i  Koła  p o l s k i e g o ,  spraw k ra jow ych  s p e -  

c y a l n i e  n i e  d o t y k a j ą c e  : /

3 1 . s t y c z n i a .  P o s i e d z e n i e  p o l s k i e g o  Koła  sejmowego nad
/

sprawą z a ł o ż e n i a  gimnazyow z ru sk im  języ k iem  wykładowym* 

Obrady b y ły  ś c i d l e  p o u f n e .

8 .  l u t e g o .  Nadzwyczajny z j a z d  ogó lny  z jed n o cz o n y ch  Koł 

z jazdów r o l n i c z y c h  we Lwowie w sp raw ie  p r o je k tó w  o Ra­

d z ie  k u l t u r y  k r a j o w e j .



Mj

Numer G az . 

Lwowskie j .
Data R o k  1910. Sejm e t c

10. l u t e g o . P o s i e d z e n i e  p o l s k i e go Koła sejmowego pod 

przewodnictwem Dra G łą b in s k ie g o  nad sprawą z a ł o ż e n i a  no­

wych gimnazyow z ru sk im  język iem  wykładow ym ./ :0brady  

poufne  : /  .

1 6 .  l u t e g o .  P o s i e d z e n i e  p i l s k i e g o  Koła sejmowego nad Radą

narodową. P r e z e s  Dr.  G łą b ań sk i  p r z e d ł o ż y ł  r e f e r a t  o sy -
/

t u a c y i  p o l i t y c z n e j  w Raętzie Pańs tw a  / :  Obrady ś c i ś l e  

poufne : / .

19.  l u t e g o . O d ro c z e n ie  s e s y i  Se j  mu p rzez  N a m ie s tn ik a  

/ :  na  84- tem  p o s i e d z e n i u  : / .

65 1 9 . marca P o s i e d z e n i e  su b k o m i te tu  Komisyi sejmowej re fo rm y  w yborcze j 

w o b e cno śc i  N a m ie s tn ik a .  P rz ew o d n ic zy ł  D r .  Leo. Dysku- 

sya t o c z y ł a  s i ę  około k w e s ty i ,  czy w gminach w i e j s k i c h  

n a l e ż y  s tw orzyć  dwa k o ł a  w i e j s k i e ,  czy  t e ż  u tworzyć  V .k u -  

r y ę .  O s t a t e c z n i e  wybrano subkomisyę w tym c e l u .

94 2 6 .k w i e t n . P o s i e d z e n ie  su b k o m i te tu  Komisyi sejmowej re fo rm y  wyborcze j

125
3 .  i  4 .  
czerwca

w W ydzia le  krajowym pod przewodnictwem Dra Leo a w obec­

n o ś c i  N a m ie s tn ik a ,  o b ra d u ją c e  nad przygotowanemi p rzez  

Biuro  s t a t y s t y c z n e  W ydziału  krajowego m a te ry a łam i  s t a ­

ty s t y c z n y m i .  Uchwał n i e  p o w z ię to .

Obrady s u b k o m i te tu  re fo rm y  wyborcze j  we Lwowie pod p r z e ­

wodnictwem Dra Leo. Rozprawiano nad prawem p l u r a l n o ś c i  

w m i a s t a c h .  Wniosek,  by wszyscy wyborcy m i e l i  równe 

praw? w yborcze ,  u p a d ł .  Demokratyczni  członkowie  z g ł o s i l i  

z tego  powodu votum sepa ra tu m .  Subkom ite t  u c h w a l i ł

• /  •



Numer Gaz 

Lwowskiej
Data R o k  191C. Sejm e t c .

c z t e r o k r o t n ą  p l u r a l n o ś ć : ! . /  c i ,  co mają prawo g ł o s u  do
/  / / ,

Rady P ańs tw a ,  2 / .  c i , c o  u k o ń c z y l i  4 0 - ty  ro k  ż y c i a ,  3 / .  c i ,

co u k o ń c z y l i  wyższe s t u d y a ,  4 / .  c i ,  co o p ł a c a j ą  p od a te k  

w pewnej w y s o k o ś c i .

141 2 2 . czerwce. P o s i e d z e n i e  su b k o m i te tu  sejmowej r e fo rm y  w yborcze j  we 

Lwowie pod przewodnictwem Dra Lea ,  a w o b e c n o ś c i  N am ies t ­

n i k a .  Pos łow ie  D r .  Leo i  D r .  T e r t i l  z g ł o s i l i  b y l i  im ie ­

niem le w ic y  sejmowej wniosek  o odpowiednie  po w ię k sze n ie  
/

l i c z b y  posłow z m i a s t .  Wniosek t e n  o d rzu c o n o .  Wobec teg o  

D r .  Leo z ł o ż y ł  im ien iem  lew ic y  o ś w ia d c z e n i e ,  że bez z a ­

sa d n ic z e g o  r o z s t r z y g n i ę c i a  t e j  sprawy n ie  mogą b r a ć  

u d z i a ł u  w d a lszy ch '  p r a c a c h  s u b k o m i te t u .  Do tego  oświadczę  

n i a  p r z y ł ą c z y l i  s i ę  t a k ż e  ludowcy.

162
9 .  i  20. 
l i p c a P o s i e d z e n i e  p e ł n e j  Komisyi r e fo rm y  w yborcze j  we Lwowie

W

pod przewodnictwem Dra G ł ą b i ń s k i e g o .  P r z y j ę t o  wniosek

T. C i e n s k i e g o :  Komisya u z n a j e  z a s a d n i c z o  p o t r z e b ę  p o -
/ /

w i ę k s z e n i a  l i c z b y  posłow z m i a s t  w s t o s u n k u  do o g o ln e j
ł / /

l i c z b y  pos łow ,  z a s t r z e g a j ą c  so b ie  na p ó ź n i e j  decyzyę  

o k r e ś l e n i a  sposobu  p rz e p r o w a d z e n ia  wyborow z t e j  k u r y i "

206 lO .w rz e s n P o s i e d z e n i e  s u b k o m i te tu  sejmowej r e fo rm y  wybor c z e j  pod 

przewodnictwem D ra .  Lea nad sprawą k u r y i  gmin w i e j s k i c h  

według p r o j e k t u  w n ie s io n eg o  p rz e z  p r a w i c ę /  odrzucono ż ą ­

d a n ie  p o d z i e l e n i a  j e j  na  dwa k o ł a  w y bo rcze ,  t a k  samo od­

rzuco no  p l u r a l n o ś ć .  Uznano p o t r z e b ę  r e p r e z e n t o w a n i a  w o e j  

mie p rz e m y s łu .



13

Numer Gaz. 

Lw ow skie j♦
Data

209 11 .w r z e ś n ia

R o k  1910. Sejm e t c

2 2 .w r z e ś n ia  

do
iS.
l i s t o p a d a

P a t e n t  Ces ,  zwołujjący o d r o c z ony Sejm g a l i c y j s k i  na

22 .  w r z e ś n i a .

8 5 - t e  do 1 13 - teg o  p o s i e d z e n i a  I .  s e s y i  IX .p e ry o d u  Sejmu .

2 1 .  w r z e ś n i a . Kon f e r e n c y a  posłow dem okra tyc znych na Sejm 

i  do Rady Fanstwa  w S e jm ie .

24• w r z e ś n i a . P o s i e d z e n i e  s u b k o m i te tu  r e f o r my w yborcze j  

/ :  p r z e w o d n ic z y ł  Dr .  Leo : /  nad da tam i  d o s ta rcz o n em i  

p r z e z  B iu ro  s t a t y s t y c z n e .

2 4 .  w r z e ś n i a . P o s i e d z e n i e  p o l s k i e g o  Koła sejmowego / : p r z e ­

w o d n ic z y ł  Dr.  G ł ą b i n s k i  : /  nad sprawą budowy kanałów . 

Uchwał n i e  p o w z ię to ,  ob rady  b y ły  p o u fn e .

4 . p a ź d z i e r n i k a . P o s i e d z e n i e  p e łn e j  Komisyi r e formy wybor­

c z e j  pod przewodnictwem Dra G łą b iń s k ie g o  w o b e cn o śc i  Na­

m i e s t n i k a  i  M a rsza łka  k ra jo w ego .  N a m ies tn ik  z ł o ż y ł  d e k l a -  

r a c y ę  imieniem Rządu, że Rząd t rwa  p r z y  swem o ś w ia d c z e n iu  

z 27 .  czerwca  1907 i  że n i e  mógłby s i ę  z g o d z ić  na t a k i  

p r o j e k t  re fo rm y  w y b o rc z e j ,  k t ó r y ,  c h o c ia ż b y  za t rzym ywał  

kurye  w i e l k i e j  w ła s n o ś c i  i  i z b  handlowych,  o p i e r a ł b y  

z r e s z t ą  s k ł a d  Sejmu na p o d s ta w ie  powszechnego a równego, 

j e d y n i e  p l u r a l n o s c i ą  g łosow zmodyfikowanego prawa wy­

b o r c z e g o .  2-gim w icep rezesem  Komisyi  w m ie j s c e  S t a p i ń -  

sk ie g o  obrano T. C ie n s k ie g o .  D e k la ra c y e  Dra Lea imien iem  

le w ic y  d e m o k ra ty c z n e j ,  S t a p i n s k i e g o  imieniem ludowców, 

Lewick iego  imien iem  Ukraińców, Dra M ilewskiego im ien iem  

praw icy  Sejmu.



8 .  p a ź d z i e r n i k a . P o s i e d z e n i e  sejmowego Koła  p o l s k i e g o  pod p r z e ­

wodnictwem Dra G - ł ą b i n s k i e g o m l a  u c h w a le n ia  re g u la m in u  Rady n a ro d ow ej ,  

opracowanego p r z e z  Prezydyum^Klubów p o l s k i c h .  Regulamin uchwalono .

15 .  p a ź d z i e r n i k a  . P o s i e d z e n i e  Prezydyow Klubów p o l s k i c h  w o b e c n o ś c i  

N a m ie s t n ik a  nad  re fo rm ą  w yborczą ,  a l e  s tw ie r d z o n o  t y lk o  f a k t  b raku  

p o ro z u m ie n ia  w tym w z g lę d z ie  między s t r o n n i c t w a m i .

15 .  p a ź d z i e r n i k a . P o s i e d z e n i e  s u b k o m i te tu  r e fo rm y  w y b o r c z e j ; s t w i e r ­

dzono, że wobec b r a k u  p o r o z u m ie n ia  między p a r ty a m i  s u b k o m i te t  n i e  

może p o d j ą ć  d a l s z y c h  o b ra d .

15. p a ź d z i e r n i k a . P o s i e d z e n i a  p o l s k i e g o  Koła  sejmowego pod p r z e ­

wodnictwem Dra G ł ą b i n s k i e g o . i toło z a t w i e r d z i ł o  wyznaczonych p rz e z  

p a r t y e  i  g rup y  30 członkow Rady n a ro d o w ej ,  potem obradowało nad 

sprawami szko lnem i  / :  o b rady  b y ły  pou fn e  : /  .

30 .  p a ź d z i e r n i k a . P o s i e d z e n i e  Komisyi  re fo rm y  wybo r c z e j  / :  sprawo­

zdawcze : / .

3 0 . p a ź d z i e r n i k a .  P o s i e d z e n i e  k o n s t y t u u j ą c e  Rady n a r o d ow ej .  Wybrano: 

p rezesem  T. C i e ń s k i e g o ,  z a s t ę p c a m i  T. R u tow sk iego ,  N i e z a b i to w s k ie g o  

i  S t e f c z y k a ,  s e k r e t a r z e m  t y s k i e g o .

3 8 .  p a ź d z i e r n i k a .  Obrady Prezydyow Klubów p o l s k i c h  nad r e fo rm ą  wybor­

c zą ,  d a l e j  wspólne  obrady prezesów  klubów p o l s k i c h  i  r u s k i c h .  Po­

ro z u m ie n ie  między s t r o n n ic tw a m i  p o l s k i e m i  b l i s k i e , r o k o w a n i a  z r u -  

sk iemi w pełnym to k u ,  i  j e s t  n a d z i e j a ,  że w kró tce  p r z y j d z i e  ao po­

r o z u m i e n i a .

2 9.  p a ź d z i e r n i k a . Drugie  p o s i e d z e n i e  Rady\ n a r o d o w e j . Wniosek T. 

C ie ń s k ie g o  co uo zmiany r e g u la m in u  / :  kooptipcya i  wybór p r z e z  z j a z d  

d e le g a tó w  powiatowych dokonać s i ę  m a jący  : /  p r z y d z i e l o n o  nom isy i
i

wykonawczej do r o z p a t r z e n i a .  D a le j  uchwalono Wybrać 4-go  w i c e p r e z e s a



z ło n a  narodowej d e m o kracy i , \  odpowiedni wniosek  ma p r z e d s t a w i ć
\  /

Rada narodowa n a jb l i ż s z e m u  p o se l sk ie m u  Kołu sejmowemu. W końcu wy­

brano  Komisyę wykonawczą z 6 cz\onkow / :  h r .  S t a d n i c k i ,  Vogel ,

Bandrowski ,  G r a b s k i ,  T h u l l i e  i  l a s u n g  : / .

6 .  l i s t o p a d a .  Łączne p o s i e d z e n i e  Komisyi p a r l a m e n ta r n y c h  w s z y s t k i c h  

klubów p o l s k i c h  p r z y  u d z i a l e  M arsz a łk a  i  N a m ie s tn ik a  w sp raw ie  

wyboru osobne j  Komisyi n a ro d o w o - p o l i t y c z n e j  d l a  p rze p ro w a d ze n ia  

ugody p o l s k o - r u s k i e j .

6 .  l i s t o p a d a . P o s i e d z e n i e  Klubu p raw icy  se jm ow ej .

6 .  l i s t o p a d a . P o s i e d z e n i e  Koła  sejmowego p o l s k i e g o . Narady p o u fn e .

uchwalono wybrać osobną komisyę d l a  r o z p a t r z e n i a  spraw k u l t u r a l n y c h
/ t /  /

i  ekonomicznych Polakow i  Rusinów. Pos tanowiono wybór t e n  p rzep ro w a­

d z i ć  w f o rm ie  w niosku  p o l s k i e g o ,  k t ó r y  w pierwszym r z ę d z i e  ma pod­

p i s a ć  p r e z e s  Koła p o l s k i e g o .  Uchwalono tat^ip zmianę re g u la m in u  o t y ­

l e ,  że ma być z a m ia s t  3 aż 4 w iceprezesów  Koła '-sejmowego.

9 .  l i s t o p a d a . Wspólne p o s i e d z e n i e  p rezesów w s z y s tk i c h  Klubów sejmo­

wych p o l s k i c h  i  r u s k i c h  p r z y  u d z i a l e  N a m ie s tn ik a  w spraw ie  i l o ś c i  

mandatów p o l s k i c h  i  r u s k i c h .  Obrady p rze rw a n o .  Uchwalono ty lk o  r e -  

z o lu c y ę  obe jm ującą  zasa d y  re fo rm y  w y b o rc z e j .

11 .  l i s t o p a d a . P o s i e d z e n i e  Rad 

zesem wybrano Dra E r n e s t a  Adama.

12.  l i s t o p a d a . Komisyę p a r l a m e n ta r n e  Klubów p o l s k i c h  u ł o ż y ł y  z a sa d y ,  

na k t ó r y c h  ma być o p a r t a  sejmowa re fo rm a  wyborcza  i  obradowały  nad 

t ą  kw es tyą  p rzy  u d z i a l e  N a m ie s tn ik a .

12. l i s t o p a d a . P o s i e d z e n i e  Komisyi refo rm y w yb o rcze j  p rz y  u d z i a ­

l e  N a m ie s t n ik a .  Dyskusyę o d ro czo n o .  Uchwał n i e  p o w z ię to .

14 .  l i s t o p a d a . P o s i e d z e n i e  Komisyi r e fo rm y  w yborcze j  p r z y  u d z i a l e



N a m ie s t n ik a .  Zamknięto o g o lną  dyskusyę  nad zasadam i  re fo rm y  wyborcze j  

i  p r z y s t ą p i o n o  do wyboru r e f e r e n t a ,  k tó rym  wybrano D ra  Rutowsk iego .

15.  l i s t o p a d a . P os łow ie  r u s c y  u s t a l i l i  o s t a t e c z n i e  swe ż ą d a n i a  co uo
f *4 9 / *

re fo rm y  w y b o r c z e j . / :  31 % mandatów, 12 w i r y l i s t o w  ogołem, dodanie

do k u r y i  m i e j s k i e j  10 p o s ło w ,d o  k u r y i  w i e j s k i e j  12 posłów,  u c h y le n i e

p l u r a l n o ś c i ,  p ó ł r o c z n a  o s i a d ł o ś ć ,  u c h y l e n i e  p e t r y f i k a c y i ,  wybór 
/

r u s k i c h  członkow W ydzia łu  k ra jo w e g o ,  Komisyi  se jmow ych,kra jow ych  

i n s t y t u c y i ,  Komisyi d y s c y p l i n a r n e j  i  b i u r a  sejmowego p r z e z  w s z y s t ­

k ic h  r u s k i c h  członkow Sejmu, k t ó r z y  mają razem tw orzyć  r u s k ą  r e p r e -  

z e n ta c y ę  : / .

16 .  l i s t o p a d a .  P o s i e d z e n i e  Komisyi  re fo rm y  w y bo rcze j  nad r e z o l u c y ą  

o b e jm u jącą  z a sa d y  re fo rm y  w y b o r c z e j .  Rozprawa sz c z e g ó ło w a .  Ruscy 

p o s ło w ie  L e w ic k i ,  K oro l  i  Makuch o ś w ia d c z y l i  wobec n i e u w z g l ę d n i e n i aii
p o s t u l a t ó w  r u s k i c h 1' ,  że w d a l s z y c h  ob radach  k o m isy i  n ie  będą b r a l i  

u d z i a ł u ^ i  o p u ś c i l i  s a l ę  o b rad  k o m is y i .

18.  l i s t o p a d a . O d ro c ze n ie  s e s y i  Sejmu na  113-tem p o s i ed ze n i u .

Numer Gaz. 

Lwowskie j .
D a ta

265 /

V

19.
P o s i e d z e n i e  p o l s k i e g o  Koła  sejmowego, w o b e c n o śc i  N am ies t ­

n ik a  nad sprawą budowy kanałów wodnych.  Koło o b s t a j e  s t a ­

nowczo p rz y  budowie d rog  wodnych, zapewnionych k ra jo w i  

u s taw ą  k ra jow ą  z ro k u  1901.

265

— ł

19.
l i s t o p a d a

P

P o s i e d z e n i e  Komisyi r e fo rm y  w yborcze j  celem wyboru r e f e ­

r e n t a  d l a  wypracowania  p r o j e k t u  zmiany sejmowej o rd y n a c y i  = 

wyborcze j  i  s t a t u t u  k r a jo w e g o .R e fe r e n te m  tym wybrano na  

w n iosek  Dra Lea P r o f e s o r a  Dra  G ł ą b i n s k i e g o .



Numer Gaz. 

Lwowskiej
D ata Sejm e t c .  R o k  1911*

3 0 . g r u d n i a D r .  G ł ą b i n s k i  s k ła d a  swoj r e f e r a t  Komisyi sejmowej d l a  

r e fo rm y  wyborcze j  / :  z powodu, że z o s t a ł  mianowany Mi­

n i s t r e m  k o l e i  : / .

12 1 6 . s t y c z n P o s i e d z e n i e sejmowej Komisyi r e fo rm y  wyborcze j  we Lwo' 

w ie ,  na k torem  prezesem  w m ie j s c e  Dra G łą b in s k ie g o  

wybrano Dra Lea,  a r e f e r e n t e m  Komisyi w m ie j s c e  Dra 

G łą b in s k ie g o  wybrano p r o f e s o r a  Dra S t a r z y ń s k i e g o .

166

122

127

1 9 .maja  

2 7 .maj a 

2 . czerwca

P o s i e d z e n i a  p e ł n e j  Rady narodowej p<j6. przewodnictwem 
/

p r e z e s a  T.  C ie n s k ie g o ,  z a t w i e r d z a j ą c e  k a n d y d a tu ry  wy-
/

b o r c z e  do Rady Państwa h r .  DziedjSszyckiego,  Z borowskiego ,  

K oz łowskiego ,  Gzaykowskiego, h / .  Baworowskiego, S t a r o ­

w i e y s k i e g o ,  A l .  h r .  S k a rbk a ,  . S t a r z y ń s k ie g o ,  Dra Adama, 

Raucha,  L o ew en s te in a ,  GoldMmmera, E a lb an a ,  Korytow- 

s k i e g o ,  K ra u s s a ,  h r .  Gołu^fiowskiego,  Zam orsk iego ,  A bra-  

hamowicza, K yso ck ieg o ,  S Ł l i s z c z a k a ,  Osuchowskiego,

G a l l a ,  K le s k ie g o  i  D r a j f e o ld a . -

C iąg  d a l s z y  od 1 . l i p c a  1911 do maja  1913 n a s t ą p i  !





V / . Z a r z ą d z e n i a  i  akcye w e w n ę t r z n o - a d m in i s t r a c y jn e

Numer G az . 

Lwowskie j .

188

D ata

1 4 . s i e r p n i

R o k

a l~ s z e  p o s i e d z e n i e  głownego K om ite tu  ratunkowego / :  akcya 

K om ite tu  na r a z i e  o g r a n i c z y ć  s i ę  musi do r o z d z i a ł u  z i a r n a  

na  z a s i e w : / .

194

206

2 1 . s i e r p n i a 2 - g i e  p o s i e d z e n i e  głownego K om ite tu  r a tu n k o w e g o . /  :Ko 

m i t e t  u c h w a l i ł  r o z d a ć  150 wagonow ż y t a  na zas iew  bez ­

p ł a t n i e ,  a 200 wagonow ż y t a  i  150 wagonow p s z e n i c y  po 

zn iżonych  cenach  : / .

4 . w r z e ś n i a 4 - te  p o s i e d z e n i e  g±ownego Komi t e t u  r a t u nkowego / :  uchwalo■ 

no ś redn im  ro ln ik o m  dawać pożyczk i  be zp ro ce n to w e ,  zab ez ­

p i e c z a n e  h i p o t e c z n i e  lub  p rz e z  r ę k o jm ię  osób : / .

213 1 7 .w rz e ś n i a N am ies tn ik  z a r z ą d z i ł  s t a ł y  po d z i a ł  N a m ie s tn ic tw a  na 

4 oddzi a ł y  / :  h r .  Łoś, K le e b e rg ,  Czeżowski ,  S z e l i g o w s k i : /  

o raz  s t a ł e  se sy e  oddzia łov/e z u d z ia łe m  Szefów Departamen­

tów i  dopuszczen iem  o b e cn o śc i  u rzędn ików  tego  o d d z i a ł u .  

Pozatem se sy e  ogo lne  aprobantow i  Szefów Departamentów 

pod k ie ru n k iem  N a m ie s tn ik a .  Równocześnie wprowadzono no-  

wy p o d z i a ł  N a m ie s tn ic tw a  na  d e p a r t a m e n t y .

221 2 3 . w rz e ś n i a 5 - t e  pos i e d z e n i e  głownego Kom ite tu  ra tunkow ego .  / . ‘Uchwa­

lono sp rzedaw an ie  po z n iż o n e j  c e n i e  t r e ś c i w e j  p a szy  i  
/

r o z d z i a ł  odpadkow s o l i , o r a z  zakupno i  s p r z e d a ż  po z n i ż o n e j

•/ •



Numer G az . 

L w ow sk ie j .
D a ta Rok 1908.

c e n i e  s o l i  b y d l ę c e j  d e n a tu ro w an e j  : /

5

ex 1909

12

37

77

174

29 .
g r u d n i a

1 5 . s t y c z n i a p o s i e d z e n i e  głownego K o m ite tu  r a tunkowego

11. i  13. 
l u t e g o

3 . k w i e t n i a

2 . s i e r p n i a

8-me p o s i e d z e n i e  głownego K o m ite tu  r a tu n ko w ego .  / :Namiest '  

n ik  o z n a j m i ł ,  że 450 wagonow odpadków s o l i  i  1500 wagonow 

g r y s u  j e s t  w to k u  r o z d a n i a  po p o w ia ta c h  i  że są  widoki  

u z y s k a n i a  d a l s z y c h  550 wagonow s o l i : / .

R o k  1909

1 0 - t e  i  1 1 - t e  p o s i e d z e n i e  głownego K o m i te tu  ra tunkowego

1 2 - t e  p o s i e d z e n i e  głownego K o m ite tu  ra tu nk o w eg o .  / : Uchwa­

lono p r z e z n a c z y ć  45 0 .00 0  ko ron  na pomoc w d o s t a r c z a n i u  

ziemniaków do s a d z e n i a  na w iosnę  : / .

Wprowadzenie i n s t y t u c . y i  i n s p e k c y i  S t a r o s t w .

Pierwszym i i n s p e k to r a m i  zamianowani  Radcy Dworu:

F edorow icz  / :K r a k ó w : / ,  L a n ik ie w ic z  / : P r z e m y s l : /  i  Prokop-
/ * / czyc / :  S tan is ła w ó w  : / .

125

265

!4.czerv/ca

R o k  1910

R o z p o rzą d ze n ie  M i n i s t e r s t w a  spraw wewnętrznych  o utworze  

n i u  S t a r o s t w a  w Ośw ięc im iu  od 1 . l i p c a  1910.

13.
l i s t o p a d a Kreowanie  nowego S t a r o s t w a  w Skolem od l . s t y c z n i a  1911,



Ciąg d a l s z y  od 1 .  l i p c a  1911 do m aja  1913 n a s t ą p i  !





V I / . M I S C E L L A N E A

I?

Numer Gaz. 

Lwowskiej .

108

887

Data R o k  1908.

9 .maja

1 2 .g ru d n

L i s t  p a s t e r s k i  E p i s k o p / t u  r u s k i e g o  do w ie rnych  t r z e c h  

dyecezy i  na t l e  zamoriaowania ś p .  h r .  A n d rz e ja  P o to c k ie g o

a P o s i e d z e n i e  p l e n a r n e  rad y  n a c z e l n e j  P o l s k i e j  P a r t y i  Ludo­

wej w Krakowie pod przewodnictwem w i c e p r e z e s a  Koła  B o j k i .  

S t a p i n s k i  z g ł o s i ł  r e / y g n a c y ę ,  l e c z  z o s t a ł  napowrot  wybrany

prezesem  s t r o n n i c t '
Wi

a

209

252

7 . s t y c z n i

l O . s t y c z n .

R o k  1909.

Z jazd  p a r t y i  na rodow o-dem okra tyczne j  we Lwowie. Przewodni 

c z y ł  D r .  German.

K onfe rencya  dem okra tycznych  posłóv i z l e w ic y  sejmowej i  Ko 

ł a  p o l s k i e g o  w Krakowie.

1 2 .w rz eśn . Z e b ra n ie  Rady n a c z e l n e j / P o l s k i e j  f a r t y i  Ludowej w S ł o t w i -

n i e

5.
l i s t o p a d a O dparc ie  ataków p rzez  G aze tę  Lwowską z powodu, że N am ies t ­

n i k  o św ia d c z y ł  d e p u ta c y i  N i e m i e c k i e j ,  że brakowi u k w a i i -  

f ikowanych  n a u c z y c i e l i  d i a  n i e m ie c k ic h  s z k ó ł  ludowych 

z a r a d z i ć  można p r z e z  u tw o rz e n ie  p rze w id z ia n e g o  ustawą k r a ­

jową seminaryum n a u c z y c i e l s k i e g o  u t r a k w i s ty c z n e g o  / n i e ­

m ie c k o - p o l s k i e g o  : /  w / B i a ł e j .



,

Numer G a z . 

Lwowskiej .
D a ta R o k  1910.

60 1 4 .marca Pod przewodnictwem Zdzią«awa h r .  Tarnowskiego  z e b r a n i e  

d e le g a tó w  s t r o n n i c t w a  .prawicy narodowej w Krakowie .

99 l . m a j a Obrady Rady n a c z e l n e j  i  posjfow p o l s k i e g o  s t r o n n i c t w a  l u ­

dowego w Tarnowie  / :  koncesye  s z y n k a r s k i e ,  p o d a te k  od z a -  

p a łe k  : / .

104 7 .maj a Walne zg rom adzen ie  s t r o n n i c t w a  p raw icy  narodowej  w Krako­

wie .

109 1 3 . maja Walne zg rom adzen ie  członkow s t r o n n i c t w a  dem okra tyczno-

narodowego we Lwowie pod przewodnictwem P r o f . Dra 
/

Kadyi e g o .

110 1 6 .maja
/

Walne zg rom adzen ie  p a r t y i  c h r z ę ś c i j a n s k o - s p o ł e c z n e j  

w Krako^fie .

132 1 2 . czerwcE Kongres p o l s k i e g o  s t r o n n i c t w a  ludowego w T a rn o w ie .  

P rezesem  s t r o n n i c t w a  z o s t a ł  wybrany ponownie Ja n  

S t a p i n s k i . R e zo lu cy a  za b e zp o ś re d n iem  i  t a jn e m  prawem 

wyborczem do Sejmu.

147 1 . l i p c a Awantury r u s k i e  na  U n i w e r s y t e c i e  Lwowskim. Śm ierć  Kocki .

20ii 3 . w rześn i ! Z e b r a n ie  Rady n a c z e l n e j  i  posłow s t r o n n i c t w a  ludowego

w B o c h n i .  W icep rezesam i  Wybrano: B o jk ę ,  D ługosza  i  Ś re d -
\

n iaw sk iego .U chw alono  r e z o ł u c y ę  za  p rzep row adzen iem  re fo rm y
1

w y b o r c z e j , c h o c ia ż b y  nawet miano wstrzym ać  obrady  Sejmu nad

w s z e lk ie m i  innemi sp ra w a m i ,o ra z  za  4 przymiotn ikowem prawem

g ł o s o w a n i a , d a l e j  p r z e c iw  p o d z ia ło w i  wyborców na k o ł a  lub  
k u r y e .



1-

sa-

Numer Gaz.

Lwo?/skie j .

24

Data R o k

2 9 .  i  30. 

s t y c z n i a

Demonstracye m łod z ież y  na U n iw e r s y t e c i e  Krakowskim 

p r z y  w s p ó łu d z i a l e  D asz y ń sk ieg o .

Ciąg  d a l s z y  od 1.  l i p c a  1911 do maja  1913 n a s t ą p i  i

>my

Lad

iwem





















2:/f

I. O S O B I S T E .

Numer Gaz 

Lwowskiej
D a t a

156 1 0 - 1 6 . l i p c a

Rok 1911 / :  od 1 . l ip c a  : /

Wyjazd Namiestnika do Wiednia

161 L 6 -1 9 . l ip c a Wyjazd Namiestnika do Kołomyi,Kosowa i  Śniatyna z powodu 

powodzi.

172
2 9 . l i p c a  do 
3 1 . s i e r p n i a Wyjazd Namiestnika na urlop k i lkutygodn iow y.

207 1 1 - 1 3 .wrzećn.Wyjazd Namiestnika do Krakowa na pogrzeb Kardynała Puzyny

213 L6-17.wrześnj.Wyjazd Namiestnika do Chyrowa na a 5 - l e t n i  ju b i l e u s z  gim-

nazyum 0 . 0 .  J ezu itów .

230 3 - 1 4 .p a z d z .  : Wyjazd Namiestnika do Wiednia

243

271

294

2 3 - 2 7 . pazdz.  Wyjazd Namiestnika do Wiednia

2 6 - 2 9 . l i s to p .W y ja z d  Namiestnika do Wiednia

2 7 - 2 8 .grudn. Wyjazd Namiestnika na u r o c z y s to ś ć  r o z p o c z ę c ia  robót budo-
W

wy drog wodnych w G a l i c y i

43

51

64

R o k  1912.

l - 5 . s t y c z n . |  Wyjazd Namiestnika do Wiednia

2 2 - 2 8 . lu t e g o  Wyjazd Namiestnika do Wiednia / : po s e s y i  sejmowej : /

2 - 4 .marca

1 8 - 1 9 .marca

Wyjazd Namiestnika do Krakowa na in g r e s  nowego ks .B iskupa  

Krakowskiego k s i ę c i a  Sapiehy.

Wyjazd Namiestnika do B i a ł e j  na pow itan ie  a r c y k s i ę c i a  Karo' 

l a  F ran c iszka  J o z e f a .



Numer Gaz.  

Lwowskiej

82

D a t a

111

121.

134

147

1 3 - 1 5 .maja

1912

9 - 1 1 . k w ie tn ia  Wyjazd Namiestnika do Wiednia.

Wyjazd Namiestnika do Kołomyi na audyencyę do arcyksię-  

c i a  Karola F ran c iszka  J o z e f a .

2 7 . maja do
9 . czerwca Wyjazd Namiestnika do Wiednia.

1 2 - 1 4 . czerw. Wyjazd Nam iestn ika  do Wiednia.

2 7 . czerwca do
1 . l i p c a  Wyjazd Namiestnika do Krakowa na p r z y j ę c i e  A r c y k s ię c ia

Karola F r a n c i sz k a  J o z e fa .

166

203

2 1 . l i p c a  do
1 3 . s i e r p n i a  Wyjazd Nam iestnika  do Marienbadu na u r lo p .

3 - 6 . w rześn ia  Wyjazd Nam iestn ika  do Wiednia.

212

260

272

13-16 wrześn .  Wyjazd N am iestn ika  do Wiednia na kongres  eucharystyczny

1 0 - 1 5 . l i s t o p Wyjazd Namiestnika do Wiednia.

2 4 - 2 9 . l i s t o p i .  Wyjazd Namiestnika do W ied n ia ,g d z ie  odbył  konferencyę
ł

przewodniczących Klubów p o l s k ic h  sejmowych nad reformą 

wyborczą.

287

299

1 2 - 2 1 . grudnią Wyjazd Namiestnika do Wiednia. / :K o n fer en cy e  w sprawie  

reformy wyborczej i  U n iw ersyte tu  r u s k i e g o .

2 8 . grudnia j  Wyjazd Nam iestnika do Sieniawy na pogrzeb k s .J e r z e g o  

C z a r to r y sk ie g o .

14

2 9 .

1 7 - 2 1 . s t y c z .

R o k  1913.

Wyjazd Nam iestnika do Wiednia / : U n iw ersy te t  r u sk i  e t c . : /

4 - 9 . lu te g o Wyjazd Nam iestn ika  do Wiednia / : r e f o r a a  wyborcza : /

35 1 1 - 1 4 . lu te g o  Wyjazd N am iestn ika  do Wri e d n i a .



Numer Gaz 

Lwowskiej

50

67

88

88

96

108

111

D a t a

2 8 . lu te g o  do 
1 0 . marca

2 0 - 2 8 .marca

1913.

l y j a z d  Namiestnika do Wiednia / rreforma wyborcza : /

Wyjazd Namiestnika na połudn ie  na wypoczynek.

1 7 - 2 0 .kwietn . Wyjazd N am ie^ n ik a  do Wiednia w c e l u  podania s i ę  do 

d y m isy i .

2 1 . k w ie tn ia  Komunikat: P.  % n i e s t n i k  podał  s i ę  do dymisyi bez względt  

na t o ,  czy deeyzya Rządu zapadnie za rozwiązaniem czy  

t e ż  odroczeniem ofejmu.

2 6 . kw ie tn ia  
do l .m a ja  Wyjazd Namiestnika do Wiednia

12—1 4 . maj a Wyjazd Namiestnika do Krakowa na obrady Koła krakowskie

go

1 7 .maja Cesarz u w o ln i ł  (z urzędj^/N arniestnika Dra Dobrzyńskiego,  

nadając mu w ie lk ą  wstęgę  orderu Leopolda, a zamianował 

Namiestnikiem G a l i c y i  J .E .  Dra W itołda Korytowskiego.





Oświata

Skarb

landel

Marka

Numer Gaz« 

Lwowskiej

2 0 . wrześn ia  Baron G a u t  s c h mianowany w m ie jsce  barona B ien er tha
.

prezesem zrekonstruowanego g a b i n e t u .

2 0 . wrześn ia  Dymisya wspólnego M in is t ra wojny g e n . Schonaicha  

Mianowanie g e n. Auffenberga Ministrem wojny .

3 .  l i s t o p a d a  Dymisya ca łeg o  gab in etu  barona G a u t s c h a .

Zamianowanie nowego g a b in e tu  h r . S t u e r g k h a

Prezydyum

Spr.Wewnętrz.

r a w ied l iw .

brona k r a j .  

(Jalicya / b e z  t e k i /

Rolnictwo

Hr. Sturgkh

br.Heinold-Udynski

Dr.Bussarek

Dr.Bochenburger

Dr. Meyer

Dr. R o ss ler

Trnka

baron F ors ter

gen.Georgi

Z a le sk i

bar.Gautscha

hr.Wickenburga

hr.Suergkha

jak dotąd

jak dotąd

Dra Mattai

^ Dra R o l i  a

na ra z ie  kierown.  
Z a l e s k i .

jak dotąd

jak dotąd

bar .Tiidmanna •

1 9 . 1 i s t o p . Czfiśęipwa rekonstrukoya g a b in e tu  barona S t  u e r  g  k h a :

W m ie j sc e  Dra Meyera ministrem skarbu z o s t a ł  Z a l e ś  k i

w m ie jsc e  Kierownika Z a lesk ieg o  Ministrem r o l n i c t wa z o s t a ł

Ulh Ę r a w m ie j sc e  Z a le s k ie g o  ministrem d la  G a l i c y j

z o s t a ł  p o s e ł  D ł u g o  s z.

II. Zmiany gabinetów.



Numer Gaz 

Lwowskiej

40

D a t a

1 7 . lu te g o

R o k 1912

U s tą p ie n ie  M in is tr a  spraw zagranicznych  h r .A e r e n t h a la.  

19.  lu t e g o  umarł.

42 1 7 . lu t e g o Zamianowanie hr .  B e r c h t o l d a  Ministrem spraw

zagranicznych

43 20 .  l u t  ego Zamianowanie Dra Leona B i l i n s k i e g o wspólnym 

Ministrem skarbu w m ie j s c e  u s tęp u ją cego  barona B u r i  a n a,

113 1 7 . maja Na c z a s  choroby oczu p rezyd en ta  Ministrów hr .S tu rgk ha  Cesarz  

p o w ie r z y ł  agendy prezydenta  m in is trów  M inis trow i  spraw 

wewnętrznych baronowi H e i  n o 1 d o w i .

149 1 . l i p c a Umarł M in is te r  r o ln ic tw a  Dr. B r a f ;  prowizorycznym Kierow-

nikiem M in is ter s tw a  r o ln ic t w a  baron H e i  n o 1 d.

203 3 . w rześn ia Hr. Sti lrgkh o b j ą ł  po chorobie  napowrót urzędowanie jako Pre

zydent Ministrów

218 2 0 . września Rekonstrukcya g a b in etu  h r .  S t i i r g k h a :

U s t ą p i ł :  M in is t e r  handlu D r . R o s s l e r .

Zamianowany Ministrem handlu: Gubernator Urzędu pocztowej
W

Kasy o s z c z ę d n o ś c i  J .E .B o y n o t t - S c h u s t e r , 

Zamianowany Ministrem r o ln ic tw a :  / :  po zmarłym Drze B r a f ie  

względnie  w m ie j s c e  prowizorycznego Kierownika  

barona Heinolda : /  prezydent  Senatu Trybunału  

a dm in is tracy jnego  F ra n c isz ek  Z e n k e r .

290. 12 .g m  dnia Dymisya M in is t r a  wojny g e n .  A uffenberga .

Nominac.ya g en .  K r o b a t i n a  Ministrem wojny.  

Szefem Sztabu genera lnego  w m ie j s c e  Schemuy zamianowany 

baron Conrad von Hotzendorf .

R o k  1913

oooOOOooo







i t

III. Rada państwa, Delegacye.

Numer Gaz. 

Lwowskiej
D a t a R o k  1911 / :  od l . l i p c a  : /

151

155

3 . 1 i p c a  Zwołanie nowej Rady Państwa na 1 7 .1 ip c a  1911

Skład nowego Koł a  Pol s k i e g o ;

25 ludowców, ćl konserwatystów, 10 demokratów, 10 narodo­

wych demokratów, 2 postępowych demokratów, 1 bezpartyjny  

/ :  Ł a z a r s k i ; /  -  pozatem 6 socyalnych demokratów / ; i n c l .  

B r e i t e r  ; / ,

Ruskich posłow wybrano z G a l i c y i :  19 ukraińców, 5 rusk ich  

radykałów, 2 s tarorusinów ,  1 ru sk i  s o c y a l i s t a ,  razem 27 .

161 1 5 .1 ip c a K onstytuujące  p o s ie d z e n ie  nowego Koła p o l s k ie g o ;

prezesem konserwatywnej grupy z o s t a ł  Dr. Korytowski,  

prezesem demokratów Dr. German, prezesem ca łego  Koła p o i ' 

sk iego  Dr. B i l i ń s k i ,  wiceprezesami Koła:  

Abrahamowicz, Leo, S t a p i ń s k i ,  i  Buzek.

;Na Wiceprezydenta Izby desygnowano Dra Germana.

284 1 0 .grudnia Zwołanie d e l e g a c y i  na 2 8 . grudnia do Wiednia

53

99

213

246

R o k  1912.

4 . marca ,D r .J u l iu s z  L e o  wybrany prezesem Koła p o l s k ie g o  we 

!Wiedniu.

3 0 . k w ie tn ia  IZebranie s i ę  s e s y i  d e le g a c y i  w Wiedn iu*

1 4 . w rześn ia  Zwołanie d e l e g a c y i  na 23*września  do Wiednia* Sesyę  tę  

zamknięto dnia 16 .  października*

2 2 * p a ź d z ie r t . Ponowne zwołanie  d e le g a c y i  na 5 . 1 i s t p * 1 9 l 2  do Budapestu









IV. Sejm, Koło sejmowe, Rada Narodowa etc.
:

Numer Gaz

Lwowskiej

219

220

275

D a t a 1911 fi od 1 .  l i p c a  : /

P o s ied ze n ie  sejmowej Kornisyi reformy wyborczej pod2 5 . września  
1

2 6 . września przewodnictwem Dra Lea. Omowiono taktykę da lszego  postę^

1 .grudnia

288 1 8 .grudnia

powania, poczem uchwalono jednomyślnie:  Projekt  nowej

ordynacyi wyborczej sejmowej oraz s t a t u t u  krajowego, obję­

ty  referatem  p. S ta rzy ń sk ieg o ,  oraz zg łoszon e  przez posłów  

ruskich  zasady reformy wyborczej przekazuje s i ę  subkomite-  

towi ,  k tóry  ma o tem kornisyi z ło ż y ć  sprawozdanie do koń­

ca l i s t o p a d a  1911 11.

Konferencya po lsko-ru sk a  w Wiedniu. Przewodniczył  Prezes  

Koła p o l s k ie g o  B i l i ń s k i ,  u c z e s t n i c z y l i :  Abrahamowicz, Ger­

man, Skarbek, S t a p iń s k i ,  Eug. Lewicki,  Okuniewski, Kość 

Lewicki,  P e tr u sz ew ic z .  Omawiano zasadn icze  kwestye r e f o r ­

my wyborczej do Sejmu.

d97

Obrady subkomitetu reformy wyborczej .  Dr. Leo z ł o ż y ł  prze  

wodnictwo Komisyi reformy wyborczej w ręce  w icep rezesa  

Laskowskiego.

2 9 . grudnia P o s ied zen ie  subkomitetu reformy w yborcze j , pod przewod­

nictwem Dra Rutowskiego, w obecnośc i  Namiestnika.  Referent  

Dr. S ta r zy ń sk i  o św ia d czy ł ,  że p rojek t  jego  prawdopodobnie 

Rusinom da 25 mandatów, czem ruscy pos łowie  s i ę  n ie  za-  

d o w o l n i l i . P. Korol po bardzo obszernej dyskusy i ,  w któ­

r e j  b r a ł  u d z ia ł  także Namiestnik, apelował do Namiestnika,



Numer Gaz.

Lwowskiej.
D a t a Sejm etc. 1911.

[ aby in terw en io w a ł  w sprawie kompromisu. Namiestnik oświad­

c z y ł ,  że j e s t  jego  obowiązkiem p o śre d n icz y ć  w d o j ś c i u  

do skutku kompromisu, a l e  w obecnym s t a n i e ,  gdy żadna 

ze s t r o n  j e s z c z e  n ie  może bez z a s i ą g n i ę c i a  o p i n i i  swych 

mocodawcow wypowiedzieć stanowczego zdan ia ,  n a le ż y  celem  

u zyskania  t e j  o p i n i i  mandantów sprecyzować w s z y s tk ie  

punkty sporne i  przygotować c a ły  p r o j e k t  ustawy. Gdyby 

w c ią g u  obrad sejmu po sz er eg u  rokowań p r z y s z ło  do kom­

promisu co uo punktów spornych, a p r o j e k t  wogóle n ie  b y ł  

skodyfikowany, to  mimo tego  kompromisu między obu naroda­

mi r z e c z  m usia łaby  być odroczona, bo praca  nad k o d y f ik a -  

cyą wymaga n i e t y l k o  d łuższego  czasu  a l e  i  spokoju w obra­

dach. W ejśc ie  p r z e t o  w obrady merytoryczne nad projektem  

l e ż y  w i n t e r e s i e  p r z y s p i e s z e n i a  sprawy a wstrzymanie s i ę   ̂

od tych obrad byłoby  oczywistem odroczeniem sprawy. P onie ­

waż Sejm n ie  może być każdej  c h w i l i  zwoływany, bo może ko­

l idować z Radą Państwa, pr z e to  t a k i e  odroczen ie  musiałoby  

n a s t ą p i ć  na c zas  d ł u ż s z y .

Subkomitet u c h w a l i ł  wszystkimi g łosam i przec iw  dwom 

ruskim: t(Celem procentowego u s t a l e n i a  mandatów r u s k ic h ” 

p r z y s tę p u je  subkomitet do dyskusyi  nad § 3 p ro jek tu  s t a t u ­

tu ,  natom iast  o d r z u c i ł  wniosek Korola ,  domagający s i ę

^oznaczenia  procentowego mandatów r u sk ich  przed dyskusyą  
/ „

szczegółową .Po tych uchwałach p o s ło w ie  ruscy  o p u ś c i l i  

p o s i e d z e n i e .  Mimo to  subkomitet  obrady swe prow adzi ł  d a le j  

3 0 .  grudnia odbył  subkomitet  d a l s z y  c ią g  p o s i e d z e n ia  

w obecnośc i  N am ies tn ika ,  na którern p r z y j ą ł  §§ 3 i  4  pro-  . 

j e k tu  zmiany s t a t u t u  krajowego zgodnie  z wnioskiem r e f e ­

r e n ta  p o s ł a  S t a r z y ń s k ie g o .  Do następnych §§ z g łoszon o  l i c z ­
ne p o p r a w k i ,r e fe r e n t  zaś na podstawie  uwag zakomunikowanych
mu przez  Nam iestn ika ,zaproponował  pewne zmiany d a lszych  
§ § , które  z o s ta n ą  wydrukowane i  członkom r o z d a n e . -



■M

Numer Gaz 

Lwowskiej

3.

7.

8 do 

36

D a t a Sejm, e t c .  1912.

3 . s t y c z n ia

3 . s ty c z n ia

Dalsze p o s ie d z e n ie  Subkomitetu reformy wyborczej . 

/ :  Obrady poufne : /

Obrady p o l s k ie g o  stronnic tw a  ludowego we Lwowie, / :uchw a-

9 . s ty c z n ia

łono domagać s i ę  zmian w kompromisie s tronn ic tw  p o lsk ich  

zawartym r .  1911 w sprawie reformy wyborczej w sz c z e g ó ln o ­

ś c i  oświadczono s i ę  przeciw p e t r y f i k a c y i  kilkumandatowym 

okręgom wyborczym. P o s t u la t y  t e  S ta p iń sk i  p r z e d io ż y ł  sub-  

komitetowi reformy wyborczej .

Obrady p o ls k ie g o  s tronnictwa ludowego we Lwowie, w obec­

n o śc i  M in is tra  Długosza .  Uchwalono rezo lucyę  za przyzna­

niem Rusinom najwyżej 26*4 % mandatów i  za 4 -p rzy m io tn i -  

kowem prawem głosowania  do Sejmu.

1 1 . s t y c z n ia  
do

1 4 . lu tego

1 1 4 - te  do 119-tego  p o s ie d z e n ia  I .  s e s y i  IX. peryodu Sej mu-

1 1 . s t y c z n ia  na 114-tem p o s ied ze n iu  Sejmu mowa Namiest­

n ik a .

10. s t y c z n i a  p o s ie d z e n ie  p o l s k ie g o  Koła sejmowego pod 

przewodnictwem Dra B i l i ń s k i e g o  nad sprawą reformy wybor­

c z e j .  Na wniosek B i l i ń s k i e g o  i  Dra Korytowskiego powzię­

to rezo lu cyę  za porozumieniem z Rusinami, p o le c a j ą c ą  

Prezydyum p o ls k ie g o  Koła sejmowego oraz Prezydyum Klubów 

p o ls k ic h  prowadzenie przedwstępnych rokowań.

12 .  s t y c z n i a . Prawica sejmowa wybrała w m iejsce  Laskow­

s k ie g o ,  który  zrezygnował,  prezesem Abrahamowicza, a w i­

ceprezesami h r .  P in iń sk ie g o  i  hr .  Wodzickiego.

16 .  s t y c z n ia  i  18. s t y c z n i a .  P os ied ze n ia  p o ls k ie g o  Koła



sejmowego d la  dyskusyi  p o l i t y c z n e j .  P rzew odniczy ł  Dr. B i l i ń s k i .

Obrady b y ły  jawne. Mowa h r .  S ta d n ic k ieg o  przec iw  stronnictwom rzą ­

dowym i  w y j a ś n ia j ą c a  powody, d la  k tórych  w y s t ą p i ł  z prawicy sejmowej.

/ :  Tu dołączone  są Nr.  13 i  14 Gazety Lwowskiej z 18 .  i  19. s t y c z ­

n ia  1912 : /  Mowa Namiestnika.

2 .  l u t e g o . Utworzenie  odrębnego klubu l e w ic y  narodowo-demokratycznej ‘ł 

k tó ra  w y s t ą p i ła  w tym c e l u  z klubu sejmowej l e w ic y .

6 .  l u t e g o .  P re ze s  Klubu narodowo-demokratyc znego rusk iego  o św iad czy ł  

imieniem c a łe g o  klubu Nam iestnikowi,  że do 8 .  lu te g o  domaga s i ę  s t a ­

nowczej odpowiedzi  od Polaków, czy  przyjmują propozycyę 30 % r u sk ich  

mandatów, w przeciwnym r a z i e  R u s in i  rokowania uważać będą za zerwane.  

P r e z e s i  s tr o n n ic tw  p o l s k i c h  d a l i  na to  odpowiedz,  że w r a z i e  zupe ł­

nego porozumienia s i ę  z posłami ruskimi co do w s zy s tk ich  innych warun­

ków reformy wyborczej gotowi są zaproponować swoim stronnictwom przy­

znanie  maximum 26 4 l mandatów Rusinom. J

8 .  l u t e g o .  P o s i e d z e n ie  Komisyi reformy wyborczej przy w sp ó łu d z ia le
Dra

Namiestnika i  posłow rusk ich  Lewickiego i  Dra Makucha, k tó r z y  jednak

przed głosowaniem o p u ś c i l i  s a l ę .  Uchwalono u p r o s ić  Wydział  krajowy,  

aby p r z e d ł o ż y ł  Komisyi m aterya ły  s t a t y s t y c z n e  potrzebne d la  rozw ią -
p ł

za n ia  sprawy proponowanych 4 systemów tw orzen ia  okręgow wyborczych.

12.  l u t e g o .  Namiestnik na 119-tem p o s i e d z e n iu  od ro czy ł  sesyę  Sejmu 

na mocy Najwyższego p o s t a n o w ie n i a . -

Numer Gaz. 

Lwowskiej.
D a t a . Sejm, e t c .  1912.

3 5 . s t y c z n i a W m ie j s c e  M etro p o l i ty  h r .  S z e p ty ck ieg o  zamianował Cesarz  

z a s tęn cą  Marszałka krajowegą w Sejmie g r .  k a t .  Biskupa

w Przemyślu k s .  Konstantego Czechowicza.

V

Nu

Lw
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Numer Gaz

Lwowskiej
D a t a Sejm, etc. 1912.

137 1 4 . czerwca Dymisya Marszałka kryj owego hr .  Badeniego. Nominacya 

hr.  Adama Gołuchowski^go marszałkiem krajowym.

137 1 7 . czerwca
/

P o s ied zen ie  Komisyi sejmowej reformy wyborczej we Lwowie

\

pod przewodnictwem Dra Lea w obecnośc i  Namiestnika.

Dr. Kasznica p r z e d s ta w i ł  Komisyi m ateryały  s t a t y s t y c z n e ,  

zebrane przez biuro s ta t y s t y c z n e  Wydziału krajowego, a 

obejmujące: 1 / .  pro jek t  reformy z układem okręgów wybor­

czych na podstawie  k a ta s tr u  narodowego, 2 / .  p ro jek t  u s t a ­

wy z okręgami jednomandatowymi w całym kraju ,  3 / .  p ro jek t  

z okręgami jednomandatowymi w G a l i c y i  zachodniej  a 2 man­

datowymi w G a l ic y i  wschodniej ,  4 / .  system okręgów 3 man­

datowych, 5 / .  p ro jek t  według systemu b e l g i j s k i e g o  oparty  

na p l u r a l n o ś c i .  Kość Lewicki zażądać wpierw przyznania  

Rusinom 33$ mandatów. Po dyskusyi Kornisya uchw al i ła :

1 / .  wezwać Wydział krajowy do sp iesznego  wygotowania dat  

s ta ty s ty c z n y c h  obejmujących kuryę m iast  w ie jską  powszechną 

kuryę Izb handlowych, r ę k o d z ie ln i c z ą  i  w i e l k i e j  własno­

ś c i .

206 6 . wrześn ia Obrady klubów centrum, demokratycznej l e w i c y , lew icy  

demokratyczno-narodowej i  party j  ludowej nad sprawą r e f o r ­

my wyborczej we Lwowie. Klub centrum: obrady poufne .  Lewi­

ca demokratyczna: uznaje konieczność  bezzwłocznego prze­

prowadzenia reformy wyborczej na podstawie k lu cza  26*4$
0 0 0

mandatów dla  Rusinów i  jednomandatowych okręgow wybor-

czych.  Lewica narodowo-demokratyczna u c h w a l i ła  k a tego-  

jrycznie domagać s i ę  zwołania Sejmu w c e l u  z a ła t w ie n ia  re­

formy wyborczej ,  t u d z ie ż ,  że  l i c z b a  mandatów p o l s k ic h  

w kuryi w i e j s k i e j  musi wynosić minimum 93$ a w kuryi



Numer Gaz.

Lwowskiej
D a t a S e j m ,  etc. 1912

m ie j s k ie j  56$ .  S tronnictwo ludowe ośw iad czy ło  s i ę  za jedno­

mandatowymi okręgami wyborczymi, przec iw  p e t r y f i k a c y i  

oraz przec iw  junctim sprawy reformy wyborczej z innymi po­

s tu la ta m i  Rusinów, d a l e j  za przyznaniem Rusinom maiimum 

26*4 $ mandatów.

206 6 . w r ze śn ia Obrady prezydyów w szy s tk ich  Klubów p o l s k i c h  sejmowych nad 

reformą wyborczą, w obecnośc i  Ministrów Z a le s k ie g o  i  Dłu­

g o s z a  oraz N am ies tn ika .  Obrady b y ły  poufne .  Uchwalono 

u p r o s i ć  Nam ies tn ika ,  aby przerwane podczas o s t a t n i e j  s e s y i  

sejmowej w lutym r .  1912 rokowania z Rusinami p o d j ą ł  na no' 

wo celem o s i ą g n i ę c i a  porozumienia  co ao zasad reformy wy­

b o r c ze j  .

207 6 .w r ze śn ia

208 9 . w rześn ia

209 1 0 . w rześn ia

^  .
Obrady Komisyi parlamentarnej  Klubu u k r a iń sk ie g o  w sprawie 

reformy wyborczej:  postanowiono trwać bezwzględnie  przy  

żądaniu 30 $ mandatów i  jednomandatowych okręgów wyborczych 

zabezp ieczonych  d la  obu narodowości .

P o s i e d z e n ie  Klubu prawicy  sejmowej o św ia d czy ło  s i ę  za ko­

n i e c z n o ś c i ą  reformy w yb orcze j .

 Ł -
V?

Namiestnik zakomunikował prezesow i  Klubu uk ra iń sk ieg o  

K. Lewickiemu n as tęp u jącą  uchwałę Prezesów Klubów p o l s k ic h :  

P r e z e s i  s tr o n n ic tw  p o l s k i c h  o św ia d cz a ją ,  że podwyższę-
Tf

n ie  mandatów rusk ich  ponad 26*4% uważają za niemożliwe do 

p r z y j ę c i a  a co do sposobu z a b e z p ie c z e n ia  mandatów gotowi  

są d a le j  per traktow ać ."



33

Numer Gaz

Lwowskiej
D a t a S e j m ,  etc. 1912

7
P o s ied ze n ie  sejmowej Komisyi reformy wyborczej w obec-

»

n o śc i  Namiestnika i  w szystk ich  trzech  ruskich członkow 

kom isy i ,  pod przewodnictwem Dra Lea. Uchwalono odroczyć  

p o s ie d z e n ie  ze względu na toczące  s i ę  rokowania p o ls k o -  

r u s k i e .

Ino-

30 -

209 1 0 .września

-

y -

223. 2 7 .  września

236

S ta p in sk i  z ł o ż y ł  do rąk Marszałka kraju ośw iad czen ie ,  

że póki Abrahamowicz n i e  zgodzi s i ę  imieniem swego 

klubu na jednomandatowe okręgi  w gminach w ie jsk ich  ca­

łeg o  kraju ,  poty  on n i e  będzie  b r a ł  u d z ia łu  w obradach 

prezesów klubów p o l s k ic h .

12 .pazdz iern . '  Umarł S tan is ław  Hrabia B a d e n i

wie

zych

:ich:

278

284

1 . grudnia i Konferencya prezesów Klubów p o l s k ic h  i  r u sk ich  w obec-I ................. j f - • •  - - . . _
n o ś c i  Namiestnika.  Omawiano w szy s tk ie  zasady reformy 

wyborczej . W dyskusyi  okazało s i ę ,  że w w ie lu  punktach 

o s i ą g n i ę t o  porozumienie .  Punkty, gdz ie  n ie  o s ią g n ię t o  

porozumienia będą przedmiotem da lszych  k o n fer en cy i .

/Ó
7 . grudnia P o s ied zen ie  Rady Narodowej nad położeniem p o l i ty czn em .

/ /8 . grudnia i  P o s ied ze n ie  P o lsk ieg o  Koła sejmowego we Lwowie.

9 . grudnia Prezesem w m ie jsce  M in is tra  B i l i ń s k i e g o  wybrano Dra
■

Lea. 0 p o ło żen iu  międzynarodowem w y g ł o s i ł  Namiestnik:

^Położenie  międzynarodowe n ie  doznało w o s t a t n ic h  

dniach żadnej zmiany . . . .  Zaleca łoby  s i ę ,  aby cz łonko­

wie Koła sejmowego w yw ieral i  wpływ miarkujący i  występo­

w a l i  przeciw rozszerzan iu  nieuzasadnionych wiadomości .  

Na t l e  zan iepokojen ia  panującego w kraju w y s t ą p i ł  g łów -

•/ •'
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289

n i e  w ko łach  m łodz ieży  ruch,  k tóry  ze względu na wysuwafte 

f a ł s z y w e  premisy ,  jakoby k o ła  t e  do zadań m i l i t a r n y c h  p o c ią g ­

n i ę t e  byś m ia ły ,  budzi obawę a nawet m i e ś c i  w so b ie  n i e b e z p i e ­

czeństw a.  Z tego  powodu władze w porozumieniu z organami mi­

l i t a r n y m i  s t a r a j ą  s i ę  n a j u s i l n i e j ,  aby przec iw  takim fałszywym  

premisom przez  odpowiedni wpływ i  p i e c z ę  nad m łodz ieżą  wystą­

p i ć .  Będzie  t eż  wdzięcznem zadaniem reprezentantów obu narodo­

w o śc i  w swojem o t o c z e n iu  o i l e  można p rzy czy n ić  s i ę  do t e g o ,
f  | |

aby ruch t a k i ,  po łączony  z n iebezp ieczeństw em  powstrzymać .

Po dyskusyi  i  uchwaleniu r e z o l u c y i  w sprawie p o ło ż e n ia  

międzynarodowego p r z y s z ł a  pod obrady sprawa kreowania Uniwer­

s y t e t u  r u s k ie g o ,  w k tó r e j  zatwierdzono uchwalone w t e j  sprawie 

dnia a2 .m aja  1912 r e z o lu c y e  przez  Wiedeńskie  Koło p o l s k i e .  

Sprawa reformy wyborczej n i e  p r z y s z ł a  pod obrady, bo po s ło w ie

m u s ie l i  wracać do Wiednia. (
  —

13.grudn ia  Komunikat Pr e z y dyum Koła p o l s k ie g o  w sprawie Uniwer s y t e t u
9 0

r u s k i ego; Wobec niezgodnych ze stanem faktycznym d o n ie s ie ń
0 0 /  .

n ie k tó r y c h  dzienników o sp oso b ie  prowadzenia rokowań z rządem

i  klubem ukraińskim w sprawie U niw ersy te tu  r u s k ie g o ,  Frez.Ko­

ła  p o l s k i e g o  s tw ie r d z a ,  że u d z ie lo n y  d n ia  3 0 . l i s t o p a d a  b . r .  

w drodze ś c i ś l e  poufnej" p r o je k t  rozp .  c e s . b y ł  przedmiotem 

obrad Prezydyum dnia  4 . i  5 .  grudn ia  b . r .  a n a s tęp n ie  przedmio­

tem inform acyjnej  wymiany m yśl i  między pos łami ru sk im i ,  a upo­

ważnionym do tego  przez  P rez .  Koła re ferentem  p .  Jaworskim.

Z powyższego wynika, że sprawa U niw ersy te tu  rusk iego  traktowa­

na by ła  o be c n ie  t a k ,  jak d o ty c h c z a s ,  n i e  p rzez  samego p r e ze sa ,  

l e c z  przez  Prezydyum K oła .  W c ią g u  r o z s t r z ą s a n i a  c a ł e j  t e j  

sprawy myślą przewodnią postępowania  Prez .K oła  b y ły  zasady za­

sady zawarte w uchwałach Koła p o l s k i e g o  z <o2.maja b . r .  m.p*

L eo ,P r ez es  Koła,Abrahamowicz, German, S t a p i ń s k i , w i c e p r e z e s i .  
Jaworski r e f e r e n t " . -
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Łg~
62 1 2 . marca

' 1
1

Zwołanie Sejmu g a l i c y j s k i e g o  na 18.  marca

) i e - ,
64 do 18.marca do

" —  " --... . ■■■■ - , f II

120-te  do 123-go p o s ied zen ia  I . s e s y i  IX.peryodu
L -

fwym

tą-

)do-

101 4 . maja Sejmu.

4 .  maja zamknięcie  s e s y i  Sejmu, n as tęp n ie  rozwią­

zanie  Sejmu. 1

110 9 . maja Patent  c e s a r s k i  rozwiązujący Sejm g a l i c y j s k i .

1

/ 3

5P~
1 2 . s t y c z n ia REZOLUCYA KOŁA POLSKIEGO W SPRAWIE UNIWERSYTECKIEJ.

?awŁ
1913

Zarowno my, jak i  k i lk a  dzienników lwowskich poda­

l iśmy t e k s t  o s t a t n i e j  uchwały Koła p o ls k ie g o  w Wied— . 1
*• i

eie n iu ,  ja k i  nam nades łano .  Z porównania z tekstem o g ło -  |
#
i

ł I
szonym w Gazecie Narodowej i  w dziennikach krakowskich 1

) I
przekonywamy s i ę ,  że t e k s t  nam nadesłany n ie  j e 3t  1

X pe łn y ,  l e c z  s t y l i s t y c z n i e  skrocony. Ze względu na waż- r|

ność t e j  uchwały Koła p o lsk ieg o  podajemy ją ponownie 1

lem w jednej s t y l i z a c y i ,  og łoszonej  w Gazecie  Narodowej. |

Ko- 1 1R e z o l u c y a .  1

• Z uwagi, że i s t n i e j ą c y  Uniwersytet  Lwowski ma cha-  1

m rakter p o l s k i e j  s z k o ły  wyższej  i  kultywuje polską  ■ |
1

& h-*» O 1 umiejętność i  naukę, da le j  ze względu, że Koło p o l s k ie  I

iOs* zawsze oświadczało  s i ę  za umożliwieniem ruskiemu naro-  1

• iowi kultywowania um ie ję tn ośc i  na samoistnym własnym i

owa- J n iw ersy tec ie ,  1J i II

e sa , iKoło p o l s k ie  oświadcza s i ę  zgodnie ze swoją uchwalą 1 

z 22.  maja 1912 r .  w sprawie Uniwersytetu  rusk iego  za 1
z e - tem, aby utworzenie  samoistnego rusk iego  Uniwersytetu  1

1•
u G a l i c y i  najpóźn ie j  do 1 . paźdz iern ika  1916 zapowie- 1

•
V . / .  I



/

dzianem z o s t a ł o ,  j e ż e l i  równocześnie  w tem samem rozpo­

r zą d zen iu  postanowionem z o s t a n i e ,  i i  i s t n i e j ą c e  s p e c y a l -  

ne urządzen ia  i  prawne p r z e p i s y  na korzyść  języka ruskie-j 

go na U n iw er sy te c ie  lwowskim z dniem 1 . p a ź d z iern ik a  

1916 r .  w z u p e łn o ś c i  u tr a c ą  moc obow iązującą ,  a językiem  

lwowskiego U n iw ersy te tu ,  mającego d z i ś i a j  charakter  p o l ­

s k i ,  od dnia  1 .  p a ź d z ie r n ik a  1916 r .  p o z o s ta n ie  na 

zawsze jed yn ie  i  w y łą czn ie  język  p o l s k i .

Ponadto: a / .  W o k r e s ie  przejściowym pro feso ro w ie

ruscy mianowani będą ty lk o  do p e ł n i e n i a  s łu ż b y ,  a przeto
*

d z i s i e j s z y  skład ko leg iow  przez  te  mianowania w niczem  

n ie  u l e g n ie  zm ia n ie .  Nowo mianowani p r o fe so ro w ie  ruscy  

powoływani zatem będą do obrad wydziałów z g iosem do­

radczym w y łą czn ie  w sprawach nominacyi i  h a b i l i t a c y i
*

rusk ich  s i ł  p r o f e s o r s k i c h .

b / .  W o k r e s i e  przejściowym może M in is t e r  w myśl  

i s t n i e j ą c y c h  przepisów od przypadku do przypadku zbierać  

profesorow r u sk ic h  w komisyę i  żądać od n i e j  wydawania 

o p i n i i  w sprawach powstać mającego U n iw ersy te tu  r u sk ie g o .

c / .  Na wypadek, gdyby do l . l i p c a  1916 r .  ustawa o za 

ł o ż e n i u  U n iw ersy te tu  ru sk ieg o  w drodze k o n s ty tu cy jn e j  

n ie  mogła być przeprowadzoną, wówczas z dniem l . p a z d z i e r -
j

n ik a  1916 ma w ejść  w ż y c ie  prowizoryczne  studyum uniwer­

s y t e c k i e  z językiem ruskim, k tó re  jednak n ie  będz ie  ani  

w prawnym ani w faktycznym związku z lwowskim polskim  

Uniwersytetem.

d / .  W szelk ie  dotychczasowe u rząd zen ia  oraz c a ły  mają­

tek  U niw ersy te tu  lwowskiego z wyjątkiem s p e c y a ln ie  d la  

celów r u sk ich  przeznaczonych ,  p o z o s t a j ą  n ie n a r u s z a ln ie  

przy po lsk im  U n iw er sy te c ie  we Lwowie, jak również dotych­

Sejm, ciąg dalszy 1913 I
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tych -

3 . s ty c zn ia

czasowy wpływ na zarząd B i b l i o t e k i  u n iw e r sy te c k ie j .

Zarówno w c z a s i e  przejściowym, względnie  w przygoto­

waniach do z a ło ż e n ia  Uniwersytetu r u sk ie g o ,  jak przy  

| ewentualnem utworzeniu prowizorycznego rusk iego  studyum 

i u n iw ersy te ck ieg o ,  kwestya s i e d z i b y  p r zy sz łeg o  Uniwersy­

t e t u  rusk iego  n ie  może być w niczem przesądzoną,  j e j  ozna*
j
i  cze n ie  bowiem zastrzeżone  być musi w drodze ustawodawcze jr
•

S ie d z ib a  prowizorycznego studyum będzie  oznaczoną w dro­

dze osobnego rozporządzenia ,  mającego być wydanem w poro­

zumieniu z reprezentacyą  obu narodów.

Koło p o l s k i e  pomne swej uchwały z 32 .  maja 1912,  

w k tó r e j  zarowno w i n t e r e s i e  Państwa, jak i  parlamenta­

ryzmu ośw iad czy ło ,  że wydanie rozporządzenia w sprawie 

Uniwersytetu  rusk iego  winno być w ten sposób dokonane,  

aby w s z e lk ie  nawet pozory wynagrodzenia obstrukcyi  były  

uchylone,  trwa w swojem żądaniu,  aby normalny tok czyn­

n o ś c i  w g a l i c y j s k im  Sejmie krajowym, tu d z ie ż  w Radzie 

Państwa przed wydaniem rozporządzenia  b y ł  zabezp ieczony .

OŚWIADCZENIE PROFESORÓW UNIWERSYTETU LWOWSKIEGO. / / ' '

Otrzymuj-
3-

Wofroraj  w-i ooBorem odbyło s i ę  w Auli  Uniwersytetu  

pod przewodnictwem prof .Dr .Anton iego  G luzińsk iego  zebra­

nie  p o l s k ic h  profesorow i  docentow prywatnych Wszechnicy 

lw ow skiej ,  na ktorem po r e f e r a c i e  p r o f . d r .  Abrahama obec' 

ni  u c h w a l i l i  i  p o d p i s a l i  następujące  

O Ś W I A D C Z E N I E .

Przed l a t y  s z e ś c i u ,  gdy wśród s tarań i  zabiegów o 

stw orzen ie  Uniwersytetu ruskiego wzmogły s i ę  nastawania
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na p o l s k o ś ć  n asze j  Wszechnicy,  z e b r a l i  s i ę  profesorow ie  

i  docenci  prywatni U n iw ersy te tu  Lwowskiego narodowości  

p o l s k i e j ,  aby wyraźnie i  stanowczo z a s tr z e d z  s i ę  przec iw  

wszelk im  dążeniom do u tra k w iz a cy i  naszej  W sz ech n icy ,k to -
i

r e j  charakter  p o l s k i  wypływa z s z er eg u  postanowień spra­

w ied l iw ego  Monarchy.

Obecnie sprawa utw orzen ia  U n iw ersy te tu  rusk iego  

z b l i ż a  s i ę  do z a ł a t w i e n i a ,  a l e  w sposob ,  k tó r y  n i e  uchyla  

obawy, ż e ,  zanim do tego  utw orzen ia  p r z y j d z i e ,  p o z o sta n ie  

nadal o twartą  droga do ponownych u s i ło w a ń ,  zagrażających
|
^polskości  naszego U n iw ersy te tu .
i

D latego  my, p o l s c y  p r o fesoro w ie  i  docenci  prywatni  

Wszechnicy lw ow sk ie j ,  zebrani  dnia  2 . s t y c z n i a  b . r .  oświad­

czamy co n a s tę p u je :

W myśl  uchwały Koła p o l s k i e g o  z dn ia  2 2 .  maja 1912 j e i  

jrzeczą n iezbędną ,  aby w t e k ś c i e  Najwyższego P ostanow ien ia

k t ó r e  zapowie utworzenie  U n iw ersy te tu  r u s k ie g o ,  charakter
}
Ipolski naszego U n iw ersy te tu  b y ł  także na czas  p r z e jśc io w y  

J t . j .  aż do faktycznego  pow stan ia  ru sk ieg o  U niw ersytetu  

iwyraźnie s tw ierd zon y .  Jakkolwiek bowiem p o l s k i  chaakter  

n a sze j  Wszechnicy wynika n i e w ą t p l iw ie  z obowiązujących  

obecnie  d la  n i e j  postanowień i  rozporządzeń językowych,  

to  jednak odmienna i n t e r p r e t a c y a ,  jaką s i ę  do n ic h  z ru­

s k i e j  s tr o n y  s t o s u j e ,  g r o z i  ustawicznem podnoszeniem uro-  

szczeń  do u trakw izacy i  naszego U n iw ersy te tu .  U roszczen ia  

t e  mogą być u s u n ię te  przedewszystkiem  p r zez  wyraźne 

s t w ie r d z e n ie  obecnej jego  p o l s k o ś c i  w t e k ś c i e  O rędz ia ,  

co n ie  j e s t  d o s t a t e c z n ie  zapewnione w osnowie n a j ś w ie ż s z e j  

r e z o l u c y i  Koła p o l s k ie g o  z dnia  2 8 .grudnia  1912. N ie b e z ­

p ieczeń stw o  zaś podnoszenia  i  w p r z y s z ł o ś c i  owych uro-»

•/ •
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szczeń do utrakwizacyi  j e s t  tem w ię k sz e ,  że wobec 

możliwych i  to n ie  z p o l s k i e j  s trony  pochodzących  

przeszkód w z a ło ż e n iu  już w roku 1916 Uniwersytetu  

ruskiego drogą ustawodawczą lub urządzenia  tymczasowe­

go rusk iego  studyum akademickiego przez  postanowienia  

władzy wykonawczej, ow stan p rze jśc iow y  na naszym Uni­

w e r s y te c ie  przec iągnąć  s i ę  może na czas n ie o g r a n ic z o -  ; 

ny.

W obecnej więc  t y le  d o n io s łe j  c h w i l i ,  w k tó r e j  ważą 

s i ę  l o s y  naszej  ukochanej Wszechnicy,  w c h w i l i ,  w któ­

rej  chodzi o p r z y s z ło ś ć  jednego z największych dóbr,  

jak ie  narodowi naszemu p o z o s t a ły ,  my profesorow ie  i  

docenci  prywatni Uniwersytetu lwowskiego narodowości  

p o l s k i e j ,  n ie  wchodząc w inne s z c z e g ó ły  r e z o lu c y i  \ 
Koła p o lsk ieg o  z 38 .  grudnia 1912 i  powołując s i ę  na 

memoryały i  uchwały Senatu akademickiego w t e j  spra-  • 

wie przedstawiane ,  w których omowiono także kwestyę i 

m iejsca  p rz y sz łe g o  Uniwersytetu r u sk ie g o ,  oraz sprawę 

autonomii naszej  Wszechnicy,  poczytujemy sob ie  za obo­

wiązek wypowiedzieć s i ę  p u b l ic z n ie  i  zwrócić  uwagę na 

owo n iebezp ieczeń stw o ,  grożące naszemu Uniwersytetowi.  

i&my to g ł ę b o k ie  przekonanie ,  że ty lk o  wyraźne s tw ie r ­

dzenie p o l s k o ś c i  naszej  Wszechnicy zapewni j e j  pra­

widłową d z i a ła l n o ś ć  w p r z y s z ł o ś c i ,  możność spokojnej  

wyłącznie celom nauki i  nauczania poświęconej pracy  

l l a  da lszego  rozwoju ku ltury  narodowej.

Ufamy, że słowa nasze znajdą oddźwięk w sp o łeczeń ­

stwie a przedewszystkiem zrozumienie  i  uwzględnienie  

i  tych jego czynników, które  powołane są do s t r z e ż e n i a
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i  obrony in te re só w  p o l s k ic h  w tem P a ń s tw ie .  Jaszowski ,Na-  

r a je w s k i ,  Wais,Gerstmann, S z y d e l s k i ,  S l ó s a r z , B a l a s i t z ,

Janow icz ,R o szk ow sk i ,B a lzer ,A b rah a m ,S tarzyń sk i ,G łą b iń sk i ,  

Alfred Halban, Chlamtacz,  T i l l ,  Łyskowski, G ra b sk i ,D o l iń ­

s k i ,  B u z e k ,S t e f k o ,C y b i c h o w s k i ,P i n iń s k i ,M i l e w s k i ,P i ła t ,  

Dąbkowski,Rozwadowski,Paygert ,Allerhand, Nowotny,Dubano- 

w ic z ,R y d y g ie r ,  Gluzinski ,Prus,Mars,Beck,Machek,Szymonowicz  

3 ą d z y n s k i ,S ie r a d z k i ,  P o p i e l s k i ,J u r a s z ,R a c z y ń s k i ,R e n c k i ,  

ierman, Koźmiński ,W iczkowski,Barącz ,  B y l i c k i , B i k e l e s , S o l o ­

wi j ,B e d n a r s k i ,  M arisch ler ,B ohos iew icz ,M ark ow sk i ,  Panek,  

Franke, D ąbrow sk i ,N ow ick i ,P iaseck i ,O rzechow sk i ,M azurk ie ­

wicz,  Rei s ,C z e r n e c k i ,  C i e s i e l s k i ,  Dunikowski,  Kruczkiewicz ,  

Puzyna,Dembiń s k i , Twardowski,F inkel ,Zub e r , Smoluchowski, 

Kallenbach,Witkowski,Nusbaum-Hilarowicz,Porębowicz,Warten-  

b e r g ,B ru ch n a lsk i ,  Hadaczek, T o ł ło c z k o ,  S in ko ,  Kasprowicz,  

S i e m ir a d z k i , K w i e t n ie w s k i , E r n s t , B l a t t , S i e r p i ń s k i , O p o l s k i ,  

l leksander  Semkowicz,Aleksander R a c i b o r s k i ,T e i s s y e r e , S z e -  

Lągowski,Jan Ł u kas iew icz ,  L eciejewski ,M ańkowski ,W ojcie­

chowski, Gubrynowicz,Witwi cki ,Negrusz,Hahn,Kr c e k ,H ir s c h le r ,

Władysław Semkowicz, K rz em ien iew sk i ,N ik lew sk i ,K lem en s ie -
/

w icz ,N ow ak ,K le iner ,S tock ,R oga la ,  C h y b in sk i .

. .... ................  - - .............  ............... .................... - n.

4

1

7 . s t y c z n i a
/

Dnia 4 .  b.m. odbyła s i ę  u Pana M in is t r a  ośw ia ty  dr .Hussar- 

ła w o b ecn o śc i  P .M in is t r a  Długosza  konferencya  przedstaw i­

c i e l i  Koła p o l s k i e g o  i  Związku u k ra iń sk ieg o  celem osiągnię*  

cia  o s t a t e c z n e j  zgody co do t r e ś c i  Najwyższego Orędzia

Cesarskiego w sprawie U niw ersy te tu  ru sk ieg o  w myśl  zasad
/

)rzedłożonych przez  Rząd dnia &7. grudnia  z*r* W szczegó­

łowej dyskusy i  o s i ą g n i ę t o  zgodę co do przeważnej w iększo -
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Sejm, ciąg dalszy 1913

dci odnośnych postanowień.  Narady w sprawie powstałych  

j e s z c z e  ro żn ie  odroczono do p r z y sz łe g o  tygodnia .

.  ---------------

W I E D E Ń, 9 . s t y c z n i a .  Dzid przedpołudniem pre­

zes ukraińsk iego  Związku Dr. Kość Lewicki,  przy b y ł  do 

P .M in is tr a  ośw iaty  Hussarka na informacyjną naradę 

w sprawie rusk iego  Uniwersytetu} w rozmowie t e j  s tw ie r  

dzono ponownie, że i s t n i e j ą c e  j e s z c z e  różn ice  są b ła ­

he i  wyrażono ży cz en ie  jak najszybszego  zakończenia  

k o n f e r e n c y i .N a j b l i ż s z e  zebranie  ma odbyć s i ę  z koncern 

tygodnia .

10 .  s ty c z n ia //KRAKÓW, 1 0 . s t y c z n i a .  / { T e l . p r y w . : / .  Dzid w południe

odbyło s i ę  p o s ie d z e n ie  senatu akademickiego Uniwer- 
0

s y t e t u  J a g i e l l o ń s k i e g o ,  poświęcone sprawie Uniwersyte­

tu  rusk iego  we Lwowie. Senat Akademicki u c h w a l i ł  nastę^ 

pującą rezo lu cyę:

W obecnej tak d o n io s ł e j  c h w i l i ,  w które j  chodzi  

o p r z y s z ło ś ć  Lwowskiego Uniwersytetu ,  jednego z n a j ­

miększych dobr, jak ie  narodowi naszemu p o z o s t a ł y ,  S e -
1

l a t  akademicki Uniwersytetu J a g i e l l o ń s k i e g o ,  łącząc  

s i ę  z kolegami lwowskimi w obronie naszych praw naro-  , 

iowych, wyraźnie i  stanowczo z a s trzega  s i ę  przeciw  

wszelkim dążeniom z obcej s trony,  zmierzającym do 

i trakw izacy i  lwowskiej Wszechnicy, k tó re j  charakter

) o l sk i  wypływa z szeregu postanowień Sprawiedliwego
- *

Monarchy.

To t e ż ,  gdy obecnie sprawa utworzenia  ruskiego
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U n iw ersy te tu  z b l i ż a  s i ę  do z a ł a t w i e n i a ,  j e s t  naszem zda­

niem r z e c z ą  n iezb ęd n ą ,  ażeby w t e k ś c i e  Najwyższego po­

s ta n o w ie n ia ,  k tóre  ma zapewnić utw orzen ie  U n iw ersy te tu  

r u s k ie g o ,  charakter  p o l s k i  U n iw ersy te tu  lwowskiego b y ł  

wyraźnie  s tw ierd zon y  także  na c za s  p r z e j ś c io w y ,  t . j .  

aż do fa k ty czn ego  pow stan ia  U niw ersy te tu  r u s k i e g o .  Nie  

wątpimy, że myśl  t a  z n a j d z ie  w odpowiedniej  c h w i l i  p e ł ­

ne uw zg lędn ien ie  ze s trony  tych  czynników, k t ó r e  powoła-
§

ne są  do s t r z e ż e n i a  i  obrony praw p o l s k i c h  w tem Państwie:

22

.

|

i

2 7 . s t y c z n i a
/<$

S la v .K o r r .  d o n o s i :  Wczoraj odbyło s i ę  pod przewód- 

nictwem dr .  K.Lewickiego p o s i e d z e n ie  Związku u k r a in s k ie -  

go ,  na ktorem po obszern ej  dyskusyi  zapadły  jednomyślnie

n a s tęp u ją c e  uchwały:
. •

1 / .  Sprawozdanie p r e z e s a  o zerwaniu rokowań w sprawie

u n iw e r s y t e c k ie j  przyjmuje s i ę  do z a tw ie r d z a ją c e j  wia­

domości i  s tw ie rd za  s i ę  j e d n o c z e ś n ie ,  że z ło ż o n e  przez  

Dr.K.Lewickiego dnia sO.b.m. na k o n fer en cy i  u P .M in is tr a  

o św ia ty  dr.Hussarka ośw ia d czen ie  j e s t  zgodne z jednomyśl-  

nem postanowieniem Związku u k ra iń sk ie g o  i  zyskuje  jego  

zupełną aprobatę .

2 / .  Związek trwa przytem, co h r .  Sturgkh dnia  28 .  

grudnia  z . r .  o k r e ś l i ł  jako stanowisko Rządu wobec ca łego  

Związku, m ianow ic ie ,  że s t w ie r d z e n ie  p o l s k i e g o  charakteru  

obecnego U n iw ersy te tu  we Lwowie n i e  może n a s t ą p i ć  poty ,  

póki n i e  w e jd z ie  w ż y c i e  samoistny U n iw ersy te t  r u s k i .

3 / .  W konsekwencyi tego  stanowiska  Związek odpowie­

d z i a ł  na z a p r o sz e n ie  h r .  Stiirgkha na konferencyę:  Zwią­

zek s tw ie r d z a ,  że Rząd p rzez  proklamowanie na k o n fer en -
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c y i  19 .b .m .  ze s trony  P .M in i s t r a  o św ia ty  dr.Hussarka  

fo rm u łk i ,  p r z y j ę t e j  19 .b .m . p r z e z  Koło p o l s k i e ,  a po­

s ta n a w ia ją c e j  natychmiastowe u s t a l e n i e  rzekomo p o l ­

sk iego  charakteru  U n iw ersy te tu  we Lwowie, o d s t ą p i ł  

od z a j ę t e g o  przez  P .Prezydenta  Ministrów w dniu 28 .  

grudnia z . r .  wobec ca łego  Związku s tan ow isk a ,  na ko­

r z y ść  Polaków mimo zawartej  umowy.

Związek uważa każde d a l s z e  rokowania z Rządem, k tó ­

ry już t r z y k r o t n ie  p r z y r z e c z e n ia  w sprawie Uniw ersyte ­

tu  n ie  dotrzym ał ,  p o ty  za wykluczone,  poki  Rząd trwać  

będz ie  przy  jed nos tron nej  przez Koło p o l s k i e  p r z e d ło ­

żonej  formułce  i  n ie  powróci do swego z dnia 2 8 . grud­

n ia  z . r .  Związkowi zakomunikowanego stanowiska  i  pro­

je k t u ,  k tóry  wtedy z o s t a ł  p r z ed ło ż o n y .

0 g o d z in ie  4  po po łu dn iu  uchwały te  na p iśm ie  zako­

munikowali Premierowi członkowie  Prezydyum Związku 

u k ra iń sk ieg o  Dr.Kost* L ew ick i ,  W a ss i lk o ,  Łahodyński,  

Okuniewski i  Eugeniusz Lewick i .

Po k o n fe r e n c y i  prezydyum Związku u k ra iń sk ie g o  z hr 

Sturgkhem odbyło s i ę  p o s i e d z e n ie  Związku, na którem  

odroczono p o w z ię c ie  de f in i ty w n y ch  uchwał.

i

■■

W

Lwów,dnia 2 0 . s t y c z n i a .  

Z K O Ł A  P O L S K I E G O .

■e ła dni

/ ;

Zwołane na sobo t ę popołudniu  p o s i e d z e n i e  Koła poi- 

sk ieg o  odroczono na god z in ę  3*30 po połudn iu  w n i e ­

d z i e l ę ,  z powodu, że obrady, to cz ą ce  s i ę  we f r a k c y i  

konserwatywnej, n i e  b y ły  j e s z c z e  ukończone.

• / .
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So-aoraj  ż e b r a ł o  s i ę  Koło p o l s k i e  o oznaczonym c z a s i e  

na p o s i e d z e n i e ,  k torego  o g o d z in ie  9 wieczorem j e s z c z e  

n ie  ukończono.  „ /
J o /f

S e k r e ta r y a t  Koła o z n a jm i ł ,  że następnego dnia / d z i ś /  

przed południem b ę d z ie  wydany o f i c y a l n y  komunikat o po­

s i e d z e n i u .

WIEDEŃ, 2 0 . s t y c z n i a .  0 p o s i e d z e n iu  Koła p o l s k ie g o  

z d n ia  I 9 .b .m .  ukaza ł  s i ę  n a s tęp u ją c y  komunikat:

P r e z e s  za g a ja ją c  p o s i e d z e n i e ,  oznajmia, że za­

sady uchwalone przez  Koło p o l s k i e  dnia 2 8 . grudnia  z .r  . 

zakomunikowano Rządowi z pro śb ą ,  aby wydać s i ę  mające  

w sprawie U niw ersyte tu  r u sk ieg o  Rajw. p o s ta n ow ien ie  Ce­

s a r s k ie  oparte  z o s t a ł o  na tych podstawach. Z początkiem  

s t y c z n i a  b . r .  odbyła  s i ę  na zap ro sze n ie  F .M in i s t r a  Oświa­

t y  Eussarka k on feren cya ,  w k tó r e j  w z i ę l i  u d z i a ł  Prezes  

Koła wraz z referentem  p.Jaworskim, oraz rep re ze n ta n t  

Klubu r u s k ie g o ,  a konferencya  t a  m ia ła  na c e l u ,  onok za­

komunikowania zasadn iczych  uchwał Koła ,  również o b j a ś n ie ­

n i e  tych zasad i  przekonanie  o k o n ie c z n o ś c i  ich  p r z y j ę ­

c i a .  Nie p r z y s z ł o  wówczas do porozumienia,  a po k i l k u  

dniach Rząd p r z e d ł o ż y ł  nowy p r o j e k t ,  u d z ie lo n y  n a s tęp n ie  

k om isy i  parlamentarnej do zbadania .  R efera t  komisyi  par­

lamentarnej p r z ed sta w ia  s i ę  obecn ie  jako p r o je k t  rządo­

wy; zdaniem w i ę k s z o ś c i  komisyi  parlamentarnej  czyni  pro­

je k t  w z u p e łn o ś c i  zadość  uchwałom Koła z <s8.grudnia 1912 

i  d la te g o  komisya parlamentarna z a le c a  p r z y j ę c i e  go w f o r ­

mie sprawozdania,  do k tórego  w y g ło sz en ia  zaprasza  Prezes  

r e f e r e n t a  p .  J a w o r s k i e g o .

P.  J a w o r s k i  po p r z e d ło ż e n iu  t e k s t u  Najw. 

O rędzia  C esarsk ieg o ,  dodał  n a s tęp u ją c e  w y ja ś n ie n ie :
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Z p o l s k ie g o  stanowiska z a ła tw ie n ie  sprawy Uniwersytetu  

ruskiego wymaga r o z s t r z y g n i ę c ia  trzech  problemów: l . s t w i e r  

dzenia p o l s k ie g o  charakteru Uniwersytetu we Lwowie,
J

, 2 / .  zażegnania n ieb ezp ieczeń stw a  fa k ty c zn e j  utrakwizacyi
Ii
i  3 / .  oznaczenia  s i e d z i b y .

W p ierw sze j  kwestyi  Najw. Orędzie w początkowem zda­

niu s tw ierdza  e z p r e s s i s  v e rb is  charakter p o l s k i  w słowach

!)(unter F e s t s t e l l u n g  und v o l l e r  Wahrung des p o ln isch en
i
!Gharakters": P o lsk o ść  Uniwersytetu we Lwowie znajduje  

w Najw. Orędziu następujące  unormowanie:

l / . P rzep isy  o języku ruskim z o s ta ją  uznane za wyjąt­

kowe / b e s o n d e r e / . 2 / .  Najpóźniej  1 . paźdz iern ika  1916 t r a ­

cą te  p r zep isy  moc obowiązującą. 3 / .  Najpóźniej  w tym 

dniu język p o l s k i  s t a j e  s i ę  wyłącznym. 4 / .  W c z a s i e  

przejściowym n ie  ma z a j ś ć  żadna zmiana pod względem j ę ­

zykowym. 5 / .  0 i l e  wydzia ły  na podstawie  swej autonomii  

n ie  postawią  wnioskow o mianowanie profesorow z językiem  

ruskim z pełnemi prawami / :  a n a leży  p r z y p u śc ić ,  że z t e ­

go prawa n ie  będą już k o r z y s ta ły  : / ,  to od c h w i l i  Najw. 

Orędzia n ie  będz ie  już mianowany na Uniw ersytecie  lwow­

skim ani jeden p r o fe so r  z ruskim językiem, mianowania 

i ch  bowiem odbywać s i ę  będą bez oznaczenia  Uniwersytetu ,  

a będą ty lk o  p r z y d z ie la n i  do p e ł n i e n i a  s łużby  przy Uniwer­

s y t e c i e  lwowskim. 6 / .  Wreszcie najp óźn ie j  dnia 1 . p a ź d z ier ­

n ika  1916 zostaną  w szy s tk ie  s i ł y  ruskie  wydzielone z Uni­

w ersy te tu  lwowskiego.

Drugi problem u s u n ię c ia  n iebezp ieczeń stw a  faktyczn ej  

utrakwizacyi  rozwiązano w ten  sposob, że utworzenie  pro­

wizorycznej r u sk ie j  s zk o ły  j e s t  już d z i ś  faktem dokona-
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nym n i e z a l e ż n i e  od wydania dopiero w p r z y s z ł o ś c i  rozpo­

r z ą d z e n ia ,  tworzącego taką prowizoryczną s z k o ł ę .  N i n i e j ­

sze Najw. Orędzie  tworzy już t ę  s z k o ł ę .  Usuwa to obawę, 

że w p r z y s z ł o ś c i  mogą z a j ś ć  s t o s u n k i ,  k tó re  uniemożliwią  

utworzenie  s z k o ły  prowizorycznej  i  poc iągną  za sobą po­

z o s t a n i e  s i ł  rusk ich  w U n iw ersy tec ie  lwowskim na czas  

n ie o g r a n ic z o n y .  S p e łn ia  s i ę  przez to  ż y c z e n ie  przed e-  

wszystkiem senatu  lwowskiego,  aby ru sk ie  s i ł y  jak naj­

r y c h le j  i  z c a łą  pewnością  wydzie lono  z U niw ersyte tu  

lwowskiego.

T r z e c i  problem o znaczen ia  s i e d z ib y  U niw ersy te tu  ru­

sk iego  r o z s t r z y g n i ę t o  wedle uchwał Koła ,  t .  j .  decyzya  

pozostawiona j e s t  u s ta w ie ,  auprocz te g o  zakazano prejudy-  

icatów. Natomiast  co do s i e d z i b y  prow izorycznej  szk o ły  

r u sk ie j  Najw. Orędzie  n i e  zawiera  żadnej wzmianki. Refe­

r a t  s tw ie r d z a ,  że w tym punkcie  n i e  z o s t a ł a  sp e łn io n a  

uchwała Koła z 2 8 . grudnia i  t łumaczy powody, n i e  może 

jednak u leg ać  w ą t p l i w o ś c i ,  że oznaczen ie  t e j  s i e d z ib y  

nastąpi  r y ch ło  za zgodą Koła p o l s k i e g o .

W tym t e ż  kierunku z ł o ż y ł  imieniem Rządu P.Mini s te r  

Długosz na komisyi  odpowiedne o św iad czen ie  i  tu  w Kole 

je powtórzy.  W końcu zaznacza r e f e r e n t ,  że  uchwała Koła 

z 2 2 .  grudn ia ,  odnosząca s i ę  do komisyi  r u s k i e j ,  a żąda­

j ą c a ,  ażeby ją zwoływano od przypadku do przypadku, zo­

s t a ł a  w ten  sposob s p e łn io n a ,  że zwoływanie nas tęp uje  

ty lk o  "wedle uznania M in is tr a " ,  że n i e  b ę d z ie  żadnej ko-  

n i s y i ,  a l e  może być k i l k a  kom isyj ,  że powołane będą 

ty lk o  do w a ż n ie js z y c h  spraw i  że wydawać będą ty lko  

o p i n i e .

Na wniosek p . G e r m a n a  uchwalono 28 głosami

•/ •

i
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przec iw  11 poufność d a l s z e j  d y s k u sy i .  B r a l i  w n i e j  udziad: 

p.  G łą b iń s k i ,  P .M in i s t e r  D ługosz ,  p .  German, cz łonek  

Izby Panów Leon h r .  P i n i ń s k i ,  p .p .  Tetmajer,  Rey, Ś l i ­

w i ń s k i ,  L a so ck i ,  S t e s ł o w i c z ,  Zamorski, S t a p i ń s k i ,  Buzek, 

Korytowski,Skarbek,  T e r t i l  Wróbel, K oz łow ski ,K rogulsk i ,  

w r e s z c ie  wydelegowany na podstawie  uchwały senatu  p r o f .

IDr.Marsa upoważniony imieniem U niw ersyte tu  lwowskiego do 

jzabrania g ło s u  za zgodą Koła.

Po odpowiedzi  r e f e r a n t a  p r z y j ę t e  29 g łosam i przeciw  

10 wniosek komisyi  parlamentarnej opiewający: Koło p o l ­

sk ie  przyjmuje do z a tw ie r d z a ją c e j  wiadomości sprawozda­

n i e  komisyi  parlamentarnej o sp osob ie  z a ła t w i e n i a  spra­

wy U niw ersy te tu  r u sk ie g o .

Poprawki zg ło szon e  przez  p .hr .Skarbka  do t e k s t u  

projektowanego Najw. Orędzia odrzucono 27 g łosam i przec iw  

10, poczem uchwalono jednomyślnie  wniosek p .S t a p iń s k ie g o :  

Koło p o l s k i e  przyjmuje do wiadomości o św iadczen ie  Rządu 

co ao sposobu wyznaczenia m ie j s c a  s i e d z ib y  d la  prowizo­

rycznego rusk iego  studyum u n iw er sy teck ieg o  z z a s t r z e ż e ­

niem, że to s i ę  n ie  s t a n ie  bez wys łuchania  i  zgody Koła  

p o l s k i e g o .

Wniosek p .  Buzka w sprawie uregulowania języka przy  

państwowych egzaminach u la  obsolwentow U niw ersyte tu  ru­

sk iego  przekazano komisyi parlamentarnej  d la  zbadania i  

z a ł a t w i e n i a .

W końcu upoważniło Koło Prezydyum do zakomunikowania 

Rządowi i  reprezentantom Klubu ru sk ieg o  uchwał, powzię­

tych  na d z i s i e j s z e m  p o s ie d z e n iu ;  przyczem w icep rezes  

p . h r .  Skarbek ozn a jm i ł ,  i ż  w tych rokowaniach u d z ia łu  

brać n i e  b ę d z ie ,  gdyż sprawozdanie komisyi  parlamentarnej
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p r z y j ę t e  przez  Koło,  s p r z e c iw ia  s i ę  przekonaniu grupy,

zastępowanej przez  n iego  w Prezydyum.
/

Dla r o z p a tr z e n ia  i  omówienia sprawy planu f inansowego  

wyznaczył  P rezes  osobne p o s i e d z e n i e  Koła na d z i ś ,  2 0 . b.m.  

na godz inę  6 wieczorem.

ii

16 |2 2 . s t y c z n ia Z K O Ł A  P O L S K I E G O .

W u z u p e łn ie n iu  sprawozdania z p o s i e d z e n ia  Koła p o l ­

sk ieg o  z dnia  19 .b .m . otrzymuje Biuro korespondencyjne  

z s e k r e ta r y a tu  Koła n a s tęp u ją c e  pismo: Uchwała pow zię ta  

na p o s i e d z e n iu  Koła p o l s k i e g o  brzmi:

Koło p o l s k i e  przyjmuje do z a tw ie r d z a ją c e j  wiadomości  

sprawozdanie kom isyi  parlamentarnej  o sposob ie  z a ł a t w i e ­

n i a  sprawy U niw ersy te tu  r u s k ie g o ,  że o k r e ś l e n ie  p o l s k i e ­

go charakteru U n iw ersy te tu  lwowskiego ma n a s t ą p i ć  w u s t ę ­

p i e  resk ryp tu  unter  v o l l e r  Wahrung und S i c h e r s t e l l u n g

des p o l n i s c h e n  C h a r a k t e r s ..........

Komunikat z p o s i e d z e n ia  Koła w dniu 20 b.m. opiewa:

Na w stęp ie  p o s i e d z e n i a  z a b ra ł  g i o s  p . h r .  S k a r b e k  

i  o d c z y t a ł  pismo grona profesorów i  docentów Akademii 

r o l n i c z e j  w Dublanach z dnia 1 3 . b.m. nadesłane  na jego 

ręce  do Prezydyum Koła w sprawie U niw ersyte tu  lwowskiego,  

poczem z a p r o te s to w a ł  przec iw  o g ł o s z e n iu  w G azec ie  Poran­

nej w dniu 1 9 . b.m. j e s z c z e  przed pos iedzen iem  Koła odby-
-

tern dn ia  2 0 . b.m. p r o jek tu  Najw.Orędzia C esarsk iego  uzna­

ny za poufny.

Przew. p.German w y r a z i ł  z tego  powodu r o w n ie ł  u b o le ­

wanie .



HA

Sumer Gaz.

Lwowskiej
D a t a

45 2 4 . lu te g o

Sejm, ciąg dalszy 1913

2 /WIEDEŃ.

Ifc^parj/dabyła  s i ę  u P •M in is tra  ośw.Ilussarka w obec* 

n o ś c i  P .M in is t r a  Długosza i  P .Nam iestn ika Bobrzynsk ie-  

go konferencya  p r z e d s t a w i c i e l i  Koła p. i  Związku 

ukra iń sk iego  w sprawie u n iw er sy te tu  r u s k ie g o .  Mimo 

szczegółowego przedyskutowania ca łe g o  stanu rzeczy
f”

i  s t w ie r d z e n ia ,  i ż  pod względem postanowień m ate-  

ryalnych n ie  zachodzi  prawie żadna i s t o t n a  r ó ż n ic a ,  

nie  można było  j e s z c z e  d o jść  do porozumienia  w spra­

wie szczegółowego sformułowania.

WIEDEŃ. D z ien n ik i  donoszą,  że na konferency i  u P.  

M in is tra  Hussarka p.  K o l i e  s a  o św ia d c z y ł ,  że po­

nieważ nowa formuła reskryptu  zawiera już obecnie  

e x p r e s s i s  v e r b i s  s tw ie rd ze n ie  p o l s k ie g o  charakteru  

Uniw ersyte tu  Lwowskiego, on n ie  j e s t  w możności bra­

n ia  u d z ia łu  w d a lszy c h  rokowaniach na t e j  p od staw ie ,  

poczem o p u ś c i ł  s a l ę  obrad.-

2
TAKNOw. 2 4 . l u t e g o .  / r T e l .p r y w .: /  / :Komunikat P o ls k ie g o

Stronnictwa Ludowego:/.  Przy u d z i a l e  b l i s k o  150 d e l e ­

gatów z c a łe g o  kraju  odbyły s i ę  wczoraj obrady Rady 

n a c z e ln e j  i  posłow P .S .L .  Trwały one od g o d z .1 0  rano 

do 5 popołudniu bezb przerwy. W obradach w z i ę l i  także  

u d z i a ł  p r t e d s t a w i c i e l e  ludowców z Królestwa P o ls k ie g o  

oraz p o s ło w ie  L i s i e w ic z  i  Ś l i w i ń s k i ,  tu d z ie ż  d e l e g a c i  

m łodzieży  akademickiej  Lwowskiej i  Krakowskiej .

Nad zagajeniem p r e ze sa  S ta p iń sk ie g o  na temat  

Komisya tymczasowa czy kom itet  obyw atelsk i"  rozw inę ła

• / .
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s i ę  dyskusya 6 -g o d z in n a ,  w k t ó r e j  z a b i e r a l i  g ł o s  p . p . Ś r e -  

dniawski ,  H aładej ,  S t e f c z y k ,  Bomba,Tetmajer,Grek,Dudek,  

K ę d z io r ,L a s o c k i ,  Wasung, Bardel ,W róbel ,  Kawalec, Wąsowicz, 

e s t f a l e w i c z ,  Putek,  Laskowski,  Sanojca  i  Rey, poczem 

uchwalono w szys tk im i  głosami przec iw  jednemu n as tęp ujące  

r ez o lu cy e :

l / . Rada n a c z e ln a  P .S .L .  oświadcza s i ę  za przy n a leż ­

n o ś c ią  do Komisyi tymczasowej, żądając w n i e j  u d z ia łu ,  

odpowiadającego l i c z e b n e j  s i l e  s tro n n ic tw a  ludowego.

2 / .  Rada n a cze ln a  upoważnia prezydyum do pokojowego
j
r o zw iązan ia  stosunku między kornisyą tymczasową a kom ite-  

item obywatelskim, o i l e  s tr o n n ic tw a  d z i ś  w Radzie naro-  

dowej przemożne n ie  udaremnią reformy wyborczej sejmowej,  

in a c z e j  oświadcza s i ę  Rada n acze lna  za zerwaniem w s z e l -  

k ic h  stosunków z Radą narodową.

3 / .  Rada n a c z e ln a  wyraża prezesow i  Stapinskiemu po-
i

(dziękowanie za s z y b k i ,  odważny i  świadomy c e l u  krok przy­

s t ą p i e n i a  do komisyi  tymczasowej.

N astęp nie  za ła tw io n o  sprawę reformy wyborczej i  po 

k r ó t k i e j  dyskusyi  uchwalono jednom yśln ie:

Rada n a c z e ln a  żąda stanowczo natychmiastowego zwołania
i i
Sejmu i  uchwalenia  sejmowej reformy w yb orcze j ,  tak ,  aby 

reforma wyborcza b y ła  uchwalona przed uchwaleniem ustawy 

f inansow ej  w p a r la m en c ie .  V« przeciwnym r a z i e  pos łow ie  

ludowi obowiązani są za ją ć  stanowisko stanowczo opozy­

cyjne  wobec budżetu państwowego i  krajowego.  Przeciw stror

nictwom i  osobom, k tó r e  o p ie r a ły b y  s i ę  uchwaleniu  sejmo-
/

wej reformy wyborczej na podstawie  minimalnych żądań 

P .S .L .  ludowcy podejmą natychmiast  walkę na w s zy s tk ich

p o la c h .
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SEJMOWA REFORMA WYBORCZA.

Komisya d la  reformy wyborczej sejmowej z eb r a ła  s i ę  

po d łu ż s z e j  przerwie wczoraj o g o d z in ie  4 po połudn iu  

w gmachu sejmowym d la  d a lszy c h  obrad nad zasadami 

reformy wyborczej sejmowej. Obradom przew odniczy ł  po­

s e ł  Dr. Leo, a w z i ę l i  w n ich  u d z i a ł  również J .E .  P.Na­

m ies tn ik  d r .  Michał B0brzynsk i  i  J .E .P .M arsza łek  kra­

jowy Adam h r .  Gołuchowski.  Z członkow komisyi  b y l i  

obecni  p o s ło w ie :  Abrahamowicz, Badeni,  C ie ń s k i ,  Głą-  

b i n s k i ,  Halban, Horodyski,  Jaworski ,  J ę d r ze jo w ic z ,  

Korol ,  K r ę ż e l ,  Krzeczunowicz, Laskowski,  Lewick i ,  

Loewenste in ,  Makuch, M arsza łk iew icz ,  Maryewski, My- 

c i e l s k i ,  Myjak, P e tr u sz e w ic z ,  P i n i ń s k i ,  Rutowski,  Sko-  

ł y s z e w s k i ,  S t a d n ic k i ,  S t a p i n s k i ,  S ta r o w ie y s k i ,  S t a ­

r z y ń s k i ,  Urbański,  Wereszczyński  i  W itos .  Po z a g a je ­

n iu  obrad p r z e d s t a w i ł  przewodniczący Dr. Leo zasady  

nowej ordynacyi wyborczej sejmowej, które  u s ta lo n e  

z o s t a ł y  przez reprezentantów p o l s k i c h  s t r o n n ic t w .  Nad 

temi zasadami przeprowadzono ogólną  dyskusyę,  a na­

s t ę p n ie  szczegółową nad punktami 1 i  z tych z a sa d ,p rzy  

czem zapowiedziano w ogólnej  rozpraw ie ,  a z g łoszon o  

w szczegó łow ej  rozprawie poprawki.

Dalsze  rozprawy nad punktem 3 zasad odroczono do 

d z i s i e j s z e g o  p o s i e d z e n i a ,  k tóre  rozp oczę ło  s i ę  o godzi  

nie  10 rano.

Głosowanie nad poszczególnymi punktami zasad odro­

czono na kon iec  po przeprowadzeniu szczegółowej  dysku-

s y i  nad wszystk im i punktami zasad sejmowej reformy  
w y b o rc ze j . -

• /*
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Z A S A D Y

sejmowej reformy w yborcze j ,  przedstawione  przez Dra Leo 

opiewają jak n a s tę p u je :

I .

Sejm sk łada s i ę  z n as tęp u ją c y ch  członkow:

a / .  t r z e c h  arcybiskupów lwowskich,  k s i ę c i a  biskupa  
/ /

krakowskiego,  dwóch biskupów przemyskich,  b iskupa tarnow­

sk ieg o  i  biskupa s ta n is ła w o w s k ie g o ,  z p r e z e sa  Akademii 

u m ie j ę t n o ś c i  w Krakowie, z rektorów i s t n i e j ą c y c h  każdo-  

c z e ś n i e  w kraju  Uniwersytetów, oraz Szkoły  p o l i t e c h n i c z ­

nej / :  c z t e r e c h  R u s in ó w : / .

b /  z 213 wybranych pos łow ,  a mianowicie:  

l / .  z 45 posłow w i e l k i e j  p o s i a d ł o ś c i  ta b u la r n e j ,  

wybrarysh, jak d o ty c h c z a s ,  z tych  jeden  Rusin;

2 / .  z 8 posłow ś r e d n i e j  p o s i a d ł o ś c i  z i e m s k i e j ,  o p ła ­

c a j ą c e j  100 K lub w ię c e j  podatku gruntowego, a n i e z a l i -

czonej  do w i e l k i e j  w ła s n o ś c i  t a b u la r n e j ,  z tych połowa  

Rusinów;

3 / .  z 43 posłów z większych m ia s t ,  wybranych jak do­

t y c h c z a s ,  z tych  4 Rusinów;

4 / .  z 12 posłów tychże  m ia s t ,  wybranych na zasadz ie  

powszechnego, rownego g lo so w a n ia ,  z tych  3 Rusinów;

5 / .  z 5 posłów Izb handlowych i  przemysłowych;

6 / .  z 2 posłów Izb r ę k o d z ie ln i c z y c h ;
•***''■ • . * *

7 / .  z 98 posłow gmin w i e j s k i c h  wraz z r e s z t ą  m iast  

i  m ia s te c z e k ,  wybranych na z a sa d z ie  powszechnego g ł o s o ­

wania z jednokrotną p l u r a l n o ś c i ą  głosow podatkową, uo-
*

ty ch cz a s  w t e j  kuryi uprawnionych, z tych 44  Rusinów.
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I I .

W tych  okręgach kuryi  m ias t  cenzusowej i  powszech­

n e j ,  oraz kuryi  Izb handlowych, które  wybierać  będą 
/ /

dwóch pos łow,  zapewniona będz ie  r ep rezen ta cy a  mniej­

s z o ś c i .

Mandaty r u sk ie  w kuryach w ię k sze j  i  ś r e d n ie j  po­

s i a d ł o ś c i ,  oraz m ia s t ,  zabezp ieczone  będą przez  wy­

d z i e l e n i e  wyborców rusk ich  na podstawie  o s t a t n ie g o  sp i  

su lu d n o śc i  i  z a l i c z e n i e  i c h  do osobnych okręgow wy­

borczych.

I I I .

W kuryi gmin w ie jsk ic h  w powiatach zachodnich,  oraz 

w pow iec ie  brzozowskim, utworzone będą okręgi  jedno­

mandatowe. Wyborcy ruscy  z tych powiatów w y d z ie len i  

będą na podstawie o s t a t n ie g o  s p i s u  lu d n o śc i  i  z a l i ­

c ze n i  do osobnego okręgu wyborczego rusk iego  jedno­

mandatowego .

Z tych powiatow p o l i t y c z n y c h ,  ewentualn ie  sądowych 

wschodnich, w których l i c z b a  lu d n o ś c i  p o l s k i e j  według  

o s t a t n ie g o  sp i su  lud nośc i  wynosi 35$ utworzone będą 

okręgi  dwumandatowe, w których mandat w ię k s z o ś c i  l i ­

czyć s i ę  b ęd z ie  jako r u s k i ,  mandat m n ie j s z o ś c i  zaś ja­

ko p o l s k i .  Zarowno mandat r u s k i ,  ja k o też  mandat p o l s k i  

mają być z a b e zp ieczon e ,  a g łosow anie  ma być najwyżej  

dwukrotne.

R eszta  powiatow wschodnich ma tworzyć okręgi  jedno-  

mandatowe r u s k i e .  Wyborcy p o l s c y  z powiatow tych wy­

d z i e l e n i  będą na podstawie o s t a t n ie g o  s p i s u  ludno­

ś c i  i  z a l i c z e n i  do osobnych okręgow wyborczyh jedno­

mandatowych.

•/ •
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Liczba mandatów p o l s k i c h ,  przypadających na zachodnie  

i  wschodnie  p ow ia ty ,  r o z d z i e l o n a  b ędz ie  według l i c z b y  

lu d n o ś c i  p o l s k i e j ,  k tóra  na podstawie  o s t a t n ie g o  sp i su  

lu d n o ś c i  zamieszkuje  pow iaty  zachodnie ,  w zg lędnie  powia­

ty  wschodnie .

IV.

Głosowanie w kuryi gmin w ie j s k ic h  b ędz ie  odbywać s i ę  

w każdej gminie o d d z i e l n i e ,  z wyjątkiem gmin n i ż e j  500 

mieszkańców, k tó r e  do gmin s ą s i e d n i c h  p r z y d z ie lo n e  być 

mogą.

V.

Cesarz mianuje z grona Sejmu d la  k ierow nictwa Sejmu 

Marszałka krajowego i  jego dwóch zastępców ,  jednego  

Polaka a jednego Rusina.

VI.

Wydział  krajowy sk łada  s i ę  pod przewodnictwem Mar­

s z a łk a  z s iedmiu członków wybranych z grona r ep r e z e n ta c y i  

k r a ju ,  jednego wybierają pos łow ie  w i e l k i e j  p o s i a d ł o ś c i  

tabu larn ej  i  ś r e d n i e j  w ł a s n o ś c i  z i e m s k ie j ,  jednego po­

s ło w ie  z m ia s t ,  Izb handlowych i  przemysłowych, oraz Izb 

r ę k o d z ie ln i c z y c h ,  jednego pos łow ie  z gmin w ie j s k ic h  na­

rodowości  p o l s k i e j ,  jednego p o s łow ie  z gmin w ie j s k ic h  

narodowości r u s k i e j .  Dwóch członków w y b iera ją  wszyscy  

pos łow ie  p o l s c y ,  ł ą c z n i e  z w i r y l i s t a m i ,  jednego wszyscy  

pos łow ie  i  w i r y l i ś c i  ru sc y .

Dla każdego cz ło n k a  wybiera s i ę  w ten sam sposób i  

z a s t ę p c ę .

V II .

Marszałek mianuje dwóch członkow Wydziału krajowego

• / .

1
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symi zastępcami w kierowaniu Wydziałem krajowym przez  

c z a s ,  w którym doznaje sam przeszkody w urzędowaniu,  

jednego Polaka,  a jednego Rusina.  Marszałek oznacza  

też  porządek k o l e j n y ,  w jakim obaj z a s tęp cy  sprawować 

mają czyn nośc i  z a s t ę p c z e .

V I I I .

Do s t a t u t u  krajowego mają w ejść  nas tęp u ją ce  p o s t a ­

nowienia:

A / .

Gdyby obszary dworskie ,  i s t n i e j ą c e  na za sa d z ie  

ustaw z dnia 1 2 . s i e r p n i a  1866 i  z dnia 21 .  marca 1888 

m iały  z o s t a ć  w drodze ustawodawstwa krajowego p o łą c z o ­

ne z gminami miejscowemi,  na tenczas  ma być oparte  to  

z łą c z e n i e  na nas tępujących  zasadach:

1 / .  Złączone ze związkiem gminnym obszary dworskie  

n i e  mają prawa do k o r z y s ta n ia  z dobra lub majątku  

gminnego, natom iast  n i e  mogą być pociągane do pokry­

wania wydatków, wynikłych lub połączonych z zarządem, 

ulepszen iem  lub rozszerzen iem  dobra, albo majątku gmin 

nego.  Również n i e  mogą być obszary dworskie,  z łączone  

ze związkiem gminnym, pociągane  do oprocentowania lub  

s p ł a t y  długów gminnych, z a c ią g n ię t y c h  przed tern z ł ą ­

czeniem.

2 / .  Złączone ze związkiem gminnym dworskie obszary  

kontrybuować mają do w s z y s tk ic h  b ieżących  wydatków 

adm inis tracyjnych  gminnych, wynikłych z wykonania 

justawy gminnej z dnia  12.  s i e r p n i a  1866, a to na pod­

s ta w ie  rownego i  powszechnego nakładania  równej stopy  

dodatkow do w szys tk ich  bezpośrednich  państwowych po­

datków w gminie opłacanych.
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3 / .  Każdemu dotychczasowemu obszarowi dworskiemu ma 

być pozostawione na jego żądanie  wykonywanie p o l i c y i  

miejscowej na terytoryum obszaru dworskiego,  wskutek c z e ­

go obszar  dworski z przypadającej  nan sumy podatkow gmin­

nych opłacać  będz ie  j ed y n ie  80 p r c .  t .  j .  o <s0 p r c .m n ie j ,  

a n i ż e l i b y  o p ł a c a ł ,  gdyby mu to  wykonanie p o l i c y i  n ie  by­

ło  p o zostaw ion e .

V -  Reprezentantowi obszaru dworskiego p r z y s łu g u je
! i

g ł o s  w ir y ln y  w r e p r e z e n t a c y i  gminnej.

5 / .  N a ło ż en ie  dodatków gminnych ś c i ś l e  a d m in is t r a c y j -
/

nych / :  a więc  ty ch ,  do k tórych  ad 2 / .  obszar  dworski ma 

kontrybuować : /  ponad 20 p r c .  musi mieć z a tw ie rd ze n ie

rep r e z e n ta c y i  pow iatow ej .
, ....................

6 / .  P o łą c z e n ie  obszarow dworskich z gminami m ie jsk iem i  —

Xlub miasteczkowęmi może n a s t ą p ić  ty lk o  na podstawie  obo­

pólnego porozumienia.

B / .

Podstawą u s t r o j u  r e p r e z e n t a c y i  powiatowej,  o i l e  ona 

i s t n i e ć  b ę d z ie ,  j e s t  sytem r e p r e z e n ta c y i  in t e r e s ó w ,  w f o r ­

nie o k r e ś lo n e j  przez  ustawę krajową z dnia  1 2 . s i e r p n i a  

L866,tak co do rodzaju  i  i l o ś c i  grup zadowowych, mających 

składać r ep re zen ta cy ę  powiatową i  wzajemnego l iczbowego  

lo s i e b i e  stosunku reprezentantów p o szczeg ó ln y ch  grup, jak 

30 do czynnego prawa wyborczego, na ktorem rep rezentacye  

powiatowe mają s i ę  o p i e r a ć .

IX.

Do p o w z ięc ia  uchwały w Sejmie potrzebna j e s t  obecność  

przynajmniej o b s o lu tn e j  w i ę k s z o ś c i  w szys tk ich  członkow 

Sejmu, a do ważności  p o w z ię te j  uchwały bezwzględna w ięk -
* 9 njszość głosow obecnych członkow bejmu.
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Do p o w z ię c ia  uchwały w sprawie zmiany postanowień s t a ­

tu tu  krajowego, o k r e ś la ją c y c h  skład Sejmu krajowego 

/ :  § 3 s t a t u t u  : / ,  potrzebna j e s t  obecność conajmniej  

183 członków Sejmu, a do ważności  p o w z ię c ia  uchwały zgoda 

conajmniej dwóch t r z e c i c h  c z ę ś c i  g łosow obecnych członkow
I

Sejmu.

Do p o w z ię c ia  uchwały w sprawie zmiany w s z y s tk ic h  in -  
/

inych postanowień s t a t u t u  krajowego potrzebna j e s t  obec­

no ść  conajmniej t r z e c h  czwartych c z ę ś c i  członkow Sejmu
i
krajowego,  a do ważności  p o w zię te j  uchwały zgoda c o n a j -

t / /
jmniej dwóch t r z e c i c h  c z ę ś c i  g łosow obecnych członkow S e j -

mu.-

47
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2 5 . l u t e g o  | Sejmowa komisya d la  reformy wyborczej  obradowała wczo-
t

jraj po połudn iu  do późnej nocy w dalszym c ią g u  nad za­

sadami reformy wyborczej sejmowej. Przew odniczy ł  p o s e ł  

dr .  Leo, a w obradach w z i ę l i  u d z i a ł  także J .E .  P .Nam iest­

n ik  dr .  Bobrzyński i  J .E .  P .Marszałek krajowy Adam hr.Go-  

łu c h o w sk i .

Wczoraj ukończono szczegółową dyskusyę nad wszystkim i  

punktami zasad sejmowej reformy w yborczej ,  które  wczo­

raj  o g ł o s i l i ś m y .

Ponieważ w szczegó łow ej  rozprawie z g ło szo n o  do tych  

zasad poprawki,  n a s t ą p i ł a  przez dz ień  d z i s i e j s z y  przerwa  

w dalszych  obradach komisyi  reformy w yborczej ,  natom iast

obradowali d z i ś  przed południem p r e z e s i  w s zy s tk ich  k l u -
/  /

bow p o l s k i c h  przy w spó łud z ia le  2 . E .P .N am ies tn ika  dr .

Bobrzynskiego i  J .E .P .  Marszałka krajowego Adama hr.Go­

łuchów s k i e g o . . / .
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Nadto obradowała także  kornisya parlamentarna klubu  

u k r a iń sk ie g o .

Na a z i ś  godzinę  6 wieczorem zwołane z o s t a ł y  p o s i e d z e ­

n ia  komisyi  par lam entarnej  wraz z członkami komisyi re ­

formy wyborczej ze s tronn ic tw a  prawicy sejmowej,  oraz  

komisyi par lam entar  nej  wraz z członkami komisyi  reformy  

wyborczej ze s tr o n n ic tw a  p o l s k i e j  demokracyi.

Na p o s ie d z e n ia c h  tych przyjdą pod obrady zg ło szo n e  

poprawki do zasad reformy wyborczej ,  celem wyrównania 

j e s z c z e  pewnych r o ż n ie  i  o s i ą g n i ę c i a  porozumienia co do

tych poprawek.

Jutro  o g o d z in ie  11 przed południem z b i e r z e  s i ę  na po­

s i e d z e n i e  ponownie sejmowa komisya d la  reformy w yborczej .  

Na tern p o s i e d z e n iu  p r z y s t ą p i  do g łosow an ia  nad zasadami 4 
reformy wyborczej sejmowej. W k o łach  p o s e l s k i c h  panuje  

to przek onan ie ,  że p r z y j d z i e  do porozum ienia ,  gdyż zacho­

dzące j e s z c z e  r ó ż n ic e  w poszczeg ó ln ych  punktach zasad  

reformy wyborczej n ie  są tak znaczne,  aby do i c h  wyrówna­

n ia  p r z y j ś ć  n i e  m og ło . -
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2 6 . l u t e g o
7 S

SEJMOWA REFORMA WYBORCZA.

Wczoraj do późnej nocy obradowały w gmachu sejmowym 

kornisye parlamentarne prawicy,  p o l s k i e j  demokracyi i  

Ukraińców, każda w sp ó ln ie  z członkami swych s tr o n n ic tw ,  

należącym i do kom isy i  reformy w yb orcze j .

D z iś  od godz iny  9 rano obradowały te  kornisye w dalszym 

c ią g u ,  a gdy do godziny  11 przed południem n ie  ukończyły  

prowadzonych rokowań co do zasad sejmowej reformy wybor-

• / .
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c z e j ,  przewodniczący p o s e ł  nr .  Leo od ro czy ł  zwołane na
"

|dz iś  godz inę  11 p o s i e d z e n ie  p e łn e j  komisyi  reformy wybor­

c z e j ,  do godziny 4 po p o łu dn iu .
k

Kornisye parlamentarne prawicy ,  p o l s k i e j  demokracyi  

i  ukraińców wraz z członkami swych s t r o n n ic tw ,  n a le ż ą ­

cymi do komisyi  reformy wyborczej ,  obradowały d z i ś  

|w dalszym c ią g u  nad zasadami sejmowej reformy w yborczej .
I
jRÓżnice między p o lsk iem i  stronn ic tw am i,  a klubem ruskim
| ,  r

dotąd niewyrownane, są już tak n iezn aczn e ,  i ż  prawdo­

podobnie przed zebraniem s i ę  d z i ś  po po łudn iu  p e łn e j  

komisyi  reformy w yborczej ,  zostaną  u s u n i ę t e .

2 7 . l u t e g o .  Wczoraj popołudniu zeb ra ła  s i ę  w gmachu sejmowym p e ł -  

Ina kornisya d la  reformy w yb orcze j ,  przewodniczy ł  p o s e ł  Leo 

Iw obradach w z i ę l i  również u d z i a ł  J .E .P .N a m ies tn ik  dr .
i
Bobrzyński i  J .E .P .M arsza łek  krajowy hr .G ołuchow ski .

W myśl poprzednich uchwał kornisya m ia ła  zadanie  przepro­

wadzić g łosowanie  nad zasadami p r o jek tu  reformy wybor­

c z e j  sejmowej.
/

P ierw szy  punkt tych  zasad p o s ta n a w ia ł ,  z i l u  członków 

w każdej kuryi  sk ładać s i ę  m ia ł  p r z y s z ł y  Sejm. Nad tym 

punktem odroczono g łosow anie  na k o n ie c ,  a p rzystąp iono  

do punktu drug iego ,  t . j .  do za sa d y ,ż e  w okręgach prowin-  

cyonalnych m iast  w kuryi m i e j s k i e j ,  oraz w kuryi  Izb  

handlowych, zapewniona b ę d z ie  r ep rezentacya  m n i e j s z o ś c i .

Przewodniczący p.Leo zaproponował zmianę tego
-

punktu w tym kierunku, aby ty lk o  w kuryi powszechnej 

m i e j s k i e j  m iasta  Lwowa i  Krakowa zapewniona by ła  rep re ­

z en ta cy a  m n i e j s z o ś c i ,  w okręgach zaś  dwu i  więcejmanda-

• / •
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towych m ie jsk ich  i  w k u ry i  Izb handlowych, ma s i ę  odby­

wać g łosow anie  na t y l u  pos łow ,  i l u  na m iasto  przypada.  

Zmianę tę  komisya u c h w a l i ła  . J .E .G łą b in s k i  i  k i lk u  

posłów demokratycznych z g ł o s i l i  votum m n i e j s z o ś c i .

Punkt I I I .  zasad o okręgach jednomandatowych w za­

chodniej  c z ę ś c i  k r a ju ,  we wschodniej c z ę ś c i  jedno ,  po 

j c z ę ś c i  dwumandatowych z mandatem m n i e j s z o ś c i  d la  polskięj ,  

lu d n o ś c i  -  uchwalono*

Punkt IV. o m ie jsca ch  g łosow an ia  w kuryi  gmin w i e j -  
i /
1 s k i c h ,  również p r z y j ę t o .

Punkt V. o mianowaniu przez  N a jj .P a na  Marszałka kra-

; jowego i  2 zastępców / :  jednego Po laka ,  a jednego R u s i -
;

i na : /  p r z y j ę t o .

Punkt VI.  o s k ł a d z ie  Wydziału krajowego / :  7 c z ł o n -i - ’
' / * * j kow, z tych Rusinów : /  p r z y j ę t o  w i ę k s z o ś c ią  g ło so w .

’ Równocześnie uchwalono w ię k s z o ś c ią  głosów zasadę ,  z a -

• proponowaną ze s t r o n y  r u s k i e j ,  i ż  Rusini  będą m i e l i  pra-

i wo w stosunku do l i c z b y  swej r e p r e z e n ta c y i  delegować

: swych członków do w s z y s tk ic h  komisyi  sejmowych, oraz

wybierać  kandydatów do i n s t y t u c y j  krajowych z z a s t r z e -

: żeniem praw s łu żą cy ch  Wydziałowi krajowemu.
,

Punkt V II .  o mianowaniu przez Marszałka dwóch z a s tę p ­

ców swych do urzędowania w Wydziale krajowym z tych  

jednego Polaka,  a jednego Rusina -  p r z y j ę t o .
i

Punkt V II .A .  o zasadach ewentualnego p o ł ą c z e n i a  

obszarów dworskich z gminami -  uchwalono.

Punkt V I I I . B .  o u s t r o j u  R eprezen tacy i  powiatowej  

i  sp osob ie  przeprowadzenia wyborow do tychże  Rad d a ł  

powód do rozłamu w ł o n i e  k o m isy i .

P o s e ł  Lewicki imieniem Rusinów o św ia d c z y ł ,  i ż  zga-
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dzają  s i ę  na utrzymanie systemu rep re ze n ta c y i  i n t e r e ­

sów w Radach powiatowych, a le  n i e  zgadzają  s i ę  na 

stosunek l i c z e b n y  członków Rad powiatowych z p o s z c z e ­

gólnych k u ry j ,  ani na dotychczasowy system wyborczy  

pośredni  z Rad gminnych.

P ierwszy u s tęp  o z a s t ę p s t w ie  in te r e só w  p r z y ję t o  

j ed nom yś ln ie .

Drugi ustęp  o stosunku l iczebnym członkow Rady po­

w ia to w ej ,  p r z y j ę t o  w ię k s z o ś c ią  g łosow  14 przec iw  10.

T r ze c i  ustęp  o utrzymaniu dotychczasowego systemu  

wyborczego p r z y ję t o  13 przec iw  11 głosom.

Po tern g łosowaniu  p .Lewicki  o św ia d cz y ł ,  że Rusin i  

w da lszy ch  obradach braś u d z ia łu  n i e  będą. To samo 

oświadczenie  z ł o ż y ł  nas tęp n ie  p .  S t a p in s k i  imieniem  

ludowców, poczem p r z e d s t a w i c i e l e  tych dwóch stronnictw 

o p u ś c i l i  s a l ę  obrad.

Przewodniczący p.Leo o św ia d cz y ł  n a s t ę p n ie ,  że wobec 

t e j  s e c e s y i ,  n ie  uważa za stosowne prowadziś  d a le j  

obrad i  p o s i e d z e n ie  komisyi  reformy wyborczej zamyka.

W ten  sposób r o z b i t e  z o s t a ł y ,  n i e s t e t y ,  układy  

w sprawie tak w ie lk ie g o  d la  kraju  z n a c ze n ia ,  nad 

czem ubolewać musi każdy, komu l e ż y  na s e rc u  dobro 

tego  kraju i  jego  pomyślny rozwoj w p r z y s z ł o ś c i .

Nie naszą j e s t  rzeczą  wskazywać, kto główną ponosi  

winę w tern zerwaniu układów, które  do wczorajszego  

dnia  j e s z c z e  zdawały s i ę  na n a j l e p s z e j  drodze.  N ie ­

w ą tp l iw ie  p r z y c z y n i ła  s i ę  do tak smutnego wyniku 

krótkość  czasu ,  w którym tak d o n io s ła  sprawa r o z ­

s t r z y g n i ę t a  być m us ia ła ,  -  a s tąd  wypływająca tr u d -
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ność  dokładnego rozważenia n a s tęp stw  r o z b i c i a  rokowań.

Obecnie obawiać s i ę  można, że n a s tęp s tw a  te  zarysują

s i ę  jaskrawo; jasnem t e ż  bądz co bądz s t a n i e  s i ę  a l a
*

każdego,  w jak wysokim s t o p n iu  spokoj wewnętrzny w kra­

ju i  jego zn a c ze n ie  na zewnątrz z a leżn e  są od z a ł a t w i e ­

n i a  sprawy wyborczej reformy sejmowej.  A wobec tego  

można żywić n a d z ie j ę  -  oby n i e  p łonną J -  że wczoraj  

zerwane rokowania, ponownie nawiązane zostaną  i  dopro­

wadzą w r e s z c ie  do pomyślnego r e z u l t a t u .

Dla dokładnego w y ja ś n ie n ie  c a ł e j  sprawy, podajemy 

p o n iż e j  zasady reformy wyborczej w t e j  fo rm ie ,  w j a k ie j  

b yły  poddane na wczorajszem p o s i e d z e n iu  komisyi pod g ł o ­

sowanie:

ZASADY REFORMY WYBORCZEJ.

I .

Sejm składa s i ę  z nas tęp ujących  członkow:  

a / ,  z t r z e c h  arcybiskupów lwowskich,  k s i ę c i a  b isku­

pa krakowskiego,  dwóch biskupów przem yskich ,  biskupa t a r ­

nowskiego i  biskupa s ta n is ła w o w sk ieg o ,  z P rezesa  Akade­

m ii  U m ieję tn o śc i  w Krakowie, z Rektorow i s t n i e j ą c y c h

k a żd cc ze śn ie  w kraju  Uniwersytetów, oraz Szkoły  p o l i -
/ / / t e c h n ic z n e j  / :  4 Rusinów

b / .  z 213 wybranych posłow,  a m ianowic ie:

1 / .  z 45 posłów w i e l k i e j  p o s i a d ł o ś c i  z i e m s k ie j ,  wy­

branych, jak d o ty c h c za s ,  z tych jeden Rusin;
!

2 / .  z 8 posłow śr ed n ie j  p o s i a d ł o ś c i  z i e m s k i e j ,  op ła -  

c a ją c e j  100 koron lub w ięce j  podatku gruntowego, a nie  

n a le ż ą c e j  do k l a s y  wyborczej w i e l k i e j  p o s i a d ł o ś c i  z iem-
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w

s k i ę j ,  z tych  połowa Rusinów;

3 / .  z 43 posłów większych m iast  wybranych, jak
/

d o ty c h c za s ,  z tych 4 Rusinów;

4 / .  z 12 posłow tychże  m ia s t ,  wybranych na za sa ­

d z ie  powszechnego,  równego g ło so w an ia ,  z tych 3 R u s i -  
/

no w;

5 / .  z 5 posłów Izb handlowych i  przemysłowych;

6 / .  z 2 posłów Izb r ę k o d z ie ln i c z y c h ;

7 / .  z 98 posłow gmin w ie j s k ic h  wraz z r e s z t ą  m iast  

i  m ia s te c z e k ,  wybranych na z a sa d z ie  powszechnego g ł o ­

sowania z jednokrotną p l u r a l n o ś c i ą  głosow podatkową,  

dotychczas  w t e j  kuryi uprawnionych, z tych 44 Rusinów

I I .

W tych  okręgach kuryi cenzusowej m ia s t ,  oraz ku­

r y i  Izb handlowych, na k tó r y  przypada wybór dwóch lub

w ię c e j  posłow, każdy wyborca głosować będz ie  na t y l u  
/

posłow, i l u  na okręg przypada. W okręgach kuryi  miast  

powszechnej ,  k tóre  wybierać będą dwóch posłów t . j .  

we Lwowie i  Krakowie, zapewniona będz ie  rep rezentacya  

m n i e j s z o ś c i .

Do kuryi  cenzusowej i  powszechnej miast  oprócz 

m iast  dotychczas do n ich  n a le żą c y ch ,  z a l i c z o n e  będą 

j e s z c z e  m ia s ta  ........................................  , oraz w s ie  podmiej­

s k ie  Zagrobela  i  Knihynin.

Mandaty ru sk ie  w kuryach w ię k sze j  i  ś r e d n ie j  po­

s i a d ł o ś c i  z i e m s k ie j ,  oraz w kuryach cenzusowej i  

powszechnej m iast  zabezpieczone  będą przez w y d z ie -  

l e n i e  wyborców rusk ich  na podstawie  o s t a t n ie g o  s p i s u  

lu d n o śc i  i  z a l i c z e n i e  i ch  do osobnych jednomandatowych 

okręgow wyborczych z prawem rek lam acyi .
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W kuryi-gmin w i e j s k i c h  w powiatach zachodnich,  oraz 

w po w iec ie  brzozowskim, utworzone, będą okręg i  jedno­

mandatowe. Wyborcy ruscy  z tych  powiatów w y d z ie le n i  będą 

na podstawie  o s t a t n ie g o  s p i s u  lu d n o ś c i  / :  z prawem r e k l a -  

macyi : /  i  z a l i c z e n i  do osobnego okręgu wyborczego ru­

sk iego  jednomandatowego.

Z tych terytoryów wschodnich,  w których  l i c z b a  lud­

n o ś c i  p o l s k i e j  wedle o s t a t n i e g o  s p i s u / l u d n o ś c i  wynosi  

35 od s t a ,  utworzone będą okręgi  dwumandatowe, w których  

mandat w ię k s z o ś c i  l i c z y ć  s i ę  b ę d z ie  jako r u s k i ,  mandat 

m n ie j s z o ś c i  zaś jako p o l s k i .  Zarowno mandat r u s k i ,  jako-  

t e ż  mandat p o l s k i  mają być za b e zp ie cz o n e ,  a g łosow anie  

ma być najwyżej dwukrotne.

R esz ta  powiatów wschodnich ma tworzyć okręgi  jedno­

mandatowe r u s k i e .  Wyborcy p o l s c y  z powiatów tych  wydzie­

l e n i  będą na podstawie  o s t a t n i e g o  s p i s u  lu d n o ś c i  / :z pra­

wem reklamacyi  : /  i  z a l i c z e n i  do osobnych okręgow wy­

borczych p o l s k i c h  jednomandatowych.

Liczba  mandatów p o l s k i c h ,  przypadających na zachodnie  

i  wschodnie  pow ia ty ,  r o z d z i e l o n a  b ę d z ie  wedle l i c z b y  

lu d n o śc i  p o l s k i e j ,  k tó ra  na podstawie  o s t a t n i e g o  s p i s u  

lu d n o śc i  zamieszkuje  powiaty  zachodnie ,  w zg lędnie  po­

w ia ty  w sch od n ie •

IV.

Głosowanie w kuryi  gmin w i e j s k i c h  będz ie  s i ę  odby­

wać w każdej gminie o d d z i e ln i e  z wyjątkiem gmin n i ż e j  

500 mieszkańców, które  do gmin s ą s ie d n i c h  przy łączon e  

być mogą.

W gminach, w których  wyborcy n a le ż ą  do różnych
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okręgow narodowych, wyborcy r ep re ze n tu ją c y  ludność ,
/ /

l i c z ą c ą  mniej n i ż  500 mieszkańców, mogą byc p r z y łą c z e ­

n i  do gmin s ą s ie d n ic h  tegoż  okręgu wyborczego.

V.

Cesarz mianuje z grona Sejmu d la  k ierownictwa
/ /

Sejmu Marszałka krajowego i  jego dwóch zastępców,  

jednego Polaka a jednego Rusina.

VI.

Wydział krajowy składa s i ę  pod przewodnictwem 

Marszałka z 8 członkow, wybranych z grona r e p r e z e n t a -  : 

c y i  k r a j u .  Jednego wybierają  pos ło w ie  w i e l k i e j  po­

s i a d ł o ś c i  z ie m sk ie j  i  ś r e d n ie j  p o s i a d ł o ś c i  z i e m s k ie j ,  

jednego p o s ło w ie  z m ia s t ,  Izb handlowych i  przemy­

słowych,  oraz r ę k o d z ie ln i c z y c h ,  jednego po s ło w ie  

z gmin w ie js k ic h  narodowości p o l s k i e j ,  jednego p o s ł o ­

wie z gmin w i e j s k i c h  narodowości r u s k i e j .  Trzech człcn- 

kow wybierają  w szyscy  po s ło w ie  p o l s c y  ł ą c z n i e  z w i-  

r y l i s t a m i ,  jednego wszyscy po s łow ie  i  w i r y l i ś c i  ru scy .  

Dla każdego cz łonka  wybiera s i ę  w ten sam sposób i  

z a s t ę p c ę .

W n i o s e k  e w e n t u a l n y ,  / :  p r z y j ę t y  

przez  komisyę w głosowaniu : / .

Wydział  krajowy sk łada  s ię  pod przewodnictwem 

Marszałka z 7 członkow wybranych z grona r e p r e z e n ta -  . 

cy i  k r a ju .  Jednego wybierają  p os ło w ie  z w i e l k i e j  po­

s i a d ł o ś c i  z ie m sk ie j  i  ś r e d n ie j  p o s i a d ł o ś c i  z i e m s k ie j ,  

jednego po s łow ie  z m ia s t ,  Izb handlowych i  przemy­

słowych, oraz Izb  r ę k o d z ie ln i c z y c h ,  jednego po s ło w ie  

z gmin w i e j s k i c h  narodowości p o l s k i e j ,  jednego p o s ł o ­

wie z gmin w i e j s k i c h  narodowości r u s k i e j ,  dwóch c z i o n -
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w

kow w y b iera ją  w szyscy  p o s łow ie  p o l s c y  ł ą c z n i e  z w i r y l i ­

s tam i,  jednego w szyscy  pos łow ie  i  w i r y l i ś c i  r u sc y .  Dla  

każdego cz łonka  wybiera s i ę  w ten  sam sposób i  z a s t ę p c ę .  

Marszałek ma prawo g ł o s u ,  a w r a z i e  rowności  g łosow ten  

wniosek s t a j e  s i ę  uchwałą, za którym ośw iadczy  s i ę  Mar­

s z a ł e k .

VII .

Marszałek mianuje dwu członkow Wydziału krajowego,  

jednego Po laka ,  a jednego Rusina swoimi zastępcami w Wy­

d z i a l e  krajowym.

V I I I .
/

W szelk ie  komisye sejmowe wybierane będą w ten  sposob,

że członków komisyi  przypadających na Polakow w yb ie -

r a ją  p o s ło w ie  p o l s c y  razem z w i r y l i s t a m i  narodowości p o l -  
,

s k i e j ,  członkow zaś komisyi  przypadających na Rusinów,  

wybierają  p o s ło w ie  ruscy  razem z w i r y l i s t a m i  narodowości  

r u s k i e j .

W ten  sam sposób dokonują s i ę  wybory do in s t y t u c y j  

krajowych, do których  sejmowi s ł u ż y  prawo w yb ierania  

swoich reprezentantów ,  z zachowaniem praw za s trzeżonych
ł

w tym w zg lęd z ie  Wydziałowi krajowemu i  przep isów  orga­

n iza cy jn y ch  .każde j z tych  i n s t y t u c y j .

IX.

W drodze ustawodawstwa krajowego utworzona będz ie  

d la  s t e ł j  k o n t r o l i  f inan sow ej  samorządu krajowa Izba  

obrachunkowa.

X.

/ :  S a lv a  r e d a c t io n e  : /

Gdyby obszary  dworskie ,  i s t n i e j ą c e  na z a sa d z ie  ustaw  

z dnia 1 2 .  s i e r p n i a  1866 i  z dnia  2 1 .  marca 1888 m iały

• / .
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m iały  z o s ta ć  w drodze ustawodawstwa krajowego p o łą ­

czone z gminami miejscowemi,  n a ten c za s  może to  n a s t ą ­

p ić  ty lk o  na nas tęp ujących  zasadach:

l / .  z łączon e  ze związkiem gminnym obszary dworskie  

n ie  mają prawa do k o r z y s t a n ia  z dobra gminnego, a 

z majątku gminnego mają to  prawo ty lk o  o t y l e ,  o i l e  

majątek ten  w c a ł o ś c i  lub częśc iowo s łu ż y  w yłączn ie  

d la  celów a d m in is tra c y i  gminy, n i e  zaś jako źródło  

dochodu. Natomiast n i e  mogą być pociągane do pokrywa­

n i a  wydatków wynikłych lub połączonych z zarządem, 

utrzymaniem, u lepszeniem  lub rozszerzeniem dobra gmin-  

nego ,  a do wydatków wynikłych lub połączonych z za rzą ­

dem, utrzymaniem lub rozszerzen iem  majątku gminnego 

n ie  mogą być pociągane o i l e  on j e s t  źródłem dochodu 

d la  gminy. Również n i e  mogą być obszary dworskie z ł ą ­

czone ze związkiem gminnym pociągane do oprocentowania  

lub s p ł a t y  długów gminnych, z a c ią g n ię t y c h  przed z ł ą ­

czeniem.

2 / .  Złączone ze związkiem gminnym obszary dwor­

s k ie  kontrybuować mają do w szy s tk ich  b ieżą cy ch  wydat-  
/

kow adm in is tracyjnych  gminnych, wynikłych z wykonania

ustawy gminnej z dnia  12 .  s i e r p n i a  1866, t u d z ie ż  wy- 
/

datków nakładanych na gminę na mocy innych ustaw -  

o i l e  obszar dworski w myśl ustawy na ten sam c e l  

już bezpośrednio  do św iadczen ia  p o c ią g n ię t y  n i e  zo­

s t a ł  -  a to na podstawie  rownego i  powszechnego na­

dkładania równej stopy dodatkow do w szy s tk ich  bezpo-

iśrednich państwowych podatkow. opłacanych w gminie .
/

Do świadczeń dobrowolnych, l e ż ący ch  poza obowiązkiem 

gminy, p r zez  Radę gminną uchwalonych, obszar dworski
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nie  może być zmuszony.

3 / .  Każdemu dotychczasowemu obszarowi dworskiemu 

ma być pozostawione na jego żądanie  wykonywanie p o l i -  

c y i  m iejscowej na terytoryum obszaru dworskiego,wsku­

t e k  czego obszar  dworski z przypadającej  nan sumy do­

datków gminnych op łacać  b ędz ie  jed yn ie  80 p r c . ,  t .  j .
*

o £0 prc .  m n ie j ,  a n i ż e l i b y  o p ł a c a ł ,  gdyby mu to  wykona­

n ie  p o l i c y i  n i e  by ło  p o zo sta w io n e .

4 / .  Reprezentantowi obszaru dworskiego p rzy s łu g u je  

g ł o s  w ir y ln y  w r e p r e z e n t a c y i  gminnej, j e ż e l i  obszar  

dworski opłaca  przynajmniej  100 koron podatkow r e a ln y c h .

5 / .  N a ło ż e n ie  dodatkow gminnych na p o k ryc ie  wydatków, 

do których w myśl punktu 2 .  obszar  dworski ma k o n try -  

buować ponad 20 p r c . ,  musi mieć z a tw ie rd ze n ie  Reprezen­

t a c y i  powiatowej.

6 / .  P o łą c z e n ie  obszarów dworskich z miastami lub  

miasteczkami może n a s t ą p i ć  t y lk o  na podstawie  obopolnego  

porozum ienia .

7 / .  W c ie le n ie  obszaru dworskiego do gminy może na­

s t ą p i ć  t y lk o  po m y ś l i  przep isów ustawy z 1 2 . s i e r p n i a  

1866 D z .u .k r .  N r .20 w brzmieniu  no w el i  z 2 1 . marca 1888 

D z . u . k r .N r .41 .

XI.

Z pośród postanowień ustawy o r e p r e z e n t a c y i  powia­

towej zagwarantowane będz ie  p rzez  u m ieszczen ie  w s t a t u ­

c i e  krajowym postanow ien ie  n a s tęp u ją c e :

Podstawą u s t r o j u  R eprezen ta cy i  powiatowej j e s t  sy ­

stem r e p r e z e n ta c y i  in t e r e s ó w ,  w formie  o k r e ś lo n e j  przez

us krajową z dnia 12.  s i e r p n i a  1866,  tak  co do r o -

dzaju  i  i l o ś c i  grup zawodowych, mających sk ładać  Repre-
I

•/ •
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zentacyę  powiatową i  wzajemnego l iczbowego do s i e b i e  sto'  

sunku reprezentantów poszczegó lnych  grup, jak co do 

czynnego prawa wyborczego,  na ktorem Reprezentacye po-
i
i  —

■wiatowe mają s i ę  o p ie r a ć .

XII .

Do p o w z ię c ia  uchwały w Sejmie potrzebna j e s t  obec-
;

mość przynajmniej  a b s o lu tn e j  w ię k s z o ś c i  w s zy s tk ich
i /
iczłonkow Sejmu, a do ważności  p o w z ię te j  uchwały b ez -

0 0
względna w ięk szo ść  głosow obecnych członkow Sejmu.

Do pow zięc ia  uchwały w sprawie zmiany postanowień  

j s ta tu tu  krajowego,  o k r e ś la ją cy c h  sk ład  Sejmu krajowego  

i /s  § 3 s t a t u t u  : / ,  oraz postanowień zawartych w powyżej
i

jpod X. potrzebna j e s t  obecność co najmniej 184 członkow
I
jSejmu, a do ważności  p ow z ię te j  uchwały zgoda co najmniej  

2 / 3  c z ę ś c i  głosow obecnych członkow Sejmu.

Do p o w z ię c ia  uchwały w sprawie zmiany w szy s tk ich  

innych postanowień s t a t u t u  krajowego potrzebna j e s t  

obecność co najmniej 3 / 4  c z ę ś c i  członków Sejmu krajowe­

go ,  a do ważności  p o w z ię te j  uchwały zgoda co najmniej  

2 / 3  c z ę ś c i  g łosow obecnych członkow Sejmu.-

54 6 . marca SPRAWA SEJMOWEJ REFORMY WYBORCZEJ.

Gazeta Wieczorna otrzymała z Wiednia n as tęp ujący  

te legram  prywatny: !fDzić  w południe  uwiadomił prezes  

Koła p o l s k ie g o  Dr. Leo o f i c y a l n i e  p r e z e sa  Klubu ukraiń­

sk iego  dr .  K ośc ią  Lewick iego ,  że między stronnictwami  

polsk iem i  d o sz ło  do porozumienia w sprawie wyborow do 

Rad powiatowych. Porozumienie n a s t ą p i ł o  na t e j  p od staw ie ,  

że zatrzymane będą wprawdzie, jak d o ty c h c z a s ,  pośredn ie
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wybory, a l e  odpadną gi .osy w i r y l i s t o w .

Wybory będą przeprowadzane w kuryi  gmin w i e j s k i c h
/

podobnie jak przy  wyborach do Sejmu: prawyborcy, k tó ­

rzy  s i ę  wykażą pewnym cenzusem podatkowym będą wybie­

r a l i  wyborców. Wogóle prawo wyborcze do Rad powiatowych 

w kuryi  gmin w i e j s k i c h  wzorowane b ę d z ie  na prawie wybor-  

czem sejmowem w t e j  samej k u r y i .

Proponowano j e s z c z e  drugą fo rm u łkę ,a  m ianow ic ie ,  aby 

wyborców do Rad powiatowych w y b iera ły  Rady gminne, sp rze ­

c i w i l i  s i ę  jednak temu R u s in i ,  z a zn a cza ją c ,  że w i e l e  Rad 

gminnych funkcyonuje w kraju n i e l e g a l n i e ,w o b e c  czego  f o r ­

muły t e j  akceptować n ie  mogą.

Obecnie / :  go d z .1 2  : /  odbywa s i ę  p o s i e d z e n i e  Rusi­

nów, na którem zapadnie decydująca uchwała.

Do Wiednia wezwano t e l e g r a f i c z n i e  przywódców pra­

wicy sejmowej, aby mogli  ra ty f ik ow ać  ugodę, k tó ra  w kwe- 

s t y i  reformy wyborczej z innemi stronnictwam i p o lsk iem i

p r z y s z ł a  do skutku*

Do Lwowa o d j e c h a ł  urzędnik M in is t e r s tw a  spraw 

wewnętrznych, k tó ry  ma pomagać przy pracach k o d y f i ­

kacyjnych nad projektem  reformy wyborczej*

W przyszłym tygodniu  prawdopodobnie w p o n i e d z i a ł e k ,
/

zwołana z o s t a n ie  komisya d la  reformy w yb orcze j ,  a równo­

c z e ś n i e  także Sejm g a l i c y j s k i " . -

SEJMOWA REFORMA WYBORCZA.

Wiedeński korespondent Ozasu don os i  pod d .7 . b . m . :  

Kompromisowa formuła w sprawie wyborow do Rad powia­

towych, na k tórą  z g o d z i l i  s i ę  przywódcy p o l s c y ,  p o le g a  

na wprowadzeniu do Rad powiatowych wyborow pośrednich
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przez  prawyborcow, podobnie jak dz id  w kuryi w i e j ­

s k i e j  sejmowej. Prawyborcami będą wszyscy  o p ła c a ją c y  

bezpośredni  podatek,  p od leg a ją c y  dodatkom krajowym, 

żą d a n ie  więc konserwatystów co do podredniodci  wybo­

rów z o s t a ł o  tem samem s p e ł n io n e .  Według p rojek tu  

w kołach  p o l s k i c h  p o w z ię teg o ,  p r e ze s  konserwatyw­

nego klubu sejmowego J .E .  Dawid Abrahamowicz zwoła 

p o s i e d z e n ie  klubu zapewne na 16 b.m.

Komisya reformy wyborczej zebrałaby  s i ę  1 7 . ,  a 

Sejm 1 8 . b .m . ,  Sejm odbędzie prawdopodobnie przed  

Świętami ty lko  jedno p o s i e d z e n i e ,  poczem z b ie r z e  s i ę  

ponownie po Św ię tach .  Co do Rady państwa przypuszcza­

j ą ,  że d a ls z y  c ią g  s e s y i  rozpoczn ie  s i ę  około 8 . k w ie t ­

n i a .

Ugodę między p o lsk iem i  stronnictwami uważać można 

za gotową, jednak zawsze j e s z c z e  z tem z a s trz eż en iem ,  

że klub konserwatywny ją  przy jm ie ,  gdyż po s .  Abrahamo­

wicz  w z i ą ł  ją  ty lko  ad referendum.

Kiedy dowiedziano s i ę ,  że s tronnictwa p o l s k i e  

z g o d z i ł y  s i ę  na form ułę ,  c a łe  za in ter eso w a n ie  skon­

centrowało  s i ę  na tern, co zrob i  klub r u s k i .  Posłowie

i  d z ien n ik arze  n ie m ieccy ,  c z e sc y  i  i n n i  o b i e g l i  ku-
/

r y t a r z ,  w którym odbywały s i ę  narady.  W s a l o n ie  Wi­

ceprezydenta  Germana r a d z i l i  P o la c y ,  w przyleg łym  

s a l o n i e  Wiceprezydenta Romańczuka R u s i n i .  -  Pomiędzy

jednym a drugim salonem panował żywy kon ta k t .  Udzie -
/

lano so b ie  nawzajem coraz nowych wyjadnien .

W reszcie  o g o d z in ie  p o ł  do 2 P rezes  Koła p o l s k i e ­

go Dr. Leo i  F .M in i s t e r  Długosz w e s z l i  do pokoju,  

g d z ie  odbywała s i ę  ruska narada i  p o w r ó c i l i  z zawia­

•/ •
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domieniem, że R u sin i  w z a sa d z ie  godzą s i ę  na kompromis. 

Kie b y ła  to  jednak j e s z c z e  zgoda formalna.  Rusini  po 

d łu g ie j  naradz ie  p o s t a n o w i l i  odroczyć decyzyę aż do po­

p o łu d n ia ,  to  j e s t  aż do przyjazdu oczekiwanych j e s z c z e
/ /

k i lk u  członkow klubu, jednakże przywódcy prywatnie

o ś w ia d c z y l i ,  że na formułę p o lsk ą  s i ę  zgodzą.  Wieczorem 

około g .  6 zapadła t e ż  decyzya.

Jak donosi  korespondencya S l a r i a ,  na decydującą na­

radę z e b r a l i  s i ę  r ep re ze n ta n c i  poszczeg ó ln y ch  f r a k c y i  

r u sk ic h ,  a to pos łowie  Kost* Lewicki ,  Eugeniusz L ew ick i ,  

P e tr y c k i  i  Trylowski i  o ś w ia d c z y l i ,  że według i c h  p r z e ­

konania w i n t e r e s i e  rusk iego  narodu j e s t  n i e  zwlekać  

d a le j  w sprawie reformy wyborczej i  przy jąć  zmodyfikowa­

ne zasady uchwalone przez  s tronn ic tw a  p o l s k i e .  Formalna P
V;.'

uchwała n a s tą p i  we Lwowie po zebran iu  s i ę  prezydyum 

sejmowego klubu r u sk ie g o .

Te informacye potw ierdza  t e ż  S l a v i s c h e  Korrespondenz. 

Rusin i  n ie  mogli  wczoraj powziąć formalnej uchwały z po­

wodu, że n ie  są do n i e j  uprawnieni ,  bo n ie  rep rezen tu ją  

sejmowego klubu, jednakże wszyscy zapewniają ,  że ugodę 

uważają już za z a ła tw io n ą .

W popołudniowym numerze z dn ia  7 b.m. Czas pomieszcza  

n a s tęp u ją cą  depeszę z Wiednia: Wszystkie  d z i e n n ik i  s tw ier  

dzają  d z i ś ,  że sprawę g a l i c y j s k i e j  reformy wyborczej  

po o s t a t n ic h  konferencyach uważać można za o s t a t e c z n i e  

z a ła tw io n ą .  O f ic y a ln a  ugoda między Polakami a Rusinami  

j e s z c z e  wprawdzie n i e  z o s t a ł a  z a ła tw io n a ,  a l e  i d z i e  wła­

ś c iw ie  ty lk o  o formalną r a t y f i k a c y ę  układu. Grupa kon-
/

serwatywna w sobotę  odbędzie  p o s i e d z e n i e ,  na ktorem
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zapadnie  o s t a t n i a  d ecyzy a .  P.  Abrahamowicz o ś w ia d c z y ł  

bov.iem n a j w y r a ź n ie j ,  że akcep tu je  formułę  kompromisową 

t y lk o  z tern z a s t r z e ż e n ie m ,  że z g o d z i  s i ę  na n ią  jego  

s t r o n n i c t w o .

Hr. Skarbek ośw iadcza  w P o ln .K o r e s p . : ,  że narodo­

wi demokraci n i e  obejmują żadnej o d p o w ie d z ia ln o ś c i  

za kompromis. Nie  znaczy to jednak,  jakoby reformę  

wryborczą z w a l c z a l i .  Skoro zos taną  im zakomunikowane 

wyniki nowego układu,  poddadzą je  d y sk u sy i  i  gotowi  

są je  p r z y j ą ć ,  o i l e  przekonają  s i ę ,  że kompromis 

odpowiada in te re so m  p o lsk im .  Dopoki i c h  jednak n ie  

zawiadomiono o kompromisie , wstrzymują s i ę  od objaw ie ­

n ia  swego z d a n ia .

O s ta te c z n a  decyzya Rusinów ma zapaść  na sobotniem  

p o s i e d z e n i u  prezydyum klubu u k r a iń s k ie g o  we Lwowie.

Kornisya reformy wyborczej prawdopodobnie z o s t a ­

n ie  zwołana na d . 1 7 . ,  p lenarne  p o s i e d z e n i e  Sejmu na 

1 8 .b.m.

D zennik i  podnoszą ,  że w ie lką  t r u d n o ś c ią ,  jaką  

j e s z c z e  n a l e ż y  pokonać j e s t  o k o l i c z n o ś ć ,  że uchwale­

nie reformy wyborczej w plenum n a s t ą p i ć  może ty lk o  

la  podstaw ie  kw ali f ikow anej  w i ę k s z o ś c i ,  b ę d z ie  więc  

s z ło  o zagwarantowanie o b e c n o śc i  121 p o s ł ó w . -

Z KOLA POLSKIEGO.

O p o s i e d z e n i u  Koła p o l s k i e g o  dnia  8 .  b .  m. r o z e -  

łano p rzez  s e k r e t a r y a t  n a s tę p u ją c y  komunikat: Na 

>obotniem p o s i e d z e n i u  Koła zwołanem na ż y c z e n ie  stron-
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n ic  twa demokratyczno-narodowego, zażądał  p.Buzek wy­

j a ś n ie ń  w przedm iocie  rokowań prowadzonych we Wiedniu 

co ao sejmowej reformy w yborczej .

P rezes  d r .  Leo w y j a ś n i ł ,  że rokowania te  n ie  m iały  

charakteru o f i c y a l n e g o ,  l e c z  b y ły  prowadzone przez  r ó ż -
ł ł /

nych po l i tyk ó w ,  k tó r z y  poczuwali  s i ę  dc obowiązku usunąć  

z a s z ł e  n ieporozum ienia ,  oraz z ła g o d z i ć  i s t n i e j ą c e  p r z e ­

c iw ień s tw a .  O s ta tn ie  rokowania doprowadziły  do t e g o ,

że o i l e  s i ę  zdaje  b ę d z ie  mogła być komisya reformy wy-
/ #

borczej  ponownie zwołana. Prawdopodobnie wsrod obecnych 

warunków b ęd z ie  mogła komisya prace swe zakończyć w n a j ­

b l i ż s z e j  p r z y s z ł o ś c i .  Korzystny n a s tr ó j  spowodowany 

konferencyami o s t a t n i c h  dni może zatem p r z y n i e s i e  wynik 

do d a tn i ,  gdy rozpoczną s i ę  niebawem o f i c y a l n e  obrady 

we Lwowie.

Na ży cz en ie  p .Kozłowskiego s t w i e r d z i ł  P r e z e s ,  że 

Prezydyum Koła żadnych obecn ie  rokowań z P.Prezydentem  

Ministrów w sprawie reformy wyborczej n i e  prowadziło  i  

że h r .  Sturgkh w t e j  sprawie o f i c y a l n i e  n ie  p o ś r e d n i c z y ł ,  

że przeto  wiadomości  w dz iennikach  o p o ś r e d n ic tw ie  Rzą­

du c e n tr a ln e g o  n ie  b y ły  ś c i s ł e .

W dyskusy i  nad wyjaśnieniem P rezesa  z a b i e r a l i  g ł o s
/ /

p.K oz łow sk i ,  Zamorski, Wróbel, German, Skarbek, G łąb in -

s k i ,  Korytowski.

Zgłoszony przez  p* Zamorskiego wniosek:  Koło p o l ­

sk ie  przyjmuje do wiadomości  ośw iad czen ie  p r e z e sa ,  że 

prowadzone w o s t a t n i c h  dniach rokowania w sprawie zmia­

ny ordynacyi wyborczej do Sejmu n ie  b y ły  rokowaniami, 

ani Prezydyum w iedeńsk iego  Koła p o l s k i e g o ,  ani t e ż  pre ­

zesów klubów sejmowych, a le  nieobowiązującemi prywatnemi

A
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pogadankami" -  u c h w a l i ło  Koło jednom yśln ie  co do 

p i e r w s z e j  c z ę ś c i ,  u s tęp  z a ś  końcowy, obejmujący s ł o ­

wa fa l e  n ieobow iązującem i prywatnemi pogadankami" 

odrzucono w i ę k s z o ś c i ą  g ło s o w .

W dalszym c ią g u  p o s i e d z e n i a  u d z i e l i ł  P rezes  Koła  

w y ja śn ień  na z a p y ta n ia  skierowane p rzez  posłow w spra  

wach będących obecnie  na porządku dziennym.

Gimnazyum w B i a ł e j  z o s t a n i e  upaństwowione od 1.  

w r z e śn ia  b . r . ,  a subwcncya u d z i e lo n a  za c za s  od 1.  

s t y c z n i a  w y s ta rczy  na utrzymanie  zakładu przez  8 mie­

s i ę c y .  P e r tr a k ta c y e  względem p r z e j ę c i a  tego gimnazyum 

są w toku, a P re ze s  czuwa nad i c h  korzystnem zakoń­

czeniem .

W sprawie panującego w kraju  b e z ro b o c ia  odbyto  

konferencyę  z P .Prezydentem M in is trów ,  k tó r y  wydał  

odpowiednie p o l e c e n i e  celem asygnowania doraźnych

zapomog, a nadto co do bezzwłocznego  r o z p o c z ę c ia
/  / /

rożnych robot  w m ia s ta c h ,  jak n . p .  ro b t  k a n a l i z a -

cyjnych  we Lwowie, budowy gmachu p r o k u ra to r y i  skar­

bu i  t . d .

F r e m d e n \b  1 a t  t  donosi  pod dniem 9 .b .m . :  

N a j j .P a n  p r z y j ą ł  JE^P.Namiestnika dra Michała  Bobrzyń 

sk ie g o  na pos łuchanitL  ażeby odebrać jego  sprawozda­

n ie  o dotychczasowym p r z e b ie g u  rokowań w sprawie  

g a l i c y j s k i e j  reformy wyborczej  sejmowej.

Monarcha przy t e j  sp o sob n ośc i  w y r a z i ł  zadowolenie  

z obecnego s tanu rokowań, ktl^ry pozwala żywić dobre 

nadzie je  i  wspomniał w sw o ła c h \> e łn y ch  łaskawego

• / .
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uznania o l ic z n y c łą  u s i ło w a n ia ch  P.Nam iestn ika,  zmierza­

jących do pomyślnego z a ła t w i e n i a  t e j  sprawy. N a jj .P an  

w y r a z i ł  ż y c z e n ie ,  alżeby u s i ło w a n ia  te  r ych ło  uwieńczone  

by ły  ostatecznem  powodzeniem.

63 1 7 .marca SPRAWA SEJMOWEJ REFORMY WYBORCZEJ
3 /

zajmuje a z i ś  umysły w s z y s t k ic h .  1  gmachu sejmowym od s o ­

boty panuje ruch gorączkowy. Obrady klubowe r o zp o c z ę ły  

s i ę  j e s z c z e  w sobotę  pos iedzen iem  sejmowego s tronn ic tw a  

centrum, które  do późnej nocy obradowało w Towarzystwie  

kredytowem ziemskiem.

Wczoraj odgodz. 10 do 2 po południu  obradowała k o -  

misya parlamentarna prawicy sejmowej,  od godz .  4 do 

10 wieczorem zaś klub prawicy sejmowej.

D z iś  rano o g o d z in ie  10 z e b r a l i  s i ę  p r e z e s i  w s z y s t ­

k ich  klubów p o l s k i c h ,  na god z in ę  11 zaś zapowiedziane  

było p o s i e d z e n ie  komisyi d l a  reformy wyborczej. Ponieważ 

obrady prezesów p r z e c i ą g a ł y  s i ę ,o d r o c z o n o  p o s i e d z e n ie  

komisyi d la  reformy wyborczej do godziny 6 wieczorem.  

K ilk a k r o tn ie  w c ią g u  p o s i e d z e n i a  prezesów klubów p o l ­

sk ich  wzywano do wspólnych narad prezesów klubów r u s k ic h .

We w szy s tk ich  naradach prawicy sejmowej,  komisyi  

parlamentarnej prawicy ,  oraz prezesów klubów p o l s k i c h  t 
biorą  u d z i a i  J .E .  P .M in i s t e r  skarbu Z a l e s k i , J . E . P . Na­

m ies tn ik  dr .  Bobrzynski ,  J .E .  P.Marszałek krajowy hr.  

Gołuchowski.

Obrady we w szys tk ich  zebraniach  są ś c i ś l e  poufne .

D z iś  o g o d z in ie  4 popołudniu z b ie r a  s i ę  ponownie na
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p o s i e d z e n i e  s tr o n n ic tw o  prawicy  sejmowej.  Na p o s i e ­

dzen iu  tem zakomunikowany z o s t a n i e  r e z u l t a t  narad  

prezesów klubów p o l s k i c h ,  oraz r u s k i c h .  Będz ie  to  

prawdopodobnie moment r o z s t r z y g a j ą c y  przed p o s i e d z e ­

niem kom isy i  d la  reformy w y b o rc ze j .  W poważnych s f e ­

rach p o l s k i c h  n ie  t r a c ą  n a d z i e i ,  że p r z y j d z ie  do po­

rozumienia  w sprawie sejmowej reformy w y b o rc ze j .

Dzid przed południem b y ł  w ku loarach  sejmowych 

J . E . P . M i n i s t e r  Długosz  i  konferow ał  z wieloma posłami  

różnych s t r o n n ic t w  .

Rada n a c z e l n a  s t r o n n ic tw a  p o l s k i e j  demokracyi  

odbyła  wczoraj p o s i e d z e n i e  pod przewodnictwem p r e z e sa  

dra J a h la ,  na ktorem po w ys łuchaniu  r e f e r a t u  P re ze sa  

Koła p o l s k i e g o  d r .  Leo uchwalono r e z o l u c y ę ,  wyrażając  

p rzek onan ie ,  że reforma wyborcza sejmowa z o s t a n i e  

przez  Sejm w obecnej  kadencyi  uchwalona,  a to d la  jak 

n a j r y c h l e j s z e g o  zapewnienia  krajowi podstaw d a l s z e ­

go rozwoju sp o łeczn eg o  i  narodowego i  p o l e c a j ą c ą  

posłom s tr o n n ic tw a  p o l s k i e j  demokracyi,  aby d a l e j  

d o k ł a d a l i  w s z e lk ic h  s t a r a ń ,  celem przeprowadzenia  

tego d o n io s ł e g o  d z i e ł a .

64 18. marca SEJMOWA REFORMA WYBORCZA.

W sprawie sejmowej reformy w yb orcze j ,  jak prze ­

widywaliśmy -  p r z y s z ł o  wczoraj  między stronnictwam i  

do porozum ien ia .

Punktem n a j b a r d z ie j  spornym b y ła  kwestya za­

b e z p i e c z e n i a  praw m n i e j s z o ś c i  narodowych przy wybo-

•/ •
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rach do Rad powiatowych z kuryi m n ie j sz e j  w ł a s n o ś c i .

W nowej formule przedstaw ionej  wczoraj przez  prezesów  

klubów p o l s k i c h  stronnictwom prawicy sejmowej, zapropo­

nowano, i ż  ^postanowienia  o u s t r o j u  Rad powiatowych n ie  

przeszkadzają  wcale  kw esty i  z a b e z p ie c z e n ia  m n ie j s z o ś c i  

narodowych w kuryi gmin w i e j s k i c h  przy wyborach do Rad 

powiatowych".

Posłow ie  ruscy  po naradz ie  klubowej formułę t ę  

p r z y j ę l i :

Wczoraj popołudniu obradowało nad tą formułą s t r o n -
/

nictwo prawicy sejmowej, a także o d d z i e l n i e  grupa posłow  

pod o lsk ich  t . z w .  centrum.

W obradach prawicy w z ięk i  u d z i a ł  J .E .  Pan M in is ter  

skarbu Z a l e s k i ,  J .E .P .  Namiestnik Bobrzynski i  J .E .P .  

Marszałek krajowy Adam h r .  Gołuchowski .

0 godz .  6*30 wieczorem z e b r a ła  s i ę  komisya reformy  

wyborczej  i  obradowała w obecnośc i  P .M in i s t r a  skarbu,

P .Nam iestn ika  i  P .Marszałka krajowego.  Na p o s i e d z e n iu  

tem powyższą formułę p r z y j ę t o ,  a n a s tę p n ie  uchwalono  

co do składu Sejmu wprowadzić na s tęp u ją ce  zmiany:

Sejm sk ładać  s i ę  będz ie  z 238 członków, zamiast  

jak p ie rw o tn ie  uchwalono z 226,  zatem ogólną l i c z b ę  

członków podwyższono o 2,  a to:

a / ,  z t r z e c h  Arcybiskupów lwowskich, k s i ę c i a  Bisku­

pa krakowskiego,  dwóch Biskupów przemyskich, Biskupa  

tarnowskiego i  Buskipa s ta n is ła w o w s k ie g o ,  z P rezesa  

Akademii u m ie ję tn o ś c i  w Krakowie, z Rektorow i s t n i e j ą ­

cych każdocześn ie  w kraju  Uniwersytetów, oraz Szkoły

p o l i t e c h n i c z n e j ;  ogółem z 13 w i r y l i s t ó w ,  w tem 4 R u s i -  
/

no w.
•/ •
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b / .  zam iast  213 ,  ma być 215 wybranych pos łow ,  

a m ianow ic ie :

1 / .  45 posłow w i e l k i e j  p o s i a d ł o ś c i  z i e m s k i e j ,  

wybranych jak d o t y c h c z a s ,  z ty ch  1 Rusin;

2 / .  8 posłów ś r e d n i e j  p o s i a d ł o ś c i  z i e m s k i e j ,  o p ła ­

c a j ą c e j  100 K lub w ię c e j  podatku gruntowego, a n i e  na­

l e ż ą c e j  do k l a s y  wyborczej w i e l k i e j  p o s i a d ł o ś c i  ziem­

s k i e j ,  z tych 4 Rusinów;

3 / .  zam iast  43 ma być 44 posłow z w ięk szy ch  m ia s t  

wybranych jak d o ty c h c z a s ,  z ty ch  zamiast  4 ma być 

5 Rusinów;

4 / .  12 posłow tychże  m i a s t ,  wybranych na z a s a d z ie  

powszechnego, rownego g ło so w a n ia ,  z tych  ćs Rusinów;

5 / .  5 posłow Izb handlowych i  przemysłowych;

6 / .  2 posłow Izb r ę k o d z i e l n i c z y c h ;

7 / .  zamiast  98 ma być 99 pos łow gmin w i e j s k i c h  

wraz z r e s z t ą  m ias t  i  m i a s t e c z e k ,  wybranych na z a s a ­

d z ie  powszechnego g ło so w a n ia  z jednokrotną p l u r a l n o -  

ś c i ą  g łosow  podatkową, a o ty c h c z a s  w t e j  kuryi  upraw­

n io n y ch ,  z tych  zamiast  4 4 ,  otrzymują R u s in i  45 man­

datów.

Ogółem otrzymają R usin i  na podstaw ie  powyższych  

zasad o 2 mandaty w i ę c e j  i  będą l i c z y ć  w przyszłym  

Sejmie 62 członkow.

Inne zasady reformy w yb o rcze j ,  uchwalone p rzez  

komisyę w dn iu  2 7 .  l u t e g o  b . r . ,  p o z o s t a j ą  n i e z m ie n io ­

ne .

Komisya wybrała n a s t ę p n ie  r e feren tem  p o s ła  We- 

r e s z c z y n s k i e g o ,  w m ie j sc e  p o s ł a  S t a r z y ń s k ie g o ,  k t ó ­

ry  godność  t ę  z ł o ż y ł  j e s z c z e  na o s ta tn ie m  p o s i e d z e n i u

• / .
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Po uchwaleniu powyższych zasad p r e ze s  klubu ukra iń­

sk iego  p .  Lewicki w y r a z i ł  n a d z i e j ę ,  że uchwalone za sa ­

dy reformy wyborczej staną s i ę  podstawą do dokonania  

tego  d z i e i a ,  w którem i  R u sin i  chcą w s p ó ł d z i a ł a ć . -

Z PRAWICY NARODOWEJ.
3

KRAKÓW, 3 1 .  marca. / :  T e l .  p r y w . : / .  W s a l i  Rady powiato­

wej odbyło s i ę  wczoraj  popołudniu l i c z n e  zebranie  c z ł o n -
/ 9

kow prawicy narodowej; u c z e s t n i c z y ł o  w nim k i l k u  pos łow,

d e l e g a c i  z ca łego  k r a ju .  Z a g a i ł  preze s s tro n n ic tw a  

Zdzisław h r .  Tarnowski,  poczem zabra ł  g ło s  r e f e r e n t  p r o f . 

d r .J a w o r sk i ,  który  zakończył  r e f e r a t  n a s tęp u ją cą  r e z o l u -  

cyą: Zebrani dnia 3 0 .  marca członkowie s tronn ic tw a
H

prawiey narodowej pragnąc u śm ierzen ia  walki  narodowościo­

w e j  i  sp o łec zn e j  i  pragnąc,  ażeby kraj przez  normalne 

funkcyonowanie Sejmu dźwignął  s i ę  we w s zy s tk ich  d z i e ­

dzinach ż y c i a  p u b l i c z n e g o ,  świadomi o f i a r ,  jak ie  s tron­

nic twa zachowawcze ponoszą k i e r u j ą c  s i ę  ogolnym i n t e r e ­

sem narodowym, ośw iadczają  s i ę  ponownie za przeprowadze­

niem reformy wyborczej .

Następny punkt obrad r e fe r o w a ł  p .C h y l i ń s k i ,  k tóry  

p o s t a w i ł  nas tępującą  r e z o lu c y ę :  Zebrani uznają  potrzebę  

zmiany dotychczas  obowiązującego regulaminu Rady naro­

dowej w tym kierunku, ażeby sk ład  je j  i  zakres  d z i a ł a ­

n ia  b y ły  ś c i ś l e  unormowane.

76 : 2 . k w ie tn ia KOŁO POLSKIE SEJMOWE.
3 *

Koło p o l s k i e  sejmowe zeb ra ło  s i ę  wczoraj o g o d z in ie

. / •
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5 popołudniu  d la  przeprowadzenia obrad nad zasadami  

sejmowej ordynacy i  w y b o rcze j .  W obradach w z i ę l i  

również u d z i a ł  p o s ło w ie  do Rady Państwa. Przewodniczą  

cy p .d r .L e o ,  z a g a ja j ą c  obrady, p r z e d s t a w i ł  h i s t o r y c z n  

p r z e b ie g  rokowań, przeprowadzonych w sprawie u ł o ż e ­

n i a  zasad ,  na k tórych  ma być o parta  sejmowa reforma  

wyborcza.  Obrady uznano jako p ou fn e .

Przed rozpoczęc iem  d y sk u sy i  p r z e d ł o ż y ł  p .C ie ń s k i  

regulam in obrad Koła sejmowego, p .h r .B a d e n i  zad 

sp r o s to w a ł  błąd d r u k a rsk i ,  j a k i  z a s z e d ł  w jego r e f e ­

r a c i e  z projektem  zmiany s t a t u t u  krajowego,  a mia­

n o w ic i e ,  że w § 18 c .  o s t a t n i e  z d a n i e ,  zaw ierające  

formułę z a b e z p ie c z e n ia  m n i e j s z o ś c i  narodowych w Ra­

dach powiatowych,  p r z y j ę t ą  w myśl wniosku p .G łą b in -  

s k i e g o ,  wydrukowano jako osobny u s t ę p ,  p rzez  co 

możnaby p r z y p u szc za ć ,  że t a  formuła  odnosi  s i ę  do 

c a łe g o  p a r a g r a fu ,  podczas gdy ,  ja k  to  z j e j  t r e ś c i  

z r e s z t ą  wynika,  odnosi  s i ę  ona w y łą c z n ie  do kuryj  

w i e j s k i c h .

Rozpoczęto  n a s t ę p n ie  dyskusyę nad sejmową reformą  

wyborczą. Przem awial i  p . p .  H a u s w a ld ,S ta r zy ń sk i ,  

K rzeczunow icz ,  Merunowicz, Tetmajer i  Ś redn iaw sk i .

Na tem przerwano o g o d z .  9 wieczorem obrady,  

a r o z p o c z ę to  je  w dalszym c ią g u  d z i ś  o g o d z . 11 

przed południem.

-----  3r
Gazeta Narodowa w numerze wczorajszym d o n o s i :  

Episkopat  p o l s k i ,  zebrany na k o n fe r e n c y i  wspólnej  we 

Lwowie w dniu 2fc>. marcŻ p o s t a n o w i ł  usunąć s i ę  g r e ­

m ia ln ie  od g ło so w a n ia  nad projektem  reformy wyborczej
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* \

a to  tak  ze względów Zasadniczych,, jak i  daleko idących  

w ą t p l i w o ś c i ,  że u s t a w a j  t e j  osnowie p rzez  swoj sepa -  

ratyzm p r z y n io s ła b y  szkodę zgodnemu p o ż y c iu  obu narodow.

Na a z i s i e j s z e m  p o s i e d z e n iu  Koła p o l s k ie g o  sejmowego 

pierw szy  z a b r a ł  g ł o s  p . J . E .  S ta n is ła w  h r .  Tarnowski im ie­

niem Koła posłów krakowskich i  z ł o ż y ł  n a s tęp u ją c ą  d ek la -  

racyę:

Koło zna stanowisko nasze  względem reformy wyborczej  

Cokolwiek miel ibyśmy j e j  do z a r z u c e n ia ,  uważamy ją za 

potrzebną ,  chcemy, ażeby by ła  uchwalona, chcemy, nie
m

b yła  odraczana i  przewlekana.  D osz ła  do n a sze j  wiadomo­

ś c i  enuncyacya k s i ę ż y  biskupów w sprawie reformy wybor-

c z e j ,  uważamy ją za nadzwyczaj poważną, albowiem zasaaą
\ ) 

i  podstawą kierunku,  w jakim idziemy zawsze w ż y c iu
I

p o l i tyczn em ,  społecznem i  duchowem, j e s t  bezwzględna  

w ierność  d la  K o ś c io ła  k a t o l i c k i e g o  i  uszanowanie a la
te

naszych A r c y p a s te r z y . J e ż e l i  c i  n a s i  A rcypasterze  d z i -  

s i a j  o św ia d cz a ją ,  że co do projektowanej  reformy wybor-
Ic z e j  mają pewne w ą t p l i w o ś c i ,  to  j e s t  naszym obowiązkiem

i•'5

do n ic h  s i ę  o d n ie ś ć ,  zapytać , '  ja k ie  to są t e  punkty,
' |

które  im w ą tp l iw o ś c i  nasuwają i  dążyć zgodnie  do ich  

u s u n i ę c i a .  W tym t e ż  kierunku d z i a ł a ć  chcemy.

Zdaje s i ę  nam, że to  prac komisyi  d la  reformy wybor­

czej  n ie  powinno powstrzymywać, bo p r z e c i e ż  decyzya o s ta  

t ec zn a  w t e j  sprawie p o z o s ta n ie  zawsze w rękach p e łn e j  

Izby" .

N as tęp n ie  przemawial i  p .p .  K rz y sz to fo w icz ,R u tow sk i ,  

G łą b iń sk i  i  Ś l i w i ń s k i .

. / •
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Na tem o g o d z i n i e  2 po p o łu d n iu  o d r o c z y ł  przewodni­

czący  d a l s z e  obrady do g o d z .  4  po p o łu d n iu .
/

W dyskusy i  zap isan ych  j e s t  j e s z c z e  ta k  dużo mowcow, 

|że  n i e  j e s t  wykluczone ,  i ż  obrady Koła potrwają  j e s z c z e
rfi
!i  przez  d z ień  j u t r z e j s z y ,  a w takim r a z i e  p o s i e d z e n i e  

kom isy i  d la  reformy w yb o rcze j ,  zwołane na j u t r o ,  g o d z i ­

nę 10 rano ,  z o s t a n i e  odroczone do so b oty  rano .

3 . k w ie tn ia  j KOŁO POLSKIE SEJMOWE.
3 ]

Koło p o l s k i e  sejmowe obradowało wczoraj o g o d z . 4 ‘30 

do 8 wieczorem w dalszym c ią g u  nad sprawą reformy wybor­

c z e j  sejmowej.

Przem awial i  p o s ło w ie  Garapich,  Wróbel, H a l l e r ,  S t a -  

p i ń s k i ,  h r .  P i n i n s k i ,  dr.German i  d r . B a t t a g l i a ,  poczem 

przewodniczący  o d r o c zy ł  d a l s z e  obrady do d z i ś  g o d z . 10 .  

r a n o .

Pod przewodnictwem p.Dra Leo r o z p o c z ę ło  d z i ś  Koło 

p o l s k i e  sejmowe o g od z .  10*30 przed południem d a l s z e  

obrady nad sprawą reformy wyborczej  sejmowej.

Przem awial i  p .p .  Z a m o y s k i ,S t .J a b ło ń s k i ,J a w o r s k i ,  

K ęd zio r ,  M ilewski  i  G ross ,  poczem przewodniczący odro­

c z y ł  o g o d z in ie  2 po p o łu dn iu  d a l s z e  obrady do g o d z in y  

4 p o p o łud n iu .

/.-POSIEDZENIE PREZESÓW KLUBÓW SEJMOWYCH : /  J  .

Przed po s ied ze n iem  Koła p o l s k i e g o  sejmowego odbyło  

s i ę  wczoraj o godz .  3 pop o łud n iu  p o s i e d z e n i e  prezesów  

w s z y s t k ic h  klubów sejmowych pod przewodnictwem J . E . P .  

M arszałka krajowego Adama h r .  Gołuchowskiego i  przy

* / •
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w sp ó łu d z ia le  J .E .P .  Nam iestnika  dr .B o b rzy n sk ieg o . Na 

porządku dziennym by ła  sprawa reformy wyborczej sejmowej 

Podnoszono kon ieczność  przeprowadzenia reformy wybor­

c z e j ,  a wobec zwołania  na sobotę  rano kom isy i  reformy 

w yborczej ,  która  rozp o czn ie  szczegółową dyskusyę nad 

projektem s t a t u t u  krajowego, w meritum sprawy n i e  wda­

wano s i ę .

SEJMOWE KOK) POLSKIE.

Przed wczorajszem wieczornem pos iedzeniem  Koła p o i -
*

sk iego  sejmowego, odbyła s i ę  konferencya prezydyow 

w szy s tk ich  klubów p o l s k i c h ,  w które  ułożono p ro jek t  r e -  

z o l u c y i ,  proponowanej Kołu polskiemu sejmowemu do uchwa­

ł y .  Już na k o n feren cy i  t e j  okazało  s i ę ,  że  przeciw  

jednemu ustępowi zaproponowanej r e z o l u c y i ,  aby Koło 

ośw iadczyło  s i ę  za zasadami reformy uchwalonemi przez  

komisyę reformy w yborczej ,  g łosować będz ie  grupa posłow  

p o d o lsk ic h ,  centrum i  narodowi demokraci.

Równocześnie z konferencyą  prezydyów klubów p o l ­

sk ich  odbyła s i ę  wczoraj popołudniu  w inn ej  s a l i  komi­

sy jn e j  konferencya posłów z m ia s t ,  celem z a s ta n o w ien ia  

s i ę  nad przysz łym i okręgami wyborczymi m ie j s k im i .  Kon­

fer en cy a  ta  trw ała  za ledw ie  go d z in ę ,  n i e  ukończywszy 

obrad, gdyż zaraz po godz .  4 po południu  zeb ra ło  s i ę  Koło 

p o l s k i e  sejmowe na d a l s z e  obrady nad sprawą sejmowej

reformy w yborczej .

Z powodu, że dotychczasowy zas tęp ca  przewodniczącego  

p.  Gorayski j e s t  chory,  Koło wybrało z a s tęp cą  przewodni­

czącego p .  M ęcińsk iego ,  k tó r y  naprzemian z prezesem

. / .
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Koła p .d r .L e o  przew od n iczy ł  wczorajszym obradom Koła  

p o l s k i e g o  sejmowego.

Na w c z o r a j s z e j  w ie cz o rn e j  d ysku sy i  w Kole przema­

w i a l i  na jp ierw  p . p .  Witos i  C i e n s k i ,  poczem z a b r a ł  

g ł o s  J .E .P .N a m ie s tn ik  d r .  B o b rzynsk i .

Mowę t ę ,  k t ó r e j  s łuchano z ogromnem z a ję c ie m ,  

możemy podać t y l k o  w w ie lk iem  s t r e s z c z e n i u ,  k t ó r e  n ie  

może mieć żadnej p r e t e n s y i  do d o k ła d n o śc i  i  -  z gory  

to  zaznaczamy -  ś c i ś l e  ^autentycznem" n i e  j e s t .

Na w s t ę p ie  mówca o ś w ia d c z y ł ,  że przemawia jako 

p o s e ł  i  P o lak .  Będąc Wiceprezydentem Rady S z k o ln e j  kra 

jowej przez  11 l a t ,  a t e r a z  jako Nam iestn ik  p rzez  

5 l a t , p o z n a ł  wschodnią G a l i c y ę .  N ie  ma zamiaru po lem i­

zować, l e c z  t y lk o  w y ja śn ić  punkty sp o rn e .  Jak p r z e t o  

wygląda zarzut  separatyzmu ?S p o łeczeńs tw o  r u sk ie  

dźwignęło  s i ę  i  w ię c e j  t e ż  pos łow  r u s k ic h  wchodzić  

z a c z n ie  do Sejmu. System p r o p o r c y o n a ln o ś c i ,  oparty  

na awumandatowych okręgach sp raw ia ,  że tam, g d z ie  

ludność  p o l s k a  n i e  ma odpowiedniego p r o c e n tu ,  P o la cy  

n ie  mogą wybrać swego p o s ł a .  Ztąd okazało  s i ę ,  że 

j e d n o l i t y  system  n i e  j e s t  d o s t a t e c z n y ,  a wskutek teg o  

p r z y ję t o  w ^zasadach" obok okręgow dwumandatowych 

n a r o d o w o -p o lsk ie ,  względnie  r u s k i e .  L icz b a  wyborców 

w p o szc ze g ó ln y c h  okręgach n i e  j e s t  o b j ę t a  "zasadami" 

i  to  n i e  było  j e s z c z e  uchwalone w k o m is y i .  Według 

systemu "zasad1' mandaty p o l s k i e  będą pewne i  będą 

i o s i ą g n i ę t e  bez w a lk i  narodowej. Brak w a lk i  n ie  u śp i  

sp o łe c z e ń s tw a  p o l s k i e g o ,  jak to  z a r z u c a ją .  Walka wy­

borcza  bowiem obn iża  wpływ k u l t u r y ,  wytwarza atmo­

s f e r ę  n i e n a w i ś c i  i  u n iem o ż l iw ia  wspólną p r a c ę .P r z e z
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to  wykluczenie  walki  wyborczej reforma wyborcza s t a n ie  

s i ę  punktem ugody z Rusinami.  P o s ta n o w ie n ie ,  że za­

stępstwo m n ie j s z o ś c i  narodowych w kuryi  w i e j s k i e j  przy  

wyborach do Rad powiatowych n ie  j e s t  przesą d zo n e ,  zo­

s t a ł o  p r z y j ę t e  przez  w s z y s tk ie  s tr o n n ic tw a ,  to  t e ż  za­

r z u t ,  że t eg o  z a s tęp s tw a  n ie  z a b ezp ieczo n o ,  j e s t  n i e ­

spodzianką.  Kuryi narodowej "zasady" n ie  wprowadzają, 

bo niema wedle n ic h  dwu c i a ł  z prawem v e t o .  Rusini  ma­

ją ty lk o  sami wybierać swych członkow Wydziału kra jo ­

wego, komisyj i  i n s t y t u c y j .  J e s t  to z k o r z y ś c ią  także  

dla  s trony  p o l s k i e j ,  bo usuwa pokusę r o z b i c i a  s i ę  po 

s t r o n i e  p o l s k i e j  i  w c i ą g n i ę c ia  Rusinów do w a l k i .  Mówca 

n ie  trzyma s i ę  p o l i t y k i  ^divide e t  im pera1 n ie  ty lk o  ze 

względów e ty c zn ych ,  a l e  i  p o l i t y c z n y c h .  Radykalizm R u s i -

| nów może s i ę  z m ien ić ,  to  t e ż  n ie  j e s t  groźny,  l e c z  g r o -
I ■
i za j e s t  w a g i t a c y i  r o s y j s k i e j  i  prawosławnej.  Procesu  

h i s to r y c z n e g o ,  k tóry  sprawiż ,  że P o lacy  n i e  p o z w o l i l i  

Rusinom utonąć w morzu ro sy jsk ie m ,  mówca n i e  p rzerw ie .  

Nie u ch y la  s i ę  od o d p o w ied z ia ln o śc i  za to co s i ę  dotych­

czas  s t a ł o  w sprawie reformy, a więc  i  za j e j  z ł e  s t r o ­

ny, a l e  s t w ie r d z a ,  że żadnego kroku n ie  z r o b i ł  n ie  zro­

b i ł  bez wiedzy prezesów s tronn ic tw  p o l s k i c h .  Ktoby uda­

rem nił  reformę, musia łby wziąć  na s i e b i e  odp ow ied z ia l ­

ność za rządy tego k r a j u .  W końcowym u s t ę p i e  o Un ii  

L u b e lsk ie j  s t w i e r d z i ł  mówca, że P o lsk a  s t a ł a  w o lnośc ią

dawaną innym narodom.

N a stęp n ie  przemawiali  j e s z c z e  p*p»: h r . B a d e n i , P i ł a t ,  

Bojko, h r .  Skarbek, Dębsk i ,  Sare,  Basung, Rutowski,  

Krzeczunowicz,  h r .  L a so c k i ,  Kozłowski i  Ś l i w i ń s k i , p o  

czem dyskusyę zamknięto.
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N a s t ą p i ł y  j e s z c z e  fa k ty c z n e  sp ros tow an ia  ze 

s t r o n y  p . p . :  h r .  P i n i n s k i e g o ,  G łą b in sk ieg o  i  Rutow-  

s k i e g o .

W toku dyskusy i  p .  Rutowski imieniem prezydyow 

klubów p o l s k i c h  p r z e d s t a w i ł  n a s tę p u ją c ą  r e z o lu c y ę :

^Sejmowe Koło p o l s k i e  uznając  p o tr z e b ę  r o z s z e r z e ­

n i a  prawa wyborczego do Sejmu krajowego i  dążąc do 

^porozumienia i  zgodnego d z i a ł a n i a  z pos łam i r u s k i e j  

narodowości  zarówno w k r a j u ,  ja k o te ż  w R eprezen tacy i  

państwowej,  ośw iadcza  s i ę  za s f in a l i z o w a n ie m  reformy,  

wyborczej  sejmowej w b i e ż ą c e j  s e s y i  sejmowej, na pod­

s ta w ie  zasad uchwalonych w i ę k s z o ś c i ą  g łosów  w komi­

s y i  sejmowej.

Sejmowe Koło p o l s k i e  wyraża p r z ek o n a n ie ,  i ż  r e ­

forma wyborcza s t a n i e  s i ę  aktem zgody narodowościo­

wej i  l e g a ln e g o  postępowania  w sprawach rozwoju k u l ­

t u r a l n e g o ,  ekonomicznego i  p o l i t y c z n e g o  pos łów narodo­

w o ś c i  r u s k i e j ”

0 g o d z i n i e  12 m in .30 w nocy p r z y s tąp io n o  do g ł o ­

sowania nad powyższą r e z o l u c y ą .

Ponieważ p . p .  k s .  C z a r t o r y s k i ,  d r .G łą b iń sk i  i  

h r .  P i n i n s k i  z a ż ą d a l i ,  aby głosowano o d d z i e l n i e  nad 

ustępem na podstaw ie  zasad uchwalonych w i ę k s z o ś c i ą  

g łosó w  w komisyi  sejmowej",  -  przewodniczący  poddał
i
pod g ło so w a n ie  c a łą  r e z o lu c y ę  z opuszczeniem powyż­

szego  u s tę p u .

Obecnych b y ło  w s a l i  115 po s łó w .

Rezolucyę  w t e j  formie  jednom yśln ie  uchwalono.  

N a stęp n ie  za ustępam i:  na pod sta w ie  zasad uchwalo­

nych w i ę k s z o ś c i ą  g łosow w kom isy i  sejmowej” ośw ia d -

< / .
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c z y ło  s i ę  78, przeciw 37 pos łow .  Ta c z ę ś ć  r e z o lu c y i  

p r z y j ę t a  zatem z o s t a ł a  w ię k s z o ś c ią  p r z e s z ł o  2 / 3  c z ę ś c i  

obecnych.

Następnie  p r z y s t ą p i ł o  Koło p o l s k i e  sejmowe do 

g łosow an ia  nad wnioskiem p.Skarbka,  postawionym w Kole 

na czwartkowem p o s i e d z e n i u ,  w sprawie wywłaszczeń  

w Poznanskiem.

Wniosek ten  przek aza ło  Koło w czwartek prezydyum

klubów p o l s k i c h  d la  przestudyowania i  zdania sprawy.
/ /

Imieniem prezydyow zaproponował p .h r .  P in in s k i

odmienny t e k s t  w n a s tę p u ją c e j  s t y l i z a c y i :

)(Wobec zastosow ania  w k i l k u  wrypadkach w zaborze  

pruskim ustawy o wywłaszczeniach wbrew ogolnemu p o tę ­

p i e n i u  tego  środka ze s tanow iska  prawa i  e t y k i ,  oraz
/

wbrew zapowiedzi ze s t r o n y  poważnych czynników, że do 

wykonania t e j  ustawy n ie  p r z y j d z i e .

l / .  P o l s k i e  Koło sejmowe wyraża g łę b o k ie  ubolewanie  

z powodu tego aktu oburzającego bezprawia i  gw ałtu ,  

oraz najżywsze w s p ó łc z u c ie  swym braciom w zaborze pru­

skim, w ierząc  n iez łom nie  w ich  niepokonaną d z i e l n o ś ć  

i  u fa ją c  w zwycięstwo sp r a w ie d l iw o śc i  w p r z y s z ł o ś c i )
/

2 / .  P o l s k i e  Koło sejmowe odwołuje s i ę  do oświadczeń  

posłów p o l s k i c h ,  wypowiedzianych w Delegacyach d la  

spraw wspólnych, w których  niedwuznacznie  s tw ierd zon o ,  

jak ie  konsekwencje zastosow anie  ustawy o wywłaszczeniach  

w Poznanskiem wywrzeć może na c a łe  stanowisko nasze  

wobec kierunku p o l i t y k i  zagran icznej  Monarchii” •

Koło powyższą r e z o l u c j ę  u ch w a l i ło  j e d n o m y ś ln ie , - p o -  

czem obrady o go d z in ie  1 w nocy zam k nię to . -
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78 5 . k w ie t n ia SEJMOWA REFORMA TSYBORCZA.

D z iś  o g o d z i n i e  10 rano z e b r a ła  s i ę  w w i e l k i e j  

s a l i  U n i i  l u b e l s k i e j  komisya d la  reformy w yb o rc ze j .

h r .  Gołuchowski i  W iceprezydent N am ies tn ic tw a  Gro­

d z i c k i .

Po z a g a j e n iu  obrad przez  przewodniczącego p . d r .  

Leo, r e f e r e n t  kom isyi  p . h r .  Badeni z ł o ż y ł  n a s tę p u ją c ą  

d e k laracyę :

W dotychczasowych pracach k o l e g i a l n y c h  komisyi  dle  

reformy wyborczej  u d z i a ł u  n i e  brałem, będąc do n i e ­

dawna j e s z c z e  z a s t ę p c ą  cz łonk a  k o m isy i .  D la tego  

przyjmując mandat r e f e r e n t a ,  mogłem go objąć  n i e ­

jako cum b e n e f i c i o  i n v e n t a r i i ,  to  znaczy w n a d z i e i ,  

że d la  pewnych zmian w ogolnych  z asadach ,  uchwalo­

nych już przez  komisyę ,  z n a j d z ie  s i ę  w ł o n i e  komisyi  

w ię k s z o ś ć  i  z zamiarem d o ło ż e n ia  w tym kierunku

w s z e lk ic h  s t a r a ń .

W c z a s i e  między objęc iem  przezemnie r e f e r a t u  

a dniem d z i s i e j s z y m  z d a r z y ł  s i ę  f a k t  d o n io s ł e g o  zn a -

wem c a łe g o  ż y c i a ,  c a łe g o  sposobu m y ś le n ia  i  d z i a ­

ł a n i a .  S tanowisko  o k r e ś lo n e  n iedwuznacznie  w d ek la -

wa Tarnowskiego,  j e s t  i  d l a  mnie w t e j  mierze obo­

w iązującą  dyrektywą.

Od t e g o ,  czy  n a d z i e j e  porozum ien ia  w t e j  d e k la -

/ /
W obradach w z i ę l i  u d z i a ł ,  prócz  członkow komisyi  

J .E .  P .N am iestn ik  d r .B o b r z y n s k i ,J .E .P .M a r s z a łe k  k ra jo -

/
c z e n ia  d la  o g o łu ,  a w s z c z e g ó l n o ś c i  d l a  t y c h ,  d la  

któ ry ch  p o c z u c ie  k a t o l i c k i e  j e s t  koniecznym r e g u l a t y -

r a c y i ,  z ło ż o n e j  w Kole p o lsk iem  przez  J .E .  S t a n i s ł a -
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r a c y i  wyrażone zos taną  s z c z ę ś l i w i e  u r z e c z y w is tn io n e ,  

jak niemniej  od t e g o ,  w ja k ie j  o s t a t e c z n e j  formie pro­

je k t  reformy wyborczej będz ie  m ia ł  być przed łożony  

p e łn e j  I z b i e ,  z a l e ż e ć  b ę d z i e ,  do j a k i e j  c h w i l i  i  do 

jak iego  s to p n ia  b ę d z ie  mi w sumieniu możliwem z uchwała­

mi kom isy i  s i ę  so l id a ry zo w a ć .

. N as tęp n ie  wywiązała  s i ę  dyskusya formalna nad sposo­

bem prowadzenia obrad. Znaczna w iększość  komisyi  uchwa­

l i ł a  p r z e j ś ć  do g e n e ra ln e j  rozprawy nad przedłożonym  

przez r e f e r e n t a  projektem zmiany s t a t u t u  krajowego.

Na wniosek p .d r .  Gutowskiego wybrano sekretarzem  

komisyi  p .  Jaworsk iego ,  jego zastępcami zaś  p . p .  Maku­

cha i  Maryewskiego.

Komisya p r z y s t ą p i ł a  n a s tęp n ie  do dyskusy i  g e n e r a l ­

n e j .  Przemawiali  p . p . :  Abrahamowicz, h r .  Badeni,  P. 

Namiestnik d r .  B obrzyńsk i ,  C ie n s k i ,  h r .  P i n i ń s k i ,  S t a -  

p i ń s k i ,  dr .  Lewicki i  d r .  G łą b iń s k i ,  przyczem n i e k t ó ­

rzy  mówcy z a p o w ie d z ie l i  poprawki do p e o jek tu  s t a t u t u
/

w dyskusyi  s z c z e g ó ło w e j .

Na wniosek p .  h r .  Wodzickiego uchwalono zamknąć 

dyskusyę ogólną i  p r z y s t ą p ić  do dyskusy i  s z c z e g ó ło w e j .

Na tem obrady o g o d z in ie  1 minut 30 po południu  

odroczono do d z i ś  godz iny  3*30 po p o ł u d n iu . -

L w ó w ,  dnia  7 . k w ie t n ia .

/ :  W SPRAWIE SEJMOWEJ REFORMY WYBORCZEJ:/ :  ̂ '

Z mowy J .E .Pana Namiestnika,  mianej na o s ta tn iem  po­

s i e d z e n iu  Koła sejmowego, możemy podać u s t ę p ,  w y ja ś n ia ją ­

cy rzeczowo kwestyę separatyzmu narodowego w reform ie  wy­

b o rcze j  sejmowej.  Ustęp ten  brzmi:
r

•/ •
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^N ajważniejszy  z a r z u t  p o d n ie s io n y  przec iw  uchwa­

lonym-przez  komisyę zasadom reformy wyborczej  sejmo­

wej s t r e s z c z a  s i ę  w tern, że reforma wyborcza,  uchwało  

na na podstawie  tych z a sa d ,  wprowadziłaby do naszego  

k r a ju  separatyzm narodowy i  doprow adziła  do z r u s z c z e -  

n i a  jego  wschodniej  c z ę ś c i .  Przypatrzmy s i ę  temu 

z a r z u t o w i , rozważmy go sp o k o jn ie  i  b e z n a m ię tn ie .  

C h c i e j c i e  Panowie zas tan o w ić  s i ę  nad nim naprawdę 

i  wyrobić  so b ie  o nim własne  p r z ek o n a n ie .  W tym ce­

l u  pozwolę so b ie  poddać pod rozwagę z d a n ie ,  do k t ó ­

r e g o ,  b io r ą c  od k i l k u  l a t  u d z i a ł  we w s z y s t k i c h  ro­

kowaniach około  reformy wyborczej  i  wysłuchawszy  

w s z y s t k ic h  argumentów pro e t  c o n t r a ,  doszedłem o s t a ­

t e c z n i e  .
%

Obowiązującej  d z i ś  ordynacyi  sejmowej n i e  uchwa­

l i ł  Sejm g a l i c y j s k i ,  l e c z  nadaną z o s t a ł a  krajowi  

patentem z 1861 roku. 1  k u ry i  w i e j s k i e j  okręgi  

są  jednomandatowe, na każdy powiat  przypada po 

jednym mandacie,  wybory są p o śre d n ie  i  jawne.  P o lacy  

i  R u s in i  g ł o s u j ą  razem, wynik wyborów j e s t  niepewny

i  z a l e ż y  od rożnych o k o l i c z n o ś c i  p o l i t y c z n y c h  i  s t o -
* /

sunkow. Bywało j u ż ,  że z powiatow wschodnich,  mają­

cych przeważającą  ludność  ruską , wybrano niemal  

w szę d z ie  posłow r u sk ic h  i  Sejm l i c z y ł  i c h  z górą  

40-rtu. P ó źn ie j  r z e c z y  s i ę  z m i e n i ł y .  Z powiatów 

wschodniej  G a l i c y i  w y c h o d z i l i  posłami P o la c y ,  n i e r a z  

;w tak znacznej  l i c z b i e ,  że l i c z b a  pos łow r u sk ic h  

8 sp a d a ła  do k i l k u n a s t u .  Z czasem jednak s to s u n k i

; z a c z ę ł y  s i ę  odwracać.  Poziom k u l t u r a ln y  lu d n o ś c i
0 ^

w i e j s k i e j  s i ę  p o d n o s i ł ,  świadomość narodowa n i e t y l k o
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/ ł

u Polakow, a l e  i  u Rusinów r o s ł a ,  jedni  i  drudzy orga-  

n i z o w a l i  s i ę  p o l i t y c z n i .  Obecnie z 47 powiatcw wschod-  

n i o - g a l i c y j s k i c h  mamy 26 posłow p o l s k ic h  a a l  posłów  

r u s k ic h .  Że n a j b l i ż s z e  wybory, gdyby s i ę  odbyły  na pod­

s taw ie  obecnej ordynacyi oddadzą w iększą  l i c z b ę  manda­

tów w ręce  Rusinów, o tern chyba n i e  wątpi  n i k t ,  widząc
s

jak d a le ce  od o s t a t n ic h  wyborow w s i ł ę  w z r o ś l i .  Gdyby 

ta  ordynacya s i ę  o s t a ł a ,  mielibyśmy do c z y n ie n ia  z na­

stępującymi faktami:

l / .  że l i c z b a  posłów p o l s k i c h ,  k tó r zy  w kuryi  

w i e j s k i e j  os iągną  mandat j e s t  całkiem niepewną i  r a c z e j  

s i ę  z m n ie jszy ,  n i ż  zwiększy;

2 / .  że celem uzysk an ia  t e j  l i c z b y  mandatów musi 

s i ę  t o c z y ć  n a j z a c i ę t s z a  narodowa walka .  Każdorazowa 

taka walka j e s t  złem strasznem , albowiem absorbuje  

s i ł y  Polaków i  Rusinów, k tó re  bez t a k i e j  w alk i  wybor­

cze j  peryodycznie  s i ę  pow tarzającej  mogłyby tak sku­

t e c z n i e  zwrócić  s i ę  do p o d n i e s i e n ia  kraju  pod względem 

kulturalnym i  ekonom'cznym. Każdy P rezes  Rady powia­

towej mi to przyzna ,  że wspólna praca Polakow i  R u s i ­

nów w in s ty tu c y a c h  autonomicznych usuwa up rzedzen ia ,
9 9  ff *

ła g o d z i  p rzec iw ieństw a  a nawet z ^hajdamaków , k tó r zy  

do Rady powiatowej w e s z l i ,  c zyn i  n i e r a z  podporę p r eze ­

s a .  W szystkie  te  jednak dobre owoce pracy autonomicznej  

przerywa nag le  walka narodowa, do k tó r e j  co s z e ś ć  l a t  

dają impuls wybory sejmowe na d z i s i e j s z e j  ordynacyi  

o p a r te .  N i sz c z y  ona pod wpływem ag i ta to rów  wszystko
I *•*

-
co s i ę  w kierunku zgody narodowej i  spokoju z d z i a ł a ł o ,  

a poziom k u l tu r a ln y  obniża  i  wytwarza atm osferę  n ie n a ­

w i ś c i  we -wszystkich s tosunkach .



3 / .  pomimo tego  r e z u l t a t  wyborow j e s t  zawsze t a k i ,
1
| ż e  tam g d z ie  w walce t e j  p r z e g r a l i  R u s in i  n i e  mają 

posłem R usina ,  a l e  tam g d z ie  p r z e g r a l i  P o la c y  n ie  mają
2
ipos łem  P olaka i  wychodzą z w a lk i  z n i e c h ę c e n i  i  ro zg o ­

r y c z e n i .  -  W ogromnych p o ł a c ia c h  kraju  na po łu dn iu  i  
,

i na p o łn ocy  ludność  p o l s k a  ro zp roszona  po rożnych gm i-  

jnach niema i  n ie  m ia łaby  swego r e p r e z e n t a n t a ,  do k t o —

|regoby s i ę  w swoich sprawach i  po trzeb ach  narodowych
i
[mogła z całem zaufaniem zwracać.

; Te t r z y  w i e l k i e  ujemne s t r o n y  d z i s i e j s z e j  ordy-

jn ac y i  wyborczej  sp raw ia ją ,  że zmiana t e j  ordynacyi  s t a -
i
| ł a  s i ę  kon ieczn ą  n i e t y l k o  ze względu na ż y c z e n ia  i  na-  
> ^
; c i s k  Rusinów, l e c z  także ze względu na żywotny i n t e r e s  

/

[Polakow. J e s t  ona w tym punkcie  p o s tu la te m  w y b i t n ie  p o i -
I * •

| sk im ,  k tó ry  nawet pewnemi o f ia ra m i  n a l e ż y  o k u p ić .

Zrazu zdawało s i ę ,  że sposobem r o zw ią z a n ia  k w es ty i
i

[b ęd z ie  zaprowadzenie  w c a ł e j  wschodniej  G a l i c y i  ok rę -
V

;gow dwumandatowych z r e p r e z e n ta c y ą  w i ę k s z o ś c i  i  m n ie j -  

j s z ó ś c i .  Po b l i ż s z e j  jednak rozwadze p r z y s z l i ś m y  do 

[przekon an ia ,  że t e n  system wyborczy j e s t  dobrem rozwią­

zaniem k w es ty i  t y l k o  w tych  okręgach ,  w których  ludność  

p o ls k a  stanowi tak znaczny pro cen t  i ż  g ł o s u j ą c  na P o la ­

ka, ma wsze I k ie  widoki przeprowadzić  go i  t o  bez walki  

z Rusinami, k tó r z y  g ł o s y  swoje skupią  na swojego kandy­

d a t a .  Tam jednak i  w tych l i c z n y c h  pow iatach ,  g d z i e  pro­

cent  Polakow j e s t  zn a c zn ie  m n ie j s z y ,  tam w r a z i e  zapro­

wadzenia dwumandatowych okręgow oba mandaty przypadną 

Rusinom, a l e  P o la c y  narażen i  są na pokusę ,  ażeby p r z e ­

c i e ż  swojego kandydata p r z e c iw s t a w ić ,w s z e lk ie m i  s i ła m i  

p o p ierać  i  c z ę ś ć  głosow r u sk ic h  mu z je d n a ć ,  co o c zyw i-
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ś c i e  wywołuje zaraz ogromne r o żn a m ię tn ien ie  ze s t r o ­

ny Rusinów, zaognia  walkę,  a n i e  odnosi  skutku. Na 

i ogromnych obszarach kraju  ludność p o ls k a  przy tymii
sys tem ie  n ie  miałaby swego p o s ła  Po laka .

D la tego  zdecydowaliśmy s i ę  o s t a t e c z n i e  p ó j ś ć  za 

systemem mieszanym: w powiatach,  w których  procent  

lu d n o śc i  p o l s k i e j  j e s t  w iększy  i  wybór Polaka zapewnio­

ny, zaprowadzić o kręg i  dwumandatowe z zastępstwem  

m n ie j s z o ś c i  narodowej, tam z a ś ,  g d z ie  procent  lu d n o śc i  

p o l s k i e j  na to  n i e  w y s ta rc za ,  wyłączyć  t ę  ludność  

po lsk ą  z w ię k s z o ś c i  r u s k ie j  i  stworzyć d la  t e j  lu d n ośc i  

p o l s k i e j  okręg i  osobne p o l s k i e  jednomandatowe. Ten sy­

stem wyborczy mieszany zapewnia Polakom w s z e lk i e  ko­

r z y ś c i .  Usuwa walkę wyborczą z Rusinami,  z a b e zp ie cz a  

Polakom / :  jak i  Rusinom : /  ś c i ś l e  oznaczoną l i c z b ę  

mandatów i  sprawia,  że n a jm n ie jsza  g a r s t k a  p o lsk a  we 

wsi r u s k i e j  b ęd z ie  g ło so w a ła  na p o s ła  Polaka i  będz ie  

m iała  Polaka posłem . Wyschnie źrodło  główne narodowej  

w aśni .  Tylko t e n ,  d la  kogo celem po l i tycznym  j e s t  walka
t|
jnarodowa, kto  d la  t e j  walki  marnować chce s i ł y  k u l tu ­

ra lne  i  ekonomiczne swojego narodu, kto  kraj gotow j e s t  

utrzymać w nieustannem w rzen iu ,  posuwającem s i ę  do 

ekscesów i  zaburzen ia  p u b l icznego  spokoju ,  t y lk o  ten  

może z systemem wyborczym powyższym, na k tóry  s i ę  ko-  

misya o s t a t e c z n i e  z g o d z i ła  w a lczyć ,  jako systemem se ­

parującym narody. CÓż w ię c e j  narody se p a r u je ,  czy  sy­

stem od d z ie ln eg o  g łosow an ia ,  czy t e ż  wspólne g ło so w a n ie ,  

połączone  z b ra to b ó jc zą  walką?

P rzec iw n icy  separatyzmu w g łosow an iu  z kuryi  w i e j ­

s k i e j  do Sejmu, r z e c z  dziwna, pragną jednak ten system



w
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o d d z ie ln e g o  g ło so w a n ia ,  mocą t e j  samej ustawy zaprowa­

d z i ć  przy  wyborach z kuryi  gmin w i e j s k i c h  do rad pow ia-  

jtowych. Niema go tam d o t y c h c z a s .  Wyborcy p o l s c y  i  r u scy  

jg ło s u j ą  w s p ó ln ie .  Kwestya wyborów do Rad powiatowych

jprzy sp o so b n o śc i  reformy wyborczej  ma w ejść  do s t a t u t u
!«
ikrajowego,  i n c y d e n t a l n i e ,  ażeby Rady powiatowe z a b e z p ie ­

c z y ć  kw alif ikow aną w i ę k s z o ś c i ą  g łosów  w nowym se jm ie  

bardzo demokratycznym, przed zbyt pochopnem zreformowa-
W

jniem kierunku czteroprzym iotn ikow ego  g ło s o w a n ia .  Zrazu
i!
s t r o n n ic tw a  p o l s k i e  z g o d z i ł y  s i ę  na t o ,  ażeby w s t a t u ­

c i e  krajowym za b ezp ie cz y ć  c a ł y  d z i s i e j s z y  sk ład Rady po­

wiatowej i  system wyborczy do n i e j .  Nie g o d z i l i  s i ę  na

;to  R u s i n i .  P r z y s z ło  do znanych z a j ś ć  na jednem z poprzed-
!
’ , /
jn ich  p o s i e d z e ń  kom isy i  reformy w y b o rcze j ,  na ktorem na­

wet s t r o n n ic tw a  p o l s k i e  s i ę  w t e j  k w es ty i  na n i e s z c z ę ś c i e  

r o z e s z ł y  Mozolnym usi łowaniom powiodło s i ę  r z e c z  na-  

powrót s k l e i ć .  W iększość  p o ls k a  z g o d z i ł a  s i ę  na t o ,  a ż e ­

by z a b e z p ie c z y ć  w s t a t u c i e  krajowym n i e  w s z y s t k i e  s z c z e ­

gółowe p o s ta n o w ie n ia  o s k ł a d z ie  i  wyborach do Rady po­

w ia t o w e j ,  l e c z  ty lk o  i s t o t n e  i  n a j w a ż n ie j s z e  punkty,  

a R u s i n i ,  pod wie lk im  n a c isk ie m ,  na to o s t a t e c z n i e  

p r z y s t a l i .  Gdy jednak p r z y s z ł a  r z e c z  pod obrady k o m isy i ,  

o b j a w i ło  s i ę  ze s t r o n y  p o l s k i e j  ż ą d a n ie ,  ażeby z t e j  spo­

so b n o śc i  s k o r z y s ta ć  i  uchw alić  p o s t a n o w ie n ie ,  że przy  

wyborach z kuryi  w i e j s k i e j  do Rad powiatowych obowią­

zywać b ę d z ie  w r a z i e  zmiany ustawy z a s tęp s tw o  m n ie j s z o ­

ś c i  narodowych. Rzecz wydała s i ę  bardzo ponętną ,  po

b l i ż s z e m  jednak z a s ta n o w ie n iu  p o z o s t a ł y  poważne w ą t p l i -
/

w o ś c i ,  czy  taka  zasada w ysz łaby  na korzyść  Polakow, c z y  

fceż na korzyść  Rusinów, z w ła s z c z a ,  że Rusini  n i e  om ie-
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s z k a l ib y  zażądać zas tęp stw a  m n i e j s z o ś c i  także w kuryi  

m iast  i  m ia s te c z e k .  Brakło m ateryału z poszczegó lnych  

Rad do d o jr za łe g o  zbadania i  r o z s t r z y g n i ę c i a  t e j  k w e s ty i ,  

zawahał s i ę  nawet p o s e ł  G łą b in sk i  / :  P .  G łą b iń sk i  w spro­

stowaniu faktycznem z a z n a c z y ł ,  że n i e  zawahał s i ę ,  l e c z  

wobec cpozycy i  częściowo u s t ą p i ł  : /  i  u c z y n i ł  wniosek  

t e j  t r e ś c i ,  ażeby w s t a t u c i e  zadowolić  s i ę  ty lk o  p o s t a ­

nowieniem, że t e j  sprawy s i ę  n ie  przesądza .  Na ten  wnio­

se k ,  o i l e  so b ie  mogę przypomnieć,  w s z y s tk ie  s tronn ic tw a  

I p o l s k ie  s i ę  z g o d z i ł y ,  a także  i  R usin i  na to  p r z y s t a l i ,  

jSprawa z a s tęp stw a  m n ie j s z o ś c i  narodowych w wyborach 

Iw kury i  w i e j s k i e j  do Rad powiatowych p o z o s t a ł a  w ięc  w za­

w ie s z e n iu  aż do tego c z a su ,  k ie d y  p r z y s z ł y  Sejm zajmie  

s i ę  reformą ustawy o Radach powiatowych. Wynika z tego  

I jednak, jak bezpodstawnym j e s t  z a r z u t ,  jakoby w propono-  

I wanem do s t a t u t u  o Radach powiatowych postanow ieniu  za-  

I prowadzono cokolwiek ,  coby m iało  cechę separatyzmu i  

| s z k o d z i ło  p o l s k o ś c i .

Tem mniej w r e s z c ie  zarzut  tego  rodzaju może być  

skierowany przec iw t e j  z a sa d z ie  kompromisowej, k tóra  s t a ­

nowi,  że członków Wydziału krajowego i  komisyj sejmowych,  

Polaków w yb iera ją  osobno członkowie Sejmu p o l s c y  a Rusi­

nów r u s c y .  Nazwano to i  okrzyczano stworzeniem w Sejmie  

kuryj n a r o d o w o ś c i o w y c h a ż e b y  stworzyć h a s ło  do a g i -  

t a c y i  w sz e r sz y ch  warstwach,n ierozum iejących  z u p e m ie  

sprawy. I s t o t a  kuryi" w ś c i s i e m  tego  słowa znaczen iu  

p o le g a  w tem, że każda kurya c z y l i  c zę ść  parlamentu,  

ma so b ie  przyznane prawo v e t a  we w s z y s tk ic h ,  lub przy­

najmniej  pesnych sprawach, że bez zgody w s z y s tk ic h  

kuryj ustawa p r z y jś ć  n ie  może do skutku. Takie kurye 

i s t n i a ł y  w różnych c i a ł a c h  rep rezentacyjn ych  w p r z e -



lumer Gaz.

Lwowskie j
D a t a Sejm, ciąg dalszy 1913

s z ł o ś c i  i  i s t n i e j ą  d z i ś  j e s z c z e .  Kuryami są w ła­

ś c i w i e  Izba n i ż s z a  i  Izba  wyższa w par lam encie  w i e -  
/

denskim. Kurye narodowe, narodowościowe, a przynajmniej 

i c h  po c z ą te k  s tw orzy l ibyśm y w naszym S e jm ie ,  gdybyśmy 

p o s t a n o w i l i ,  że zmiana postanow ień  s t a t u t u  krajowego  

w s z y s tk ic h  lub n i e k t ó r y c h ,  p r z y j ś ć  może do skutku  

ty lk o  wówczas, j e ż e l i  zgodzi  s i ę  na n ią  osobno  

w ię k sz o ść  posłów p o l s k i c h  a osobno w ię k sz o ść  posłow  

r u s k ic h .  O czemś podobnem w propozycyach niema zu­

p e ł n i e  mowy.

P o s t a n o w ie n ie ,  że tak P o la c y  jak i  R u s in i  osob­

no będą w Sejmie wybierać  członkow Wydziału krajowego  

i  k om isy j ,  podyktowane j e s t  przedew szystk iem  i n t e r e -  

sem Polakow. W c ią g u  dyskusy i  podnoszono obawę, że 

w nowym Sejmie s t r o n n ic tw a  p o l s k i e ,  a w s z c z e g ó l n o ś c i  

ludowe może s i ę  w pewnych sprawach ł ą c z y ć  z Rusinami  

przec iw  r e s z c i e  Polakow, przec iw  posłom konserwatywn 

i  demokratycznym, k tó r z y  wyjdą z k l a s y  cenzusowej  

m ia s t ,  rad y k a ln i  przec iw  umiarkowanym. Kto s i ę  tego  

obawia,  a g o d z i  s i ę  na t o ,  że l i c z b a  Rusinów w nowym 

Sejmie b ę d z ie  wynosić  62 lub choćby 60 ,  ten  n ie  powi­

n ie n  g o d z ić  s i ę  na wybór członkow Wydziału krajowego  

z pe łnego Sejmu, ten  n i e  powinien  stronnictwom p o l ­

skim na pierwszem zebran iu  nowo wybranego Sejmu

| o t w i e r a ć  pokusy,  że jedno lub drugie  z n i c h  szukać
;
; b ędz ie  k o a l i c y i  z Rusinami i  ż i c h  pomocą p r zec iw  

r e s z c i e  s t r o n n ic tw  p o l s k i c h  z pe łnego  Sejmu p r z e p r o -
i /
wadzi ta k ic h  członkow Wydziału krajowego i  t a k ic h

jczłonków komisyj sejmowych, na ja k ic h  s i ę  z Rusinami  

z g o d z i .  N ie  powinni i  n i e  mogą do tego  dopuśc ić

• / •
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przedewszystkiem k o n se rw a ty śc i ,  bo k o a l i c y a  taka z pe­

wnością  przec iw  nim byłaby skierowana.

J e ż e l i  R u s in i  domagają s i ę ,  ażeby sami w y b ie r a l i  

członków Wydziału krajowego i  komisyi  sejmowych, to  

odgrywa w tern r o l ę  pewna ambicya narodowa, którą  usza­

nować n a l e ż y ,  to  odgrywa w tern r o lę  obawa, że Polacy  

jednych Rusinów będą wygrywać przec iw  drugim.

Powiedziano,  że Rusin i  będą wybierać do Wydziału  

i  komisyi posłów n a jb a r d z ie j  wojowniczych,  a rzeczowo  

do s p e ł n i e n i a  trudnych zadań n ie z d o ln y c h .  Obawa ta  zu­

p e ł n i e  niczem n ie  p op arta ,  bo trudno p r z y p u ś c ić ,  żeby

Ru sin i  d z i a ł a l i  wbrew własnemu i n t e r e s o w i ,  żeby w yb iera -
/

l i  l u d z i  n iezd o ln y ch  do obrony i c h  in t e r e s ó w .  Mamy 

z r e s z t ą  św ieży  przyk ład ,  że przy o s t a t n i c h  wyborach do 

Wydziału krajowego Rusin i  proponowali jednego z n a j ­

z d o l n i e j s z y c h  i  najpow ażniejszych  z pośrod s i e b i e ,  

O le ś n ic k i e g o ,  a P o lacy  s p r z e c i w i l i  s i ę  temu i  w ybra l i  

Kiweluka po c i ę ż k i e j  w a lc e ,  bo n i e k t ó r z y  z pośród P o la ­

ków c h c i e l i  wybrać k o n iec zn ie  r u s s o f i l a ,  noszącego  

nazwę ^ s t a r o r u s in a ” .

D arujc ie  Panowie,  że ja  na podstawie  mojego do­

św iad czen ia  s t r a c i ł e m  z u p e łn ie  wiarę  w i s t n i e n i e  tak  

zwanych s ta ro ru s in o w .  Zdawało s i ę  i  mnie, że i s t n i e j ą  

z pośród konserwatywnych Rusinów t a c y ,  k tó r z y  chcą być 

Rusinami,  a n ie  Rosyanami, a k tó r z y  od tak zwanych Ukra­

ińców r ó ż n ią  s i ę  ty lk o  tem, że są konserwatywni.  Miałem 

n a d z i e j ę ,  że p o p ier a ją c  t a k i c h ,  dopomogłem im do t e g o ,  

i ż  s i ę  zo rg a n iz u ją  i  s taną  w kraju  poważnym, p o l i t y c z ­

nym czynnikiem . N a d z ie je  t e  moje okazały  s i ę  prostem  

złudzeniem . O d l iczy ć  tu n a l e ż y  konserwatystów ty c h ,

•/ •
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k t ó r z y  jako t . z w .  c h r z ę ś c i j a n s k o - s p o ł e c z n i  p rzyzn a-
/  / 0

ją  s i ę  wprost  do Ukraińców. R e s z ta  konserwatystów

r o z d z i e l i ł a  s i ę  d z i ś  jaskrawo. J e d n i ,  jak p o s e ł  Ko-
^ 0

r o i ,  poczuwając s i ę  Rusinami,  p r z y s t ą p i l i  do Ukraiń­

ców i  id ą  z nimi razem, drudzy, k t ó r z y  wyznają jed ­

ność  narodową z Rosyanami, w y s tęp u ją  w ż y c i u  p u b l i c z -  

nem lub trzym ają s i ę  w c i e n i u ,  a l e  o i l e  w ys tęp ują  

p u b l i c z n i e ,  to  n a le ż ą  do obozu r o s s y j s k i e g o ,  s z e r z ą ­

cego w G a l i c y i  a g i t a c y ę  r o s y j s k ą  i  prawosławną. Organ 

i c h  jfHałyczanin" w apoteozowaniu Rosyi  i  schyzmy 

p r z e ś c i g a  n i e r a z  (|P rykarpatską  Ruś” Dudjddewicza.

A g i ta c y ę  t ę  uważam ja za w i e l e  n i e b e z p i e c z n i e j -
/ 0

s z ą ,  n i ż  jakąkolwiek a g i t a c y ę  radykalną Ukraińców, bo 

k ie d y  t a  o s t a t n i a  może z b ieg iem  cza su  z & g o d n ie ć  i  

u s t a ć ,  to p ierw sza  zagraża  wprost  naszemu krajowi  

i  państwu, n a sze j  narodowości  i  r e l i g i i .  J e s t  z a s ł u ­

gą n a s z e j  h i s t o r y i ,  żeśmy Rusinom n ie  p o z w o l i l i  u t o ­

nąć w morzu r o sy j sk ie m  i  t e j  t r a d y c y i  powinniśmy po­

z o s t a ć  w i e r n i ,  a ja  r u s s o f i l i z m  w k r a ju  naszym zwal­

czałem jako w icep rezy d en t  Rady S z k o ln e j  i  zwalczam  

jako N a m ies tn ik ,  bo j e s t  n i e b e z p ie c z n y  d la  Państwa,  

zwalczam go jako P o la k ,  k tóry  t r a d y c y i  p o l s k i e j  

h i s t o r y c z n e j  j e s t  w ie rn y .

J e ż e l i  więc  są P o la c y ,  k t ó r z y  pragną,  ażeby  

członków Wydziału krajowego Rusinów w y b ie r a ł  o g o ł  

Sejmu w zg lęd n ie  o g ó ł  kuryi  w i e j s k i e j ,  to  jakaż myśl  

im w tern p rzyśw ieca  ? J e ż e l i  chcą p r z e c h y la ć  

s z a l ę  na r z e c z  Rusinów umiarkowanych, to  droga i c h  

j e s t  zbędną, bo d ra żn iąc  ambicyę Rusinów u tr u d n ia ją  

tern wśród n ich  p r o c e s  n a tu r a ln y  wzmocnienia s i ę
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kierunku umiarkowanego. Kierunek t a k i  wydobyć s i ę  może 

i  musi pośród Rusinów zczasem t y l k o ,  jako owoc n a t u r a l ­

nego i c h  dojrzewania .  J e ż e l i  zaś  są pomiędzy Polakami 

t a c y ,  k tórzy  wspólnego wyboru na to żądają ,  ażeby  

wybrać do Wydziału w zg lęd nie  do komisyi takżr  r u s o f i ­

lów, kryjących s i ę  pod p łaszczyk iem  staroru s inow ,  to 
* #

czyn iąc  t o ,  d z i a ł a j ą  wbrew in t e r e s o w i  polskiemu i  p o l ­

s k i e j  t r a d y c y i ,  d z i a ł a j ą  w myśl  zasady ifdivide  e t  impera", 

k tóra  n ie  j e s t  ani  e ty c z n ą ,  an i  naprawdę p o l i t y c z n ą .

Ja t e j  za sa d z ie  n ie  mogę hołdować".

SEJMOWA REFORMY WYBORCZA.
%

W sobotę  o g o d z in ie  3 minut 40 popołudniu zeb ra ła  

s i ę  kornisya d la  reformy wyborczej i  prowadzi ła  pod 

przewodnictwem p .d ra  Leo d a l s z e  obrady nad projektem  

zmiany s t a t u t u  krajowego.  W obradach w z i ę l i  również  

u d z i a ł  J .E .  Pan Namiestnik dr .  Bobrzyński ,  J .E .P .M arsza -  

ł e k  krajowy h r .  Gołuchowski i  Wiceprezydent Namiestnictwa  

G ro d z ick i .  W myśl  uchwały kom isy i ,  p o w z ię te j  na poprzed-  

niem p o s i e d z e n iu ,  p rzys tąp iono  do rozprawy s z c z e g ó ło w e j .

Dyskusyę nad § 3 p r o jek tu  s t a t u t u ,  traktującym o 

sk ła d z ie  Sejmu odroczono aż do c h w i l i ,  gdy r e f e r e n t  

przed łoży  p r o jek t  ordynacyi  wyborczej sejmowej.

N astępnie  po przeprowadzeniu dyskusyj p r z y ję t o  

n a s tęp u jące  paragrafy  według pro jek tu  r e f e r e n t a  p . h r .  

Badeniego,  z drobnemi poprawkami s t y l i s t y c z n e m i  p . S t a ­

rzyń sk iego:

§ 4 .  Cesarz mianuje z grona Sejmu do k ierow nictwa  

Sejmem Marszałka krajowego i  jego dwóch zastępców, po
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jednym z pomiędzy członkow Sejmu narodowości  p o l s k i e j  

i  r u s k i e j .

§ 6 . Czas trwania  fu n k c y i  Marszałka krajowego i  

jego zastępców ,  t u d z i e ż  wybranych członkow Sejmu kra­

jowego / :  peryod sejmowy : /  oznacza s i ę  na l a t  s z e ś ć ,  

które  l i c z ą  s i ę  od dn ia  z eb ra n ia  s i ę  nowo wybranego 

Sejmu.

Wybory posłow do Sejmu n i e  mogą być przez  wybor­

ców odwołane.

Po upływie  tego  okresu wyborczego / :  peryodu s e j ­

mowego : / ,  t u d z ie ż  w r a z i e  w c z e ś n ie j s z e g o  rozw ią­

z a n ia  Sejmu, n a s tęp u ją  powszechne nowe wybory.

W c z a s i e  trw ania  okresu wyborczego n a le ż y  p r z ed ­

s i ę w z i ą ć  wybory u z u p e ł n i a j ą c e ,  j e ż e l i  k t ó r y ś  z posłow  

u t r a c i  prawo w y b ie r a ln o ś c i ,  z e j d z i e  ze ś w ia t a ,  z ł o ż y  

mandat, lub  t e ż  z ja k ie g o k o lw ie k  ustaowego powodu 

p r z e s t a n i e  być cz łonkiem  Sejmu, -  a dla  tego p o s ła  

n ie  z o s t a ł  wybrany z a s t ę p c a .

/ :  Ustęp o s t a t n i  ^a d la  tego  p o s ł a  n ie  z o s t a ł

wybrany z a s t ę p c a ” , -  uchwalono z u w a g ą , iż  b ę d z ie
/

m ia ł  z n a c ze n ie  t y l k o  wówczas,  j e ś l i  i n s t y t u c y a  za­

stępców posłow uchwalona z o s t a n i e  w nowej ordynacyi  wy 

b orcze j  sejmowej : / .

B y l i  p o s ło w ie  mogą być wybrani ponownie.

Urzędnicy  i  funkcyonaryusze  p u b l i c z n i  wybrani 

powtórnie  do Sejmu krajowego n i e  p o tr ze b u ją  ur lopu  

do wykonywania swego mandatu.

N a s tęp n ie  uchwalono według propozacy i  r e f e r e n t a
/

m n i e j s z o ś c i  p .S t a r z y ń s k ie g o :

§ 17 .  P r o j e k t y  do ustaw w sprawach krajowych
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wchodzą do Sejmu jako p r z e d ło ż e n ie  rządowe, jako przed­

ło ż e n i e  Wydziału krajowego,  lub jako samoistne wnioski  

p o s e l k i e .

Do każdej ustawy krajowej potrzeba  uchwały sejmo­

wej i  sankcyi  C e s a r s k i e j .  W nioski ,dążące  do wydania  

ustaw, odrzuconych przez  Sejm, lub t a k ic h ,  co do k tó ­

rych j e s z c z e  w c z a s i e  t e j  samej s e s y i ,  na k t ó r e j  je 

uchwalono, n a s t ą p i ł a  odmowa sankcyi  C e s a r s k ie j  n ie  mogą 

być przedkładane powtórnie  na t e j  samej s e s y i .

Na tern zamknięto o godz .  6 wieczorem d a l s z e  obrady,  

a następne p o s i e d z e n ie  komisyi reformy w yborczej ,  ze 

względu na przypadające w p o n ie d z ia ł e k  ru sk ie  ś w ię t o ,  

naznaczono na wtorek ,  8 b.m. godz .  10 .  r a n o . -

Koło p o l s k i e  sejmowe na jednem z p o s ie d z e ń  j e s z c z e

w m ie s ią c u  lutym 1912 odbytem, u ch w a l i ło  wezwać Radę 

narodową do wypracowania regulaminu d la  Koła p o l s k i e g o .

W b i e ż ą c e j  s e s y i  sejmowej Rada narodowa wykonała 

to p o l e c e n i e ,  gdyż zaraz na pierwszem p o s i e d z e n iu  Koła 

sejmowego w u b ie g łą  środę prezes  Rady narodowej p o s e ł  

C ieńsk i  p r z e d ł o ż y ł  Kołu p rojek t  regulaminu, który  ma 

być w z ię t y  pod obrady na osobnem p o s i e d z e n iu  sejmowego 

Koła p o l s k i e g o .

P r o je k t  regulaminu, obejmujący 12 paragrafów,  

opiewa jak n a s tę p u je :
ł

§ 1 .  P o s e l s k i e  Koło p o l s k i e  sk ła d a  s i ę  z posłow

80 9 . k w ie tn ia PROJEKT REGULAMINU DLA POSELSKIEGO KOŁA

POLSKIEGO WE LWOWIE
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.sejmowych i  pos łow do Rady państwa, k tórzy  s i ę  p os tan o ­

wieniom n i n i e j s z e j  ustawy poddają .  Kto n ie  p r z y s t ą p i ł  

do Koła przed jego ukonstytuowaniem -  może być p r z y j ę -  

ty  za uchwałą Koła na wniosek  jednego z członkow. Po-

i s ta n o w ie n ie  to o s t a t n i e  n i e  d o ty c z y  n a t u r a ln ie  nowo-
j
\ w stęp ujących  do Sejmu.

§ 2 .  Celem p o s e l s k i e g o  Koła p o l s k i e g o  j e s t  p o r o -
I
jzumiewanie s i ę  w sprawach krajowych i  narodowej p o l i t y ­

k i  i  uchwalanie  wytycznych / :  ogolnych : /  zasad  d la  t e j  

p o l i t y k i .  Nadto us tanaw ia  kom isyę ,  k tó r a  układa pro p o-  

zycye  do wyboru kornisyj sejmowych i  b i e r z e  u d z i a ł  w two­

r z e n i u  Rady narodowej.

§ 3 .  P o s e l s k i e  Koło p o l s k i e  wybiera na pierwszem  

p o s i e d z e n i u  p r e z e s a ,  w ic e p r e z e s a  i  2 s e k r e t a r z y  na c za s  

trw ania  c a ł e j  kadencyi  sejmowej.  Wybory odbywają s i ę  

k a r tk a m i .

§ 4 .  P r e z e s  zapowiada i  zwołuje  p o s i e d z e n i a  i  prze ­

wodniczy obradom, Tok obrad s t o s u j e  s i ę  do ogólnych  

zwyczajów parlamentarnych.  W wypadkach wątp l iw ych  r o z ­

s t r z y g a j ą  odpowiednie p r z e p i s y  regulaminu Sejmu k r a j o ­

wego. W n i e o b e c n o ś c i  p r e z e sa  wchodzi z a s t ę p c a  p r e z e s a  

w jego prawa i  obow iązk i .

§ 5 .  Na pisemne żądanie  15 posłow a d a l e j  na żą­

dan ie  komisyi  wykonawczej Rady narodowej,  w zg lęd nie  Pre- 

zydyum Rady narodowej,  w in ie n  p r e z e s  zwołać zgromadze­

n i e  p o s e l s k i e g o  Koła p o l s k i e g o .

§ 6 .  Każda l i c z b a  obecnych członkow Koła w oznaczo­

nym na zgromadzeniu lo k a l u  i  c z a s i e  -  w y s ta rcza  do 

r o z p o c z ę c ia  obrad i  p o w z ię c ia  uchwały.  Wszyscy jednak  

cz łonk ow ie  Koła winni być na zgromadzenie w ten sposob
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zawezwani, by i s t n i a ł a  fa k tyczn a  możność p r z y b y c ia .

§ 7 .  Koło może uchwalić  utrzymanie w tajem nicy
1

t r e ś c i  rozpraw, t u d z ie ż  uchwał.

§ 8 .  Uchwały Koła zapadają bezwzględną w i ę k s z o ś c i ą  

głosów obecnych na p o s i e d z e n i u .

§ 9 .  Kto n i e  na le ży  do Koła ,  n ie  może być obecny  

przy obradach. Za uchwałą Koła pow zię tą  bez rozpraw 

na wniosek przewodniczącego mogą być wprowadzeni g o ś c i e  

na jedno p o s i e d z e n i e .

§ 1 0 . Zgromadzenia p o s e l s k i e g o  Koła p o l s k ie g o  odby­

wają s i ę  we Lwowie z r eg u ły  w c z a s i e  obrad Sejmu kra­

jowego. W. razach ważnych a nagłych może jednak Przewodni­

czący zwołać Koło,  choćby Sejm krajowy n ie  obradował.

§ 11 .  Obowiązkiem se k r e ta r z y  j e s t  sp o rzą d z ić  z każ ;
/  / ' 

dego zgromadzenia Koła k r o t k i  a t r e ś c iw y  p r o t o k o ł ,  za­

w ie r a ją c y  w dosłownem brzmieniu uchwały przez Koło 

p o w z ię te .  P rotok ó ł  ten  podpisze  przewodniczący i  wrę­

czy do przechowania Biuru Rady narodowej.

§ 12 Czynności k a n c e la r y jn e ,  wynikłe  ze zwoływania  

p o s ied ze ń ,  z a ła tw ia ć  b ę d z ie  Rada narodowa".

Koło p o l s k ie  sejmowe równocześnie  z projektem re ­

gulaminu weźmie niezawodnie  pod obrady kwestyę ewen­

tu a ln e j  zmiany s t a t u t u  i  o r g a n iz a c y i  Rady narodowej,  

czego poszczegó lne  s tron n ic tw a  s i ę  domagają.-

81 8 .k w ie t n ia
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Komisya reformy wyborczej zeb ra ła  s i ę  wczoraj za­

raz po godz .  4  popołudniu na d a l s z e  obrady nad p r o -

. / •
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jektem s t a t u t u  krajowego.

P rzew o d n iczy ł  p .d r .L e o .  Trocz członkow k o m isy i ,  

w z i ę l i  u d z i a ł  w obradach J .E .  P .N a m ies tn ik  dr .Bobrzyn-

I s k i ,J .E .P .M a r s z a łe k  krajowy h r .  Gołuchowski ,  oraz Wi-
!i
ceprezydent  N am ies tn ictw a  G r o d z ic k i .

Komisya r o z p o c z ę ła  d a l s z ą  rozprawę szczegó łow ą
j

nad § 1 8 / b .  s t a t u t u  krajowego,  traktującym  o p o łą c z e ­

n iu  obszarow dworskich z gminami.

'Wszystkie w n io s k i  opozycy i  komisya o d r z u c i ł a ,  a 

n a s tę p n ie  u c h w a l i ła  § 18 b / .  według wniosku r e f e r e n t a  

p.B adeniego  z dwiema drobnemi poprawkami s t y l i s t y c z n e m i . 

Uchwalony § 18 b / .  opiewa jak n a s tę p u je :

^Gdyby obszary  dw orsk ie ,  i s t n i e j ą c e  na z a s a d z ie  

ustaw-krajowych z d n ia  12 .  s i e r p n i a  1866 D z . u . k r .  Nr.

| 20 i  z dn ia  2 1 . marca 1888 D z . u . k r .  N r . 41 m ia ły  z o s t a ć  

w drodze ustawodawstwa krajowego po łączon e  z gminami 

m iejscowem i,  n a te n c z a s  może to n a s t ą p i ć  t y l k o  na n a s t ę ­

pujących zasadach:

1 / .  Z łączone  związkiem gminnym obszary  dworskie  

n i e  mają prawa do k o r z y s t a n ia  z dobra gminnego. Z m ająt­

ku gminnego mają one prawo k o r z y s t a n i a  ty lk o  o t y l e ,  

o i l e  majątek ten  w c a ł o ś c i  lub c zę śc io w o  s łu ż y  d la  

ce lów a d m in is t r a c y i  gminy, n i e  mają z ai prawa k o r z y s t a ­

n i a ,  o i l e  on s łu ż y  jako zro d ło  dochodu. Wobec tego  n i e  

mogą być obszary  dworskie poc iągane  do pokrywania wy­

datków, w yn ik łych  lub połączonych z zarządem, utrzyma­

niem, u lep sze n iem  lub r o z sz er z en ie m  dobra gminnego,  a do 

wydatków wynik łych  lub p o łączon ych  z zarządem, utrzyma­

niem lub r o zsz e r z e n ie m  majątku gminnego n i e  mogą być po­

c ią g a n e ,  o i l e  on j e s t  źródłem dochodu d la  gminy.

• / .
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Również n i e  mogą być obszary dworskie ,  z łą czon e  ze 

związkiem gminnym, pociągane do oprocentowania lub  

s p ł a t y  długów gminnych, z a c ią g n ię t y c h  przed z łą czen iem .

2 / .  Złączone ze związkiem gminnym obszary dwor­

sk ie  kontrybuować mają jed ynie  do w szys tk ich  b ieżących  

wydatków adm in is tracyjnych  gminnych, wynikłych z wyko­

nania ustawy gminnej z dn ia  12. s i e r p n i a  1 8 6 6 ,D z .u .k r .  

N r . 19, tu d z ie ż  wydatków nakładanych na gminę na mocy 

innych ustaw -  o i l e  obszar dworski n i e  j e s t  ustawowo 

obowiązany do bezpośredniego  św iadczen ia  na ten  sam c e l  

a to na podstawie  rownego i  powszechnego nakładania  

równej stopy dodatków do w s z y s tk ic h  tych  bezpośrednich  

państwowych podatkow, opłacanych w gm inie ,  do których  

dodatki gminne mogą być nakładane.

Do świadczeń dobrowolnych le ż ą c y c h  po za obowiąz­

kiem gminy, przez  Radę gminną uchwalonych, obszar dwor­

sk i  n i e  może być zmuszony.

3 / .  Każdemu dotychczasowemu obszarowi dworskiemu 

ma być pozostawione na jego żądanie  wykonywanie c a ł e j  

p o l i c y i  m iejscowej  na terytoryum obszaru dworskiego,  

wskutek czego obszar  dworski z przypadającej  nan sumy 

dodatków gminnych opłacać  b ędz ie  jed ynie  80 prc .  t . j .  

o 20 procen t  m n ie j ,  a n i ż e l i b y  o p ł a c a ł ,  gdyby mu to  

wykonywanie p o l i c y i  n i e  było  p o z os taw ion e .

4 / .  Reprezentantowi obszaru dworskiego s łu ż y  g ł o s  

w iry ln y  w r e p r e z e n ta c y i  gminnej,  j e ż e l i  obszar dworski  

opłaca  przynajmniej 100 koron podatkow r e a ln y c h .

5 / .  N a ło żen ie  dodatków gminnych ponad 20 procent  

na pokryc ie  wydatków, do których  w myśl  punktu 2 .  

obszar dworski ma kontrybuować ponad 20 p r o c en t ,  pod-
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l e g a  z a tw ie r d z e n iu  R e p r ez en ta cy i  pow iatow ej .

6 /  J e ż e l i  w ł a ś c i c i e l  obszaru  dworskiego n i e  j e s t  

obywatelem austryackim , w in ien  d la  wykonywania p o l i -  

c y i  m ie j s c o w e j ,  oraz  do u d z i a ł u  w r e p r e z e n t a c y i  

gminnej wyznaczyć z a s tę p c ę  p o s ia d a ją c e g o  wymagania 

żądane w § 10 ustawy o obszarach dworskich z 12 .  

s i e r p n i a  1866 D z . u . k r .  N r . 20 do sprawowania urzędu  

p rze ło żo n eg o  obszaru dw orsk iego .

7 / .  Połą  c z e n ie  obszarow dworskich z miastami  

lub m iasteczkam i może n a s t ą p i ć  t y l k o  na podstaw ie  

obopolnego porozum ien ia .

8 / .  W c ie le n ie  obszaru dworskiego do gminy może 

n a s t ą p i ć  t y lk o  po m y ś l i  przep isów  ustawy z dnia  12 .  

s i e r p n i a  1866 D z . u . k r .  N r . 2 0 . w brzmieniu now el i  

z d n ia  21 .  marca 1888 D z . u . k r .  N r . 4 1 .

N a s tęp n ie  po k r ó t k i e j  d ysk u sy i  u c h w a l i ła  komie- 

sya  § 18 c / . s t a t u t u  krajowego według wniosku r e f e ­

r e n ta  p .Badeniego  z poprawką p .Krzeczunowicza  

w następującem  brzmieniu:

t a z i e  zmiany ustawy o R e p r ezen ta cy i  powia­

towe j - zachowane będą n a s t ę p u j ą c e  zasady:

1 / .  O rganizacya i c h  o p ie r a ć  s i ę  ma na z a sa d z ie  

r e p r e z e n t a c y i  in t e r e s ó w .

2 / .  Stosunek l i c z b y  członkow z jednej  grupy
/ / *

in t e r e s ó w  do o g o ln e j  l i c z b y  członkow Rady p o w ia to -
/

wej musi bye unormowany w ten  sposob ,  by w Radach 

powiatowych, l i c z ą c y c h  w ię ce j  jak dwie grupy,  l i c z ­

ba członkow jednej  grupy w y n o s i ła  najwyżej  o jednego  

mniej n i ż  połowa w s z y s tk ic h  członkow Rady pow iatow ej ,
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w Radach powiatowych zad,  l i c z ą c y c h  ty lk o  po dwie grupy,
ł ł

l i c z b a  członkow obu grup by ła  równą.
y' ; '

3 / .  Prawo czynne wyborcze z grupy gmin w i e j s k i c h
* ł

ograniczone będz ie  do ty ch ,  k tó rzy  bądz z t y t u ł u  o p ła ­

canych podatków bezpośred n ich ,  pod legających  dodatkom 
/

gminnym, bądz to  z t y t u ł u  o s o b i s t e j  k w a l i f i k a c y i ,  na 

mocy obecnie  obowiązującej  ustawy gminnej p o s ia d a ją  czyn­

ne prawo wyboru do Rady gm innej .  Uprawnieni do wyboru

w t e j  grup ie  in teresów  wybierać będą odpowiednią l i c z b ę
* / / ł: wyborców, k tó rzy  mają d o k o n a ć  wyboru przypadającej  na

| t ę  grupę l i c z b y  członkow Rady po w ia to w ej . -  

' Przez powyższe postanow ien ia  n ie  przesądza  s i ę  za­

b e z p i e c z e n i a  m n ie j s z o ś c i  narodowych.

W końcu komisya u c h w a l i ła  bez dyskusyi  § 26 a/  s t a ­

t u t u  krajowego w następującem brzmieniu : W drodze

ustawodawstwa krajowego utworzona będz ie  d la  s t a ł e j  kon­

t r o l i  samorządu krajowa Izba  obrachunkowa."

Na tern o g o d z in ie  8 . wieczorem zamknięto p o s i e d z e n i e .

Komisya reformy wyborczej r o z p o c z ę ła  d z i ś  o g o d z i ­

n ie  10 rano d a l s z e  obrady nad reformą wyborczą sejmową.

117 obradach b io r ą  u d z i a ł  J .E .P . M i n i s t e r  D łu go sz ,J . i i .P a n  

Namiestnik dr .B ob rzyńsk i ,  J .E .Pan Marszałek krajowy  

hr.Gołuchowski i  Wiceprezydent Namiestnictwa G ro d z ick i .

Rozprawę szczegółową r o zp o czę to  d z i ś  nad §§ 1 8 ,1 9 ,

22 i  24 s t a t u t u  krajowego, objętymi wnioskami m n ie j szo ­

ś c i  kom isy i ,  a traktującymi o r o z s z e r z e n iu  kompetencyi  

Sejmu.

Po dwugodzinnej dyskusyi  komisya w i ę k s z o ś c i ą  14
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przec iw  9 głosom o d r z u c i ł a  t e  p a r a g r a fy ,  jako n i e ­

o b j ę t e  projektem w i ę k s z o ś c i  kom isy i  i  układem, za ­

wartym między s tro n n ic tw a m i .

N a s tę p n ie  p r z y s t ą p i ł a  komisya do rozpraw s z c z e ­

gółowych nad §§ 11 ,  12,  13 i  42 , t rak tu jącym i  o 

s k ł a d z ie  i  wyborze członkow Wydziału krajowego i  

i c h  zastęp ców ,  oraz o sp o so b ie  z a ł a t w i a n i a  spraw 

przez  W ydział  k r a jo w y . -

Po d ł u ż s z e j  dyskusy i  uchwalono § 11 .  według  

p r o je k tu  r e f e r e n t a  p .h r .B a d e n ieg o  ze s t y l i s t y c z n ą  

poprawką r e p r e z e n t a n t a  Rządu w następującem  brzmie­

n iu  : W ydział  krajowy sk ła d a  s i ę  pod przewodnictwem

Marszałka krajowego z 7 członkow , z grona Sejmu 

krajowego wybranych.
/ /

Marszałek mianuje dwóch członkow Wydziału

krajowego po jednym z pomiędzy członkow narodowości

p o l s k i e j  i  r u s k i e j  swoimi zastępcam i w Wydziale  

i krajowym. "

Na tern p o s i e d z e n i e  o g o d z i n i e  2 . po po łu dn iu  

z am k nię to .

Następne odbędzie  s i ę  d z i ś  o g o d z i n i e  4 . po 

p o łu d n iu .  P o z o s ta j ą  j e s z c z e  do uchw alenia  t r z y  

paragrafy  s t a t u t u  krajowego,  poczem p r z y s t ą p i  ko­

misya do obrad nad projektem sejmowej ordynacyi  

w y b o r c z e j . -

Komisya d la  reformy wyborczej z eb r a ła  s i ę  wefeo-

82 9 . k w ie t n ia SEJMOWA REFORMA WYBORCZA.
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raj  o g o d z in ie  4 po południu na d a l s z e  obrady nad sejmo­

wą reformą wyborczą.  Przewodniczy ł  p .d r .L e o ,  obecnych 
/

by ło  24 członkow kom isy i .
/ /

W obradach w z i ę l i  u d z i a ł  prócz członkow komisyi
/

J .E .P .M in i  s t e r  D ługosz ,  J .E .P .N a m ies tn ik  dr .B ob rzynsk i ,  

J .E .P .M arsza łek  krajowy hr .Gołuchowski i  Wiceprezydent  

Namiestnictwa G r o d z i c k i . -

Miano p r z y s t ą p ić  do d a l s z e j  rozprawy na §§ 12

i  13 p r o jek tu  s t a t u t u  krajowego, traktującym i o wyborze
$ /

członkow Wydziału krajowego i  i c h  zastępców, oraz o

sp o sob ie  z a ła t w ia n ia  spraw przez Wydział krajowy.

Na wniosek p . h r .  W o d z i  c k i  e g o, uchwalo­

no jednak p r z y s t ą p ić  wprzód do obrad nad § 3 projek tu  

s t a t u t u  krajowego,  traktującym c s k ła d z ie  Sejmu.

J .E .P .N a m ies tn ik  B o b r z y n s k i  z w r ó c i ł  

uwagę, że w p r o je k c ie  ordynacyi wyborczej sejmowej za ­

proponował r e f e r e n t  w § 8 , i ż  w kuryi  gmin w ie j s k ic h  

i  m niejszych  m ia s te c z e k ,  n a leżących  do t e j  k u r y i ,  osoby  

n a le żą c e  do pierwszych dwóch t r z e c i c h  c z ę ś c i  w s zy s tk ich  

opodatkowanych, mają pos iadać  g ł o s  podwojny, natomiast  

uprawnieni z t y t u ł u  o s o b i s t e j  k w a l i f i k a c y i  m ie l ib y  ty lk o  

jeden g ł o s .

To nierównomierne traktowanie  kornisya u su n ę ła ,  

uchwalając to  samo prawo p l u r a l n o ś c i  opodatkowanym i  

wyborcom z o s o b i s t e j  k w a l i f i k a c y i . -

P .d r .  L e w i c k i  w n ió s ł ,a b y  d e leg a to w i  pro­

fesorów  r u sk ich  lwowskiego U niw ersyte tu  przyznać g ł o s  

w iry ln y  w Sejm ie ,  zanim z o s t a n ie  otworzony Uniwersytet

rusk i
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Wniosek ten  odrzucono.  P o s e ł  Lewicki  z g ł o s i ł

g o ,  jako wniosek m n i e j s z o ś c i .

P.  S t a p i n s k i  domagać s i ę  podwyższenia
/

w k u ry i  gmin w i e j s k i c h  l i c z h y  posłow z 99 do 100.  

Wniosek ten  odrzucono.

P . d r .  G ł ą b i ń s k i  p o s t a w i ł  wniosek

w kierunku z n i e s i e n i a  kuryi  ś r e d n i e j  p o s i a d ł o ś c i
*

z i e m s k i e j ,  zamiany kury i  m i e j s k i e j  powszechnej na

kuryę r o b o t n ic z ą  z prawem wyboru 12 pos łow,  oraz po-
/ /

w i ę k s z e n ia  l i c z b y  posłow w kury i  związków r ę k o d z i e l ­

n ic z y c h  z 2 do 5 członkow.

Komisya o d r z u c i ł a  t e  w n i o s k i .

W końcu po d ł u ż s z e j  Gyskusyi u c h w a l i ł a  komisya  

§ 3 s t a t u t u  krajowego w następującem  brzm ien iu  :

Sejm krajowy sk łada  s i ę  z n a s tęp u ją c y ch  c z ł o n -
/

kow :

a /  t r z e c h  Arcybiskupów lwowskich ,  k s i ę d z a  B isk u  

pa krakow skiego ,  dwóch Biskupów przem yskich ,  Biskupa  

tarnow skiego  i  Biskupa s t a n i s ła w o w s k ie g o ,  z p rezesa  

Akademii U m ie ję tn o ś c i  w Krakowie,  z Rektorów i s t n i e ­

ją cy ch  k a ż d o c z eśn ie  w kra ju  U niw ersy te tów ,  oraz S zk o ły  

p o l i t e c h n i c z n e j .

W r a z i e  wakowania s t o l i c y  a r c y b is k u p ie j  lub b i ­

sk u p ie j  j e s t  a d m in is t r a t o r  d y e c e z y i  cz łonkiem  Sejmu 

kra jo w e g o .

b /  Z dwustu p i ę t n a s t u  wybranych posłow a to :

1 / .  z c z t e r d z i e s t u  p i ę c i u  posłow z k l a s y  w i e l ­

k i e j  p o s i a d ł o ś c i  z ie m sk ie j  t a b u l a r n e j ,  wybranych 

p r z e z  uprawnionych do wyboru,  o p ła c a ją c y c h  co n a j -
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mniej 200 koron podatkow r ea ln y c h  ;

2 .  z ośmiu posłow z k la s y  ś r e d n ie j  p o s i a d ł o ś c i  

z ie m sk ie j  wybranych przez uprawnionych do wyboru, op ła ­

cających  co najmniej 100 koron podatku gruntowego j

. 3 .  z c z t e r d z i e s t u  c z t e r e c h  posłow z k l a s y  cenzu­

sowej w iększych  m i a s t ,  wybranych na z a sa d z ie  og ra n icz o ­

nego prawa g łosowania  ;

4 .  z dwunastu posłow z k la s y  powszechnej tychże  

m ia s t ,  wybranych na z a sa d z ie  powszechnego i  rownego 

prawa g łosow ania  ;

5 .  z p i ę c i u  członkow z k l a s y  Izb handlowych i

przemysłowych }
/ / / 9

6 .  z dwóch posłow z k la s y  związków stowarzyszeń

r ę k o d z ie ln i c z y c h  m iasta  Lwowa i  m ia s ta  Krakowa z o rg a n i ­

zowanych na podstawie ustawy z dnia 5 . lu te g o  1 9 07 ,Dz. 

u . p . N r . 26 j

7 .  z d z i e w i ę d z i e s i ę c i u  d z i e w ię c iu  posłow z k la s y  

p o z o s ta ły c h  gmin w i e j s k i c h  i  m ie j sk ic h  wybranych na za­

sad z ie  powszechnego prawa g łosow ania  z jednokrotną p l u -  

r a l n o ś c i ą  głosów dotychczas  w t e j  kuryi  uprawnionych

/ :  t . j . p r z e z  p ierwsze  dwie t r z e c i e  c z ę ś c i  w s z y s tk ic h  

opodatkowanych, oraz przez uprawnionych z t y t u ł u  oso­

b i s t e j  k w a l i f i k a c y i . Przyp.Red. : /

Na tem zakończono obrady o g o d z in ie  8 . w ie c z o ­

rem .-

7
Komisya d la .r e fo r m y  wyborczej r o z p o c z ę ła  d z i ś  

o g o d z in ie  lC .rano d a l s z e  obrady nad reformą wyborczą  

sejmową. Przewodniczy p .  L e o . W  obradach b io r ą  u­
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d z i a ł  : J .E . P .M i n i s t e r  D ługosz ,  J .E .P .N a m ie s tn ik  

d r .B o b r z y ń sk i ,  J .E .P .M a r sz a łe k  krajowy hr.Gołuchowski  

i  W iceprezydent N am iestn ictw a G r o d z ic k i .

Przed p r z y s tą p ie n iem  do d a l s z y c h  obrad nad pro­

jektem s t a t u t u  krajowego p.Abrahamowicz z a ż ą d a ł  uchwa­

l e n i a  a lbo z u p e łn e j  ja w n o śc i ,  a lbo  t a j n o ś c i  obrad ko-
/

m i s y i ,  gdyż n i e k t ó r e  d z i e n n i k i  podają n ie d o k ła d n ie  

przemówienia pos ło w .

Nad kwestyą t ą  przeprowadzić  ma komisya dysku-  

syę na d z i s i e j s z e m  popołudniowem p o s i e d z e n i u .

P rz y s tą p io n o  n a s t ę p n ie  do rozpraw nad § 12 pro­

j e k t u  s t a t u t u ,  k t ó r y  w myśl  wniosku r e f e r e n t a  uchwalo­

no w następującem  brzmieniu :

Jednego cz łonk a  Wydziału krajowego w y b ie r a ją  

p o s ło w ie  z k l a s y  w i e l k i e j  i  z k l a s y  ś r e d n i e j  p o s i a d ł o ­

ś c i  z i e m s k i e j ,  jednego cz łonk a  w y b ie r a ją  p o s ło w ie  

z k la s y  cenzusowej i  z k l a s y  powszechnej w iększych  

m i a s t ,  oraz z k l a s y  Izb handlowych i  przemysłowych  

i  k l a s y  s tow arzyszeń  r ę k o d z i e l n i c z y c h ,  jednego c z ł o n ­

ka w y b iera ją  p o s ło w ie  z k l a s y  p o z o s t a ł y c h  gmin w i e j ­

sk ich  i  m i e j s k i c h  z a l i c z a j ą c y  s i ę  do narodowości  

p o l s k i e j ,  jednego pos łow ie  z t e j  as k l a s y  z a l i c z a j ą c y  

s i ę  do narodowości  r u s k i e j ;  dwóch członkow Wydziału  

w y b ie r a ją  w szy scy  pos łow ie  z a l i c z a j ą c y  s i ę  do n a r o -  • 

dowości p o l s k i e j  ł ą c z n i e  z ta k im iż  w i r y l i s t a m i  każde­

go z osobna; jednego w szscy  pos łow ie  n a le ż ą c y  do na-  

rodowści  r u s k i e j  ł ą c z n i e  z ta k im iż  w i r y l i s t a m i . -  

Każdy t a k i  wybór przychodzi  do skutku b ez -
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ę k s z o ś c ią  g ło s u j ą c y c h .

l i  przy pierwszym a kc ie  wyborczym n ik t  n ie

e j  w i ę k s z o ś c i  g łosow ,  n a le ż y  p r z ed s ięw z ią ć
* ł '

ś c i ś l e j s z y  wybór między temi dwoma osobami, które  otrzyma
/

ł y  najw iększą  i l o ś ć  g łosow .
* /

W r a z i e  rowności  g łosow r o z s t r z y g a  l o s .

N astęp nie  uchwalono § 13 w następująeem brzmie­

n iu  ;
/

W sposob wskazany w poprzednim p a r a g r a f i e  wybie -  
/ /

ra  s i ę  i  zastępców członkow Wydziału krajowego.
ł

J e ż e l i  w c z a s i e , w  którym Sejm n ie  j e s t  zebrany,

członek  Wydziału krajowego umrze, zrezygnuje  lub t e ż

dozna trw a ją ce j  d łu ż s z y  czas przeszkody w prowadzeniu

spraw Wydziału,  n a te n c za s  Marszałek powoła na jego

m ie jsc e  z a s tęp cę  na leżąceg o  do t e j  samej narodow ości .

JeśaLi Sejm j e s t  zebrany,  n a te n c za s  p r z e d s i ę b i e -  
/

rze s i ę  nowy wybór w m ie j sc e  c z ło n k a ,  w zg lęd n ie  z a s tęp cy
/

cz łonka Wydziału krajowego, k tóry  s t a l e  braku je .

Do teg o  paragrafu z g ł o s i l i  p p .S k o ły sz e w s k i ,  Ru- 

towski i  Lewicki wniosek m n ie j s z o ś c i  w tym kierunku,aby  

b y ł  powoływany z a s t ę p c a  przedewszystkiem z t e j  samej 

kuryi i  narodow ości .

N astęp nie  u c h w a l i ła  komisya § 42 w następująeem  

brzmieniu :

Wydział  krajowy ma r o z t r z ą s a ć  i  z a ła t w ia ć  przeka­

zane so b ie  czyn nośc i  w obradach k o l e g ia l n y c h .

Do w ażnośc i  uchwały potrzebna j e s t  oprocz p rz e -
/

wcdniczącego obecność przynajmniej 4 członkow Wydziału  

krajowego.

Uchwały Wydziału krajowego zapadają bezwzględną

względną wi 

Jeże  

uzyska ta k i
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w i ę k s z o ś c i ą  g ło so w .

M arszałek krajowy ma prawo g ł o s u ,  a w r a z i e
ł , '

row ności  g łosow  t e n  wniosek s t a j e  s i ę  uchwałą,  za k t ó ­

rym o ś w ia d c z y ł  s i ę  M arszałek .

M arszałek  ma prawo i  obowiązek powstrzymać wy­

konanie  uchwały Wydziału krajowego,  j e ż e l i  uważa ją  za 

przeciwną dobru powszechnemu i  i s t n i e j ą c y m  ustawom i  

ma p r z e d ło ż y ć  sprawę natychm iast  do Najwyższego rozstrzyga
1

n i ę c i a  na r ęc e  N am ies tn ika .

N a s tęp n ie  z a s t a n a w ia ła  s i ę  komisya nad a r t . V .
/

s t a t u t u  krajowego,  w myśl  k to r eg o  według wniosku r e f e ­

r e n ta  ustawą ze s ta tu tem  krajowym w e jść  ma w ż y c ie

z dniem j e j  o g ł o s z e n i a .
,

P .  A b r a h a m o w i  c z  w y r a z i  z d a n ie ,  że 

n a l e ż a ł o b y  w e j ś c i e  w ż y c ie  ustawy oznaczyć  na 6 m i e s i ę ­

cy po j e j  o g ł o s z e n i u .

A rtyku ł  t en  pozostawiono wskutek teg o  na r a z i e  

w z a w ie s z e n iu ,  z r e s z t ą  u c h w a l i ł a  komisya już c a ł y  pro­

j e k t  s t a t u t u  krajowego.

Na tem o g o d z i n i e  1 m.30 po po łu dn iu  zamknięto  

p o s i e d z e n i e  ; nas tępne  d z i ś  o g o d z i n i e  3 .m .3 :0 po po łud­

n i u . -
/

Komisya p r z y s t ą p i  do o g o ln e j  rozprawy nad pro­

jektem ordynacyi  wyborczej  sejmowej.-:

8 3 . 1 0 . k w ie t n ia SEJMOWA REFORMA WYBORCZA. V  0

Komisya d l a  reformy wyborczej z eb r a ła  s i ę  wczoraj  

o g o d z i n i e  p o ł  do 4 po połudn iu  na d a l s z e  obrady nad
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sejmową reformą wyborczą. Przew odniczy ł  p . d r .  L e o .
/ / f

W obradach w z i ę l i  u d z i a ł  prócz członkow k o m isy i ,

J .E .P .M in i s t e r  D ługosz ,  J .E .P .N a m ies tn ik  dr .B obrzynsk i ,  

J .E .P .M arsza łek  krajowy hr.Gołuchowski i  Wiceprezydent  

Namiestnict7/a G r o d z ic k i .

Obrady r o z p o c z ę ły  s i ę  ogolną dyskusyą nad projektem  

ordynacyi wyborczej sejmowej, w k tó r e j  z a b ie r a ło  g ł o s  

k i l k u  mówców, poczem uchwalono p r z y s t ą p ić  do rozpraw 

szczegó łow ych ,  b io rą c  za podstawę p ro jek t  ordynacyi wy­

b o rcze j  sejmowej, opracowany przez  r e f e r e n t a  p .B a d e n ie -

j go*

W szczegó łow ej  rozprawie u c h w a l i ła  komisya §§ 1 do 5 

w następującem brzmieniu :

§ 1 .  Do wyboru w k l a s i e  w i e l k i e j  p o s i a d ł o ś c i  z iem-
/ f

I s k i e j  uprawniona j e s t  każda osoba,  która  w dniu r o z p i s a -

; n i a  wyboru p o s ia d a  obywatelstwo a u s t r y a c k i e ,  n i e  j e s t  

j po m yś l i  postanowień §§ 15 i  16 t e j  ordynacyi od prawa 

i  wyboru w yjętą  lub wykluczoną i  pos iada  t a k i e  dobra t a -  

; bu larn e ,  z których roczna n a l e ż y t o ś ć  podatkowa w u z i a l ei
państwowego podatku gruntowego i  domowego wynosi  przy­

najmniej 200 koron, z czego przynajmniej 3 / 4  c z ę ś c i  przy­

paść musi na podatek gruntowy.
/ ł

P osiadan ie  dwu lub w ię c e j  dobr tabu larnych ,  ż k t ó ­

rych roczna n a l e ż y t o ś ć  w d z i a l e  podatku gruntowego i  

domowego razem w z ię t a  w ynosi 'przynajm niej  200 koron,  

uprawnia także do wyboru.

Uprawnieni do wyboru, mający dobra tabularne  w w ię ­

ce j  n i ż  jednym okręgu wyborczym,mają wykonywać swe prawo 

wyborcze w tym okręgu wyborczym, w którym l e ż y  i c h



Numer Gaz

lwowskiej
D a t a Sejm, ciąg dalszy 1913

najwyżej  opodatkowany m ajątek .

§ 2 .  Do wyboru w k l a s i e  ś r e d n ie j  p o s i a d ł o ś c i
i

z ie m s k ie j  uprawniona j e s t  każda osob a ,  k tóra  w dniu  

r o z p i s a n i a  wyboru pos ia d a  obywatelstwo a u s t r y a c k i e ,  

n i e  j e s t  po mydli  postanowień §§ 15 i  16 t e j  ustawy

od prawa wyboru w y ję ta  lub wykluczona,  p os ia d a  t a k i e
• /

g r u n ta ,  z których  roczna n a l e ż y t o ś ć  państwowego po-
•l l**

datku gruntowego wynosi  przynajmniej  100 koron a n i e  

ma prawa wyborczego w k l a s i e  w i e l k i e j  p o s i a d ł o ś c i  

z ie m s k ie j
/ *

P o s ia d acze  gruntów, położonych w rożnych m i e j s c o -

w o ś c ia c h ,  z k tórych  roczna  n a l e ż y t o ś ć  rządowego po­

datku gruntowego razem w z i ę t a  wynosi przynajmniej  

100 koron,  uprawnia również do wyboru.

Uprawnieni do wyboru w t e j  k l a s i e  mający grunta  

w w i ę c e j  n i ż  jednym okręgu wyborczym, mają wykonywać
t

swe prawo w tym okręgu,  w którym l e ż ą  i c h  najwyżej

opodatkowane g r u n ta .

§ 3 .  Do wyboru w k l a s i e  cenzusowej m ia s t  uprawnio-
/

na j e s t  każda osoba ,  k tóra  w dniu  r o z p i s a n i a  wyboru 

p o s ia d a  obywatelstwo a u s t r y a c k i e ,  n i e  j e s t  po m y ś l i
ł

postanowień §§ 15 i  16 t e j  ordynacyi  od prawa wyboru 

w y ję ta  lub wykluczona i  n a l e ż y  do p ierw szych  dwóch 

t r z e c i c h  c z ę ś c i  w s z y s tk ic h  członków gminy, o p ł a c a j ą ­

cych w n i e j  przynajmniej  od roku podatek państwowy 

bezpośred n i  ze swej r e a l n o ś c i ,  od p r z e d s i ę b io r s t w a  

zarobkowego, albo od dochodu, sp isan y ch  porządkiem 

w ysokośc i  opłacanych przez n i c h  w gm inie  rocznych  

podatkow b e z p o śr e d n ic h ,  poczynając  od o p ła c a ją c e g o
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/
najwyższy podatek .  Ci jednak z pośrod o p ła ca ją cy ch  w gmi-

4
nie  podatki  b ezp o śr ed n ie ,  k tó r z y  są wyborcami w k l a s i e  

w i e l k i e j  lub k l a s i e  ś r e d n ie j  p o s i a d ł o ś c i  z i e m s k ie j ,  n ie  

mają być um ieszczen i  na tych  s p i s a c h .  J e ż e l i  k i l k u  upra­

wnionych op łaca  r o ®  e kwoty podatkowe, s t a r s z y  wiekiem  

ma poprzedzać m łodszego.

Osoby uprawnione do wyboru w t e j  k l a s i e  z t y t u ł u

o p ła c a n ia  podatków mają wykonywać swe prawo wyborcze
/

w tem m i e ś c i e ,  w ktorem o p ła c a ją  ten  podatek,  a j e ż e l i
4

o p ła c a ją  go w k i l k u  m ia s ta ch ,  w tem m i e ś c i e ,  w ktorem 

w dniu r o z p i s a n i a  wyborow s t a l e  m ie s z k a ją ,  a w braku
4

t a k ie g o  m ieszk a n ia ,  w tem m i e ś c i e ,  w ktorem swoje prawo

wyborcze chcą wykonać.
' #Osoby, które  w dniu r o z p i s a n i a  wyborow p o s ia d a ją  o-  *

bywatelstwo honorowe jednego z m ias t  k l a s y  cenzusowej  

a z innego t y t u ł u  n i e  mają prawa wyborczego, mają je  

w tem m i e ś c i e ,  k torego  są honorowymi o b y w a te la m i .J e ż e l i  

są obywatelami honorowymi k i l k u  m ia s t ,  w takim r a z i e
4

wykonują prawo wyboru w tem m i e ś c i e ,  w ktorem c h c ą . -  

Komisya w § 3 p o z o s ta w i ła  w z a w ie sz e n iu  postanowie­

n ia  co do prawa wyborczego osob z o s o b i s t e j  k w a l i f i k a c y i ,  

gdyż postanow ien ie  to ma być odmiennie w y s ty l iz o w a n e .

§ 4 .  Prawo wyboru w k l a s i e  w i e l k i e j  p o s i a d ł o ś c i

z i e m s k ie j ,  k l a s i e  ś r e d n ie j  p o s i a d ł o ś c i  z ie m sk ie j  i  w k ia - ,
/

s i e  cenzusowej m iast  s łu ż y  także  tym ,którzy  n ie  mają 

w ła sn ow oln o ćc i ,  d a l e j  współposiadaczom nieruchomości  

lub p r z e d s i ę b io r s t w ,  n iewiastom  oraz osobom prawnym 

/ :  powiatom, gminom, korporacyom, stowarzyszeniom, in~  

stytucyom, fundacyom, funduszom i  społkom : / •  Państwo
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Państwo i  kraj  n ie  mają prawa wyborczego.

Prawo to  jednak w y k o n y w a ć  mają :

a/  za osoby n iewłasnowolne  i c h  prawni z a s t ę p c y ,

b /  n i e w i a s t y  zamężne uprawnione do g ło so w a n ia  mają

prawo g łosow ać  przez  męża jako pełnomocnika;

c/  za osobę prawniczą t a  osoba,  k tó r a  w myśl  p r z e p i ­

sów ustawy lub norm i s t n i e j ą c y c h  d la  n i e j ,  j e s t  powołana

do r ep rezen to w an ia  j e j  na zewnątrz;
. /

d/  za  w s p ó łp o s ia d a cz y  n ieruchom ośc i  lub p r z e d s i ę b i o r s t i
/

ten  z n i c h ,  k torego  w ię k sz o ść  do tego  upoważni.

Uchwała kom isy i  normująca § 4 wprowadza nową zasa d ę ,  

że k o b i e t y  mieć będą czynne prawo wyborczedo Sejmu.

p rzez  pełnomocnika.

Pełnomocnikiem może być ty lk o  t a  osoba p ł c i  m ę s k ie j ,

k l a s i e  w yb orcze j ,  w k t ó r e j  ma prawo jego  pełnomocdawca.

Nikt  n i e  może p r z y ją ć  w ię c e j  n i ż  jedno pełnomocnictwo.

Na tern przerw ała  komisya d a l s z e  obrady nad projektem  

ordynacyi  w y b o rc ze j .

p e l a c y i  p.Abrahamowicza w k w es ty i  t a j n o ś c i  obrad kom isy i  

reformy w yb o rc ze j ,  i ż  wyda o f i c y a l n y  komunikat, s t w ie r d z a ­

j ą c y ,  że obrady kom isy i  są t a j n e ,  zatem odpada po trzeb a  

prowadzenia nad t ą  kwestyą d y s k u s y i .

Koniec p o s i e d z e n i a  o g o d z i n i e  8 . wieczorem .

Komisya reformy wyborczej  z e b r a ł a  s i ę  d z i ś  po g o d z i ­

n i e  1 0 . rano .

§ 5.W k l a s i e  w i e l k i e j  p o s i a d ł o ś c i  z i e m s k ie j  i  w k l a ­

s i e  ś r e d n i e j  p o s i a d ł o ś c i  z i e m s k ie j  wyborcy mogą g łosow ać

k tó r a  ukończy ła  24 rok ż y c i a  i  p o s ia d a  prawo wyboru w t e j

Przewodniczący p .d r  .Leo o św ia d c z y ł  odnośnie  do i n t e r -



Numer Gaz
lwowskie Data Sejm, ciavg dalszy 1913

Przystąpiono do da lszych  rozpraw szczegółowych nad pro-
m ■"

jektem reformy wyborczej sejmowej, a mianowicie nad § 16 t e - “i
go pr o jek tu .  Uchwalono, że do wyboru w k l a s i e  powszechnej

m ia s t ,  oraz w k l a s i e  gmin w ie js k ic h  i  r e s z t y  m iast  i  m ia s te -
/

czek,  uprawniona j e s t  każda osoba p ł c i  m ęsk ie j ,  która  w dniu 

r o z p is a n ia  wyboru posiada obywatelstwo a u s try a c k ie ,  skończy­

ł a  24 rok ż y c ia  i  zamieszkała  j e s t  przynajmniej od roku 

w t e j  gminie ,  w któ re j  prawo wyboru ma w y k o n a ^ .

J e ż e l i  uprawniony ma w ięce j  mieszkań, wówczas miarodajne
/

j e s t  to m iejsce  zamieszkania ,  w ktorem w c z a s i e  r o z p is a n ia  

wyboru publiczny  urząd p ia s t u j e  lub t e ż ,  gdyby to  m iejsca
i

n ie  m ia ło ,  w ktorem ma s i e d z ib ę  swoich czynności  zawodowych,

w zg lędnie ,  gdyby i  to  kryteryum n ie  dało s i ę  zastosować,  to
/

m ie j s c e ,  g d z ie  główna jego s i e d z ib a  w kraju s i ę  zn a jd u je .

Gdyby n ie  można było ro zstrzygn ąć  po myśl i  powyższych
/ 7 

postanowień, pozostawia s i ę  uprawnionemu do wyboru, w której

gminie m ie jsca  zamieszkania chce wykonywać prawo wyborcze.

Następnie  u chw al i ła  kornisya :

§ 7 .  Za m iejsce  zamieszkania j a k i e j ś  osoby uważa s i ę  to
i *

m ie j s c e ,  w ktorem ona o s ia d ła  z widocznym lub t e ż  z rożnych  

o k o l i c z n o ś c i  dającym s i ę  wywnioskować zamiarem trwałego o -  

s i e d l e n i a  s i ę ,  w danej m iejscowości  własnowolnie ,  czy t eż  

do tego z o s t a ł a  zobowiązaną ustawowo.-

Dopoki k to ś  w pewnej m iejscow ośc i  ma m iejsce  zamieszkania,  

dopoty jego czasowa n ieobecność  w t e j ż e  nie  przerywa czasu  

zamieszkania,  wymaganego do uprawnienia wyborczego.

§ 8 .  W k l a s i e  w i e l k i e j  p o s i a d ł o ś c i  z ie m sk ie j ,  w k l a s i e  

cenzusowej miast  i  w k l a s i e  Izb handlowych i  przemysłowych 

wyborca g ło s u j e  na t y l u  posłow, i l u  na jego okręg wyborczy 

przypada, w k l a s i e  powszechnej m ia s t ,o ra z  w k l a s i e  gmin w i e j -
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sk ic h  i  r e s z t y  m iast  i  m ia s t e c z e k  każdy wyborca g ł o s u j e

na jednegp p o s ł a ,  e w en tu a ln ie  także  na jeg o  z a s t ę p c ę  / §  4 7 / ,
/ /

c h o c ia ż b y  na okręg wyborczy przypadało  dwóch pos łow.

Gdyby jednak z a s z ł a  po tr ze b a  zmiany powyższego pos tano­

w ie n ia  w tym k ierunku,  ażeby g ło sow an ie  w k l a s i e  cenzusowej  

większych m ia s t  oparte  b y ło  na z a s a d z ie  r e p r e z e n t a c y i  m nie j ­

s z o ś c i ,  to p o w z ię c ie  t a k i e j  uchwały przez  Sejm może n a s t ą ­

p ić  w sposob wskazany pierwszym ustępem § 38 s t a t u t u  k r a j o ­

wego.

Każdy wyborca ma z r e g u ły  ty lk o  jeden g ł o s .

W k l a s i e  jednak gmin w i e j s k i c h  i  r e s z t y  m ias t  i  m ia s te c z e k  

p o s ia d a j ą  g ł o s  podwojny / :  l i c z ą c y  s i ę  za dwa g ł o s y  : /  t e
» ł

o so b y ,k t ó r e  n a l e ż ą  do p ierw szych  dwóch t r z e c i c h  c z ę ś c i  

w s z y s t k i c h  wyborców o p ła c a ją cy c h  w gminie  przynajmniej  od 

roku podatek bezp o śred n i  od swej r e a l n o ś c i ,  od p r z e d s i ę b i o r ­

stwa zarobkowego, a lbo od dochodu, sp isa n ych  porządkiem  

w yso k o śc i  opłacanych przez  n ic h  w gminie  i  na obszarze
t

dworskim, stanowiącym z gminą jedną m ie j sc o w o ś ć ,  rocznych

podatkow b ezpośred n ich  poczynając  od o p ła c a j ą c e g o  w gminie
/

najw yższy  pod atek .  Ci jednak z pośrod o p ła c a ją c y c h  w gm i-
/

n i e  i  na obszarze  dworskim podatk i  b e z p o ś r e d n ie ,  k tó r z y  

są wyborcami w k l a s i e  w i e l k i e j ,  lub w k l a s i e  ś r e d n i e j  po­

s i a d ł o ś c i  z i e m s k i e j ,  lub w k l a s i e  cen zu sow ej ,  lub powszech­

n e j  m ia s t ,  n i e  mają być u m ieszczen i  na ty c h  s p i s a c h . -

J e ż e l i  k i l k u  opodatkowanych op ła c a  równe kwoty podatkowe,  

s t a r s z y  wiekiem ma poprzedzać m łodszego .

Do § 8 z g ło s z o n o  poprawkę za p r o p o r c y o n a ln o ś c ią  wyborów, 

a gdy t a  poprawka upadła ,  d a l s z e  parag ra fy  uchwalono w znacz­

n ie  szybszem te m p ie .

Uchwalono t e ż  n a s t ę p n ie  § 9 ,  i ż  z p o s ia d a ją c y c h  czynne
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prawo wyboru osob prawnych g ło s u ją  w okręgach b l i ż e j  ozna­

czyć s i ę  mających jedynie  t e ,k t ó r e  mają charakter narodowy
ł

ruski  naturą swoją, lub statutem okreś lony ,  tu d z ie ż  t e , k t ó ­

rych czynniki  powołane do zastępowania osoby prawnej na 

zewnątrz ważną uchwałą wpisania  na l i s t ę  wyborczą odnośnego 

okręgu zażądają ,  oraz osoby f i z y c z n e  narodowości r u sk ie j ,w y ­

łączone z innych okręgow t e j  samej k la sy  wyborczej .  Podobnie 

w k l a s i e  powszechnej m iast  i  w k l a s i e  gmin w i e j s k i c h .

Według § 10 osoby uprawnione do wyboru w k l a s i e  w ie lk ie j  

p o s i a d ł o ś c i  z iem sk ie j  i  soby uprawnione do wyboru w k l a s i e  

śred n ie j  p o s i a d ł o ś c i  z iem sk ie j  n ie  mają prawa wyboru w in ­

nych k la s a c h .

Osoby, uprawnione do wyboru w k l a s i e  cenzusowej miast  

mają to prawo także w k l a s i e  powszechnej m ia s t ,  l e c z  n ie  ma- \ 
ją  go w k l a s i e  gmin w ie j s k ic h  i  r e s z t y  m iast  i  m ias teczek .

i

§ 11 i  12 t ra k tu ją  o łą c z e n iu  m iejscow ośc i  w okręgi wy­

borcze .

Według § 13 miejscem wyboru w k l a s i e  w i e l k i e j  p o s ia d ło -  

ś c i z i e m s k ie j  i  w k l a s i e  śred n ie j  p o s i a d ł o ś c i  z iem sk ie j  j e s t  

miasto wymienione przy każdym okręgu w dodatku t a b e la r y c z ­

nym do ordynacyi .

Miejscem wyboru w k l a s i e  cenzusowej i  w k l a s i e  powszech­

nej miast  oraz w k l a s i e  gmin w ie j s k ic h  i  r e s z t y  miast  i  mia­

s t e c z e k  j e s t  każda gmina miejscowa i  każda w dodatku tabe­

larycznym do ordynacyi osobno wymieniona c z ę ść  gminy / { m i e j ­

scowość,  okręg m i e j s k i ,  d z i e l n i c a  m iasta  : / •

Gmina miejscowa, która  według o s t a t n ie g o  sp i su  ludno-
*

ś c i  l i c z y  wraz z obszarem dworskim mniej n i ż  5CG mieszkań­

ców, n ie  wltczając osób będących w czynnej s łu ż b ie  wojskowej,  

może być zarządzeniem p o l i t y c z n e j  władzy krajowej połączona
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z jedną z n a j b l i ż e j  po łożonych t e g o  samego okręgu wyborczego ,
/

d l a  u tw o rz en ia  zbiorowych m ie j s c  wyborow.-

0  i l e  jednak wyborcy z t e j  samej gminy i  obszaru  dwor-
/

sk ieg o  ze względu na swoją narodowość n a le ż ą  do rożnych o -  

kręgów wyborczow t e j  samej k la s y  w y b o rc ze j ,  a w gminie t e j  

i  na obszarze  dworskim, według o s t a t n i e g o  s p i s u  lu d n o ś c i  n i e  

ma 500 mieszkańców, k t ó r z y  jako język  swoj potoczny  p o d a l i

język  p o l s k i ,  w zg lęd n ie  r u s k i ,  to  wyborcy c i  mogą być z a -
*

rządzeniem  p o l i t y c z n e j  władzy krajowej p r z y łą c z e n i  do jed nej  

z n a j b l i ż e j  po łożonych  gmin teg o  samego okręgu wyborczego  

d la  u tw o rzen ia  zbiorowych m ie j s c  wyboru.

Wydane w tym w z g lę d z ie  z a r z ą d z e n ia  n a l e ż y  o g ł o s i ć  w od-
/ /

nośnych gminach równocześn ie  z r o zp isa n iem  wyboru, w sposob

w m ie j s c u  praktykowany.

Według § 14 prawo w y b i e r a l n o ś c i  na p o s ł a  s ł u ż y  każdej
/

o s o b ie  p ł c i  m ę s k i e j ,  k t ó r a  przynajmniej  od l a t  t r z e c h  p o s ia d a
s

p o s ia d a  obywatelstwo a u s t r y a c k i e ,  u k ończy ła  30 rok ż y c i a  

i  w jed n e j  z k l a s  wyborczych w k r a j u  uprawniona j e s t  do wyboru 

p o s ł a  na S e j m . -

§ 1 5 .  normuje, i ż  wojskowi w czynnej  s ł u ż b i e  n i e  mają 

prawa wyborczego ,  j ed y n ie  w k l a s i e  w i e l k i e j  p o s i a d ł o ś c i  

z ie m s k ie j  mogą g łosow ać  przez  pełnomocników.

§ 16 normuje, k to  j e s t  od prawa wyboru i  w y b ie r a ln o ś c i  

wykluczony.

Według § 17 Nam iestnik  wyznacza d z i e ń ,  k ie d y  ma być 

p r z e d s ięb ra n y  wybór posłow w m ie jsc a ch  wyborczych n i n i e j s z ą  

ordynacyą wskazanych.

Dla wyborów z k l a s y  cenzusowej m i a s t ,  z k l a s y  powszech­

n e j  m i a s t ,  t u d z i e ż  z k l a s y  gmin w i e j s k i c h  i  r e s z t y  m iast
0 /

i  m ia s t e c z e k  wyznacza Nam iestn ik  równocześn ie  także  d z ień
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dla  ewentualnych wyborow Ś c i ś l e j s z y c h .

Dzień wyborow przy wyborach powszechnych ma być wyznaczony 

w ten  sposob, aby najpierw wybrała posłów k la s a  gmin w ie j ­

sk ich  i  r e s z t y  miast i  m ia s teczek ,  nas tępnie  k la sa  powszech­

na większych m ia s t ,  nas tęp n ie  Izby handlowe i  przemysłowe,
ł

oraz związki  s towarzyszeń przemysłowych, po n ich  k la s a  śred­

n i e j  p o s i a d ł o ś c i  z i e m s k ie j ,  a na os ta tk u  k la s a  w i e l k i e j  po­

s i a d ł o ś c i  z i e m s k i e j . -

Według § 18 r o zp isa n ie  powszechnych wyborow n a le ż y  og ło ­

s i ć  w krajowym dzienniku urzędowym i  plakatami we wszystkich  

gminach / :  obszarach dworskich : /  i  m iejscach wyborczych 

w k r a j u . -

Rozpisanie  poszczególnych wyborow uzupełn iających o g ł o s i ć  

n a le ż y  w krajowym dzienniku urzędowym, a wyborow uzupełn ia ­

jących z k la sy  cenzusowej m ia s t ,  z k la sy  powszechnej m ia s t ,  

tu d z ie ż  z k la s y  gmin w ie j s k ic h  i  r e s z t y  m iast  i  m iasteczek ,  

nadto także plakatami w gminach / :  obszarach dworskich : /
ł

i  w m iejscach  wyborczych tego okręgu wyborczego, w którym 

wybór ma s i ę  odbyć.

§§ 19,  20 i  21 trak tują  o sposob ie  sporządzania l i s t  wy­

b o r c z y c h . -

Przy § 22 o postępowaniu reklamacyjnem wywiązała s i ę  dłuż­

sza  dyskusya, a po p r z y ję c iu  tego paragrafu zamknięto o go­

d z in i e  p ó ł  do 2 p o s ied zen ie  } następne odbędzie s i ę  d z i ś  

o g o d z in ie  4 po p o łu d n iu . -
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SEJMOM RE RE MA WYBORCZA.

Komisya d l a  reformy wyborczej  z e b r a ła  s i ę  wczoraj o go­

d z i n i e  4 popołudniu  na d a l s z e  obrady nad sejmową reformą  

wybcrczą.  P rzew o d niczy ł  p .D r .L eo ,  r e f e r e n t  p . h r .  Badeni .

P r z y s tą p io n o  do dalssjch rozpraw szczegó łow ych  nad p r o jek ­

tem r e f e r e n t a .

Ra wczorajszem p o s i e d z e n i u  u c h w a l i ł a  komisya § -  42

w ł ą c z n i e ,  z d z i a ł u  I I . ,  t r a k tu ją c e g o  o przeprowadzeniu  

wyborów w okręgach k l a s y  cenzusowej i  k l a s y  powszechnej  

m i a s t ,  oraz  k l a s y  gmin w i e j s k i c h  i  r e s z t y  m iast  i  m i a s t e ­

c z e k .

Uchwalone p rzez  komisyę p aragrafy  obejmują w s t r e s z c z e ­

n i u  n a s tęp u ją c e  p o s ta n o w ie n ia :

§ 2 3 .  Reklamacye n a le ż y  wnosić  u n a c z e l n i k a  gminy u s t n i e

lub p is em n ie .

W r a z i e  zażądania  w y k r e ś l e n ia  osoby w c i ą g n i ę t e j  do l i s t y  

w yb orcze j ,  lub zażądania  przyzn an ia  pewnej o so b ie  g ł o s u  

l i c z ą c e g o  s i ę  ty lk o  za jed en ,  a n ie  za dwa, ma n a c z e l n i k  

gminy p r zez  wystosowanie  do n i e j  zawiadomienia  dać j e j  spo­

sobność do o św ia d cz en ia  s i ę  pod tym względem u s t n i e  lub  

pisem nie  w c ią g u  24 g odz in  przed n a c z e ln ik ie m ,  lub przed  

władzą do r o z s t r z y g n i ę c i a  powołaną i  zdać o tern sprawę 

władzy t e j  przy p r z e d ło ż e n iu  rek la m a c y i .

Przjr r o z s t r z y g a n i u  t e g o  rodzaju  rek lam acyi  ma władza  

brać wzgląd na o p ó ź n ie n ie  mogące powstać wskutek 24 g o d z in ­

nego terminu, wyznaczonego do s k ła d a n ia  o ś w ia d c z e n ia ,  t u ­

d z i e ż  wskutek c z a su ,  k tó r y  up łyn ą łb y  od oddania tego  

o św ia d cz en ia  na p o c z tę  do d o r ę c z e n ia  go władzy i  dop iero  

po upływie  tak o b l i c z o n e g o  cza su  r o z s t r z y g a ć .

• / .
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Przeciw r o z s t r z y g n i ę c iu  Starostwa,  tyczącemu s i ę  reklama-
/ /

c y i ,  może ten ,  kto w n ió s ł  reklamacyę,  jak i  t e n ,  ktorego

osoby wydane r o z s t r z y g n i ę c ie  dotyczy ,  wnieść w c iągu  dni 

trzech  odwołanie do Namiestnictwa przez Starostw o.

R o z s tr zy g n ię c ie  Namiestnictwa j e s t  w każdym wypadku o s t a ­

teczne  .

J e ż e l i  władze r o z s t r z y g n i e ,  że osoba, co do k tó r e j  wnie­

siono reklamacyę,  ze względu na swą narodowość, n ie  na leży

do tego okręgu wyborczego, na ktorego l i ś c i e  z o s t a ł a  umieszczo*
/

na, to  p o le c a ją c  w ykreś len ie  j e j  z t e j  l i s t y ,  zarządz i  równo­

c z e ś n ie  za p isa n ie  j e j  na l i s t ę  wyborczą okręgu wyborczego,  

do którego z t y t u ł u  swej narodowości n a le ż y .

Sprostowania l i s t y  wyborczej przez władzę p o l i t y c z n ą  do­

konane, podać n a le ży  do wiadomości na c z e ln ik a  gminy w c e lu  

przeprowadzenia sprostowań tych także w egzemplarzu t e j  l i ­

s t y  w urzędzie  gminnym przechowywanym. Na ośm dni przed wy­

borem ma n a c z e ln ik  gminy będącą u niego w przechowaniu l i s t ę  

wyborczą przed łożyć  ponownie władzy p o l i t y c z n e j ,  k tóra  ma 

zbadać, czy sprostowania l i s t y  wyborczej , zarządzone w czas ie  

postępowania reklamacyjnego z o s t a ł y  przeprowadzone, a zatem, 

czy obydwa egzemplarze l i s t y  wyborczej zgadzają s i ę  z sobą. 

J e ż e l i  tak n ie  j e s t ,  to  władza ma obydwa egzemplarze zgodnie  

z sobą sprostować.

§ z4. Skoro l i s t a  wyborcza po r o z s t r z y g n i ę c iu  reklamacyi -v 

sprostowana z o s t a n i e ,  winna władza p o l i t y c z n a  wydać wybor­

com karty  leg itym acyjne  do wyboru posłow. J e ż e l i  gminy, na­

l e ż ą c e  do różnych powiatów p o l i t y c z n y c h ,  z łączone  zostaną  

w zbiorowe m iejsca  wyborcze, to celem wystawienia  kart  l e g i  

tymacyjnych należy  po ukończeniu postępowania reklamacyjnego  

l i s t y  wyborcze tych gmin p r z e s ła ć  Władzy p o l i t y c z n e j  d la
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m i e j s c a  wyboru w ł a ś c i w e j .

?.Tła d z a ,  k tó r a  wystawia  k a r ty  l e g i t y m a c y j n e ,  za ­

r z ą d z i  przez  o g ł o s z e n i e ,  w sposob w m ie j sc u  p ra k ty ­

kowany, wezwanie wyborców, aby w wypadkach, w k tórych  

z ja k ie g o k o lw ie k  powodu k a r ty  le g i ty m a c y jn e  najp ó ź ­

n i e j  na 24 g o d z in  przed dniem wyboru n i e  z o s t a ł y  im 

doręczone  p o d j ę l i  je  o s o b i ś c i e  w m ie j s c u  w obw ieszczę  

n i u  oznaczonem.

§ 2 5 .  Celem dokonania wyboru po s łó w ,  n a le ż y  wy­

dać wyborcom razem z kartami leg i tym acyjn em i  k a r t y  

do g ło s o w a n ia ,  k tó r e  muszą być opatrzone  p i e c z ę c i ą  

urzędową władzy p o l i t y c z n e j  lub w y s ta w ia ją c e j  k a r ty  

l e g i ty m a c y jn e  władzy gminnej i  k tó r e  nadto zawierać  

mają uwagę, że każda in n a ,  n i e  z urzędu wydana karta  

do g ło so w a n ia  uważana b ę d z ie  za nieważną.

Na k a r c ie  do g ło so w a n ia  wymienione być powinno,  

na i l u  posłow wyborca ma prawo g ło so w a ć ,  tu d z ie ż  

czy  wyborca ma g łosować ty lk o  na p o s ł a ,  czy  także  

na jego  z a s t ę p c ę .  J e ż e l i  wyborcy s ł u ż y  g ł o s  podwój­

ny,  to  o k o l i c z n o ś ć  ta  powinna być zanotowana wewnątrz  

k a r ty  do g ło so w a n ia ,  oraz zewnątrz j e j  w sposób t a ­

k i ,  aby o k o l i c z n o ś ć  t a  po z ł o ż e n i u  k a r ty  b y ła  w idocz ­

na .

§ 2 6 .  Kierownictwo c z y n n o ś c i  wyborczej  odbywać
-

s i ę  mającej  w o b e c n o śc i  komisarza wyborczego,  n a le ż y  

poruczyć  utworzonej  z wyborów komisyi  w yb orcze j ,  

s k ł a d a j ą c e j  s i ę  z s ied m iu ,  a w gminach, l i c z ą c y c h  

mniej n i ż  1000 mieszkańców z p i ę c i u  członków. Na 

każdych 1000 wyborców ma być ustanow iony osobny l o ­

k a l .  . / .
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Gdyby w ktorerc m iejscu  wyboru, powołani do odda­

n ia  g ło s u  uprawnieni do wyboru n a l e ż e l i  do różnych na­

rodowych okręgów wyborczych, natenczas na leży  utworzyć 

w m iejscowości  wyboru d la  uprawnionych do wyboru każde­

go okręgu wyborczego osobną kornisyę wyborczą. W wypad­

ku takim n a leży  czynność wyborczą przeprowadzać d la  

każdego okręgu wyborczego o d d z ie ln ie  co do m ie jsca  lub 

co do czasu .

§ 27 .  Komisarza wyborczego d la  miasta Lwowa wyzna­

czy  Namiestnictwo, a d la  wyborow, które odbyć s i ę  ma­

ją poza obrębem s to łe cz n e g o  m iasta  kraju, to Starostwo,  

w ktorego powiecie  m ie jsce  wyboru j e s t  po łożone ,  lub 

któremu Namiestnictwo wyznaczenie komisarza wyborczego 

p o l e c i .

Urząd komisarza wyborczego j e s t  n i e z a l e ż n i e  od
/  /

przepisów obowiązujących urzędników publ icznych ,  urzę­

dem honorowym, do ktorego p r z y j ę c i a  obowiązany j e s t  

każdy, kto w m iejscu  wyborczem j e s t  do wyboru uprawnio­

nym.

§ 28 .  Reprezentacya gminna m ie jsca  wyboru i  komi­

sarz wyborczy wyznaczą po t r z e c h ,  względnie po dwóch 

członkow komisyi wyborczej z pomiędzy uprawnionych 

do wyboru w m iejscu wyboru i  odnośnym okręgu wyborczym.

Wyznaczonych w sposob wyżej podany s z e ś c i u ,  

względnie c z terech  członkow wybiera bezwzględną większo­

ś c i ą  głosow siodmego względnie  p ią te g o  członka komisyi 

wyborczej ,  który posiadać musi w m iejscu  wyboru i  danem 

kole wyborczem, prawo wyboru.

§ H9. Członkowie komisyi  wyborczej wybierają
/

z pomiędzy s i e b i e  względną w ię k sz o śc ią  głosow prze­
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w od n icząceg o .

§ 3 0 .  Do powzięcia uchwały i  ukonstytuowania  s i ę  

komisyi  wyborczej  potrzebna j e s t  obecność  p r z y n a j ­

mniej 4 członkow.

§ 3 1 .  0 dop uszczen iu  do oddania g ł o s u  lub o waż­

n o ś c i  oddanych g łosow  r o z s t r z y g a  komisya wyborcza  

ty lk o  w n a s tęp u ją c y ch  przypadkach:

a / . j e ż e l i  przy  oddawaniu g łosow  pow stają  uza­

sadnione w ą t p l i w o ś c i  co do tożsa m o śc i  osoby z g ł a s z a ­

ją c e j  s i ę  z kartą  le g i ty m a c y jn ą  a osobą uprawnioną  

do wyboru, d la  k t ó r e j  k a r ta  l e g i ty m a c y jn a  j e s t  w y s t a - ' 

wioną;

b/ . j e ż e l i  z ach odz i  w ą tp l iw o ść  co do ważności  lub  

n ie w a ż n o śc i  p o szcze g ó ln y c h  oddanych g ło só w ,  albo

c / . j e ż e l i  podczas c zy n n o śc i  wyborczej  podnie ­

s iono  z a r z u t  p r z e c iw  uprawnieniu do wyboru osoby do 

l i s t y  wyborczej  w p is a n e j .

Zarzuty  po m y ś l i  ustępów a / ,  i  c / .  p o d n ie ść  

mogą n i e t y l k o  komisarz wyborczy i  cz łonkowie  komisyi  

w yb orcze j ,  l e c z  także  i  wyborcy, c i  o s t a t n i  u s t n i e  

lub p isem nie  i  to  t y lk o  tak d łu g o ,  dopoki osoba,  

c to r e j  uprawnienie  do wyboru zakwestyonowano n ie  

oddała j e s z c z e  g ł o s u ,  a w przypadku pod c/ .  wspomnia­

nym o t y l e  t y l k o ,  o i l e  k t o ś  s t w i e r d z i ,  że osoba t a  

od czasu  u s t a l e n i a  l i s t y  wyborczej u t r a c i ł a  obywa­

t e l s t w o  a u s t r y a c k i e ,  a lbo  s t r a c i ł a  prawo wyborcze.

§ 3 2 .  Komisarz wyborczy ma s t a r a ć  s i ę  o utrzyma­

n ie  spokoju i  porządku podczas czy n n o śc i  wyborczej  

i  czuwać nad p r z e s tr z e g a n ie m  postanow ień  ordynacyi  

w y b o rc ze j .  Nie pow in ien  także d o p u ś c ić ,  aby komisya
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wyborcza przek racza ła  swoj zakres d z ia ła n ia .

§ 33 .  Wydane wyborcom karty  leg itym acyjne  uważać 

należy  jako wezwanie do jawien ia  s i ę  bez wsze lk iego  

dalszego zaproszen ia  w dniu na kartach podanym i  w ozna­

czonych tam godzinach,  celem w z ięc ia  u d z ia łu  w wyborze.

Tylko wyborcy, pos iadający  kartę  leg i tym acyjną  ma­

ją celem oddania g ło su  wstęp do lo k a lu  wyborczego; po 

oddaniu g łosu  mają lo k a l  wyborczy natychmiast  o p u śc ić .

0 i l e  s i ę  to do niezamąconego przeprowadzenia wyboru 

okaże potrzebne,  na le ży  wyborców wpuszczać ty lko  w l i c z ­

b ie  ogran iczone j ,  n ie  mniej jednak jak t r z e c h  do loka lu  

wyborczego. Zarządzenie ta k ie  wydać może władza p o l i ­

tyczna powiatowa, lub komisarz wyborczy.

Na życzen ie  stronnictw wyborczych n a le ż y  do aktu wy­

borczego z pomiędzy uprawnionych do wyboru dobrać dwóch 

do p i ę c i u  -  w większych miastach do d z i e s i ę c i u  -  mężów

zaufan ia ,  k tórzy  mają prawo być obecni przy akcie  wybór-
*

czym aż do o g ło s z e n ia  wyniku o b l i c z e n i a  g łosow, a muszą 

być uprawnieni do wyboru w danym okręgu i  m iejscu  wybor- 

czem.

Tych mężów zaufania  podadzą przed wyborem ubiega­

jący  s i ę  przy wyborze s tr o n n ic tw a  imiennie  do wiadomości 

p o l i t y c z n e j  władzy powiatowej,  która wyznaczy o s t a t e c z ­

n ie  odpowiednią i l o ś ć  z pomiędzy przedstawionych z możl i ­

wie największem uwzględnieniem w szy s tk ich  ubiegających  

s i ę  s tronn ic tw .

Mężowie zaufan ia  mają być jedynie  świadkami czyn­

n o śc i  wyborczej i  prócz s łużącego wyborcom prawo wno­

sz en ia  zarzutów, n ie  mają żadnego da lszego  wpływu na 

tok czynności  wyborczej ,  wolno im jednak czyn ić  prywatne

>1'̂
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z a p i s k i .

W c z a s i e  czy n n o śc i  wyborczej  zakazane są w lo k a ­

l u  wyborczym, jak i  w budynku, w którym s i ę  ten l o ­

k a l  z n a j d u j e ,  t u d z ie ż  w p o b l i ż u  budynku w obwodzie ,

p r zez  p o l i t y c z n ą  władzę powiatową oznaczonym, przemo-  
$

wy do wyborców, ja k o też  j a k ie k o lw ie k  inne a g i t a c y e  wy­

b o r c z e .  N a le ży  tak u r z ą d z ić  l o k a l ,  by wyborcy mogli  

swobodnie wchodzić  i  wychodzić  z l o k a lu  wyborczego.

Oznaczenie  obwodu, w k to r eg o  obrębie  są zakazane  
/

przemowy do wyborców, ja k o te ż  w s z e lk i e  inne  a g i t a c y e  

wyborcze ,  n a l e ż y  do p o l i t y c z n e j  władzy pow iatow ej ,  

k tó r a  ma to  o g ł o s i ć  w m ie j s c u  wyboru z dodatkiem, że 

p r z e k r o c z e n ie  tego  zakazu p o d lega  karze w myśl  r o zp .  

min. z dn ia  3 0 .  w rześn ia  1857 D z . u . p .  N r . 198.

§ 3 4 .  Czynność wyborcza rozpoczyna s i ę  w dniu  

wyboru o oznaczonej  g o d z i n i e  i  w przeznaczonem do 

tego  m i e j s c u ,  ukonstytuowaniem kom isy i  w yborczej ,  

k t ó r a  od b ier ze  l i s t ę  wyborczą, ja k o te ż  przygotowane  

wykazy g ło so w a n ia  i  l i s t y  o b l i c z e n i a  g ło só w .

§ 3 5 .  Głosowanie odbywa s i ę  zapomocą k a r t  do 

g ło s o w a n ia .

Przy  wyborze używać można ty lk o  k a r t  do g łosow a­

n i a  wydanych p rzez  władzę i  opatrzonych j e j  p i e c z ę ­

c i ą ,  pod n iew ażn ośc ią  g ło so w .

§ 3 6 .  Bezpośrednio  przed rozp oczęc iem  g ło so w a n ia  

ma s i ę  komisya wyborcza wobec mężów z a u fa n ia  prze ­

konać ,  czy  urna przeznaczona na k a r ty  do g ło so w an ia  

j e s t  próżna .

§ 3 7 .  Przy g ło so w a n iu  od b iera  przewodniczący  

k o m isy i  wyborczej od każdego wyborcy z ło ż o n ą  ka r tę



Sejm, ciąg dalszy 1913

do g łosowania ,  wkłada każdą z osobna do urny wyborczej ,  

n ie  o tw iera jąc  j e j  i  czuwa nad tem, aby zamiast jednej  

n ie  oddano w ięce j  kart do g łosow ania ,  a zatem karty  

z głosem l iczącym s i ę  za jeden,  n ie  oddano karty z g ł o ­

sem l iczącym s i ę  za dwa.

§ 38. Oddawanie głosow n a le ż y  o wyznaczonej go d z i ­

n ie  ukończyć.  Nie wolno jednak od oddania g ło s u  wyklu­

czyć tych wyborców, którzy  je s z c z e  przed upływem ozna­

czonej na zamknięcie g łosowania  godziny j a w i l i  s i ę  do 

wyboru w lo k a lu  wyborczym, poczeka ln i  przez komisyę wy­

borczą d la  wyborców przeznaczonej ,  a lb o te ż  bezpośrednio  

przed lokalem wyborczym. Głosowanie raz rozpoczęte  nie  

może być przerwane.

§ 39. Po ukończeniu g łosowania ,  które przewodniczą­

cy komisyi  wyborczej o g ł o s i ,  na leży  zamknąć lo k a l  wybor­

czy ,  w którym pozostać  mają ty lk o  komisarz wyborczy i  

członkowie komisyi wyborczej wraz z protokolantem i  

mężami zaufan ia .

§ 40 .  Głosy oddane na osobę, która  po m yśl i  ordy-  

nacyi  j e s t  wykluczona od w y b ie r a ln o śc i ;  g ło s y  przywią­

zane do warunków lub g ł o s y ,  do których dołączono p o l e -  

cen ią  d la  mającego być wybranym; nakoniec g ł o s y ,  z k tó ­

rych n ie  można poznać dokładnie oznaczonej niemi osoby,  

są nieważne i  n ie  będą do l iczo ne  do oddanych g łosow .

§ 41 .  Po ukończeniu czynnośc i  wyborczej,  na leży
/ • • •

zamknąć spisany z n ie j  p ro to k o ł ,  a członkowie komisyi

wyborczej,  komisarz wyborczy i  protokolant  mają go pod­

p isa ć  równie jak i  wykaz g łosowania ,  a następnie  razem 

z l i s t ą  wyborczą, wykazem głosowania i  podpisanemi  

l i s t a m i  o b l i c z e n i a  głosów, z kartkami do g łosowania tak
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/

ważnemi, jak i  za nieważne uznanemi,  w s p ó ln ie  o p ie ­

czętować i  opatrzywszy napisem, t r e ś ć  oznaczającym,  

oddać komisarzowi wyborczemu.

§ 4 2 .  W tych  wypadkach, w których  g ło so w a n ie  

przy jednym i  tym samym wyborze p o s ł a  odbywa s i ę  

na w ię c e j  n i ż  jednem zgromadzeniu wyborczem, z e s t a ­

w ie n ie  ogolnego  wyniku ze w szy s tk ich  m i e j s c  g ło so w a -
/ / /

n i a  przedsięwezm ie  główna komisya wyborcza,  k tó ra

w tym c e l u  ma odebrać od komisarza wyborczego, u s t a ­

nowionego d la  głównej  komisyi  wyborczej akty  wybor­

cze  p r z e s ła n e  mu przez  p o s z c ze g ó ln y c h  komisarzy wy­

bo rczy ch .

Główna komisya sk łada  s i ę  z s iedm iu  członków.  

D a lsze  p o s ta n o w ie n ia  ordynacyi  wyborczej  od 

§ 43 do 51 t r a k t u j ą  o dwumandatowych okręgach p r o -  

porcyonalnych i  z a b e z p ie c z e n iu  m n i e j s z o ś c i  narodowej,  

zatem spodziewana j e s t  d łu ż s z a  dyskusya .

W W

Komisya wybrała  w końcu su b k om ite t ,  k tó r y  z a ją ć  

s i ę  ma u łożen iem  okręgow wyborczych.  W sk ład  subko-  

m ite tu  wchodzą p . p .  Marszałek krajowy, r e p r e z e n ta n t  

Rządu, r e f e r e n t  Badeni,  oraz p . p .  Abrahamowicz, 

J aw orsk i ,  C i e n s k i ,  G łą b i n s k i ,  Rutowski ,  S t a p i ń s k i ,  

Korol i  Makuch.

Na tem o g o d z i n i e  8-mej wieczorem zamknięto po­

s i e d z e n i e }  następne  z powodu odbywających s i ę  nabo-
0 /

żenstw ża łobnych  za spokoj duszy śp .  Andrzeja h r .  

P o to ck ie g o  odbędzie  s i ę  d z i ś  dop iero  o g o d z in ie  3 - c i e j  

pop o łud n iu .

/
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Subkomitet komisyi  d la  reformy wyborczej zeb ra ł  

s i ę  d z i ś  o g o d z in ie  12—te j  w po łu dn ie .  Obrady, w któ­

rych w z i ą ł  u d z i a ł  również J .E .P .  Namiestnik Dr.Bobrzyń-  

ski  trwały ty lko  p o ł  godziny .  Omowiono w ogolnych zary­

sach program postępowania przy układaniu okręgów wy­

borczych.

Następne p o s ie d z e n ie  subkomitetu odbędzie s i ę  

w p o n ie d z ia łe k  rano lub popołudniu, z a le ż n ie  od tego,  

czy pełna komisya d la  reformy wyborczej ukończy już  

d z i ś ,  czy dopiero w p on ied z ia łek  rano swe prace nad 

ordynacyą wyborczą sejmową.

Na porządku dziennym n a j b l i ż s z e g o  p o s ied ze n ia  sub­

komitetu postawione z o s ta n ie  oznaczenie  okręgów wy­

borczych w k l a s i e  w i e lk i e j  p o s i a d ł o ś c i  z ie m sk ie j ,  

w k l a s i e  śred n ie j  p o s i a d ł o ś c i  z ie m s k ie j ,  w k l a s i e  

cenzusowej w większych m iastach ,  oraz w k l a s i e  powszech­

nej większych m i a s t . -

£'\

85 1 2 .kw ie tn ia SEJMOWA REFORM WYBORCZA.

Komisya d la  reformy wyborczej zebrała  s i ę  w sobo­

tę  o g od z in ie  3 popołudniu d la  da lszych  obrad nad pro­

jektem ordynacyi wyborczej sejmowej. Przewodniczył

p.Leo ,  r e fer o w a ł  p .Badeni .  W obradach w z i ę l i  u d z ia ł
/

także J .E .  P.Namiestnik Bobrzynski i  Wiceprezydent  

Namiestnictwa G rodzick i .

Komisya miała  do z a ła tw ie n ia  d z i a ł  ordynacyi wy­

borczej  nader ważny i  trudny pod względem kod yf ikacyj ­

nym. Chodziło bowiem o okręgi  dwumandatowe we wschod­

n ie j  G a l i c y i ,  proporcyonalne wybory i  zabezp ieczen ie

• / .
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praw m n i e j s z o ś c i  narodowych.

Przeprowadzono przedewszystk iem  ogolną dyskusyę nad

projektem r e f e r e n t a ,  a n a s t ę p n ie  dopiero  przys tąp ion o
/

do rozpraw nad poszczególnym i paragrafam i.

T rozprawie  sz cz eg ó ło w e j  u c h w a l i ła  komisya z drobne- 

mi poprawkami według p r o jek tu  r e f e r e n t a  n as tęp u ją c e  pa­

r a g r a fy  :

§ 4 3 .  J e ż e l i  w okręgu wyborczym wybiera s i ę  ty lk o  

jednego p o s ł a ,  za obranego uważa s i ę  t e g o ,  kto u z y sk a ł  

w i ę c e j ,  n i ż  połowę w s z y s tk ic h  oddanych ważnych g łosow .

J e ż e l i  n ie  ś c i ą g n i ę t o  t a k i e j  bezwzględnej  w ię k sz o ­

ś c i  g ło só w ,  p r z y s tę p u je  s i ę  do wyboru ś c i ś l e j s z e g o .

Przy wyborze ś c i ś l e j s z y m  og ra n icz y ć  s i ę  mają wybór-  
/ / '

jcy ty lk o  do tych  dwóch osob, k tóre  przy poprzedzającym

a k c ie  wyborczym n a jw ię c e j  g łosów  u z y s k a ł y . -

J e ż e l i  w okręgu wyborczym wybiera s i ę  k i l k u  posłów

a każdy wyborca głosować ma na t y l u  pos łów, i l e  na

okręg przypada / :  § 8 u s tę p  2 : / ,  to za wybranych uwa-
/

ża s i ę  t y c h , k t ó r z y  u z y s k a l i  w ię c e j  n i ż  połowę w s z y s t k ic h  

oddanych ważnych g łosow ,  gdyby z a ś  wymaganą l i c z b ę  g ł o ­

sow o s i ą g n ę ł o  w ię ce j  kandydatów, n iż  posłow na dany 

okręg przypada, to  za wybranych uważa s i ę  ty ch ,  z po~
* ł /

środ tych kandydatów, k tó r zy  stosunkowo n a jw ię c e j  g ł o -  
/

sow o s i ą g n ę l i .  J e ż e l i  natom iast  m n ie j sza  l i c z b a  kandy­

datów o s i ą g n ę ł a  wymaganą l i c z b ę  g ło só w ,  n i ż  posłów na

okręg przypada, to  celem wyboru r e s z t u j ą c e j  l i c z b y  po-
/ / 

s ło w ,  zarządza  s i ę  wybór ś c i ś l e j s z y . -

Przy tym wyborze ś c i ś l e j s z y m  o g ra n icz y ć  s i ę  mają
/  /

wyborcy do tych  t y lk o  osob ,  k tó re  po wybranym przy wybo-
/ z

rze głównym p o ś l e ,  w zg lęd nie  p o s ła c h ,  n a jw ię c e j  g łosow
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otrzymały.  Liczba osob pod ś c i ś l e j s z y  wybór poddać s ię  

mających będzie  dwa razy tak w ie lk a ,  jak l i c z b a  posłów 

wybrać s i ę  j e s z c z e  mających.

W r a z ie  równości g łosow r o zs tr zy g a  w y c ią gn ię ty  

przez przewodniczącego komisyi  wyborczej l o s , k t o  ma 

wejść do ś c i ś l e j s z e g o  wyboru.

Każdy g ł o s ,  k tórzy  przy ś c i ś l e j s z y m  wyborze padnie 

na kandydata do tego wyboru, w myśl powyższych postano­

wień nie  powołanego, j e s t  nieważny.

Za wybranych uważa s i ę  tych , k tórzy  otrzymali  

największą l i c z b ę  głosow.

J e ż e l i  przy wyborze ś c i ś l e j s z y m  w szy s tk ie  oddane 

g ł o s y  ważne, są rowno r o z d z ie lo n e  pomiędzy osoby, do 

wyboru wchodzące, natenczas l o s  w yc iągn ięty  przez prze­

wodniczącego komisyi wyborczej r o z s tr z y g a ,  kto z nich  

ma być uznany za wybranego.-

§ 44 .  W okręgach wyborczych N r . . . . . / :  będą wy-
/ / ' ł .

szczego ln ion e  późnie j  po u ło ż e n iu  okręgow : /  pod wzglę-
, * /
| dem narodowym j e d n o l i t y c h ,  na które przypada dwóch po-

r. -

» p
słow, a każdy wyborca głosować ma ty lko  na jednego po­

s ł a ,  za obranego uważa s i ę  najpierw te g o ,  kto uzyska ł
/

w ięce j  n i ż  40 pro .w szy s tk ich  oddanych ważnych głosow,  

zaś za drugiego wybranego uważa s i ę  t e g o ,  kto z k o l e i
4

uzysk a ł  w ięcej  n i ż  30 prc.oddanych ważnych g łosow .

Gdyby dwaj kandydaci n ie  u z y sk a l i  t e j  w ię k sz o śc i  

głosow , n a le ży  p r z y s tą p ić  do wyboru ś c i ś l e j s z e g o .

Wybór ś c i ś l e j s z y  odbywa s i ę  pomiędzy temi trzema
9

osobami, które przy pierwszym akcie  wyborczym uzyskały

n ajw ięce j  g łosów, przyczem za obrane u w a ż a ć  n a le ży  te
/ /

osoby,na które padło najw ięce j  g łosow.
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W r a z i e  równości g łosow r o z s t r z y g a  l o s  w y c ią g n ię t y  

przez  przewodniczącego komisyi  w yb orcze j ,  kto  ma w ejść  

do ś c i ś l e j s z e g o  wyboru.

Każdy g ł o s , k t ó r y  przy ś c i ś l e j s z y m  wyborze padnie  

na osobę do tego  wyboru n i e  n a l e ż ą c ą ,  j e s t  n iew ażny .

J e ż e l i  przy wyborze ś c i ś l e j s z y m  w s z y s t k i e  oddane 

g ł o s y  ważne są rowno r o z d z ie lo n e  pomiędzy w s z y s tk ie  

t r z y  osoby,  do wyboru wchodzące,  n a te n c z a s  l o s ,  wy­

c i ą g n i ę t y  przez  przewodniczącego komisyi  wyborczej  r o z ­

s t r z y g a ,  kto  z n ic h  ma być uznany za wybranego.

Gdyby przy pierwszym, w zg lędnie  przy ś c i ś l e j s z y m  

wyborze w s z y s t k ie  g ł o s y  padły  na jednego kandydata,  

tego  uważać n a l e ż y  za wybranego, a Nam iestnik  zarządz i

bezzw ło czn ie  wybór u z u p e łn ia ją c y  na drugiego  p o s ł a
/

na podstawie  t e j  samej l i s t y  w yb orcze j ,  przy  którym 

wyborze z n a jd z ie  zas tosow anie  p r z e p i s  § 4 3 .

§ 4 5 .  W okręgach wyborczych N r  / :  będą wy-
/  m /  /  /  .

s z c z e g o ln io n e  p ó ź n ie j  przy u ł o ż e n iu  okręgow wyborczych: /

pod względem narodowym m ięszanych ,  na k tó r e  przypada  
' ,

dwóch pos łow ,  a każdy wyborca g łosow ać  ma ty lk o  na

jednego p o s ł a ,  wyborcy głosować mogą ty lk o  na kandyda-  
«

tow poprzednio z g ło szo n y ch .
ł /

Równocześnie z rozp isa n iem  wyborow wyznaczy Pan 

Nam iestn ik  termin co najmniej  c z ter n a s to d n io w y ,  w c i ą -
9 . . .  '

gu k toregonajm niej  50 osob ,  zamieszczonych jako wybor­

cy na l i ś c i e  wyborczej danego okręgu, mogą w którem-  

k olw iek  S t a r o s t w ie  teg oż  okręgu wyborczego z g ł o s i ć  

kandydata,  wymieniając  jego  im ię  i  n azw isko ,  zawód 

i  m ie j sc e  za m ieszkan ia ,  oraz o z n a jm ia jąc ,  czy  żądają  

u m ie sz cz en ia  go jako kandydata na l i ś c i e  p o l s k i e j ,
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czy t e ż  na l i ś c i e  r u s k i e j .

Jako kandydat na jedną z tych dwu l i s t  narodowych

'może być zg łoszon y  ty lko  taki  wyborca, k tó rzy  przy o s ta t -
/

nim s p i s i e  ludnośc i  podał jako swoj język potoczny język 

i t e j  narodowością na k tó r e j  l i s t ę  z o s t a ł  z g ło szo n y .  Kandy-
j /
}dat względnie  wyborca,który ostatn im  spisem ludnośc i  

n ie  b y ł  objętym, musi przedłożyć  p o l i t y c z n e j  władzy po­

wiatowej odpowiednie oświadczenie  co do swej narodowości.

;Żądanie um ieszczenia  kandydata na l i ś c i e  p o l s k i e j  może
I
|być postawione ty lk o  przez co najmniej 50 tak ich  wybór- 
I 9 *;cow danego okręgu wyborczego, k tórzy  przy ostatn im  s p i -  

| s i e  lu d n o śc i  pod a l i  jako swoj język potoczny język p o l ­

s k i .  Tak samo żądanie umieszczenia  kandydata na l i ś c i e  rut 

1s k ie j  może być postawione ty lk o  przez co najmniej s tu  

tak ich  wyborców danego okręgu wyborczego, którzy  przy 

ostatn im  s p i s i e  ludnośc i  podali  jako swoj język potoczny

język r u s k i .  Żądanie powinno być zg łoszone  przez każde-  
/

igo z wyborców o s o b i ś c i e  we właściwem S ta r o s tw ie  i  z a p i -
i

jsane do protokołu ,  przyczem n ie  wymaga s i ę ,  aby wszyscy
i /

z g ła s z a ją c y  s i ę ,  równocześnie s i ę  j a w i l i .

J e ż e l i  z g ła s z a j ą c y  wyborca n ie  j e s t  w Starostw ie  

o s o b i ś c i e  znany, identyczność  jego osoby musi być 

stwierdzona przez n a c z e ln ik a  gminy zamieszkania,  lub 

innych dwóch wiarygodnych, w S taros tw ie  o s o b i ś c i e  zna-
ł

nych świadków.

W protokole  z g ło s z e n ia  ma Starostwo co do każdego 

z g ła sza ją c eg o  s i ę  wyborcy s tw ie r d z ić  urzędownie iden­

tyczność  jego osoby, tu d z ie ż  o k o l i c z n o ś ć ,  i ż  przy o s t a t -
ł

nim s p i s i e  ludnośc i  podał jako swoj język potoczny  

język t e j  samej narodowości,  do k tó re j  n a le ż y  zgłoszony
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przez  n i e g o  kandydat na p o s ł a .  J e ś l i  z g ł a s z a j ą c y  wybór-
/

ca b y ł  konskrybowany w obrębie  te g o  S tar o s tw a ,  w ktorem 

n a s tę p u je  z g ł o s z e n i e  kandydata,  o k o l i c z n o ś ć  powyższą ma 

s ta r o s tw o  sprawdzić  w k r ó t k i e j  drodze na podstawie  ope­

r a tu  konskrybcyjnego .  J e ś l i  zaś  wyborca ten  b y ł  kons­

krybowany w innym p o w ie c ie ,  w in ien  do pro toko łu  z g ł o s z e ­

n i a  p r z ed ło ż y ć  co do swego języka  p otoczn ego ,  j a k i  podał

przy o s ta tn im  s p i s i e  l u d n o ś c i ,  pośw iadczen ie  urzędowe
/

tego  s t a r o s t w a ,  w k torego  p o w ie c ie  b y ł  konskrybowany.

Z g ło s z e n ie  może n a s t ą p i ć  także p isem n ie ,  przyczem  

pod pisy  wyborców mają być u w ie r z y t e ln io n e  sądownie lub  

n o t a r y a l n i e .

Po upływie terminu wyznaczonego na z g ła s z a n ie  kan-
/ /

dydatow, s ta r o s tw a  p r o to k o ły  z g ło s z e ń  przed ło żą  N a m ies t -

n ik o w i ,  k tó r y  z e s ta w ia ją c  z g ł o s z e n i a ,  u ło ż y  l i s t ę  kan-
ł ł

dydatow p o l s k i c h  i  l i s t ę  kandydatów r u sk ic h  d la  danego 

okręgu wyborczego i  p r z e s z ł e  je  starostwom teg oż  okrę­

gu celem o g ł o s z e n i a  i c h  plakatami w każdej  gminie  

/ :  obszarze  dworskim : / ,  zarzą dza ją c  równocześn ie  

o g ł o s z e n i e  i c h  w krajowej g a z e c i e  urzędowej .  Tak na 

p la k a ta ch  jak i  w g a z e c i e  urzędowej u m ie śc ić  n a l e ż y  

z a s t r z e ż e n i e ,  że g ł o s y ,  k to reb y  padły na kandydatów 

na l i s t a c h  tych n i e  zam ieszczonych,  n i e  będą l i c z o n e  

jako g ł o s y  ważne.

O g ło sze n ie  l i s t  kandydatów n a s t ą p i ć  powinno n a j ­

mniej  na 10 dni przed wyborem.

Gdyby w term in ie  i  w sposob wyżej p rzep isany
ł .

t y l k o  na jedną l i s t ę  narodową zg ło szo n o  kandydatów,

może druga s tron a  j e s z c z e  w te r m in ie  dni t r z e c h  z g ł o -
/

s i ć  swych kandydatów.
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Gdyby w terminie  i  w sposob wyżej przepisany t y l ­

ko na jedną l i s t ę  narodową zgłoszono kandydatów, wybor­

cy ogran iczen i  są ,p rzy  głosowaniu do tych kandydatów,a 

przy wyborze znajdą zastosowanie  postanowienia  § 44 te j  

ordynacyi .

Gdyby w term inie  w sposob wyżej przepisany n ie
/ t ł

zgłoszono wogole żadnych kandydatów, wówczas przy wyborze 

znajdą zastosowanie postanowienia  § 44 t e j  ordynacyi .

Gdyby kandydat zg łoszony  na l i s t ę  narodową zmarł 

przed wyborem, w takim r a z ie  zarządzi  Namiestnik na 

podstawie t e j  samej l i s t y  wyborczej nowe z g ło s z e n ia  kan­

dydatów, a termin wyboru odroczy.
/

0 zarządzeniach,  wynikających z postanowień u s t ę -
/

pow 8 , 9  i  10 n i n i e j s z e g o  paragrafu Namiestnik ma zawiado­

mić s tarostów danego okręgu i  p o l e c i ć  o g ło sz e n ie  tych
ł

zarządzeń.

§ 4 6 .  J e ż e l i  wybór odbywa s i ę  na podstawie o g ło sz o -
/ ł

nyeh l i s t  kandydatów, ma główna komisya wyborcza z e s t a -
/ /

wić z ca łego  okręgu osobno l i c z b ę  tych g łosow, które  

padły na kandydatów l i s t y  p o l s k i e j ,  a osobno l i c z b ę  

tych głosow, które  padły na kandydatów l i s t y  r u s k i e j .

Do ważności wyboru potrzeba,  aby suma głosow od­

danych na kandydatów każdej z dwu l i s t  narodowych, wyno-
/

s i ł a  przynajmniej czwartą c z ę ść  ogołu oddanych ważnych
ł t *

głosow, t u d z i e ż ,  aby zarowno jeden z kandydatów l i s t y  

p o l s k i e j ,  jakoteż  jeden z kandydatów l i s t y  r u s k ie j  o-  

trzymał bezwzględną w iększość  głosów z ogółu g łosów,  

które  padły na kandydatów t e j  samej l i s t y .  W takim ra­

z ie  c i  dwaj kandydaci mają być uznani za wybranych.

J e ż e l i  n ie  o s i ą g n ię t o  ta k ieg o  wyniku, n a le ży  na
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. # / . *
:>bu posłov; z a r z ą d z ić  wybór ś c i ś l e j s z y ,  do k torego  wcho-

izą  c i  dwaj kandydaci z l i s t y  p o l s k i e j ,  t u d z i e ż  c i  dwaj
/

kandydaci z l i s t y  r u s k i e j ,  k tó r z y  o trz y m a l i  n a jw iększą  

L iczbę  g ło so w .

W r a z i e  rownosci  g łosow  r o z s t r z y g a  l o s  w y c ią g n ię ­

t y  przez przewodniczącego komisyi  w y b o rc ze j ,  k tó r z y
!
z kandydatów p o l s k i c h  w zg lęd nie  r u s k ic h ,  przychodzą do

wyboru ś c i ś l e j s z e g o .

J e ż e l i  z jednej  z l i s t  kandydatów w s z y s t k i e  g ł o s y  
/

przy  głównym wyborze padły  t y lk o  na jednego kandydata,  

w takim r a z i e  przy wyborze ś c i ś l e j s z y m  t y lk o  ten  jeden

kandydat b ę d z ie  umieszczonym na l i ś c i e  t e j  narodow ośc i .
.

/ :  Przy  wyborze ś c i ś l e j s z y m  n a l e ż y  uznać tych
* 0 $

dwóch kandydatów za wybranych, k tó r zy  o trz y m a l i  w zg lęd nie
/ * ,

najw iększą  l i c z b ę  g łosow  z o g o łu  ważnych g ło so w .  Ten

u s tę p  p o z o s t a w i ła  komisya j e s z c z e  w z a w i e s z e n i u . :  /

W r a z i e  rowności  g łosow  r o z s t r z y g a  l o s ,  w y c ią g n ię ­

t y  przez przewodniczącego komisyi  w yb o rc ze j .

Na tern o g o d z i n i e  7 .  m in .20 'wieczorem zamknięto  

p o s i e d z e n i e . -

1 4 . k w ie t n ia

]

Komisya d la  reformy wyborczej z e b r a ła  s i ę  d z i ś

0 g o d z in ie  10 rano na d a l s z e  obrady nad projektem ordy­

nacy i  wyborczej  sejmowej.  P rzew odniczy ł  p .L eo ,  r e f e r o ­

wał p .B a d e n i . 17 obradach prócz członkow kom isy i  w z i ę l i  

również u d z i a ł  J . E . P . K i n i s t e r  D ługosz ,  J .E .P .N a m ie s tn ik  

i r .B o b r z y n s k i ,  J .E .P .M a r sz a łe k  krajowy hr .Gołuchowski

1 Wiceprezydent N am iestn ictw a G r o d z ic k i .
/

W rozprawie  s z cz eg ó ło w e j  p r z y j ę t o  d a l s z e  paragra-



f y  w następująeem brzmieniu :

§ 4 7 .  We w szy s tk ich  tych okręgach wyborczych, na
/ ' /

który przypada dwóch posłow, a każdy wyborca ma g ł o s o -

iwać ty lko na jednego p o s ła ,  wybiera s i ę  zarazem za po-

imocą tych samych kart  do g łosowania także zastępców i
»•»

/
to  w ten sposob, że każdy wyborca wypisze  na swej karcie

ł
do głosowania ,  oprocz im ien ia  i  nazwiska t e j  osoby,

którą na p o s ła  wybiera ,  na drugiej  rubryce karty  do g ło -

jsowania także j e s z c z e  imię i  nazwisko drug ie j  osoby,  
i * *
Iktorą wybiera na z a s t ę p c ę .  Wybór zas tęp cy  przychodzi
i
■do skutku w tym akc ie  wyborczym, w którym dokonano wy­

boru p o s ł a . -

Przy wyborze zastęp cy  l i c z y  s i ę  ty lk o  g ł o s y , z n a j ­

dujące s i ę  na ważnych kartach do g łosowania ,  oddanych 

na obranego p o s ł a .  Za wybranego zastęp cę  uwaiać n a le ż y
i

$ ł

j t e g o ,  kto w ten  sposob względnie  na jw ięce j  głosow uzy-  

i skałir Gdy przy rozstrzygającym akcie  wyborczym dwie lub
j „/ /
i w ię ce j  osob otrzymało jednakową i l o ś ć  głosow, r o z s t r z y -  

iga  pomiędzy niemi l o s ,  w y c iąg n ię ty  przez przewodniczą-  

i cegc kom isy i ,  k tórą  uważać na leży  za wybraną z a s t ę p c ą . -

Zastępca wchodzi do Sejmu w tym r a z i e ,  gdy mandat
* *

tego p o s ła ,  ktorego zastępcą  z o s t a ł  wybrany, oprożni

s i ę .  Gdyby jednak oba mandaty p o s e l s k ie  okręgu wyborczegc

równocześnie s i ę  o p r ó ż n i ły ,  na le ży  d la  obu zarządz ić
,

nowe wybory.

J e ż e l i  z a s tęp ca  u t r a c i  prawo w y b ie r a ln o ś c i ,  umrze 

lub t e ż  zrzeknie  s i ę  swojej funkcyi  jako z a s tę p c a ,  na­

ten cz a s ,  w r a z i e  opróżn ien ia  odnośnego mandatu p o s e l ­

sk iego  n i e  na le ży  go obsadzać aż do czasu zarządzenia
* /

powszechnych nowych wyborow względnie aż do oprożn ie -



n i a  drugiego  mandatu. Tak samo p o s t ą p i ć  n a l e ż y ,  j e ż e ­

l i  z a s t ę p c a ,  k tóry  w szed ł  do Sejmu, z ja k ie g o k o lw iek  

powodu p r z e s t a n i e  być cz łonkiem  Sejmu.
_  0 9
$ 4 8 .  Uprawnieni do wyboru, k tó r zy  przy  głównym 

a k c ie  wyborczym n ie  g ł o s o w a l i ,  n i e  są z tego  powodu 

w ykluczen i  od wykonywania prawa g ło so w a n ia  przy wybo-  

;rze  ś c i ś l e j s z y m .

J e ż e l i  z a j d z i e  p o tr ze b a  ś c i ś l e j s z e g o  wyboru, to  

jkomisarz wyborczy, w zg lęd n ie  j e ż e l i  wybór odbywał s i ę

iw k i l k u  m ie j sc a c h  wyborczych lub zgromadzeniach wybór-
:

iczy ch ,  komisarz wyborczy głównej  komisyi  wyborczej za ­

r z ą d z i  wybór ś c i ś l e j s z y .
) «r>

§ 4 9 .  Namiestnik ma po p r z e j r z e n i u  aktów wyborczych,  

nades łanych  mu po m yśl i  §§ 41 i  4 2 ,  wystawić i  kazać do­

r ę c z y ć  każdemu wybranemu p o s ł o w i ,  a w przypadku, p r z e ­

widzianym w § 4 7 ,  w r a z i e  o p r ó ż n ie n ia  mandatu p o s e l s k i e ­

g o ,  odnośnemu z a s t ę p c y ,  o i l e  p o s ia d a  warunki o b i e r a l ­

n o ś c i ,  p rzep isa n e  § 14 n i n i e j s z e j  ordynacy i ,  c e r t y f i k a t  
0

wyborczy, k tóry  uprawnia wybranego do w e j ś c i a  w sk ła d  

Se jmu.

J e ż e l i  z powodu braku k t ó r e g o ś  z potrzebnych u s t a ­

wowych warunków w y b i e r a l n o ś c i ,  z o s t a n i e  odmowione wy­

s t a w ie n i e  c e r t y f i k a t u  wyborczego,  nowy wybór można bę­

d z ie  dop iero  wtedy z a r z ą d z ić ,  gdy Sejm dany wybór u n ie ­

ważni .

Akta wyborcze n a le ż y  p r z e s ł a ć  Wydziałowi k r a jo ­

wemu.

Dopóki Sejm n i e  unieważni wyboru p o s ł a ,  mającego  

c e r t y f i k a t  wyborczy a lbo z a s t ę p c y ,  k tóry  w szed ł  do 

Sejmu, dopóty z a s ia d a  on w Sejmie i  ma prawo wykonywania
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mandatu.

J e ż e l i  wybór p o s ła  lub z a s tęp cy ,  któremu odmówiono

wystawienia  c e r t y f i k a t u  wyborczego, uznany zo s ta n ie

za ważny, ma go Marszałek krajowy wezwać do w e j ś c ia

wt skład Sejmu.

§ 50.  J e ż e l i  ta  sama osoba będzie  wybrana posłem

w dwóch lub w ięce j  okręgach wyborczych, to najpóźniej

do dni ośmiu po ukonstytuowaniu s i ę  nowo wybranego Sejmu,

i  a w r a z ie  wyboru uzu p e łn ia ją cego ,  najpóźn iej  do dni

jośmiu po pierwszem po wyborze pos ied zen iu  Sejmu, ma s i ę  
/ /

oświadczyć,  k tóry  wybór przyjmuje.  J e ż e l i  w tym terminie  

s i ę  n ie  oświadczy, r o z s tr z y g a  losowanie dokonane przez  

Marszałka krajowego na publicznem p o s ied ze n iu ,  z ktorego  

|okręgu ma mandat zatrzymać. Dla mandatu wyborczego, który  

:s i ę  o p r ó ż n i ł ,  na leży  rozp isa ć  nowy wybór.

J e ż e l i  jednak w danym okręgu wyborczym wybrany 20 -  

j s t a ł  po myśli  postanowień § 47 zastępca  d la  p o s ł a ,  znaj-  

idą zastosowanie postanow ienia  p r z ed o sta tn iego  i  o s t a t -  

jniego ustępu tego paragrafu .

i § 5 1 . J e ż e l i  w c ią g u  90 dni po wyborze p o s ła  będzie

I zarządzony wybór u zup ełn ia jący  w m iejsce  tego p o s ła ,
,

to wybór ten na le ży  przeprowadzić na podstawie l i s t  wy­

borczych użytych przy poprzednim wyborze, o i l e  wyboru 

p o s ła  n ie  unieważniono w łaśn ie  z powodu n iedok ładnośc i  

tych l i s t .

§ 52.  Równocześnie z rozpisaniem wyborow wezwie 

Namiestnik pisemnie Izby handlowe i  przemysłowe w Kra­

kowie,  Lwowie i  Brodach tu d z ie ż  Związki stowarzyszeń  

przemysłowych miasta Krakowa i  m iasta  Lwowa, ażeby

w oznaczonym dniu wyborczym dokonały wyboru p o s ła ,
/

względnie  posłow.

. / •



0 0

§ 53 .  Wybór odbywa s i ę  w sposob p r z ep isan y  d la  wy­

boru Prezydenta  Izby  handlowej i  przemysłowej w z g lę ­

dnie przewodniczącego Związku stow arzyszeń  przemysłowych  

w o b ecn ośc i  komisarza wyborczego,  k torego  wyznaczy Na- 

jm ie s tn ik .  W k l a s i e  Związków stow arzyszeń  przemysłowych  

prawo wyborcze p r z y s łu g u je  ty lk o  otywatelom austryackim .

Przy wyborze z Izby handlowej i  przemysłowych w Kra-
(
jkowie i  we Lwowie, każdy g ł o s u j ą c y  g łosow ać  b ę d z ie  na

dwóch posłow i  znajdą zastosow anie  p o s ta n o w ie n ia  § 42

!u s tęp  4 .  n i n i e j s z e j  ordynacyi  w y b o rcze j .
,

§ 54 .  P r o to k o ł  z przeprowadzonego wyboru p r z e d ło ż y  

:komisarz wyborczy Namiestnikowi celem w y sta w ien ia  c e r t y -  

j f i k a t u  wyborczego i  p r z e s ł a n i a  aktów Wydziałowi k r a j o -I!
;wemu> § 4 9 . / .

§ 55 .  P os ta n o w ien ia  r o z d z i a ł u  I I .  n i n i e j s z e j  ordy­

nacy i  będą stosowane także  przy  wyborach w okręgach k l a ­

sy  w i e l k i e j  p o s i a d ł o ś c i  z ie m sk ie j  i  k la s y  ś r e d n ie j  

p o s i a d ł o ś c i  z i e m s k i e j ,  jednak z następującem i zmianami:

§ 56 .  L i s t a  wyborcza d la  każdego okręgu wyborczego  

k l a s y  w i e l k i e j  i  k l a s y  ś r e d n i e j  p o s i a d ł o ś c i  z ie m sk ie j  

ma być sporządzoną przez  Namiestnictwo i  ob w ieszczo ­

ną przez z a m ie szczen ie  w d z ien n ik u  urzędowym krajowym 

z wyznaczeniem 14-dniowego terminu rek lam acyjnego ,  l i ­

czącego s i ę  od dnia  o b w ie sz c z e n ia .

§ 57 .  Władzą powołaną do przyjmowania r o z s t r z y g a ­

n i a  reklamacyj j e s t  Nam iestn ictw o .

§ 58 .  Po sprostowaniu  l i s t y  wyborczej k l a s y  w ie lk ie j  

p o s i a d ł o ś c i  z ie m sk ie j  i  k l a s y  ś r e d n i e j  p o s i a d ł o ś c i  

z i e m s k i e j ,  s to sow n ie  do r o z s t r z y g n i ę c i a  w n ies io n ych  

w przepisanym c z a s i e  reklamacyj ma Nam iestnictwo sp ro -
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stowany egzemplarz l i s t y  p r z e s ła ć  Starostom w miejscach

j wyborczych. Ci mają wystawić i  doręczyć poszczególnym  

wyborcom karty leg itym acyjne  i  karty g łosowania .

Uprawnionym do wyboru w k l a s i e  wyborczej w ie lk ie j  

p o s i a d ł o ś c i  z iem skiej  i  k l a s i e  śred n ie j  p o s i a d ł o ś c i  

z ie m sk ie j ,  mieszkającym w kraju ,  n a le ż y  i ch  karty  

leg itym acyjne  p r z e s ła ć ;  uprawnionych do wyboru mieszka­

jących poza granicami kraju ,  na leży  wezwać ogłoszeniem  

w urzędowym dzienniku krajowym do p o d jęc ia  kart  l e g i t y ­

macyjnych w S taros tw ie  m iejsca  wyboru.

§ 59. Kierownictwo aktu wyborczego w każdym okrę-
{

j gu wyborczym mającego s i ę  odbyć w obecności  komisarza

| rządoY/ego, wyznaczonego przez Namiestnika, porucza s i ęi
i  komisyi wyborczej / :  § 26 : /  mającej s i ę  składać
i

| d la  każdego okręgu wyborczego w i e lk i e j  i  śred n ie j  po-
/

| s i a d ł o ś c i  z iem skiej  z p i ę c i u  członkow uprawnionych do
f

; / /
wyboru, z których trzech  wybierają  wyborcy, a dwóch

powołuje komisarz wyborczy.

§ 60.  J e ż e l i  z a jd z ie  potrzeba wyboru ś c i ś l e j s z e g o ,  

to wybór ten  przeprowadzony będzie  bezpośrednio po 

o g ło sz e n iu  wyniku pierwszego akt.u wyborczego.

Na tern p rzy ję to  c a ły  pro jek t  ordynacyi wyborczej
/

sejmowej, zreasumowano jedynie  n iek tóre  uchwalone już 

na poprzednich po s ied zen ia ch  paragrafy a mianowicie:

D / .  d la  p r z e s ty i i z o w a n ia  §§ 44, 45 i  46 dotyczących  

dwumandatowych okręgów we wschodniej G a l i c y i ,  wybrano 

osobny subkomitet, z łożony z p .p .  Lea, Abrahamowicza, 

hr.  P in iń s k ie g o ,  S ta p iń sk ieg o ,  Lewickiego i  r e fe r e n ta  

Badeniego.  Subkomitet ten zb ierze  s i ę  jutro  rano d la  

dokonania poruczonych mu czyn nośc i .
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Na w niosek  p .  h r .  P in in s k ie g o  zmieniono jeden u s t ę p  

w § 4 . ,  w tym kierunku,  że wogóle w s z y s t k i e  k o b ie t y  mo­

gą g łosować bądz o s o b i ś c i e  bądź przez  pełnomocników.  

P ie r w o tn ie  uchwalono, że k o b ie t y  mają głosować o s o b i ś c i e ,  

a t y lk o  m ężatk i  mogą s i ę  dać z a s t ą p i ć  p rzez  mężów.

Za tym wnioskiem p.  P in in s k ie g o  ośw iad czy ło  s i ę  10 
i • • 0 • /i  p r zec iw  również 10 członkow komisyi* Przewodniczący
i
jp. Leo dyrymował na korzyść  k o b i e t .
|
| Na wniosek p o s ł a  Lewickiego zmieniono § 24 w tym 

kierunku,  i ż  o g ł o s z e n ie  o niedoręczonym kartach  l e ­

g itym acyjnych  z wezwaniem do p o d j ę c i a  i c h ,  ma być wyda­

ne n i e  na 24 godz in  przed dnian wyboru, a l e  n a jp ó ź n ie j
I
Ina t r z y  dni przed wyborami.

86 1 4 . k w ie tn ia

Na tem o g o d z i n i e  1*30 popołudniu  zamknięto obra­

dy

D z i ś  o g o d z in ie  4 - t e j  popołudniu  z b ie r a  s i ę  sub­

k o m it e t ,  wybrany d la  ozn aczen ia  okręgów wyborczych.

f

Wczoraj o g o d z in ie  4 - t e j  popołudniu  z e b r a ł  s i ę  

subkomitet  kom isy i  reformy wyborczej  d la  obrad nad ozna­

czeniem p r z y s z ły c h  okręgów wyborczych sejmowych.

Ze s t r o n y  Rządu w z i ę l i  u d z i a ł  w obradach J .E . P .  

N am iestnik  Bobrzyński i  Radca Dworu J u l i u s z  Kadyi.

P rzew od niczy ł  p .  d r .  Leo, obecn i  b y l i  członkowie  

subkom itetu  p . p .  Abrahamowicz, Badeni ,  C ie ń s k i ,  G łą-

b i n s k i ,  Makuch, K orol ,  Rutowski,  S t a p in s k i  i  w za­

s t ę p s t w i e  n ieobecnego  Jaw orsk iego ,  S k rzy ń sk i .

Subkomitet  p r z y s t ą p i ł  do obrad nad okręgami w k i a -
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s i e  w i e lk i e j  w łasnośc i  z iem sk ie j  ta b u la rn e j .  W k l a s i e  

ten zaproponowano 16 dotychczasowych okręgow wyborczych 

i  1 7 - t y  ruski z prawem wyboru 45 posłow.

P o se ł  Cienski  p r z e d s ta w i ł  pro jek t  utworzenia  

ty lko  8 okręgow wyborczych p o l s k ic h .

Po przeprowadzonej dyskusyi  uchw al i ł  subkomitet  

oznaczenie  okręgow w t e j  k l a s i e  wyborczej odroczyć aż do 

c h w i l i ,  gdy interesowane czyn n ik i  a przedewszystkiem  

stronnictwo prawicy sejmowej wypowie swą o p i n ię .

Z k o l e i  p r z y s t ą p i ł  subkomitet do obrad nad okręgami 

wyborczymi w k l a s i e  ś r e d n ie j  w łasn o śc i  z iem skie j  obej ­

mującej ośm posłow, po c z terech  p o l s k i e j  i  r u sk ie j  na­

rodowości .  Okręgi te  w zasadz ie  p r z y ję to ,  a l e  co do 

| szczegółów mają być j e s z c z e  przedłożone uzupełn ia jące
• - t*

jmateryały.

Subkomitet rozp oczą ł  n a s tęp n ie  ogolną rozprawę 

nad okręgami w k l a s i e  cenzusowej większych m ia s t ,  w d a l ­

szym c iągu  nad okręgami wyborczymi w k l a s i e  powszech­

nej większych m ia s t .  P o sz cz eg ó ln i  mówcy z g ł a s z a l i  popraw­

ki  do projektu  r e f e r e n t a .  0 g o d z in ie  8-mej wieczorem 

p o s ied ze n ie  zamknięto, odkładając głosowanie  nad okrę­

gami w tych klasach do dnia d z i s i e j s z e g o .

Subkomitet komisyi reformy wyborczej z eb ra ł  s i ę  

d z i ś  na d a ls ze  obrady o godz in ie  1 1 - t e j  rano. Po prze­

prowadzeniu d a ls z e j  dyskusyi  nad okręgami w k l a s i e  cen­

zusowej większych m ia s t ,  uchwalono następujące  okręgi  

wyborcze:

P o l s k i e . Lwów, l i c z b a  wyborców bez Rusinów 16 .113 ,  

9 posłów.

/



Kraków, l i c z b a  wyborców 9812, s iedm iu pos łów .

Podgorze i  Y ideliczka,  l i c z b a  wyb. 1495,  jeden p o s e ł .  

Tarnów, l i c z b a  wyb. 2363,  dwóch po s ło w .

B i a ł a  z L ipnik iem , l i c z b a  wyb. 950, jeden p o s e ł .
i
Nowy Są cz ,  l i c z b a  wyb. 1887, jeden p o s e ł .

-

Bochnia i  Wadowice, l i c z b a  wyb.1854,  jeden p o s e ł .

iRzeszow, l i c z b a  wyb. 1973, dwóch p o s łow .
} r 
:J a s ł o  i  G o r l i c e ,  l i c z b a  wyb. 1861, jeden p o s e ł .
i »
i Sanok, Krosno i  Korczyna, l i c z b a  wyb. bez Rusinów 520,
i

jeden poseł*-
4

j Przem yśl ,  l i c z b a  wyb. bez Rusinów 2760 ,  dwóch posłow,

• Stanis ławów i  K n ih in in ,  l i c z b a  wyb.bez  Rusinów 4298,
,  ,

dwóch p os łow .  W z a w ie sz e n iu  j e s t  j e s z c z e  kw estya ,  

c zy  Stanis ławów wybierać ma sam 2 po s ło w ,  czy  t e ż
\

razem z Knihininem.

Drohobycz,  l i c z b a  wyb.bez Rusinów 2578 ,  jeden  p o s e ł .  

Kołomyja, l i c z b a  wyb.bez Rusinów 3 095 ,  dwóch pos łow.  

Tarnopol i  Z agrobe la ,  l i c z b a  wyb.bez Rusinów 2018 ,  jeden  

p o s e ł .

J a r o s ła w ,  l i c z b a  wyb. bez Rusinów 1164, jeden p o s e ł ,  

jSambor i  Turka, l i c z b a  wyb. bez Rusinów 1618,  jeden posat 

S t r y j ,  l i c z b a  wyb. bez Rusinów 1634, jed en  p o s e ł .  

Brzeżany,Z łoczow i  Z agrobe la ,  l i c z b a  wyb. bez Rusinów 

1500, jeden p o s e ł .

Brody i  Brody s t a r e ,  l i c z b a  wyb. bez Rusinów 933, jeden  

p o s e ł .

Jaworow,Gródek,Żółkiew i  Sokal ,  l i c z b a  wyb. 2627,  jeden  

p o s e ł .

R u s in i  otrzymują c z t e r y  mandaty.

N a s tę p n ie  u c h w a l i ł  subkomitet  u s ta n o w ie n ie  okręgow
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wyborczych w k l a s i e  powszechnej większych m ia s t .

P o l s k ie :  Kraków, Podgorze 2 posłów.
j

Tarnów, W ie l iczka ,  Bochnia, Wadowice, B i a ł a ,  L ipnik ,

: Nowy Sącz 1 p o s e ł .

Przemyśl,  Rzeszów, Jarosław, G o r l i c e ,  J a s ł o ,  Sanok, 

Krosno, 1 p o s e ł .
ł /

Łwow, 2 posłow.

Brody, Brody s t a r e ,  Sokal ,  Tarnopol,  Zagrobela ,  Złoczów,  

Brzeżany, Gródek Żółkiew, 1 p o s e ł .

Kołomyja, Śn ia tyn ,  S t a n i s ł a w ó w / :  ewentualnie  K n ih in in : /  

1 p o s e ł .

Drohobycz, S t r y j ,  Sambor, 1 p o s e ł .

Ruskie: Przemyśl , Sambor, S t r y j ,  Jaworow, Drohobycz,

Jarosław 1 p o s e ł .
,

Lwów, Brody, Sokal ,  Tarnopol, Zagrobela ,  Złoczow, Brze­

żany, Gródek, Żółkiew, 1 p o s e ł .
1

Kołomyja, S n ia tyn ,  Stanisławów, / ; ewentualnie  K n ih in in : /

, 1 p o s e ł .

Subkomitet p r z y s t ą p i ł  nas tęp n ie  do dyskusyi ogolnej

I nad okręgami wyborczymi w k l a s i e  gmin w ie j s k ic h  i  m niej-
i
{ szych m ias teczek .
i;

0 godz in ie  1*45 popołudniu przerwano obrady, a da l­

sza dyskusya prowadzona będz ie  na p o s ie d z e n iu ,  które  

odbędzie s i ę  d z i ś  o g o d z in ie  4 popołudniu.

Pełna komisya d la  reformy wyborczej zwołana z o s t a ł a  

na p ią te k  17.  b.  m. godzina 10. rano. Przypuszczają ,  

że w czwartek wieczorem ukończy subkomitet swą pracę •

4
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Sejsu, ciąg dalszy 1918

.

Subkomitet kom isy i  reformy wyborczej  obradował  

wczoraj o g o d z i n i e  4 popołudniu  w dalszym c ią g u  nad 

okręgami wyborczymi.

P rzew od niczy ł  p o s e ł  Dr. Leo.

Ze s tr o n y  Rządu w z i ę l i  u d z i a ł  w obradach J .E . P .  

Nam iestn ik  dr .  Bobrzynski i  Radca Dworu J u l i u s z  Kadyi.
|

U sta lo n o  okręg i  wyborcze w k l a s i e  ś r e d n i e j  w łasno­

ś c i  z i e m s k i e j ,  w y b ie r a ją c e j  ośm posłow z tych  c z t e r e c h
i r -0 /  /

Polakow i  Rusinów w n a s tęp u ją c y  sposobi

P o l s k i e  / ;  pow iaty  p o l i t y c z n e : / :

■ 1 / .  Kraków, Chrzanów, Podgórze ,  W ie l i c z k a ,  Bochnia  

| / i  m i e j s c e  wyboru Krakowi/;  Wadowice, Oświęcim, B i a ł a ,

| Żywiec / 1 m ie j s c e  wyboru Wadowice : / ;  Nowy Są cz ,  Limano-
j

• wa, Grybów, Nowy Targ, M y ś le n ic e ,  G o r l i c e ,  J a s ł o  / i m i e j -
i --

sce  wyboru Nowy S ą c z : / ,  255 wyborców, j e d e n  

p o s e ł .

2 / .  Tarnów, P i l z n o ,  M ie le c ,  Dąbrowa, Ropczyce,  Brzesko  

/ :  m ie j s c e  wyboru Tarnów:/;  Rzeszów, Kolbuszowa, N isk o ,  

Tarnobrzeg,  Strzyżów, Przeworsk,  Łańcut / :  m ie j s c e  

wyboru Rzeszów : / ,  235 wyborców, j e d e n  p o s e ł .  

3 / .  P rzem yśl ,  M ościska,  Gródek, Dohromil , Sanok, Brzo­

zów, L isk o ,  Krosno / :  m ie j s c e  wyboru Przemyśl  : /  ; 

J a r o s ła w ,  Cieszanów, Jaworow, Rada ruska ,  Sokal  / : m i e j -  

sce  wyboru Jarosław : /  ; Sambor, S ta r y  Sambor, Turka,  

Drohobycz, Rudki, S t r y j ,  S k o le ,  D o l i n a / :  m ie j s c e  wybo­

ru Sambor : / ,  240 wyborców, j e d e n  p o s e ł .

4 / .  Lwów, Bobrka, Żydaczów, Przemyślany,  Brzeżany,  

Żółk iew ,  Złoczow, Kamionka strum iłowa,  Radziechów, Brody 

Zborow / :  m ie j s c e  wyboru Lwów : / ;  Tarnopol,  Trembowla,

. / .
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S k a ła t ,  Zbaraż, Husiatyn,  Podhajce,  Buczacz, Czortków,

/ :  m iejsce  wyboru Tarnopol : / ;  Stanisławów, Tłumacz, 

iBohorodczany, Kałusz,  Rohatyn, Z a le s z c z y k i ,  Borszczów

! / :  miejjsce wyboru Stanisławów : /  ; Kołomyja, Nadworna,
■

JPeczeniżyn, Horodenka, Śn iatyn ,  Kosów / :  m iejsce  wyboru

^Kołomyja : / ,  261 wyborców, j e d e n  p o s e ł .

R u s k i e .
   -

j l / . Przemyśl,  Dobromil, Sanok, L isko ,  Krosno, / :  miejsce
I . ,

jwyboru Przemyśl : /  ; Jarosław, Przeworsk, Łańcut, C ie -  

jszanow / :  m iejsce  wyboru Jarosław : /  ; Sambor, Stary  

Sambor, S t r y j ,  Sko le ,  Turka, Rudki / :  m iejsce  wyboru 

Sambor : / ,  257 wyborców, j e d e n  p o s e ł .

2 / .  Lwów, Bobrka, Grodek, Mościska, Zydaczow, Brody, Ra- 

dziechów, Kamionka strumiłowa / :  m iejsce  wyboru Lwów : / ;  

Rawa, Sokal ,  Jaworow, Żółkiew / :  m iejsce  wyboru Rawa ; / ,  

253 wyborców, j e d e n  p o s e ł .

3 / .  Tarnopol, Trembowla, S k a ła t ,  Zbaraż / j m i e j s c e  wyboru 

Tarnopol : /  j Brzeżany, Złoczów, Zborów, Przemyślany,  

Rohatyn, / :  m iejsce  wyboru Brzeżany : /  ; Buczacz,  Pod­

hajce  / :  m iejsce  wyboru Buczacz ; / ,  227 wyborców,

j e d e n  p o s e ł .
/  /  /

4 / .  Stanisławów, Tłumacz, Bohorodczany, Kałusz ,  Nadworna,

Dol ina  / :  m iejsce  wyboru Stanisławów : /  j Kołomyja, 

P eczen iżyn ,  Śn iatyn ,  Kosow, Horodenka / :  m iejsce  wyboru
. p ł

Kołomyja : /  ; Czortkow, Z a le s z c z y k i ,  Husiatyn, Borszczow 

/ :  m iejsce  wyboru Czortków : / ,  232 wyborców, j e d e n  

p o s e ł .

Okręgi w k l a s i e  cenzusowej miast większych z manda­

tami p o lsk im i ,  podaliśmy we wczorajszym numerze.

Rusini  otrzymują w t e j  k l a s i e  5 mandatów, a okręgi
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t e  oznaczono w n a s tęp u ją c y  sposob:  

l / . Lwów, Złoczow, jed en  p o s e ł .

2 / . Przem yśl ,  Ja ro s ła w ,  Sambor, S t r y j ,  Drohobycz

| jed en  p o s e ł .
!

3/ . Stani  sławow ew en tua ln ie  z Knihininem, Kołomyja,

i jeden p o s e ł .
/

4 / .  Tarnopol,  Zagrobe la ,  Brzeżany,  S o k a l ,  Kozowa, 

Brody, S ta re  Brody, jeden p o s e ł .

5 / .  Jaworow, Grodek, ż ó ł k i e w ,  S o k a l ,  jeden p o s e ł .

W k l a s i e  powszechnej w iększych  m iast  zmieniono  

o k ręg i  r u s k ie  w n a s tę p u ją c y  sposób / :  3 r u s k ie  manda­

t y : /  :

1 / .  Lwów, Brody, Stare  Brody, Tarnopol,  Zagrobela ,  

Złoczow 1 p o s e ł .

2 / .  P rzem yśl ,  Sambor, Sanok, Jaworow, Żółkiew,
/

S o k a l ,  Grodek, J a r o s ła w ,  1 p o s e ł .

3 / .  Kołomyja, Stan is ławów, e w en tu a ln ie  K n ih in in ,  

Drohobycz,  S t r y j ,  Brzeżany,  1 p o s e ł .

N a s tęp n ie  prowadzono ogó lną  dyskusyę nad okręgami  

wyborczymi w k l a s i e  gmin w i e j s k i c h  i  m nie jszych  m ia s t e ­

c z e k .

Przemawial i  J . E . P .  Nam iestnik  B o b rzyńsk i ,  p . p . :  

Abrahamowicz, Dr. G lą b iń s k i ,  C i e ń s k i ,  Rutowski,  S t a -  

p i ń s k i ,  K oro l ,  Makuch -  p r z e d s ta w ia ją c  konkretne propo-  

zycye co do r o z d z i a ł u  okręgów na G a l i c y ę  zachodnią i  

wschodnią ,  oraz u s ta -n o w ie n ie  p o szc ze g ó ln y c h  okręgów. 

Dyskusyi  n ie  ukończono; p o s i e d z e n ie  zamknięto o g o d z i ­

n ie  6 .3 0  wieczorem.

Na j u t r o . ,  godz inę  6 .  wieczorem zwołana z o s t a ł a  

komisya parlamanetarna prawicy,  celem za s ta n o w ie n ia  s i ę

*/ •
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nad ojręgami wyborczymi w k l a s i e  w i e l k i e j  w łasnośc i  

z iem skiej  t a b u la r n e j .

W k l a s i e  t e j  zaproponował p.  C ieńsk i  zmianę 

okręgow w tym kierunku, i ż  zamiast obecnych 16 podzie­

lonych na dawne obwody domaga s i ę  ustanow ienia  ty lko  

8 okręgow i  to n i e  w granicach po 2 dawne obwody, ale  

dowolnie pokrajanych. Nadto we wniosku p .C ieńsk iego  

i s t n i e j e  zamiar zm niejszen ia  l i c z b y  mandatów p o s e l sk ic h  

w G a l i c y i  za ch odn ie j ,  a natomiast  powiększenia  l i c z b y  

tych mandatów w G a l i c y i  wschodniej .  Krakowski okręg  

miałby n . p .  prawo wyboru zamiast s z e ś c i u ,  

ty lko c z t e r e c h  posłów.

Ze s trony  Rządu zaproponowano w t e j  k l a s i e  po­

d z i a ł  na dotychczasowe okręgi  dawnych obwodów w l i c z ­

bie  16 oraz 1 nowy d la  Rusinów.

Komisya parlamentarna prawicy ma rozpatrzyć  te  

propozycye i  objawić swoje zdanie  

++++++++++++++

s t
87 1 6 .k w ie tn ia

O
Dziś  od godziny 9 rano do 1 .30  po południu obra­

dował jedynie  subkomitet z łożony z p . p . :  Abrahamowi- 

cza, Badeniego, Lea, Lewickiego,  P in in sk ie g o  i  S ta p iń -  

sk ie g o ,  wybrany przez komisyę reformy wyborczej dla  

u s t a l e n i a  t e k s t u  uchwalonych już przez komisyę w za­

sadzie  §§ 44 ,  45,  46 ,  ordynacyi wyborczej sejmowej.

W obradach subkomitetu w z i ę l i  również u d z i a ł  J .E .P  

Namiestnik Dr. Bobrzyński i  Radca Dworu J u l iu s z  Kadyi. 

Przez chwilę  u c z e s t n i c z y ł  także w obradach J.E.P.Mar­

sza łek  krajowy hr .  Gołuchowski.

• /  •

;
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W paragrafach  tych  i d z i e  o n a l e ż y t e  z a b e z p ie c z e ­

n ie  m n i e j s z o ś c i  narodowych w okręgach dwumandatowych 

we wschodnie j  G a l i c y i .  Dyskusya b y ła  nader ożywiona.  

Suhkomitet o d r o c z y ł  jednak d a l s z e  obrady do j u t r o ,  godz .  

9 .  rano.

Na tem p o s i e d z e n i u  n a s t ą p i  o s t a t e c z n a  kod yf ikacya  

i  uchwalenie  powyższych postanowień sejmowej ordynacyi  

w y b o rc ze j .

Wskutek p r z e c i ą g n i ę c i a  s i ę  obrad tego  subkom itetu ,  

n i e  mógł d z i ś  rano ,  jak by ło  zapowiedziane odbyć po­

s i e d z e n i a  drugi suhkom ite t ,  wybrany d l a  u ł o ż e n ia  ok rę -  
/

gow wyborczych. P o s i e d z e n ie  tego  subkomitetu odroczono  

do d z i ś ,  godz iny  4 pop o łud n iu .  P o z o s ta j ą  j e s z c z e  w tym 

subkom itec ie  do z a ł a t w i e n i a  o kręg i  k l a s y  gmin w i e j s k i c h ,  

m ia s te c z e k  m n ie j szy c h ,  a n i e  są wykluczone j e s z c z e  

pewne drobne modyfikacye w k l a s i e  cenzusowej m iast  

w ię k sz y ch ,  o co s t r o n y  in teresow ane  u s i l n i e  z a b i e g a j ą .

~7
.J*

-

PISMO NAJPRZEWIELEBNIEJSZYCH KS. BISKUPÓW POLSKICH 

w odpowiedzi  

J .  E. HR. STANISŁĄ?iOWI TARNOWSKIEMU.

E k s c e l e n c y o  !

Na in te r p e lY c y ę  p u b l i c z n i e  ku nam zwróconą mamy 

z a s z c z y t  odpowiedzieć  co n a s t ę p u j e :

Ep iskopat  polski ,  s t a n ą ł  przed bardzo trudnym i  

bardzo ważnym problemeto. Przy uchwale bowiem nowego 

u s t r o j u  prawa wyborczegoxg ł o s y  Episkopatu p o l s k i e g o  

według w s z e lk i e g o  prawdopodobieństwa p r z e c h y l i ć  mogą
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sz a l ę  na t ę ,  czy na tamtą s t r o n ę .  J e ś l i b y  tedy skutki  

nowego u s tro ju  prawa wyborczego okazały  s i ę  d la  K ośc io ła  

i  kraju z ł e ,  znaczną c zęść  odpowiedzia lności  ponos i łby  

w łaśn ie  Episkopat tak wobec własnego sumienia, jak i  

wobec spo łeczeństw a .

W poczuciu t e j  odpowiedzia lnośc i  za krok swój 

Episkopat zeb ra ł  s i ę  na wspólną naradę i  po sumiennem 

ro zp atrzen iu  zasad projektu  ośw iadczy ł  s i ę  przeciw n i e ­

mu. Uważaliśmy za nasz moralny obowiązek postarać  s i ę  o 

t o ,  aby o p in ia  w kraju była  o tem powiadomiona. Inaczej  

bowiem mógłby nas spotkać s łu szn y  zarzut od tych ,  coby 

r a d z i  b y l i  pó jść  za nami, że n i c  o naszym kroku nie

w i e d z i e l i ,  albo d o w ie d z ie l i  s i ę  już zapóźno.
i

Z drugiej  a t o l i  s trony n ie  naszą było rzeczą  rzucać
’ i ,

s i ę  w wir walk p o l i ty cz n y c h  i  układać szczegółowe pro­

j e k ty .  Lecz oto zaskoczeni  z o s ta l i ś m y  zapytaniem Wa­

sze j  E k sce len cy i ,  p u b l ic z n ie  do nas skierowanem a więc
./także

domagającem s i ę  odpowiedzT^publicznej i  g ł ę b i e j  w i s t o ­

t ę  rzeczy  wchodzącej.

W w yłuszczen iu  naszego stanowiska musimy prze -  

dewszystkiem s t w ie r d z ić ,  że n ie  kierowały nami żadne 

względy natury p o l i t y c z n e j .  Jakkolwiek reforma wyborcza 

j e s t  aktem politycznym,,  n ie  j e s t  nim jednak w y łą c zn ie .  

Nowy bowiem u s tr ó j  prawa wyborczego wydaje ze s i e b i e  ~

prawodawców, którzy  zapómocą władzy ustawodawczej wpły-
l

wać mogą i  wpływać będą na w szy s tk ie  d z ied z in y  ż y c ia

k o ś c i e ln e g o ,  narodowego, k u l tu r a ln eg o ,  społecznego i

moralnego, a s z c z e g ó l n ie j  na p r z y s z ły  kierunek wychowa-
(. wyborcza _

n ia  pu b l iczn eg o .  Tem samem reformąyw te  w szy s tk ie  d z ie ­

dziny  wkracza i  z niemi s i ę  ł ą c z y .  Do nas więc jako

• /

>
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/ /
do stróżów praw wiary w tych  d z ie d z in a c h  ż y c i a ,  n a le ż y  

pytać  i  badać, o i l e  do i c h  zdrowego rozwoju propono­

wany u s t r ó j  prawa wyborczego dopomaga, a l b o t e ż  w upraw­

nionym rozwoju p rzeszk a d za ,  lub go nawet n i s z c z y #
i

I t e n  wzgląd o s t a t n i  wpłynął  w y łą c z n ie  na nasze  

stanowisko w o d n i e s i e n i u  do p rojek tu  nowego u s t r o j u  

iprawa wyborczego.

Musimy t e ż  przedewszystkiem  za zn a cz y ć ,  że d a le c y  

j es teśm y od zamiaru ukrócania  ja k ic h k o lw iek  praw po­

l i t y c z n y c h  ludu .

Jesteśm y n ajgor l iw szym i  rzecznikam i zdemokratyzowa­

n i a  naszego  sp o łe c z e ń s tw a ,  a tem samem p r z y p u szc ze n ia  

jnaszego ludu do w ię k sz e g o ,  n i ż  dotąd ,  u d z i a ł u  w p r a -  

jwach p o l i t y c z n y c h .  N ie je d n o k r o tn ie  t e ż  dawaliśmy  

p u b l i c z n i e  w decydujących chwilach wyraz naszym w t e j  

mierze zapatrywaniom. I j e e l i  czego ża łujem y,  to  chyba 

t y l k o  t e g o ,  że czy n n ik i  powołane zbyt  pozno z a c z ę ł y  

s i ę  l i c z y ć  z upragnionym ruchem ludowym i  s t ą d ,  jak 

zwykle w ta k ic h  razach bywa, c z ę s t o  skazywane są na-  

s t ę p n ie  na t o ,  aby p r z e j śc io w y  i n t e r e s  k o n s t e l a c y j  

p o l i t y c z n y c h  już iden ty f ik o w ać  z in te r e se m  lu d u .  Nie  

ośw iadczając  s i ę  tedy  za us tęp stw am i,  których  wymaga- 

łyby  same ty lk o  p r z e lo t n e  chwilowe w z g lę d y ,  rozumie-  

my naglącą p o tr z e b ę ,  ażefcy dać c o r y c h l e j  ludowi t o ,  

co mu s i ę  s ł u s z n i e  n a l e ż y .

My ufamy naszemu ludowi .  My wiemy, j a k i  skarb  

i  k l e j n o t  j e s t  w jego duszy .  Jaka żywa w ia r a ,  jak ie

przywiązan ie  do K o ś c io ła  nasz lud ożywia ! Ksiądz
1

Antoniewicz  mawiał, że niebo z a p e łn io n e  p o lsk im  chłopem 

-  mybyśmy sercami naszego  ludu także  i  z ie m ię  z a p e łn ić

•A
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r a d z i .  W c ię ż k ic h  dhwilach naszego ż y c ia  k o śc ie ln eg o
■

i  narodowego lud nasz s taw ał  n ie je d n o k r o tn ie ,  by dzwigaś  

i  ratować. W P o d la s k ie j  krew swą p rz e lew a ł  d la  wiary.

W Poznańskiem chłop p o l s k i  p r z y c z y n i ł  s i ę  do zwycięstwa  

w kulturkampfie ,  a d z i ś  broni on k o śc ie ln eg o  i  z nim 

ś c i ś l e  złączonego narodowego u s t r o j u .  Jakżebyśmy tedy  

mogli n ie  c h c ie ć ,  by ta k i  lud n ie  z o s t a ł  wyposażony 

w p e łn ię  należnych mu praw. Ale w łaśn ie  d la te g o ,  że mu 

ich  z serca  życzymy i  z duszy ich  pragniemy, chcemy i  

żądamy d la  niego tak iego  u s tr o ju  prawa wyborczego, przez  

który zdrowa dusza ludu znajdz ie  u j ś c i e ,  by temu co 

czuje  i  temu co kocha mogła dać także wyraz w ży c iu  

publicznem i  w ż y c iu  społecznem.

Pragniemy t e ż ,  ażeby prawa pos iadan ia  p o l i t y c z n e -
i!

go ludnośc i  c h r z e ś c i j a ń s k i e j  n ie  b y ły  nadwerężone. J e s t  

to  zasadniczy  p o s t u l a t  spraw iedl iwośc i  s p o łe c z n e j .

Nie myślimy bynajmniej naruszać zasady równouprawnie­

n i a  narodowości i  n i e c h r z e ś c i j a ń s k i c h ,  a l e  w łaśn ie  *y-
'

chodząc z t e j  zasady, musimy uważać sztuczne  o s ł a b ie n i e  

c h r z e śc i ja ń sk ie g o  elementu w naszych miastach i  mia­

steczkach  przez w y d z ie len ie  z n ich jednej c z ę ś c i  wyborców 
,

c h r z e śc i ja ń sk ic h  i  skupien ie  ich  w osobnych okręgach wy-
I

borczych i  przez pozostawianie  drugie j  c z ę ś c i  tych wybor­

ców bez s łu sz n e j  ochrony ich prawa wyborczego, za naru-
*

sz en ie  praw p o l i ty c z n e g o  pos ia da n ia  c h r z e ś c i j a ń s k ie j

lu d n o ś c i ,  do którego w imię swej c h r z e ś c i j a ń s k i e j  k u l tu -
l i  ”

ry ludność ta  ma pełne  prawo.

Kto zaś w ie ,  czem są d la  nas m iasta  i  m iasteczka ,  

te  prawdziwe twierdze n asze j  c h r z e ś c i j a ń s k ie j  ku l tury ,  

ten rozumie jak n iespraw ied l iw ą  i  jak szkodliwą j e s t

• / •
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r z e c z ą  podobne wyw łasze  z e n ie  c h r z e ś c i  j a ń s k ie j  ludno­

ś c i  z j e j  p o l i t y c z n e g o  s tanu p o s ia d a n ia .

Stanowisko nasze wobec reformy wyborczej n i e  j e s t  

t e ż  podyktowane żadnym partykularyzmem narodowym, wro­

gim narodowości drugim -  narodowości  r u s k i e j .  Dawa­

l i ś m y  ted y  n ie j e d n o k r o t n ie  dowody jak szanujemy i  ko­

chamy w szę d z ie  b r a tn i  obrządek, jak w t e j  mierze p o j ­

mujemy szeroko myśl k o ś c i o ł a  i  jak s z c z e r z e  życzymy so­

b i e  uprawnionego rozwoju narodowości  r u s k i e j .  Rozumie­

my t e ż  p o trzeb ę  u w zg lęd n ien ia  s łu szn y ch  praw p o l i t y c z -
■

nych narodowości  r u s k i e j .  W c e l u  z a b e z p ie c z e n ia  jednak 

zgody i  j e d n o ś c i  obu narodów sądzimy, że do t r w a łe j  

harmonii  może t y lk o  poprowadzić t a k i  u s t r ó j  nowego pra­

wa wyborczego,  k tó r y  równomiernie uw zględnia  o b ie  na­

rodowości  zamieszkujące  w s p ó ln ie  tę  z i e m ię ,  a k tó ry

przy s to sow uje  s i ę  do warunków wzajemnego i c h  w s p ó łż y c ia
\

Tym z a ś  punktem w y jś c ia  d la  ta k ie g o  u s t r o j u  p o l i ­

tycznego  winna być wedle zdania naszego ro d z in a ,  w k t ó -  

r e j  ż y ją  razem obie  n a rodow ośc i ,ruska  i  p o l s k a .

Wprawdzie z u p e łn ie  co innego j e s t  ż y c i e  ro d z in n e ,  

a co innego ż y c i e  p o l i t y c z n e ,  to jednak o d d z ia łu j ą  

wzajemnie na s i e b i e .  Kto w ie ,  jak każdy akt wyborczy  

ł ą c z y  s i ę  ś c i ś l e  z mnóstwem czynników także  moralnych  

i  duchowych, ten rozumie,  jak s z e r o k ie  j e s t  oddzia ływa­

n i e  aktu wyborczego,  jak daleko s i ę g a j ą c y  proces  psy­

c h icz n y  go poprzedza i  po nim n a s t ę p u j e .

Zdaje s i ę  więc  nam, że wspólność w r o d z in ie  winna 

być zatwie rdzoną przez  w spó lność  w g m in ie ,  a potem 

przez wspólny u d z i a ł  urny w yb orcze j .  Sądzimy t e ż ,  że
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p etry f ik a ey a  separatyzmu p o l i t y c z n e g o ,  czy w samym
I

Sejmie,  czy w r o z d z ia le  obu narodowości między dwie 

j osobne urny wyborcze j e s t  czemś przeciwnem charaktero-  

■ wi i  naturze wzajemnego w sp ó łży c ia  i  stąd bodaj czy  

i zamiast spodziewanej i  pożądanej zgody n ie  w n ies ie  

| r o z d z ia łu  w to  wszystko,  co stosunki  i  życ ie  z ł ą c z y ł y  

: i  z e s p o l i ł y .

Nie chcemy wchodzić w p o l i t y c z n ą  s tronę  odnośnego 

| p r o jek tu .  To do nas n i e  na leży  -  a le  sądzimy, że obo-
V

i  wiązkiem j e s t  naszym, choćby ty lk o  przedstawić  obawy 

i  przypuszczenia  pod względem moralnym i  duchowym.

Mając po tych wstępnych uwagach wskutek i n t e r p e l a -
I

i c y i  Waszej Eksce lency i  podać motywa naszego z a sa d n ic z e -
1

i go stanowiska,  n ie  możemy wchodzić w sz cz egó ły .

Bo jakkolwiek my sami w ła śn ie  s z c z e g ó ły  tego pro-

t

'Ś

J jektowanego prawa wyborczego sumiennej poddaliśmy dysku-
t

s y i  i  r o zp atrzen iu ,  to o g ła sz a n ie  publiczne  w t a k i e j

| sprawie uważamy za niewskazane. Jakże bowiem łatwo

; w ch w i l i  tak iego  n a p ię c ia  rożnych interesów i  p o l i t y c z -

i nych namiętności  moglibyśmy być pomówieni o sp rzyjan ie  •

t e j ,  czy owej p o l i t y c z n e j . p a r t y i  d la tego  już samego,

i ż  z n ią  przypadniem mamy wspólne obawy co do jak iego ś

konkretnego punktu.
,

Nam zaś ,  k tórzy  stoimy na stanowisku nadpartyjnem, 

za le ż y  bardzo na tem, aby nawet pozorow na s i e b i e  n ie  

ś c i ą g a ć ,  że s i ę  powodujemy jakimiś  innymi względami  

ubocznymi, a n ie  jedynie  i  wyłącznie  względem na dobro 

ogolne .  Dlatego t e ż  ograniczamy s i ę  do jak n a j o g ó l n i e j ­

szego o k r e ś le n ia  naszego zasadniczego stanowiska.  Nasz 

sąd o p r o jek c ie  reformy wyborczej ,s treszczam y w jednem

•/ •
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(

zdaniu: ten p r o j e k t  reformy wyborczej budzi najpoważ­

n i e j s z e ,  z a sa d n icz e  obawy i  zagraża zalewem radykalizmu  

Jzarowno n ie b e z p ie c z n e g o  d la  praw r e l i g i i  i  e t y k i  jak i  

j d l a  związanej  z niemi n i e r o z d z i e l n i e  k u l tu r y  narodowej.  

W szelk i  radykal izm czy  to p o l i t y c z n y ,  n ie  c o f a j ą c y  

s i ę  przed zdeptaniem choćby n a j ś w i ę t s z e j  zasady e t y c z -  

| n e j ,  b y leby  jeno d o j ś ć  do swego c e l u ,  czy  t e ż  s p o łe c z n y ,
i

! id ą c y  pod sztandarem waśni klasowych i  n i e n a w i ś c i ,  go ­

d z i  w same podstawy u s t r o j u  sp o łeczn ego  i  m ora ln ośc i
I

p u b l i c z n e j .

I n i e c h a j  n i k t  nam n i e  mówi, że to s i ę  n i e  sp r z e ­

c iw ia  z a sa d z ie  k a t o l i c k i e j .  Wszystko,  co nadweręża e t y -
|

! kę p u b l i c z n ą  w t a k t y c e ,  czy w zasadach,  tem samem nad-

I weręża u s t r ó j  w s z e lk i  r e l i g i j n y ,  k tóry  t y lk o  na z d r o -
!

! wej m ora ln ośc i  p u b l i c z n e j w p i e r a ć  s i ę  może.

Nasze z a ś  obawy w o d n i e s i e n i u  do teg o  w ła ś n ie  pro­

jek tu  prawa wyborczego są tem s i l n i e j s z e ,  o i l e  m n ie j ­

s z o ś c i ,  mające z d o ln o ść  i  prawo w im ię  swej k u l tu r y
/ /

m ora lnej ,  czy c h r z e ś c i j a ń s k i e j ,  aby być równoważnikiem

u s t r o j u  ż y c i a  p u b l iczn eg o  w rożnych o r g an izacyach  wy­

borczych,  c z ę ś c i ą  z u p e ł n i e ,  c z ę ś c i ą  n i e d o s t a t e c z n i e  są 

w tym p r o j e k c ie  ch ro n io n e .

Im g orętszym i  je s teśm y zwolennikami demokratyza-  

c y i  sp o łec ze ń s tw a ,  tem b a r d z ie j  zwalczać  będziemy jego  

z r a d y k a l iz o w a n ie .

Demokratyzacya sp o łeczeń s tw a  powołuje nowe p i e r ­

w i a s t k i  św ieże  i  n i e z u ż y t e  do s łu żb y  s p o ł e c z n e j ,  rady­

ka l izm  z a ś  wnosi zarzew ie  waśni i  n i e n a w i ś c i  a zdrowe 

elem enta  o s ł a b i a ,  rozk ła d a  i  usuwa.

Demokratyzacya sp o łeczeń s tw a  odnawia i  odmładza

. / •
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duchowo zdrową krew narodu, podczas gdy radykalizm

zatruwa ją i  n i s z c z y .

Zdrowa demokratyzacya społeczeństwa j e s t  zawsze

I pożądana, widmo zad radykalizmu j e s t  największem n i e -

| bezpieczeństwem władnie  d la  samej demokratyzacyi spo-  
\ /

I łeczenstw a ,  to t e ż  zwalczanie  go j e s t  powszechnym obo-
i  |  -
i

wiązkiem.

Obowiązek zad ten  j e s t  podyktowany ta k ż e  samym 

instynktem zachowawczym spo łeczeństw a.

Społeczeństwo nasze wyszło z pierwiastków kultury  

c h r z e ś c i j a ń s k i e j ,  na n ie j  s i ę  u r o b i ło ,  z j e j  sokow ssa -
9

ł o ,  z n i e j  c a ły  u s t r ó j  d la  swych podwalin społecznych  

w z i ę ł o .

W takiem z e sp o le n iu  p ierw ias tka  c h r z ę śc i ja n sk ie g o  

i  u s tr o ju  spo łecznego ,  spo łeczeństw o,  które  s i ę  broni  

przed radykalizmem, broni tem samem swojego rozwoju, 

ż y c ia .

Łączymy d la  Waszej E ksce lency i  wyrazy winnego
■

szacunku i  poważania.

+ Jozef  B i lczew sk i  Arcybiskup Lwowski;

+ Jozef  P e lcz a r  Biskup Przemyski;

+ Adam Sapieha, Książę-Biskup Krakowski;

+ Jozef  Teodorowicz,  Arcybiskup Lwowski obrz.orm.  

+ Leon Wałęga Biskup Tarnowski.

\S

SEJMOWA REFORMA WYBORCZA..

Subkomitet d la  reformy wyborczej obradował wczoraj 

od godz.  4 do 7 wieczorem w dalszym c iągu  nad usta len iem  

okręgow wyborczych w k l a s i e  gmin w ie j s k ic h  i  mniejszych |

/  •/ •
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m i a s t e c z e k .  Przew odniczy ł  p .  Leo. W obradach w z i ę l i
/

u d z i a ł  ze s trony  Rządu J .E .P .  Nam iestnik  Bobrzynski  

i  Radca Dworu J u l i u s z  Kadyi.

U s t a l e n i e  okręgow wyborczych w k l a s i e  gmin w i e j -
9

s k ic h  , jak to z gory można by ło  przewidywać, n a s t r ę c z a

n a jw ię k sze  t r u d n o ś c i ,  n i e  ty lk o  ze względu na s ta n o w i-  
/

sko Rusinów, l e c z  także ze względu na wchodzące w grę
/

i n t e r e s y  p o szczegó lnych  p o l s k i c h  s t r o n n ic t w .

R e fer en t  p.Badeni w p r o j e k c ie  swym zaproponował  

n a s tę p u ją c e  okręgi  wyborcze :
/

W g a l i c y i  zachodnie j  : 33 okręgow jednomandatowych

p o l s k i c h  ; 1 okręg jednomandatowy r u s k i ,  obejmujące

powiaty  sądowe : Muszyna, G o r l i c e ,  Grybów, Żmigród,

Dukla,  Krosno, Brzozow , Dynów.

W G a l i c y i  wschodniej  : 17 okręgow dwumandatowych
/ /

m ieszanych wybierających  34 pos łow ,  27 okręgow jedno­

mandatowych r u s k ic h ,  oraz 4 o k ręg i  jednomandatowe p o l ­

s k ie  .

Ogółem 99 mandatów p o s e l s k i c h  w 82 okręgach wy­

b o rczych .

W dotychczasowych rozprawach w y ł o n i ł y  s i ę  trudno-
/

l e i  z powodu s ta w ia n ia  r o zb ieżn y ch  wnioskow.
/

W k w es ty i  dwumandatowych okręgow pp.Abrahamowiez 

i  r e f e r e n t  p.Badeni ośw iad czają  s i ę  za  17 okręgami.  

P.Rutowski o św ia d c z y ł  s i ę  za  14 okręgami.  

P .S t a p i ń s k i  g o d z i  s i ę  j ed y n ie  na 12 okręgów. 

P.Makuch przemawiał za 9 , ew en tua ln ie  10 okręgami.

W k w es ty i  p o d z ia łu  mandatów na G a l ic y ę  wschodnią
/ *

i  zachodnią  p .S t a p i n s k i  żąda 35 okręgow d la  zachodniej

G a l i c y i .
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Referent  p.Badeni oświadcza s i ę  za 33 okręgami w zachod­

n i e j  G a l i c y i .
t

P.Abrahamowicz za 31 do 32 okręgow.

P.Rutowski zaproponował 33 okręgow na zachodz ie ,

3 na pograniczu, 5 p o l s k ic h  na wschodzie i  14 dwumanda- - 

towych.

J .E .P .Nam iestn ik  Bobrzynski p o s ta w i ł  pośredniczący  

wniosek 31 mandatów w G a l i c y i  zach odnie j ,  1 w Brzozow- 

skiem, 3 okręgi  pograniczne p o l s k i e ,  14 okręgów dwuman- 

datowych mieszanych, 5 jednomandatowych p o l s k i c h , r e s z t ę  

jednomandatowe r u s k ie .

Wobec t e g o ,ż e  do porozumienia n ie  p rzy sz ło ,ob rad y  

odroczono i  postanowiono prowadzić rokowania między  

stronnictwami,  względnie  przywódcami, poczem subkómi- >-*► 

t e t  zb ier ze  s i ę  ponowniena d a lsze  obrady.

Subkomitet komisyi d la  reformy wyborczej wybrany . 

d la  zredagowania trzech  spornych paragrafów sejmowej 

ordynacyi wyborczej z e b r a ł  s i ę  d z i ś  o g o d z in ie  9 rano 

na d a lsze  obrady.

Przewodniczący Dr.Leo o d c z y ta ł  l i s t  otrzymany od 

p.Badeniego,  w którym zawiadamia, i ż  z powodu o s t a t n i e j  

enuncyacyi Episkopatu składa r e f e r a t  reformy wyborczej .

Przewodniczący oznajm ił  n a s t ę p n ie ,  że z powodu 

wyjazdu P.Namiestnika d z i ś  po południu do Wiednia, da­

l e j  z powodu rezygnacyi  p.Badeniego z r e f e r a t u ,  oraz
/ z

z powodu enuncyacyi Episkopatu, muszą wprzód byc prze­

prowadzone porozumienia między poszczególnymi klubami 

s e j m o w y m i D l a t e g o  p o s ied ze n ie  d z i s i e j s z e  subkomitetu  

d la  okręgow wyborczych, oraz j u t r z e j s z e  p o s ied zen ie
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p e łn e j  kom isy i  d la  reformy wyborczej z o s t a j ą  odwołane  

i ' d o p i e r o  w drodze pisemnej zawiadomi p r e ze s  o term in ie  

następnych  p o s ie d z e ń  subkomitetow i  p e łn e j  k o m isy i .

D z iś  o g o d z in ie  6 . wieczorem odbędą s i ę  w sprawie  

reformy wyborczej  p o s i e d z e n i a  kom isyi  parlamentarnej  

prawicy ,  oraz klubu centrum.

0 p o s i e d z e n iu  subkomitetu k o d y f ik a cy jn ego  otrzymu­

jemy nadto n a s tę p u ją c y  komunikat :

Subkomitet k o d y f ik a c y jn y  kom isy i  reformy wyborczej  

z e b r a ł  s i ę  d z i ś  o g o d z in ie  10 w gmachu Sejmowym. Na 

p o s i e d z e n i e  p r z y b y l i  w szyscy  członkowie  subkomitetu  

z wyjątkiem P .N a m ies tn ik a ,  w k to r eg o  z a s t ę p s t w i e  z j a w i ł  

s i ę  Radca Dworu Kadyi,  oraz r e f e r e n t a  p o s ł a  Badeniego .

Przewodniczący p o s e ł  dr.Leo zawiadom ił  obecnych,
/

t e  z powodu n ie o b e c n o ś c i  P .N a m ies tn ika ,  k tó ry  d la  watnydi 

przeszkód przybyć n i e  mógł,  oraz z powodu z ł o ż e n i a  r e -
ł

f e r a t u  przez p o s ł a  hr .Badeniego ,  k t ó r y  jako przyczynę  

teg o  kroku po d a ł  l i s t o w n i e  enuncyacyę E p iskopatu ,  posie'  

d zen ie  d z i s i e j s z e  odbyć s i ę  n ie  może,  a to  tern w i ę c e j ,  

że enuncyacya Episkopatu  wytworzyła  nową s y t u a c y ę ,  wo­

bec k t ó r e j  n iezawodnie  s t r o n n ic tw a  zechcą  s i ę  ze sobą 

porozumieć. Poczem przewodniczący zamknął p o s i e d z e n ie  

i  o z n a jm i ł ,  że zwołanie  następnego  n a s t ą p i  w drodze  

pisem nej .

P o s i e d z e n ie  j u t r z e j s z e  kom isy i  reformy wyborczej  

z o s t a ł o  p r zez  przewodniczącego odwołane z tych  samych 

powodów, k tó r e  wywołały zamknięcie  p o s i e d z e n i a  subko-  

m it e t u  k o d y f i k a c y j n e g o . - ___________________________________
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Jo
Sprawa reformy wyborczej sejmowej zgromadziła

/
wczoraj po południu w gmachu sejmowym kluby,  które  obrar 

dowały od godziny 3 po południu do 12 w nocy .  Przede-
f

wszystkiem obradowało Koło posłow krakowskich od 3 do 

4 po południu ,  a n a s tęp n ie  do godziny 9 wieczorem stron­

nictwo prawicy sejmowej. W obradach tych w z ią ł  także  

u d z i a ł  J .E .P .M in is te r  Skarbu Wacław Z a l e s k i .  Później  

obradowała grupa posłow p o d o lsk ich ,  a na s tęp n ie  do go­

dziny 12 w nocy prawica sejmowa.- Nadto obradował także  

klub centrum, a d a ls ze  obrady przeprowadzono d z i s i a j .  

Obrady te  są ś c i ś l e  poufne.

PP.Ministrowie Z a lesk i  i  Długosz odbyl i  d z i ś  dłuż­

szą konferencyę z P.Marszałkiem krajowym hr.Gołuchow-  

skira. «

2 9 . kw ie tn ia SPRAWY SEJMOWE.
i

W biurze  J .E.P .Marszałka krajowego hr.Gołuchowskie-  

go i  pod jego przewodnictwem odbyła s i ę  wczoraj konfe-  

rencya w sprawie reformy wyborczej sejmowej, która  

trwała od godziny 5 do 7 ’30 wieczorem. W konferencyi  t e j  

w z i ę l i  u d z i a ł  : J .E .P .M in is te r  skarbu Wacław Z a le s k i ,  

oraz pp.J.E.Abrahamowicz, k s .C z a r to r y sk i ,  J .E .d r .G łą -  

b i ń s k i ,  dr .Kozłowski ,  J . E . d r . P in i n s k i  i  J . 2 . hr .S tad n ick i .  

Obrady by ły  ś c i ś l e  poufne, a po ukończeniu i c h  J . 2 . P.Mi­

n i s t e r  Z a le sk i  odbył j e s z c z e  krotką konferencyę z pre­

zesem klubu ukra ińsk iego  dr.Lewickim.

O wyniku przeprowadzonych w c iągu o s t a t n ic h  trzech  

dni konferencyj  P .M in is te r  skarbu zawiadomić ma po
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0

powrocie do Wiednia PwPrezydenta M in is trów ,  k t ó r y  z a i n i -

Icyował akcyę p o śre d n icz ą cą  w sprawie zasad sejmowej r e -
!

;formy w y b orcze j .

POLSKIE KOŁO POSELSKIE.

i
P o ls k ie  Koło p o s e l s k i e  z eb r a ło  s i ę  wczoraj na d a l -I °

isze  obrady nad sprawą o r g a n iz a c y i  Rady narodowej dop ie ­

ro o g o d z in ie  7 m in .15 wieczorem . Przez c a ł e  popołudnie
J
i obradowały kluby i  komisyę parlamentarne w s z y s tk ic h  s tr o n!
jn ic tw ,  chcąc doprowadzić do porozumienia w sprawie l i -
i

Iczebnego u d z ia łu  s tr o n n ic tw  w s k ł a d z ie  Rady narodowej i .
I
iRokowania t e ,  mimo, że odbywały s i ę  w dalszym c ią g u
1 / /
;podczas obrad Koła do poznej nocy ,  n ie  z d o ł a ł y  doprowa-
|
jdzid do pozytywnego r e z u l t a t u .

Uchwalony na p o s i e d z e n iu  p o l s k ie g o  Koła p o s e l s k i e -
ł

go w dniu  7 p aź d z ier n ik a  1910 rggulamin Rady narodowej

postanawia w § 3 ,  że Rada narodowa sk łada  s i ę  z 30

członkow. Z t e j  l i c z b y  oznaczają  po s ło w ie  s tr o n n ic tw
/

konserwatywnych -  dwie grupy -  każda po 5 członkow j

po s łow ie  s tr o n n ic tw  demokratycznych, również dwie grupy

każda po 5 członkow, pos łow ie  s t r o n n ic t w a  ludowego 5

członkow, pos łow ie  s tr o n n ic tw a  centrum 2 członkow,
/

p o s ło w ie  s tr o n n ic tw a  c h r z ę ś c i j a n s k o - s p o ł e c z n e g o  1 c z ł o n ­

ka ,  w r e s z c i e  p os ło w ie  n i e n a l e ż ą c y  do żadnych s tr o n n ic tw

2 c z ło n k o w .P o ls k ie  Koło p o s e l s k i e  za tw ie rd za  ten  wybór

i  upoważnia jednego z wybranych do zw ołan ia  Rady narodo­

w e j ,  celem ukonstytuowania t e j ż e .C z ło n k ie m  Rady narodo­

wej może być każdy własnowolny obywatel  kraju -  powoła­



Lwowskiej

Numer Gaz.
D a t a Sejm, ciąg dalszy 1913

ny do t e j  czynności  przez powyżej wyliczone stronnictwa  

i  grupy, a zatwierdzony przez p o l s k ie  Koło p o s e l s k i e .

Według § 7 regulaminu, Rada narodowa i  j e j  korni- 

jsya wykonawcza, urzędować mają przez ca łą  kadencyę s e j -  

imową , a nawet i  poza ten  c z a s ,  aż do chw i l i  utworzenia  

i przez p o l s k ie  Koło p o s e l s k i e  nowych organow, gdyby przedf • »
•• • -  - --- •    -

^zamknięciem lub rozwiązaniem Sejmu n ie  zdołano p o s tąp ići
,po m yśl i  § 3 regulaminu.

Wobec t e g o ,  że sesya  b ie żą c a  sejmowa z o s t a ł a  zam­

k n ię t a ,  z a s z ł a  według regulaminu potrzeba ewentualnego  

zorganizowania nowej Rady narodowej i  w tym c e lu  zwoła­

ne z o s t a ł o  p o l s k ie  Koło p o s e l s k i e .
i

Na wczorajszych obradach Koła z a b i e r a l i  g ł o s  :
' ł t /

ip p .S ta p in sk i ,  G łą b in sk i ,  Krzeczunowicz, S ta rzy ń sk i ,
i

ICieńskij  C i e l e c k i ,  Merunowicz, Zamorski, Dębski,Wasung,  

G utowski ,  Leo, Skarbek, Hauswald i  Abrahamowicz.
i

P .S ta p in sk i  p o s t a w i ł  wniosek,  ażeby w p r z y s z ł o ś c i  

w skład Rady narodowej wchodziło  z prawicy sejmowej 12
ł * *

delegatów, z p o l s k ie j  demokracyi 6 delegatów, z ludowców

6 delegatów, z centrum zaś  i  narodowych demokratów po 
/

3 delegatów.

Po oświadczeniach,  złożonych n astęp n ie  przez pp.

G łąb ińsk iego ,  Krzeczunowicza i  S tarzyń sk iego ,  i ż  na

zmianę składu Rady narodowej s i ę  n ie  godzą, p o s ta w i ł

p.Wasung wniosek,  ażeby wobec braku porozumienia wśród

stronnic tw  p o l s k ic h ,  w m ie jsce  Rady narodowej w y b r a ć

Komitet tymczasowy, który  obejmie prowadzenie czynności
/

Rady narodowej, mających ogolne znaczenie  narodowe, a 

niezwiązanych z wyborami* Komitet ten składać s i ę  ma 

z 6 członkow, przyczem każda grupa: krakowska,podolska,

J .
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centrum, demokracya p o l s k a ,  demokracya narodowa i  ludowcy 

oznaczyć mają po jednym cz łonk u .

P.Abrahamowicz p o s t a w i ł  n a to m ia s t  w n iosek ,  i ż  Koło  

jsejmowe uznaje  za potrzebne utrzymanie Rady narodowej,  

o p i e r a j ą c e j  s i ę  na porozumieniu w s z y s t k ic h  s t r o n n ic t w .

W dalszym z ai wniosku proponował p.Abrahamowicz
i

^odroczenie decy zy i  Koła co do sk ładu Rady narodowej do
i
jdnia d z i s i e j s z e g o ,  ażeby umożliwić  stronnictwom porożu-
i
m ien ie  s i ę .

Po z g ł o s z e n i u  tych wnioskow o d r o c z y ł  przewodniczący  

p.Leo o g o d z in ie  12 w nocy d a l s z e  obrady Koła ,  ponieważ  

r o zp o czę to  na nowo rokowania między klubami,  a nadto  

[ stronnictwo prawicy sejmowej udało s i ę  do jed n e j  z s a l  

jkomisyjnych na narady.

0 g o d z in ie  12 m in .30 w nocy p o d j ę ło  Koło d a l s z e  

obrady.

P.Abrahamowicz z g ł o s i ł  wn iosek ,  ażeby w sk ład  Rady
s

narodowej w e s z l i  d e l e g a c i  prawicy 12,  ludowców 6 ,  demo­

kratów p o l s k ic h  5,  centrum z a£ i  demokracyi narodowej po 

4 .

K o ło ;p r z y s t ą p i ł o  do g ło sow a n ia  nad zgłoszonymi  

wnioskami.

Wniosek p.Abrahamowicza,iż  Koło uznaje  za potrzebne  

utrzymanie Rady narodowej,  uchwalono, na tom ia s t  drugi  

w n iosek ,  ażeby odroczyć decyzyę co do sk ładu  Rady naro­

dowej do dnia  d z i s i e j s z e g o ,  o d rzucono .-

Po t e j  uchwale p o s ło w ie  z grupy p o d o l s k i e j ,  cen­

trum i  narodowych demokratów o p u ś c i l i  sa lę  obrad.

Na c h w i lę  zawieszono znów obrady, ażeby os iąg n ą ć  

porozum ien ie ,  a po bezskutecznych  próbach ro zp o cz ę to



Lwowskiej

Numer Gaz,
D a t a Sejm, ciąg dalszy 1913

da lsze  obrady -  gdyż wedle regulaminu do ważności  uchwał 

Koła komplet posłów b y ł  w ys tarczający .

Z k o l e i  p r z y sze d ł  pod uchwały wniosek p.Wasunga

: na ustanowienie  " Komitetu tymczasowego ” i  wniosek
I „

ten  z o s t a ł  przez Koło uchwalony.
/ *

Dopiero o g o d z in ie  p o ł  do 2 w nocy zakończyło Koło

i obrady.

105. Z K L U B Ó W .
v J

D z iś  przed południem obradował w gmachu sejmowym 

komitet  wykonawczy, wybrany przez prawicę sejmową dla  

z a ła tw ia n ia  spraw stronnic twa w c z a s i e  po zamknięciu  

s e s y i  aż do przeprowadzenia nowych wyborow, W obradach v 

! w z i ę l i  u d z i a ł  pod przewodnictwem p.Abrahamowicza cz łon­

kowie komitetu : Korytowski, J ę d rze jo w icz ,  bar.Moysa-  

Rosochacki,  C i e l e c k i ,  oraz zastęp cy  członków : Konopka 

i  Władysław K ra in sk i .  Następne p o s ied ze n ie  komitetu|
i odbędzie s i ę  w Krakowie dnia 21 .b .m .
i

Dziś  obradowały również klub centrum i  klub narodo-
/ # t

wych demokratów, a na s tęp n ie  oba kluby w s p ó ln ie . -

109 13 .ma ja POSIEDZENIE KOŁA KRAKOWSKIEGO.

Koło krakowskie , wierne swej t rad ycy i  p o l i t y c z n e j ,  

uznaje potrzebę i s t n i e n i a  Rady narodowej, o i l e  j e j  byt  

w myśl wniosku prezesa  prawicy, p r z y ję teg o  na pos ied ze ­

n iu  p o lsk ieg o  Koła sejmowego, op iera  s i ę  na porozumie­

n iu  w szystk ich  s tro n n ic tw ,  w skład Koła sejmowego wcho­

dzących. Ponieważ do takiego porozumienia n ie  p r z y s z ło ,
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p r z e to  Koło krakowskie musi wyciągnąć z t e g o  konsekwen-  

c y e ,  skutkiem czego członkowie  Rady narodowej, r ep re ze n ­

t u j ą c y  w n i e j  grupę krakowską, w d z i a ł a l n o ś c i  Rady naro­

dowej u d z i a ł u  brać n i e  będą.

Ponieważ Komitet tymczasowy również n i e  r e p r e z e n t u -
i
Ije w s z y s t k ic h  s t r o n n ic tw ,  wchodzących w sk ła d  Koła sejmo 

Swego, gdyż t r z y  s tr o n n ic tw a  o św ia d c z y ły ,  że u d z i a ł u  w n i
i  •
i

jbrać n i e  będą,  p r ze to  Koło krakow skie ,  p o s tęp u ją c  kon-

jsek w en tn ie ,  wezwało, swego d e l e g a t a ,  wybranego do teg o

‘Komitetu tymczasowego, aby z n ie g o  w y s t ą p i ł .K o ło  krakow-
/

j s k ie  stanowczo odp iera  z a r z u ty ,  czyn ione  n i e k t ó r y m  jego

|członkom z powodu i c h  g ło sow a n ia  na p o s i e d z e n iu  Koła
|
i sejmowego i  s t w ie r d z a ,ż e  zachowanie s i ę  jego  p o s z c z e g ó l ­

nych członkow w t e j  sprawie w niczem n i e  wpłynęło  na 

jed ność  i  zwartość Koła .

Koło krakowskie uznaje  k o n iec zn o ść  utrzymanie j e -
/

dnośc ipraw icy  sejmowej i  weźmie c h ę tn ie  u d z i a ł  w pra—

cach komisyi  przez ten  H u b  dnia  6 . maja wybranej ,  d ą ż y ć

b ę d z ie  do powstrzymania rad y k a l izo w a n ia  s i ę  k r a ju  i  do

porozumienia ze stronnictwem demokracyi p o l s k i e j  i  l u d o -

wem, o i l e  to o s t a t n i e  n i e  da s i ę  porwać w c z a s i e  w alk i

wyborczej  do d z i a ł a l n o ś c i  sp rz ec zn e j  z naszymi i n t e r e s a -
/

mi narodowymi, an i  do w a lk i  z duchowieństwem.-

Koło krakowskie  uważa walkę s t r o n n ic tw  namiętną
/

i  o s o b i s t ą  za w i e l k i  błąd p o l i t y c z n y ,  k tó r y  g r o z i  k r a jo ­

wi naszemu w ie lk ą  s z k o d ą . -

D a t a
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V. W ewnętrzno-administracyjne

Numer Gaz. 

Lwowskiej
D a t a

286

266 1 6 . 1 i s t o p

273 2 4 . 1 i s t o p

299

R o k  1911 / :  od l . l i p c a  : /

2 2 . grudnia

Kreowanie nowego Starostw a w Radzi echowie od 1 .  s t y c z n i a  

1912.

R o k  1912.

1 - s z e  p o s i e d z e n i e  krajowego Komitetu ratunkowego pod p r z e -
/ #

wodnictwem N am iestn ika .  Postanowiono akcyę g łow nie  s k i e r o ­

wać ku d o s t a r c z e n i u  małym gospodarstwom p o n iż e j  50 ha g r y su  

i  odpadków s o l i  d la  z a p o b ie ż e n ia  d ep e k o r a c y i ,  a t o  grysu  

po z n iż o n e j  c e n ie  7 K za ce tn a r  metryczny a s o l i  b e z p ł a t n i e .

Nam iestnik  zakontraktow ał  już 500 wagonów g r y su  za g r a n ic ą
#

k r a j u ,  d a l s z y c h  500 wagonow ma niebawem z a k u p ić .  S o l i  Mi­

n i s t e r s t w o  skarbu przyznało  na r a z i e  500 wagonów. Ponadto  

mają być gospodarstwom średnim od 50 do 250 ha dawane po­

ż y c z k i  bezprocentowe do 5 .000  koron.

2 - g i e  p o s i e d z e n i e  krajowego Komitetu ratunkowego pod p r z e ­

wodnictwem N am ies tn ika ,  na którem u s ta lo n o  powiaty po­

t r z e b u j ą c e  pomocy.

3 - c i e  p o s i e d z e n i e  krajowego Komitetu ratunkowego pod p r z e ­

wodnictwem N am ies tn ika .  Wniosek o w ys taran ie  s i ę  d a l s z y c h
* # /

wagonow grysu  ponieważ 1000 wagonow już przyznanych na ten

c e l  n i e  w y s ta r c z a .  D a le j  dyskutowano nad akcyą wiosenną  

zapomogową, nad u d z ie la n iem  p r z ez  Kasy R a i f f e i s e n a  pożyczek  

małym roln ikom , nad daniem lu d n o ś c i  zarobku przez  poprawę 

drog gminnych, nad r o zsz e r z e n ie m  z n iże k  taryfowych e t c . -



Numer Gaz

Lwowskie j
D a t a R o k  1913.

47 <2. lu t e g o 4 - t e  pos i e d z e n ie  krajowego Komitetu ratunkowego. 

M in is te r s tw o  r o ln ic t w a  asygnowało d a l s z e  kwoty na z a -  

kupno g r y su  ew en tua ln ie  kukurudzy, nadto M in is ter s tw o  

spraw wewnętrznych p r zy zn a ło  k red yt  6 0 0 .0 0 0  koron 

na d o s t a r c z e n i e  roln ikom  owsa i  kon iczyny na zas iew y  

wiosenne a 6 20 .000  koron na najwyżej dw u le tn ie  opro­

centowanie  pożyczek .  Komitet u c h w a l i ł  zakupić  d a l s z y c h  

355 wagonów gry su  i  dysponując wskutek teg o  łą c z n ą  

i l o ś c i ą  1 .3 5 5  wagonów, dokonał r o z d z i a ł u  r e s z t y  g r y su ,  

p rzezn a cza ją c  go częśc iow o d la  k i lk u n a s t u  powiatow,  

k tó r e  do ty ch cza s  n i e  b y ły  o b j ę t e  akcyą.  Ponadto N am iest­

n ik  p o l e c i ł  zakupić  120 wagonow z e s z ł o r o c z n e j  suchej  

kukurudzy i  r o z d z i e l i ł  je  między 12 południowo-wschod­

n ic h  powiatów po cenach do połowy zn iżo n y ch .  Dla k i l k u  

zachodnich powiatów podgórskich  zakupiono nadto k i l k a ­

d z i e s i ą t  wagonów ż y t a ,  owsa i  ję c z m ie n ia  na ż y w n o ść . -

48 1 6 . lu t e g o  Kreowanie Komisaryatu p o l i c y i  w B orys ław iu  z uniem 

1 .  marca 1913.
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VI.  M I S C E L L A N E A .

Numer Gaz.  

Lwowskiej

270

D a t a

2 5 . 1 i s t o p

R o k  1911 / :  od l . l i p c a  : /

Kanonik k s .  Adam S a p i e h a  zamianowany k s i ę c i e m - b i s k u ­

pem Krakowskim.

120 2 6 . maja

154 9 . 1 i p c a

R o k  1912 .

P r z y ja z d  A r c y k s i ę c i a  K aro la  F r a n c i s z k a  J o z e f a  do Lwowa.

Rozwiązanie  Rady m ia s t a  Lwowa

108 13.  maja

150 

ex 1910 .

R o k  1913 .

Cesarz  z a t w i e r d z i ł  frybor J o z e f a  N e u m a n n a
\

na P re zy d en ta  m ia s t a  L w o w a .

5 . 1 i p c a

D O D A T E K

do R o z d z i a łu  V I .  pro 1910, l i p i e c

Komunikat w ^Gazecie  Lwof^skiej” pod ty tu łe m

N i e b e z p ie c z n y  objaw’

W jednym z dz ienników  lwowskibh p o j a w i ł a  s i ę  wiadomość  

z P rzem y ś la ,  wedle  k t ó r e j  p o l s k a  .m łodzież  t a m t e j s z a  uchwa­

l i ł a  na w iecu  r e z o l u c y ę ,  p o s ta n a w ia ją c ą  u tw o rzen ie  ^Orga- 

n i z a c y i  w c e l u  samoobrony z iem i  p r z e m y s k ie j ,  k torab y  z a ­

p o b i e g ł a  ekscesom ” .

J e s t  to d o n i e s i e n i e ,  mające ch a r a k ter  c z y s t o  l o k a l n y .

W każdym jednak r a z i e  objaw to św ia d czą cy  o n ie z r o z u m ie n iu

. / •



n a j i s t o t n i e j s z y c h  warunków naszego p u b l i c z n e g o  ż y c i a .  Z obowiązku  

d z ie n n ik a r s k ie g o  i  ze względów na dobro o g o łu  zwrocie  winniśmy na ten

objaw uwagę, aby przypadkiem n ie  s t a ł  s i ę  szkodliwym precedensem.

0 i l e  w s z e l k i e  organ izacye  narodowe na po lu  czy  to  o św ia ty  czy  

ekonomicznem są  p o ż y te c z n e ,  jako ujmujące w pewien system  d z i a ł a l n o ś ć  

i  pracę j ed n o s tek  i  t ę  d z i a ł a l n o ś ć  u ł a t w i a j ą c e  p rzez  nadanie im s z e r ­

szego  zakresu -  o t y l e  w sprawach, g d z i e  i d z i e  o utrzymanie spokoju  

i  porządku p u b l i c z n e g o ,  tam jedyną właśc iwą organizacyą  j e s t  władza,  

powołana do s t r z e ż e n i a  spokoju i  porządku* Ona j e s t  w tych  sprawach 

jed ynie  powołana i  j ed y n ie  o d p o w ied z ia ln a ,  a t ą  misyą i  wypływającą  

z n i e j  o d p o w ie d z ia ln o ś c ią  z żadną inną o rg an izacyą  d z i e l i ć  s i ę  n i e  mo­

że i  n ie  powinna.

Tylko w czasa ch  zupełnego r o z p r z ę ż e n ia  sp o łeczn eg o  ła d u ,  ty lk o  

pod panowaniem a n a r c h i i  powstawać mogą i  powstawały czasem o r g a n iz a ­

cye samoobrony, będące same w so b ie  zaprzeczen iem  i s t o t n e g o  porządku  

a wywołujące w każdym r a z i e  o s ł a b i e n i e  powagi i  z n a c ze n ia  w ładzy .

W naszym k r a ju ,  d z i ę k i  Bogu, władza t a  czu je  s i ę  dość  s i l n ą ,

aby s t r a ż  p r z ec iw  możliwym ekscesom n a l e ż y c i e  sp e łn ić  u c iu  

ważnośc i  za d a n ia ,  odp o w ied z ia ln ość  za to p r z y j ą ć .  J e s t  ona z r e s z t ą

o r g a n i z a c y i ,  już samem zachowaniem s i ę  swojem zadanie  to j e j  u ł a t w i .  

Rezolucya m łod z ieży  p r z em y sk ie j ,  p o w z ię ta  bardzo n i e b a c z n ie  pod

pierwszem wrażeniem o s t a t n i c h  b o le sn y ch  i  oburzających wypadków

przekonaną, że o g ó ł  lu d n o ś c i  bez W ą  j a k i e j k o l w i e k  samozwańczej

wymagała zwrócenia  natychmiastowej uwagi na n i e b e z p ie c z e ń s tw o  t a k i c h  

objawów, św iadczących o n ie z r o z u m ie n iu  kardynalnych warunków bytu

s p o ł e c z n e g o . -
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GAZETA LWOWSKA
W y c h o d z i  c o d z i e n n i e  o  g o d z i n i e  5 p o  p o ł u d n i u  

x  w y j ą t k i e m  d n i  p o ś w i ą t e e z n y e h .

N u m e r  p o j e d y ń e z y  k o s z t u j e  w m i e j s c u  1 0  h a l . ,  

p o e z t ą  3 0  h a l .  —  B i u r a  R e d a k e y i  i  A d m i n i s t r a e y i  

u l i c a  C z a r n i e c k i e g o  1 . 3 0 . E k s p e d y c j a  m i e j s c o w a  

w b i u r z e  d z i e n n i k ó w  St. Sokołowskiego, P a ss* Hass-
1. 8. — I f i s t y  n a l e ż y  f r a n k o w a ć .

H e k l a m & e y e  o t w a r t e  w o l n e  o d  o p ł a t y .

T e l e f o n  R e d a k c j i  N r ,  8 8 .

i  s  a a  s  r s  t § 
z a m i e j s c o w a :  1 m i e j s c o w a .  

rooznSs . 32 K ,  1 ówlerórooznle 8  K  — h ,  rocznie . . .  2 4  K, 1 ówlgróreozeig . @ K 
półreezids .  . . 10 K ,  | miesięcznie 2 K 7 0 h ,  | półrocznie . .  3 2  K ,  | ssiealęczisle . .  .  2 E. 

vY N i e m c z e c h  3  K  2 0  h  m i e s i ę c z n i e .  W e  w s z y s t k i c h  i n n y c h  p a ń s t w a c h  3  K  8 0  h  m i e s i ę c z n i e .

„Przewedalk naukowy 1 ilteraskl“ ? d o d a t e k  m i e s i ę c z n y  d o  G azdy Lwowskiej, o t r z y m u j ą  e a ł o -  
1 p ó ł r o c z n i  a b o n e n c i  b e z p ł a t n i e ,  j e d n a k ż e  c-i t y l k o ,  k t ó r z y  p r e n u m e r u j ą  o d  1  s t y c z n i a  d o  k o ń c a  c z e r w c a  
l u b  o d  1  l i p e a  d o  k o n e a  g r u d n i a ,  e w i e r ć r o e z n i  i  m i e s i ę c z n i  z a  d o p ł a t ą :  p i e r w s i  t K m  h .  d r u d z y  h  
„Pr.f3W®d9lk“  p r e n u m e r o w a n y  o s o b n o  k o s z t u j e  8  K .  *  *  ‘

O e n y  o g ł o s z e ń :  W i e r s z  p e t i t o w y  l u b  
m i e j s c e  2 0  h a l ,

T a b e l a r y c z n e  i  l i c z b o w e  p o  3 9  h a l , ,  n a d e ­

s ł a n e  p o  0 0  h a ! , ,  z a  w i e r s z  l u b  j e g o  m i e j s c a  m i a r y  
p e t i t o w e j .

O g ł o s z e n i a  o s ó b  i  z a k ł a d ó w  p r y w a t n y c h  p r z y j ­

m u j e  w y ł ą c z n i e :  B i u r o  d z i e n n i k ó w  Sskołowsktagf 
m  Lwowie Pasaż Haissmaema 3, 9. W  P a r y ż u  ,v y ~  

ł ą c z n i e  A g e n c j a , :  0 .  ( V  d §  R a s z k o w s k i /  3 8  
R u e  d a  Ystzi&m

CZĘŚĆ URZĘDOWA.
L w o w s k i  w y ż s z y  s ą d  k r a jo w y  p r z e n ió s ł  

o f ic y a ł a  k a n c e la r y jn e g o ,  M i c h a ł a  S  z ł a p a ­

k a  z e  S t r y j a  do R u d e k ,  a  k a n c e l is t ę ,  I g n a ­

c e g o  B a u m a n  n a ,  z  R u d e k  d o  S t r y ja .

P r e z y d y u m  g a l i c y j s k i e j  k r a jo w e j d y r e k -  

c y i  s k a r b u  z a m ia n o w a ł o  z a r z ą d c a m i p o d a t k o ­

w y m i w  I X .  k l a s ie  r a n g i  o f ic y a ł ó w  p o d a t k o ­

w y c h  : A le k s a n d r a  K e l h o f f e r a ,  E m i l a  W o -  

r y k a ,  F r a n c is z k a  G l i s t ę ,  W ł o d z im ie r z a  

B o r k o w s k i e g o ,  E d w a r d a  S c h i i s s  1 a , K a ­

z im ie r z a  K a m i e ń s k i e g o ,  K a z i m i e r z a  D a ­

w i d o w s k i e g o ,  K a z im ie r z a  B a r a n a ,  S t a ­

n is ł a w a  K o ś c i ń s k i e g o  i  J ó z e f a  B i e d r o ń -  

s  k  i  e g  o ; n a s t ę p n ie  n a d a ł o  s y s t e m iz o w a n e  

p o s a d y  o f ic y a ł ó w  p o d a t k o w y c h  w  X .  k la s ie  

r a n g i  o f ic y a ł o m  p o d a t k o w y m  ad personam: 
L u d w ik o w i  U l r y c h o w i ,  W ł o d z im ie r z o w i 

N a r t o w s k i e m u ,  M a r y a n o w i B i  b e r  o w  i ,  

R y s z a r d o w i H u b a c z k o w i ,  F r a n c is z k o w i  

B a d e c k i e m u ,  I z y d o r o w i K i r c h n e r o w i ,  

W ł a d y s ł a w o w i M i k u l e ,  S t a n is ł a w o w i S t a -  

r a k i e w i c z o w i ,  E u g e n iu s z o w i L i t y ń s k i e ­

m u ,  L e o n o w i O s t e r n o w i ,  S t a n is ł a w o w i 

M a c i s z e w s k i e m u ,  R u d o lf o w i L e n h a r -  

d o  w i ,  J ó z e io V i  S a n k ą  w s k i  e m u ,  S t a n i s ł a ­

w o w i J a n u s z e w s k i e m u ,  T a d e u s z o w i P e t -  

t  e  s  c  h  o w  i ,  W ł o d z im ie r z o w i Ś  o w  i  a  k  o w -  

e k i s m u ,  B o le s ł a w o w i T o p o l s k i e m u ,  J ó ­

z e f o w i E  b  e r  1 o w  i ,  J ó z e f o w i P o d g ó r s k i e ­

m u  i  J a n o w i O  b  e r  c  o w  i ,  t u d z ie ż  s y s t e m i­

z o w a n e  p o s a d y  a s y s t e n t ó w  p o d a t k o w y c h  w  

X I .  k la s ie  r a n g i  a s y s t e n t o m  p o d a t k o w y m  ad 
personam: M ie c z y s ł a w o w i S  t r i  g ł o w i ,  S t a ­

n is ł a w o w i P r z y b y s z o w s k i e m u ,  J a n o w i 

S z k o l n i c k i e m u ,  Z y g f r y d o w i M u l l e r o ­

w i ,  R o m a n o w i B i e n i a s o w i ,  W ł a d y s ł a w o ­

w i  W ó j c i k o w i ,  Ł u k a s z o w i Ż  ó ł  k  i  e w  i  c  z  o - 

w i ,  S t a n is ł a w o w i K r u p n i c k i e m u ,  R o m a ­

n o w i W i  t o  s z y ń  s  k i  e m  u , W a le n t e m u  Z g u -  

d o w i ,  J u l i a n o w i  H a n u s o w i ,  W ł a d y s ł a w o ­

w i  P a s t e r n a k o w i ,  L e o n o w i K i r y ł o w i -

c z o w i ,  S t e f a n o w i J a s z a n o w i ,  W o jc ie c h o ­

w i O z y  r  k o  w  i  i  A d o lf o w i  A n t o n i e w i ­

c z o w i ;  w r e s z c ie  z a m ia n o w a ł o  a s y s t e n t a m i 

p o d a t k o w y m i w  X I .  k l a s ie  r a n g i  u k w a l i f i k o -  

w a n y c h  p o d o f ic e r ó w ,* a  t o : s ie r ż a n t a  2 0  p u ł ­

k u  p ie c h o t y  M a t e u s z a  D r ą g a ,  d o w ó d c ę  p o ­

s t e r u n k u ,  t y t u ł ,  w a c h m is t r z a  ż a n d a r m e r y i  

F r a n c is z k a  K o s s o w s k i e g o ,  s ie r ż a n t a  1 1  

b a t a l io n u  p io n ie r ó w  S t a n is ł a w a  J a w o r s k i e ­

g o  i  p o d o f ic e r a  r a c h u n k o w e g o  I .  k l a s y  4 0  

p u ł k u  p ie c h o t y  W ł a d y s ł a w a  A d a m c z y k a ,  

p r o w iz o r y c z n y c h  a s y s t e n t ó w  p o d a t k o w y c h : 

R o m a n a  K  u  1 e c  k  i  e g  o , F e l i k s a  K o w a l i k a ,  

L u d w ik a  G a j e w s k i e g o  i  A le k s a n d r a  M a ­

c h n i c k i e g o ,  t u d z ie ż  p r a k t y k a n t ó w  p o d a ­

t k o w y c h :  F r a n c is z k a  U r b a ń s k i e g o ,  W ł a ­

d y s ł a w a  D a r o w s k i e g o ,  T a d e u s z a  F i a l ę ,  

J a n a  H u  b e r  a, K a je t a n a  M a r k i e w i c z a ,  

B o le s ł a w a  F i c a ł o w i c z a  i  E r n e s t a  M u -  

s  i  a ł a .

P r e z y d e n t  g a l i c .  d y r e k c y i  p o c z t  i  t e le ­

g r a f ó w  z a m ia n o w a ł  p o c z t m is t r z a  H e n r y k a  

B a c h m a n a  w  C h o ł o jo w ie ,  s t a r s z y m  p o c z t -  

m is t r z e m  w  P r z e m y ś la n a c h .

CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA.
?Lm kv , 17 styczni'.

c
w  s a l i  s S j

Kolo polskie.
rc z o r a j o g o d z in ie  1 1  r a n o  z e b r a ło  

s ię  w  s a l i  s e jm o w e j K o ł o  p o l s k i e  d la  d y -  
s k u s y i  p o l it y c z n e j.  P o  z a g a je n iu  p r z e z  P r z e ­
w o d n ic z ą c e g o  p . B i l i ń s k i e g o ,  u c h w a l i ł o  
K o ł o  n a  w n io s e k  p . S k a r b k a  ja w n o ś ć  o - 
b r a d .

P .  C z a r t o r y s k i  —  ja k o  p ie r w s z y  
m ó w c a , p r z e d s t a w ia  c e le  n o w e g o  k lu b u  t. z  w . 
c e n t r u m .  Z  p r z e m o w y  t e j p o d n ie ś ć  n a le ż y  
z a z n a c z e n ie ,  źe  p r z e z  lu d  r u s k i  n ie  r o z u m ie  
k lu b  je d n e g o  t y lk o  s t r o n n ic t w a  r u s k ie g o .  

K lu b  z a jm u je  s t a n o w is k o  c h r z e ś c ia ń s k o - s p o -  
ł e c z n e . Z a p o w ia d a  r z e c z o w o ś ć  p o s t ę p o w a n ia : 
t e n  s a m  R z ą d  m o ż e  b y ć  p r z e z  s t r o n n ic t w o

p o p ie r a n y  lu b  z w a lc z a n y ,  z a le ż n ie  o d  meritum 
s p r a w y . W  s p r a w ie  r e f o r m y  w y b o r c z e j k lu b  
t r z y m a  s ię  z a s a d y  p r o p o r c jo n a ln o ś c i ,

P .  S t a d n i c k i  s t w ie r d z a ,  że  je s t  o d  
n a r o d z e n ia  k o n s e r w a t y s t ą ,  w o b e c  te g o  z a ś  
u w a ż a  z a  o b o w ią z e k  w y j a ś n ić ,  d la c z e g o  w y ­
s t ą p i ł  z p r a w ic y .  Z a z n a c z a ,  ż e  m ó w i i m i e ­
n ie m  w ł a s n e m , n ie  o d  k lu b u .  P o w o d ó w  w y ­
s t ą p ie n ia  je s t  t r z y .  P ie r w s z y m  je s t  u t w o r z e ­
n ie  b lo k u .  Z a r z u c a ,  ź e  p o c z ą t k o w o  s o ju s z  z a ­
t a ja n o  i  ż e  d o p ie r o  w  g r u d n iu  u b ie g łe g o  r o ­
k u  Czas p r z y z n a ł  o t w a r c ie  je g o  is t n ie n ie .  
K o r z y ś c ią  je s t  w s t ą p ie n ie  lu d o w c ó w  do K o ł a  
p o ls k ie g o ,  a le  p o łą c z o n e  to  b y ł o  z o f ia r a m i.  
O f ia r ą  t a k ą  b y ł a  z m ia n a  s t a t u t u  K o ł a  p o l ­
s k ie g o  w  W i e d n i u .  Z a r z u c a ,  że  p r z y  o s t a t n ic h  
w y b o r a c h  d o  p a r la m e n t u  p o s ło w ie  p r z y r z e k a l i  
p r z y w r ó c e n ie  d o  p ie r w o t n e g o  s t a n u  s t a t u t u , 
d o t y c h c z a s  je d n a k  o t e m  g łu c h o .  Z a r z u c a ,  źe  
z p o w o d u  b lo k u  c z ł o n k o w ie  p r a w ic y  g ło s o ­
w a l i  n ie je d n o l ic ie .

P o d n o s i t e n d e n c y ę  u ja w n ia ją c ą  s ię  w  p e -  
w n e m  s t r o n n ic t w ie  d o  z ł a m a n ia  k o m p r o m is u ,  
z a w a r t e g o  w  s p r a w ie  r e f o r m y  w y b o r c z e j.  
S t w ie r d z a ,  ż e  p r z y  w y b o r a c h  d o  S e jm u  l u ­
d o w c y  n ie  g ł o s o w a l i  w e  w s c h o d n ie j G a l i c y i  
n a  k o n s e r w a t y s t ó w  i  c y t u je  s w ó j w y b ó r ,  
w  k t ó r y m  u p a d ł ,  p o n ie w a ż  1 0  w y b o r c ó w  p o l­
s k i c h  g ło s o w a ł o  n a  R u s i n a .  D e m o k r a c y a ,  n a ­
le ż ą c a  d o  b lo k u ,  n ie  d o d a ł a  m u  b la s k u .  M i ę ­
d z y  in n e m i d o  d e m o k r a c y i  n a le ż ą  o s o b y , 
k t ó r e  z ł e k k ie m  s e r c e m  p r z e c h o d z ą  "ze s t r o n ­
n ic t w a  d o  s t r o n n ic t w a .  B l o k  z w a lc z a ł  s t r o n ­
n ic t w a  i  o s o b y , k t ó r e  n ie  c h c i a ł y  p o d d a ć  s ię  
k o m e n d z ie .  D o  z w a lc z a n y c h  n a le ż y  p r z e d e - 
w s jz y s t k ie m  s t r o n n ic t w o  d e m o k r a t y c z n o -n a r o -  

?*  ̂ N ag-y*v!i&  T ia  m e  p r z e k r a c z a  g r a n ic e  
s p r a w ie d l iw o ś c i .  M ó w c a  p o d n o s i w ie lk ie  z a ­
s ł u g i  d e m o k r a c y i  n a r o d o w e j w e  w s c h o d n ie j 
G a l i c y i  n a  p o lu  n a r o d o w e m . N a z w a  „ w s z e e h - 
p o \a p y “ n ie  o z n a c z a  w a l k i  n a  t r z y  f r o n t y ,  
a lę  in d y w id u a ln e  u c z u c ie ,  ż e b y  c a ł a  P o ls k a  
b y |a  w o ln ą  i  n ie p o d le g ł ą ,  a  to  u c z u c ie  p o ­
d z ie la  k a ż d y  u c z c iw y  k o n s e r w a t y s t a .  B l o k  
w y s t ę p o w a ł  t a k ż e  p r z e c iw k o  k o n s e r w a t y s t o m , 
o c z e ra  m ó w c a  b ę d z ie  p ó ź n ie j m ó w ił .

S t r o n n ic t w o  „ P r a w ic y  n a r o d o w e j“ r z ą ­
d z i,  z d a n ie m  m ó w c y ,  k r ą je m .  Z a r z u c a  p r z e ­
b ie g ło ś ć  c z y  o s t r o ż n o ś ć , ż e  w  s t a t u c ie  te g o  
s t r o n n ic t w a  n ie m a  n i c  o k o n s e r w a t y z m ie .  
S t r o n n ic t w o  to  m a  s i l n e  k a d r y ,  a le  s ię  n ie  
r o z r o s ło . J e s t  o n o  k a r n e .  G d y  n a  je d n e m  z e ­
b r a n iu  m ł o d y  a d e p t  w y s t ą p ił  p r z e c iw k o  b lo ­
k o w i,  z o s t a ł  p e w n ie  s k a z a n y  n a  a r e s z t  d o ­
m o w y  n .  p . w  u s t r o n iu  R u d n ic k ie m .  W y t y k a  
P r a w ic y  n a r o d o w e j,  że  r z e k o m o  b e z  R a d y  
n a r o d o w e j s t a w ia ł a  k a n d y d a t ó w  w  G a l i c y i

w s c h o d n ie j .  Z a r z u c a ,  ż e  Czas ż ą d a ł  r e f o r m y  
R a d y  n a r o d o w e j in capite et membris.

M ó w c a  u w a ż a  f r o n d ę  z a  b u n t , a le  n ie  
je s t  f r o n d z is t ą ,  k t o  m a  s w e  z d a n ie .  M ó w c a  
d o d u k u je  z t ą d , że  to  P r a w ic a  n a r o d o w a  r o ­
b i ł a  f r o n d ę  p r z e c iw k o  R a d z ie  n a r o d o w e j.

D r u g i m  p o w o d e m  w y s t ą p ie n ia  m o w e y  
z p r a w ic y  s e jm o w e j b y ł y  w y b o r y  d o  R a d y  
p a ń s t w a . W y b o r y  te  b y ł y  s z e r e g ie m  p r z e ­
k r o c z e ń ,  w y c h o d z ą c y c h  z e  s t r o n y ,  z k t ó r e j 
n ie  p o w in n y  b y ł y  w y c h o d z ić .  M ó w c a  z n o w u  
c y t u je  Czas z l i p c a  i  s t w ie r d z a ,  ż e  a r t y k u ł  
t e n , m ó w ią c y  o le g a ln o ś c i  w y b o r ó w , je s t  
p u n k t  z a  p u n k t e m  f a ł s z y w y m .  M ó w c a  p r z y ­
t a c z a  w y b o r y  w  p e w n y c h  o k r ę g a c h  n a  d o ­
w ó d  p r e s y i  G ł o s y :  K t ó r e ,t o  o k r ę g i? * .  W  o - 
k r ę g u ,  g d z ie  p a d ł  p . S t a r z y ń s k i ,  d z ia ł y  s ię  
t a k ie  n a d u ż y c ia  ze  s t r o n y  w ł a d z y  p o l it y c z n e j,  
j a k i c h  n ie m a  w  A z y i ,  a n i  A f r y c e .  ( P o s e ł  
S t e in h a u s :  B y ł y  n a d u ż y c ia ,  a le  z e  s t r o n y  
w ła d z  s ą d o w y c h  i  a u t o n o m ic z n y c h ,  m a m  n a  
to  s e t n e  d o w o d y !.

Z w r a c a l i  s ię  p o w a ż n i o b y w a t e le  do 
R z ą d u  o b e z s t r o n n o ś ć . P r z y r z e e z o n o  i  n ie  
d o t r z y m a n o . ( ! ? )  W  o k r ę g u  6 7  J a r o s ł a w )  
b y ł y  w s z e lk ie  t r u d n o ś c i ( ? !  p r z e c iw k o  k a n ­
d y d a t o w i K o z ło w s k ie m u . ( G ł o s :  A  k o g o  ta m  
p o p ie r a n o ? ; .  S z u k a n o  in n e g o  k a n d y d a t a  n a  
te n  o k r ą g ,  b y le  n ie  b y ł o  p o s ła  o s w o je m  
z d a n iu .  M ó w c a  n ie  w ie r z y ,  a b y  w b r e w  w o l i  
b lo k u   ̂ m ó g ł  b y ć  w y b r a n y  d w a  r a z y  p o s e ł  
D a s z y ń s k i .  Z a r z u c a  p . L e o w i,  że  n ie  k a n d y ­
d o w a ł  p r z e c iw k o  p . D a s z y ń s k ie m u .  T a k  s a m o  
w y b ó r  p . B r e it e r a  w  Z ło c z o w ie  z a w in i ł  R z ą d  
k r a jo w y ,  b o  c h c i a ł  s w e g o  k a n d y d a t a  n a g r o ­
d z ić .  M ó w c a  o p o w ia d a  e p iz o d y  z  d z ia ł a n ia  
s t a r o s t y ^  R a l in ie w ic z u .  \ G ł o s y : N a u c z y J f ~ s ię  
w  M o ś c is k a c h ) .  N p .  z a s k a r ż y ł  F e l i c y a n k i  do 
k o n s y s t o r z a ,  źe  s ię  m o d lą  z a  k a n d y d a t e m  
S t a r z y ń s k im .  ( W e s o ło ś ć * . M ó w c a  c y t u je  f a k t ,  
ż e  t e m u  s t a r o ś c ie  n ie  p o d a je  r ę k i  j a k a ś  k o -  
m is y a  r e k r u t a c y jn a .  P o s e ł  S t e i n h a u s :  Z a  
to  s t a r o s t a  K a l in ie w ic z  z a s k a r ż y ł ,  a  s ą d  s k a ­
z a ł  d y r e k t o r a  g im n a z y a ln e g o  n a  d w a  m ie ­
s ią c e  a r e s z t u ) ,

T r z e c im  p o w o d e m  w y s t ą p ie n ia  m ó w c y  
z  p r a w ic y  s e jm o w e j je s t  t r a k t o w a n ie  u g o d y  
p o ls k o - r u s k ie j .  M ó w c a  n ie  z g a d z a  s ię  n a  r o z ­
m ia r y  i  w a r u n k i.  Z a r z u c a ,  ż e  k t o ś  u k ł a d a  
s ię  n a  w ł a s n ą  r ę k ę .  * P r e z e s  B i l i ń s k i  p r z e ­
c z y ,  a b y  t a k  b y ł o ) .

W r e s z c ie  z a r z u c a  m ó w c a  o s t r a c y z m  
s t r o n n ic t w u  r z ą d o w e m u  w o b e c  p o s ła  G ł ą b i ń -  
s k ie g o ,  w o b e c  p o s ła  B u z k a ,  k t ó r y  n ie s z c z ę ­

ś l iw i e  s w ó j w n io s e k  o n a u c z y c ie la c h  p o s t a ­
w i ł ,  a le  a u t o n o m ii n ie  n a r u s z y ł ,  t u d z ie ż  w o b e c  
p . M i le w s k ie g o .  M ó w c a  o p o w ia d a  h is t o r y ę

Z WARSZAWY.
W  s t y c z n iu .

(N o w o r o c z n e  r e f ie k s y e . —  N ie w e s o łe  h o r o s k o ­
p y .  —  N o w e  u t r u d n ie n ia  p a s p o rto w e . —  „ S ą d u 
C z e s ła w a  H a l ic z a  w  R o z m a it o ś c ia c h . —  „ W e ­
s e le  “ w  T e a tr z e  Z je d n o c z o n y m . —  T e a t r  p a n i 
Ł a s k ie j  n a  D y n a s a e h . —  N o w o ś c i l i t e r a c k ie : 
„ R o m a n s  p a n n y  O p o ls k ie j z p a n e m  G ł ó w n ia -  

k ie m "  T e t m a je r a ) .

( D o k o ń c z e n ie ) .

W y e k w ip o w a ł a  g o  p r z y s t o jn ie  w  p ię k n e  
g a r n it u r y ,  c ie n k ą  b ie l iz n ę ,  n ie  z a p o m n ia w s z y  
n a w e t  o p ie r ś c io n k a c h  i  o w o d z ie  k o lo ń s k ie j . . .  
a c h !  z w ła s z c z a  o w o d z ie  k o lo ń s k ie j  n o .. . .  i  
r o z p o c z y n a  s ię  t e n  sui generis „ r o m a n s “ n a d  
b ł ę k it n ą  t a f lą  G e n e w s k ie g o  je z io r a .

S e n  n o c y  l e t n i e j ?  N ie z u p e ł n ie .  B o ,  n a ­
p r z ó d  H e le n a  je s t  z n a k o m ic ie  m n ie j  s e n t y ­
m e n t a ln ą ,  z n a k o m ic ie  w ię c e j k o n k r e t n ą  w  
s w y c h  m ił o s n y c h  r o je n ia c h  i  p o r y w a c h  n iż  
T y t a n i a ,  a  p o w t o r e  w c ią ż  b a r d z o  w y r a ź n ie  
d o s t r z e g a  o ś le  u s z y  s w e g o  S p o d k a -G ł ó w n ia k a ,

J e s t -ż e  bo te ż  t e n  p r z e ś l ic z n y  c h ł o p a k  
g ł u p i,  a le  to  g ł u p i  n a  p o t ę g ę !  I  n ie t y l k o  
g ł u p i,  le c z  c h a m , o r d y n a r n y  c h a m  w  k a ż d y m  
c a lu .  Z  p o c z ą t k u , t a m  w  K r e s o w ic a c h  z a c h o ­
w y w a ł  s ię  i  w y r a ż a ł  j a k  p r z e c ię t n y  „ i n t e l i ­

g e n t " ,  n a w e t  w  r o z m o w a c h  z  k s ię d z e m  S t a n -  
g r e c ik ie m  i  k o le ż a n k ą  Z ia r n e c z k ó w n ą  ( w y b o r ­
c y  ły p ?  k o le ż a n k a  Z ia r n e c z k ó w n a !)  p r z e ­
ja w i a ł  p e w n ą  s p o łe c z n ą  k u l t u r ę ;  p ó ź n ie j z a ś , 
c z y  to  n a  s k u t e k  s w e g o  lo k a js t w a ,  c z y  p ie ­
s z c z o t  H e le n y ,  c z y  p o p r o s t u , że  s ię  t a k  a u t o ­
r o w i p o d o b a ło , t a k  z b a ł w a n ia ł  i  z e h a m ia ł ,  źe 
s ł u c h a ją c  je g o  c h ł o p s k ie j  g w a r y  i  o b s e r w u ­
j ą ?  je g o  b a r b a r z y ń s k ie  m a n ie r y ,  c z y t e ln ik  n ie  
w ie , c z e m u  s ię  b a r d z ie j  d z iw ić ,  c z y  „ m ił o ś c i"  
p a n n y  O p o ls k ie j ,  c z y  t e m u , ż e  G a l i c y a  m o ż e  
p o s ia d a ć  n a u c z y c ie l i  lu d o w y c h  r ó w n ie  id y o -  
t y c z n y c h  i  n ie o k r z e s a n y c h .

B ą d ź  co  b ą d ź  „ r o m a n s " ,  k t ó r y  w e d łu g  
o k r e ś le n ia  G ł ó w n ia k a  je s t  „ l iz a n ie m  k o n f it u r  
p r z e z  s z y b ę " ,  t r w a  i  B ó g  w ie , j a k b y  s ię  s k o ń ­
c z y ł ,  g d y b y  G ł ó w n ia k ,  n ie z a d o w o lo n y  z t a ­
k ie g o  ż o łd u  n a  p ó ł  r & c y i,  n ie  b y ł  s o b ie  w y ­
n a la z ł  w  G e n e w ie  d o m u , g d z ie  k o n f it u r  m o ż e  
s ię  n a je ś ć  d o  s y t a . G ł u p i  o n  je s t ,  b o  g ł u p i,  
a le  g d y  p o t r z e b a , m a  s w ó j c h ł o p s k i  s p r y t .

H e le n a  d o w ia d u je  s ię  o t e m . O b u r z o n a  
do n a jw y ż s z e g o  s t o p n ia  w y w o z i g o  z  G e n e ­
w y ;  w  d r o d z e  r z u c a  n ie  p o jm u ją c e g o  z g o ła  
o co  j e j  c h o d z i b ie d a k a  i  w y p r a w ia  d a le j  j a k  
p a k u n e k  d o  K r a k o w a .

A  p o t e m ?  P o t e m  G ł ó w n ia k  ż e n i s ię  ze 
ś l ic z n ą  K a s i ą  „ M ię t u s k ą " ,  t ą  s a m ą , k t ó r ą  H e ­
le n a  w  K r e s o w ic a c h  n a  je g o  ł ó ż k u  s p o t k a ł a ;  
p a n n a  O p o ls k a  w y p r a w ia  im  w e s e le  j a k  s ię  
p a t r z y ,  z k a w io r e m  i  s z a m p a n e m , a  p o te m , 
co s ię  n ie  s t a ło  n a d  je z io r o m  G e n e w s k ie r a ,  
s t a je  s ię  w  ż y d o w s k im  z a je ż d z ie  g a l i c y j s k ie g o  
m ia s t e c z k a ,  g d z ie  s ię  o d b y w a  w e s e le , a  p o ­
t e m  je s z c z e  H e le n a  p r z y je ż d ż a  w  o d w ie d z in y

d o  m ło d e g o  m a ł ż e ń s t w a , g r a  w  „ d u r n ia "  z 
ż a n d a r m e m  i  „ z u g s f ir e r e m " ,  k o n s t a t u je ,  ż e  
G ł ó w n ia k  j e s t  z a w s z e  je d n a k o w o  ś l ic z n y  n o .. .
i  k o n ie c .

A  s e n s  m o r a ln y  a n e g d o t y  ?  H m !... n a j ­
m n ie j t u  o n ie g o  c h o d z iło ,  a le  g d y b y  s ię  k to  
u p a r ł  s z u k a ć , to  c h y b a  z n a jd z ie  g o  w  te m , 
ż e  ł a t w ie j  to , c o  w y s o k ie ,  o b n iż y ć ,  n iż  to , co 
n is k i e ,  p o d w y ż s z y ć .  N ie  G ł ó w n ia k  b o w ie m  do 
H e le n y ,  le c z  H e i e n a  d o  G ł ó w n ia k a  p r z y s t o -  
s o w y w a  s ie  o s t a t e c z n ie  w  t y m  d u e c ie .  N a  
„ S y n a  p u s z c z y "  n ie m a  o n  n a jm n i e js z y c h  k w a -  
l i f ik a c y j .

W  ja k i m  je d n a k  c e lu  o p o w ie d z ia ł  a u t o r  
p u b l ic z n o ś c i  s w ą  a n e g d o t ę ?  B o  t y lk o  p o e z y a , 
t y lk o  p ię k n o , t y lk o  t w ó r c z y  m o m e n t  n a t c h n ie ­
n i a  s a m e  s ię  s o b ą  t ł u m a c z ą  i  s a m e  d la  s ie ­
b ie  is t n i e ją .  A l e  t a k i  l i t e r a c k i  „ k a w a ł e k " ,  j a k  
„ R o m a n s  p a n n y  O p o ls k ie j  z  p a n e m  G l ó w n i a -  
k i e m " ,  m u s i  m ie ć  z a w s z e  s w o ją  m n ie j ,  lu b  
w ię c e j w y m o t y w o w a n ą  r a c y ę  b y t u .

C z y  w  d a n y m  r a z ie  b y ł a  n i ą  c h ę ć  z a ­
b a w ie n ia  i  p r z y p o d o b a n ia  s ię  je d n y m ,  a  w y -  
s z y k a n o w a n ia  i  o b u r z e n ia  d r u g ic h ,  lu b  co m i 
s ię  w y d a je  n a jp r a w d o p o d o b n ie js z e m . z a d r w ie ­
n ia  s o b ie  w  p r z y s t ę p ie  tw ó r c z e g o  „ g a lg e n -  
h u m o r u "  z e  w s z y s t k i c h ?  K p ia r s t w o  a u t o r s k ie  
z a  s p r a w ą  S h a w a  i . . .  p a n a  N o w a c z y ń s k ie g o  
w e s z ło  w  m o d ę .

W p r a w d z ie  d z iś  d u c h  c z a s u  w  n a s z e m  
s p o łe c z e ń s t w ie  je s t  t a k i ,  ż e  a u t o r  o b r z u c a ją c y  
b ło t e m  w s z y s t k o ,  c o  t c h n ie  t r a d y c y ą  i  p o s z a ­
n o w a n ie m  z a s a d , m o ż e  z  g ó r y  l i c z y ć  n a  p o ­
w o d z e n ie ;  w p r a w d z ie  „ p a n n a  z  o b y w a t e ls k ie ­
g o  d o m u " , w y r a f in o w a n a  r o z p u s t n ic a ,  co to

J c h c ia ł a b y  i  to  m ie ć  i  ta m t e g o  n ie  s t r a c ić ,  t( 
’ t a k a  g r a t k a  d la  a g it a c y i  p r z e c iw  „ b ia ł e j  g ę s i"  

ż e  t y lk o  r ę c e  z a c ie r a ć  z  u c ie c h y  i w t y k a ć  
k s ią ż k ę  o p o r u y m , p o w t a r z a ją c  i m :  „ p a t r z  
p r z e k o n a j s ię ,^  j a k i e  b o  o n e  s ą . t e  c ó r k i  r o ­
d ó w ;. w  c o  s ię  z a m ie n i ł a  t a  k r e w , co  o n g i 
l a ł a  s ię  n a  p o la c h  b it e w  p r z e s ł a w n y c h ; n ie  
je s t - ż e  n a jw y ż s z y  c z a s  s k o ń c z y ć  z  t ą  z g n i l i -  
z n ą ? " ,  a le  T e t m a je r  je s t  p is a r z e m  z b y t  n ie ­
z a le ż n y m  i  s z c z e r y m , b y  m o ż n a  b y ł o  .p o d s m  
w a ć  m u  p o d o b n e  in t e n c y e .

Z r e s z t ą ,  s p r a w ie d l iw o ś ć  z a z n a c z y ć  k a ż e , 
ź e  w  t e j s a m e j k s ią ż c e  a u t o r  o s m a g a ł  b ic z e m  
b e z l it o s n e j s a t y r y  te  w ł a ś n ie  s f e r y ,  k t ó r y m  
„ R o m a n s  p a n n y  O p o ls k ie j"  n a jw ię k s z ą  m ó g ł  
s p r a w ie  u c ie c h ę .  I  co  w ię c e j,  n ig d y  m o ż e  
b ic z  t e n  n ie  ś w is t a ł  t a k  s p r a w n ie  i ą ję to  w  
r ę k u  T e t m a je r a ,  ja k o  n a  k a r t a c h  lu ź n y m  e p i­
z o d o m  „ a n e g d o t y "  p o ś w ię c o n y m .

T a k i e  s y lw e t k i  b r a c i  M a ib la u m ó w , t a k i 
w ie c  „ p o ls k i"  w  G e n e w ie  z p a n n ą  R u c h lą  
U n t e r b a u c b k n o p f  i p a n e m  D e r s t w id e m  B o ń -  
c z u k ie m , in a c z e j  A r o n e m  H o z e n w k r a t k e n t r a -  
g e r e m  n a  c z e le , to  s ą  p r a w d z iw e  k le jn o t y  
b e le t r y s t y c z n e j  p la s t y k i .  S z k o d a  t y lk o ,  źe 
c h c ą c  j e  w y ł o w ić ,  t r z e b a  s ię  d o t k n ą ć  te g o  
b a g ie n k a ,  w  j a k i e m  j e  a u t o r  z a n u r z y ł .  A  o n o  
t a k  c u c h n ie ,  ż e  c h o ć b y  w o ń  je g o  b y ł a  n a j ­
b a r d z ie j  „ a n e g d o t y c z n ą " ,  w c ią g a ć  j ą  w  p łu c a ,  
n a w e t  d la  k i l k u  w r ę c z  d o s k o n a ł y c h  s c e n  i  
p o s t a c i —  n i e - w a r t o !  R a z  je s z c z e  p o w ta ­
r z a m  —  s z k o d a !

Lmcaro.
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t e j r e z y g n a c y i.  S t w ie r d z a ,  źe  u s u n ię c ie  p . 
M i le w s k ie g o  b y ł o  m o r a ln ą  je g o  k r z y w d ą .

M ó w c a  s t a w ia  w n io s e k ,  a b y  p r z e p r o ­
w a d z ić  d y s k u s y ę  o k a n a ł a c h ,  b o  m ó w c a  n ie  
w ie , j a k  r z e c z  s t o i,  t a k  j ą  p o le m ik a  z a c ie ­
m n ia .  ( P r e z e s  B i l i ń s k i :  Z w o ł a m  o s o b n e  

K o ł o ) .
R e a s u m u ją c .  p o d n o s i m ó w c a , ż e  p o ­

w ó d  je g o  w y s t ą p ie n ia  z  P r a w ic y  s e jm o w e j 
z o s t a ł  p r z e z  p o w y ż s z e  w y w o d y  w y k a z a ­
n y .  O  Czasie m ó w i,  ż e  je s t  w ir t u o z e m  w  
p r z e d s t a w ia n iu  r z e c z y .  M ó w c a  z a r z u c a ,  że  
k r a k o w s c y  e p ig o n o w ie  z a r z u c i l i  z a s a d y  t w ó r ­
c ó w  s t r o n n ic t w a ,  a  w z ię l i  z a  z a s a d ę  „ s i ł a

p r z e d  p r a w e m " .  ^  1 .
P .  R e y ?  m ó w i, ż e  m o w a  h r .  S t a d n i ­

c k ie g o  s p r a w ił a  m u  b o le ś ć . T o  n ie  c h w i la  
n a  p o r a c h u n k i.  P a t r y o t y z m  n a k a z u je  z g o d ę . 
C h w i l a  o b e c n a  w y m a g a  s k u p ie n ia  s ię .  S t a ­
w ia  w n io s e k ,  a b y  w y k lu c z y ć  d y s k u s y ę  p a r ­
t y jn ą ,  a  m ó w ić  o r z e c z a c h , o s p r a w a c h .

P .  C i e l e c k i  o m a w ia  s p r a w ę  r u s k ą  

i  o s t a t n ie  w y b o r y  d o  R a d y  p a ń s t w a .
P .  S t a r o  w T e y s k i  ja k o  w ic e p r e z e s  

P r a w ic y  n a r o d o w e j,  p r o s t u je  t w ie r d z e n ia  h r .  

S t a d n i c k i e g o :
1 .  P r a w ic a  n a r o d o w a  n ie  u n ik a  n a z w y  

s t r o n n ic t w a  k o n s e r w a t y w n e g o . N i k t  w  c a ł y m  
k r a ju  n ie  m a  w ą t p l iw o ś c i,  że  P r a w ic a  n a r o d o ­
w a  je s t  s t r o n n ic t w e m  k o n s e r w a t y w n e m .

2 .  S t r o n n ic t w o  P r a w ic y  n a r o d o w e j p o ­
s t a w ił o  k a n d y d a t ó w  w e  w s c h o d n ie j G a l i c y i  
p o d  w a r u n k ie m  z a t w ie r d z e n ia  p r z e z  R a d ę  n a ­
r o d o w ą . P o s e ł  S t e in h a u s ,  g d y  n ie  z o s t a ł  z a ­
t w ie r d z o n y  p r z e z  R a d ę  n a r o d o w ą , w y s t ą p ił  
ze  s t r o n n ic t w a  P r a w ic y  n a r o d o w e j.

3 .  Czas k r y t y k u je  R a d ę  n a r o d o w ą , b o  
k r y t y k a  je s t  is t o t ą  ż y c ia  n a r o d o w e g o , a le  
P r a w ic a  n a r o d o w a  n ie  w y ł a m a ł a  s ię  n ig d y  

z  p o d  R a d y  n a r o d o w e j.
4 .  P r z e c z y ,  ja k o b y  H ie r o n i m  h r .  T a r ­

n o w s k i  b y ł  n a  z g r o m a d z e n iu  P r a w ic y  n a r o ­
d o w e j z a k r z y c z a n y .  M ó w c a  s a m  w ó w c z a s  o d ­
p o w ia d a ł  h r .  H ie r o n i m o w i T a r n o w s k ie m u ,  a 

n ie m a  z w y c z a ju  „ k r z y c z e ć " .
5 .  E p iz o d  z p o s łe m  M i le w s k im  n i e  t a n -  

g u je  s t r o n n ic t w a  P r a w ic y  n a r o d o w e j,  a le  w y ­

b o r c ó w  je d n e g o  o k r ę g u .
P .  Ś l i w i ń s k i  w y p o w ia d a  d ł u g ą  m o ­

w ę , w y w o ł u ją c ą  ż y w e  z a in t e r e s o w a n ie .  P r z y ­
p u s z c z a , ż e  k r y t y k a  N a m ie s t n ik a  m a  ź r ó d ło  
w  t e m , ż e  k t o  in n y  m a  a p e t y t  n a  to  s t a n o ­
w is k o  i  n ie  m o ż e  s ię  t a m  d o s t a ć . U  k o n s e r ­
w a t y s t ó w  w id z i r e n e s a n s ,  a le  g d y  w  K o le  
p o ls k ie m  w  W ie d n i u  r z ą d z ą  d o b r z e , to w  
S e jm ie  n a jg o r z e j,  b o  S e jm  je s t  k u r y a l n y .  M ó ­
w ią c  o r e f o r m ie  w y b o r c z e j,  z r z e k a  s ię  m o ż n o ­
ś c i  p r z e k o n a n ia  o b e c n y c h  p o s łó w  o p o t r z e b ie  
j a k  n a jw ię k s z e g o  r o z s z e r z e n ia  p r a w a  w y b o r ­
c z e g o .  N i e  z r o z u m ie ją  t e g o ;  z r o z u m ie  c h y b a  
t y l k o  t a k i  p o s e ł  J a w o r s k i ,  k t ó r y  je s t  k o n s e r ­

w a t y s t ą  modern.
N a  t e m  o g o d z in ie  2  m in .  3 0  p o  p o ł u ­

d n iu  p r z e r w a n o  o b r a d y ,  n a z n a c z a ją c  d a ls z y  

c ią g  n a  g o d z . 5  p o  p o ł u d n iu .
D a ls z e  o b r a d y  r o z p o c z ę ło  K o ł o  s e jm o w e  

o g o d z . 5  m in .  3 0  w ie c z o r e m .
P . G e r m a n  o d p ie r a  n a s a m p r z ó d  z a ­

r z u t  p .  S t a d n ic k ie g o ,  o d n o s z ą c y  s ię  d o  je g o  
w y b o r u .  O b e c n y  je g o  w y b ó r  b y ł  w y n ik ie m

je g o  p r a c y ,  a  n ie  j a k i c h ś  w p ły w ó w . N a j l e ­
p s z y m  d o w o d e m  o lb r z y m ia  w ię k s z o ś ć  1 3 0 0  
g ło s ó w  i  f a k t ,  ż e  s o c y a l iś c i  n ie  w n i e ś l i  p r o ­
te s t u . W y b ó r  b y ł  t a k  le g a ln y ,  ż e  m ó w c a  
c h c ia ł b y ,  a b y  d la  h o n o r u  k r a ju  b y ł y  w y b o r y  
w s z ę d z ie  t a k ie  s a m e . M ó w c a  o d p ie r a  n a s t ę ­
p n ie  z a r z u t y  p . S t a d n ic k ie g o  p r z e c iw k o  d e - 
m o k r a c y i .  M ó w c a  p y t a  s ię ,  c z y  je s t  z b r o d n ią ,  
j a k  c h c e  p . S t a d n i c k i ,  że s t r o n n ic t w a  p o r o ­
z u m ie w a ł y  s ię  p r z y  w y b o r a c h ?  P o  w y b o r a c h  
n a le ż y  ł a g o d z ić  r o z g o r y c z e n ie ,  a  n ie  d r a ż n ić  
i w y w le k a ć  c ią g le  s w a r y  w y b o r c z e  ( b r a w a  i 
o k l a s k i ) ,  j a k  to c z y n i p . S t a d n i c k i .  K o ł o  p o l­
s k i e  w  W i e d n i u  c h c e m y  u c z y n ić  s o l id a r n e m , 
b e z  u m ó w  i  p a k t ó w . J e ż e l i  to c h c e c ie  n a z y ­
w a ć  b lo k ie m , to s o b ie  n a z y w a jc ie !  T r z y m a ­
m y  s ię  s o l id a r n o ś c i  z  o f ia r a m i,  c z y  to  z b r o ­
d n ia ,  j a k  te g o  c h c e  p . S t a d n i c k i .  M ó w c a  o d ­
p ie r a  z a r z u t  p. S t a d n ic k ie g o ,  ja k o b y  d e m o - 
k r a c y a  n ie  d o d a w a ła  b lo k o w i b la s k u .  C z y  p. 
S t a d n i c k i  z a s t a n o w ił  s ię ,  co  t e n  z a r z u t  z n a ­
c z y .  D e m o k r a c i  w y r a b ia ją  s o b ie  p r z e k o n a n ia  
w c ię ż k ie j  w a lc e ,  n ie  z  u r o d z e n ia ,  bo n ie  
m a ją  " k o ro n y , a n i  k o r o n . ( P .  S t a d n i c k i :  
P r o s z ę  m ó w ić  g r z e c z n ie .)  A  P a n ,  m ó w iłe ś  
g r z e c z n ie ?  B y ł a b y  d z iś  c h w i la ,  a b y ś m y  s ię  
o d p ł a c i l i  r ó w n ą  b r o n ią ,  a le  m y  t ą  b r o n ią  

g a r d z im y .
P .  S t a p i ń s k i  m ó w i, ż e  m o w a - p. 

S t a d n ic k ie g o  b y ł a  d la  n ie g o  n a u k ą ,  b o  w y k a ­
z u je ,  co  je s z c z e  n ie k t ó r y m  p a n o m  p o  g ło w ie  
c h o d z i.  A l e  n a w e t  z  k o n s e r w a t y s t a m i k r a ­
k o w s k im i n ie  m o g ą  w e jś ć  lu d o w c y  w  t a k ie  
p o r o z u m ie n ie ,  j a k b y  te g o  p r a g n ą ł ,  b o  i 
t a m  s ą  lu d z ie ,  k t ó r z y  t y lk o  m ą d r z e j,  a le  r ó ­
w n ie ,  j a k  p . S t a d n ic k i ,  m y ś lą  t y lk o  o s w o - 
je m  s t r o n n ic t w ie .  M ó w c a  b o i s ię  w ię c e j t a ­
k i e j  p o l i t y k i ,  j a k ą  p r o w a d z i M a r s z a ł e k  i  p a r -  
t y a  k r a k o w s k a ,  n iż  p o l i t y k i  p . S t a d n ic k ie g o ,  
b o  t a  o s t a t n ia  je s t  p r o w o k a t o r s k ą  i  k r ó t k o ­
t r w a ł ą ,  a  t a m t a  m y ś l i  o w z m o c n ie n iu  s w o ­
je g o  s t r o n n ic t w a  p o w o ln ie ,  a le  m ą d r z e . M ó ­
w c a  je s t  z a  w s p ó ł d z ia ła n ie m  z k o n s e r w a t y ­
s t a m i,  a le  c i  m u s z ą  o d d z ie l ić  s ię  o d  t a k ic h  
lu d z i,  j a k  p . S t a d n ic k i .  M ó w c a  m ó w i, ż e  lu ­
d o w c y  w id z ą  d o b r z e , j a k  ic h  k r a k o w s c y  u  
lu d u  p o d c h o d z ą  i  o s a c z a ją .  T y l k o  lu d  m o ż e  
s t w o r z y ć  n a m  w a r u n k i  n a  R u s i ,  b e z  h r a b ió w  
i  k s ią ż ą t .  D o w ó d  w ł a ś n ie  u  R u s in ó w , k t ó r z y  
n ie  m aj7ą  a n i  h r a b ió w ,  a n i  k s ią ż ą t .  M ó w c a  
w y s t ę p u je  p r z e c iw k o  p . C ie le c k ie m u ,  k t ó r y  
p o w ie d z ia ł ,  że  w o l i,  a b y  S e jm u  p rz e ?  t r z y  
la t a  n ie  b y ł o ,  n iż  ż e b y  d a ć  R u s in o m  u s t ę p ­
s t w a . C o  r o k  b ę d z ie  g o r z e j i  co r o k  t r z e b a  
b ę d z ie  d a ć  w ię c e j R u s in o m .  J e ż e l i  S e jm  n ie  
b e d z ie  c z y n n y ,  to  b u r z a  s ię  z e r w ie  i  p o  s t r o ­
n ie  p o ls k ie j .  C o  do b lo k u ,  s t w ie r d z a  m ó w c a , 
ż e  ze s t r o n n ic t w e m  k r a k o w s k ie m  b y ł a  t y lk o  
j e d n i  u m o w a  c o  d o  w y b o r ó w  s e jm o w y c h .  
P r z y  w y b o r a c h  r .  1 9 1 1  d o  B a d y  p a ń s k i  
b y ł o  p o r o z u m ie n ie ,  a b y  s o b ie  n ie  p r z e s z k a d z a ć  
i  s ie b ie  n ie  z w a lc z a ć . P o  w y b o r a c h  lu d o w c y  
n ie  z a w ie r a l i  ż a d n e j u m o w y  a n i  z  d e m o ik r a - 
c y ą ,  a n i  z  k o n s e r w a t y s t a m i.  M ó w c a  w y s t ę ­
p u je  p r z e c iw k o  w c ią g a n iu  s ę d z ió w  do p o l i ­
t y k i .  Z a c h w ie je  to  z a u f a n ie  lu d u  d o  s ą d t i  

M ó w c a  ż ą d a  o d  p . S t a d n ic k ie g o  w y j a ­
ś n i e n ia ,  j a k i e  to  m a t e r y a ln e ,  o p r ó c z  m o r a l ­
n y c h ,  k o r z y ś c i  o d n ie ś l i  lu d o w c y ?  S t a t u t  K o ł a  
n ie  n a s t r ę c z a  P r e z e s o w i p o w o d u  d o  ż a lu .  Z a ­

ł o ż e n ie  „ W i s ł y “ i  B a n k u  lu d o w e g o  b y ł o  c h y b a  
d o z w o lo n e  lu d o w c o m . A  j a k  b y ło  z B a n ­
k ie r a  p a r c e la c y jn y m  ?  P r o s z ę  iś ć  d o  B a n k u  
k r a jo w e g o  i  z o b a c z y ć ; k r z y w d ę ,  k t ó r ą  w y r z ą ­
d z o n o  B a n k o w i p a r c e la c y jn e m u ,  o d m a w ia ją c  
m u  k r e d y t u ,  k t ó r y  in n y m  s ł u ż y ł .  M ó w c a  a p e ­
lu j e  d o  w s z y s t k ic h ,  a b y  p r z e z  s w a r y  p a r t y j ­
n e  n ie  u t r u d n ia l i  r e f o r m y  w y b o r c z e j.  L u d o ­
w c y  m a ją  g r a n ic e  u s t ę p s t w , p o  z a  k t ó r e  p ó j­
d ą  d o  w a lk i  z  R u s in a m i ,  a le  te  g r a n ic e  p o ­
d y k t o w a n e  s ą  s p r a w ie d l iw o ś c ią ,  n ie  k a p r y ­
s e m . Z  R u s in a m i t y lk o  n a  d r o d z e  c ie r p l iw e ­
g o  s z u k a n ia  modus vivendi s z u k a ć  n a le ż y  r o z ­
w ią z a n ia  k w e s t y i p o ls k o - r u s k ie j .  A  w r e s z c ie ,  
g d y  p r z y jd z ie  c z a s  n a  w a lk ę ,  t r z e b a  n a m  s o ­
l id a r n o ś c i  i  k o m p r o m is ó w . N i e  w o ln o  w ię c  
ż ó ł c ią  b r y z g a ć  n a  t y c h ,  k t ó r z y  d ą ż ą  d o  t a k ic h  

k o m p r o m is ó w .
P .  R u t o w s k i  p o r ó w n y w a  w y s t ą p ie n ie  

p . S t a d n ic k ie g o  z o w y m i p r z y p a d k a m i z n a ­
s z e j h is t o r y i ,  g d y  to  j a k i ś  p a n e k  s p ó ź n ia ł  s ię  
n a  w o jn ę , b o  m ia ł  p o r a c h u n k i  z  s ą s ia d e m . 
U b o le w a , że t ę  ąuerelle de familie w y n ie s io ­
n o  n a  u l ic ę .  M ó w c a  p o d n o s i o d r o d z e n ie  d z i ­
s ie js z e g o  K o ł a  p o ls k ie g o .  D o d a je  to  o t u c h y . 
S y t u a e y a  w  W ie d n iu  je s t  d la  n a s  d z ię k i  K o ­
ł u  ś w ie t n a .  I  w  t a k ie j  c h w i l i  z ja w ia  s ię  p. 
S t a d n i c k i  ze  s w o ją  p o l i t y k ą  p a n i  P o m p a d o u r : 
apres nous le deluge.

M ó w c a  p r z y p o m in a ,  i l e  t r u d ó w  m ia ł  
N a m ie s t n ik  ś .  p . P o t o c k i,  a b y  p r z e p r o w a d z ić  
p . S t a d n ic k ie g o  w e  w ie lk ie j  w ł a s n o ś c i w  S t r y ­
ju ,  g d y  p r z e p a d ł  w  m a ł e j w ł a s n o ś c i .  M i e l i ­
ś c ie  p a n o w ie  d z is ia j  n ie s p o d z ia n k ę :  m o w ę  p. 
Ś l iw iń s k ie g o ;  k t ó r y  tu  d o s t a ł  s ię  p rz e z  W i e ­
d e ń . A  je d n a k  t e n  p a n  Ś l i w i ń s k i ,  to  d o b r a  
k r e w  s z la c h e c k a ,  p ie c z ę t u je  s ię  J u n o s z ą ,  m a  
w  t a r c z y  b a r a n a .  P o  n im  p r z y jd ą  i n n i ,  k t ó ­
r z y  t y c h  p ie c z ę c i n ie  b ę d ą  m ie l i .  A p e lu je  do 
k o n s e r w a t y s t ó w , a b y  p r z e z  s p o r y  d o m o w e  n ie  
m a r n o w a l i  o s t a t n ie j  c h w i l i .

P .  S k a r b e k  m ó w i, że  b lo k  je s t  s o l i ­
d a r n y  n a  t le  n ie n a w iś c i  d o  d e m o k r a c y i n a ­
r o d o w e j.  ( Z a p r z e c z e n ia ) .  M ó w c a  p o le m iz u je  
z  p o p r z e d n im i m ó w c a m i.  P r z y z n a je ,  ż e  w  
s t r o n n ic t w ie  k r a k o w s k ie m  s ą  b a r d z o  m ą d r z y  
lu d z ie ,  b o  s p r a w i l i ,  że  c z ę ś ć  lu d u  g ło s o w a ł a  
n a  n ic h .

D y s k u s y a  o p o l it y c e  p o w in n a  b y ć  d y -  
s k u s y ą  o R z ą d z ie  k r a jo w y m .  P o d n o s i d w a  m o ­
m e n t y :  s t o s u n e k  R z ą d u  d o  p o ls k ic h  s t r o n  
n ic t w  i  d o  R u s in ó w .  Z a r z u c a ,  ż e  R z ą d  k r a ­
jo w y  r z e k o m o  w y d a ł  w a lk ę  d e m o k r a c y i n a ­
ro d o w e j i  p e w n y m  je d n o s t k o m  n ie p r a w o m y ś l -  
n y m .  K r y t y k u j e  s p o s ó b  p r o w a d z e n ia  o s t a t n ic h  
w y b o r ó w . S t w ie r d z a  z d z ie s ią t k o w a n ie  d e m o ­
k r a c y i  n a r o d o w e j.  W  s t o s u n k u  do R u s in ó w  
z a r z u c a , ż e  R z ą d  k r a jo w y  u s t a n o w ił  p a r t y ę  
u k r a h is k ą  je d y n ą  r e p r e z e n t a n t k ą  n a r o d u  r u ­
s k ie g o .. T y m c z a c e m  o p r ó c z  U k r a iń c ó w  i  M o - 
s k a io f i ló w  s ą , z d a n ie m  m ó w c y , je s z c z e  R u s i -  
n i ,  t a k  z w a n i S t k r o r u s in i .

P .  Z a m o r s k i  b r o n i p a r t y i  p o d o ls k ie j,  
w  s z c z e g ó ln o ś c i p . S t a d n ic k ie g o .

P .  T a d e u s z  C i e ń s k i  o m a w ia  d z ia ł a l ­

n o ś ć  R a d y  n a r o d o w e j.
P r z y jm u ją c  z a d a n ie ,  w s p ó ł o d p o w ie d z ia l­

n o ś c i,  m ia ł  n a  m y ś l i  z ż y c ie  s ię  z k o le g a m i 
w  R a d z ie  w  w a ż n y c h  s p r a w a c h ,  p o w o ł a n ie  
c h ę t n y c h  c z y n n ik ó w  d o  p r a c y .  N a  w s c h o d z ie

n ie m a  p o la  d la  p r z e ję t y c h  p a r t y j n ą  w a lk ą ,
t a m  w s z y s c y  m u s z ą  iś ć  r a z e m  i  w ł a ś c ic ie l  
o b s z a r u  i  c h ło p  i  u r z ę d n ik .  T a k i e  o r g a n iz a -  
e y e  w y t w o r z y ć  b y ł o  z a d a n ie m  R a d y  n a r o d o ­
w e j.  Z a r a z  z  p o c z ą t k u  p r z y s z ł a  r o b o t a  d u ż a , 
s p is  lu d n o ś c i .  U t w o r z y ł y  s ię  k o m it e t y ,  d la  
k r e s ó w  w s c h o d n ic h  i  z a c h o d n ic h ,  z a c h ę c ił y  
lu d z i  d o  p r a c y  i  w y n i k  n a  w s c h o d z ie  b y ł  p o ­
m y ś ln y .  N a  z a c h o d z ie  p o n ie ś l iś m y  s t r a t y  d u ­
że ( S z lą s k ) ,  m im o  w s p ó ł d z ia ł a n ia  T .  S .  L .  
T o  d o w ó d , że  n ie  m o ż e m y  le k c e w a ż y ć  ta m  
t y c h  p o s t e r u n k ó w  —  d la t e g o  u t w o r z y l iś m y  
w  K r a k o w ie  s e k c y ę  d la  k r e s ó w  z a c h o d n ic h ,  
p r z e w o d n ic t w a  p o d ją ł  s ię  p . G ó r s k i .  D a le j  
p . z y s z ł a  o r g a n iz a c y a  p r z y  w y b o r a c h  w y m a ­
g a  t a k ż e  ś r o d k ó w  m a t e r y a ln y c h ,  b o  d e m o ­
k r a t y c z n a  o r d y n a c y a  w y b o r c z a  d o  R a d y  p a ń ­
s t w a  n a jw ię c e j  ś r o d k ó w  w y m a g a ;  to  w s z y s t ­
k o  s p o  k a ł o  R a d ę  n a r o d o w ą  w  f o r m ie  p o w a ­
ż n y c h  t r u d n o ś c i n a  p o c z ą t e k .

P o ł ą c z e n ie  s ię  R u s in ó w  z p r o le t a r y a t e m  
ż y d o w s k im  t y c h  t r u d n o ś c i  p r z y s p o r z y ł o .

N ę d z a ,  j a k a  je s t  w  m ia s t e c z k a c h ,  im  
p o m a g a ła ,  b o  je s t  z ł y m  d o r a d c ą .

D a l e k i  o d  t e g o , a b y  n ie  p r z y z n a ł ,  że  
R z ą d  k r a jo w y  n ie je d n e j  p o m o c y  u d z ie l i ł  i  
o b je k t y w n o ś c ią  z a b e z p ie c z y ł  z w y c ię s t w o .

K i l k a  u je m n y c h  w y n ik ó w  z a w d z ię c z a m y  
n ie d o c e n ie n iu  in f o r m a c y j ,  j a k i c h  R a d a  n a r o d o ­
w a  u d z ie la ł a .

N .  p . je d e n  k a n d y d a t  w  o k r ę g u , w k t ó ­
r y m  m ó w c a  m ie s z k a ,  n ie  m ia ł  s z a n s  ( Z ł o ­
c z ó w ), z a r a z  d o  n ie g o  l i s t  n a p i s a ł  —  p r z e ­
s t r z e g a ł .  —  S t r a c i l i ś m y  m a n d a t  —  a  je s z c z e  
m a m y  to  z łe , ż e  s ię  i  tu  z  R u s i n a m i p o ł ą ­
c z y l i  Ż y d z i .

I n a c z e j  n a le ż a ł o b y  p o jm o w a ć  s t a n o w i­
s k o  R a d y  n a r o d o w e j,  j a k  to  c z y t a ł e m  w  p o ­
w a ż n y m  d z ie n n ik u .

R a d a  n a r o d o w a  w ł a d z ą  w y b o r c z ą  n ie  
je s t ,  je s t  t y lk o  d o r a d c z y m  o r g a n e m  R z ą d u  
k r a jo w e g o  w  t y c h  s p r a w a c h .  —  M u s z ę  p r z e ­
c iw  t a k ie m u  p o ję c iu  z a p r o t e s t o w a ć .

R o z s t r ó j w  ł o n ie  R a d y ,  r o z s t r ó j w  s p o ­
ł e c z e ń s t w ie  p r z y n i ó s ł  w y b ó r ,  p r z y  k t ó r y m  
w y s t ą p ił  k a n d y d a t  P o l a k  p r z e c iw  P o la k o w i,  
k a n d y d a t o w i R a d y  n a r o d o w e j.  J e ż e l i  to  z r o b i 
je d n o s t k a ,  m o ż n a  p r z e b o le ć ,  a le  je ż e l i  t u  w  
g r ę  w c h o d z iło  p o p a r c ie  w ł a d z y  i  b y ł o  p e łn e  
n a d u ż y ć ,  to  s m u t n e .

P o m im o  z a n o s z e n ia  ż a ló w  i  p r ó ś b , p r z e ­
c ie ż  p o le c e n ia  n iż s z y m  o r g a n o m  b y ł y  in n e .

P r z e c ie ż  k r a j  r z ą d z o n y  p r z e z  P o la k ó w , 
n a  c z e le  R z ą d u  s t o i P o la k ,  c h c e m y ,  a b y  b y ł  
b e z s t r o n n y ,  t a k ie  z a r z ą d z e n ia  s t r o n n ic z e  s p r o ­
w a d z a ją  r o z s t r ó j.

W  o k r ę g a c h  n a  w s c h o d z ie  m ie l iś m y  p o ­
w o d z e n ie , a n i  s ię  te g o  n ie  s p o d z ie w a l iś m y ,  
że  r z e s z e  lu d u  p o ls k ie g o  i  r u s k ie g o  b ę d ą  
m ia ł y  o d w a g ę  s ta n ą ??  p r z y  k a n d y d a t a c h  P o ­
la k a c h .  T o  n ie  n a r z h e e n h  d z ie s ią t k i  t y s ię c y  
g ło s ó w  z e b r a l i  p r z y  p ie r w s z e m  g ło s o w a n iu  
K a l is z c z a k ,  K r a u s  i  i n n i .  B e z  p r e s y i ,  b e z  
p r z e k u p s t w ^ . P .  N a m ie s t n ik  p r z y z n a ,  ż e p r z y  
w s t ę p ie  d o  w y b o r ó w  n ie  s p o d z ie w a ł  s ię  i  j a  
s ię  s a m  n ie  s p o d z ie w a łe m , ż e  t y le  g ło s ó w  
z b io r ą .  P r z y  p ie r w s z e m  g ł o s o w a n iu  p o k a z a ło  
s ię ,  że  m o g ą  z e b r a ć  t y le  g ło s ó w  —  to  ju ż  
je s t  r z e c z ą  P .  N a m ie s t n ik a  z a d e c y d o w a ć  o i l e  
m ó g ł  i  c h c i a ł  u d z ie l i ć  p o p a r c ia  —  j e ż e l i  n a
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( C i ą g  d a ls z y ) .

O b a j b r a c ia  t y m c z a s e m , o d d a w s z y  k o ­
n ie ,  s k ie r o w a l i  s ię ,  ja k b y  z a  n ie m e m  p o r o z u ­
m ie n ie m , k u  g a b in e t o w i n ie o b e c n e g o  D o w -  
g in t a .  W  m ło d s z y m  w r z a ł y :  g n ie w  g ł u c h y  i 
z a z d r o ś ć  n ie p o h a m o w a n a , c a ł y  w a r  k r w i  g o ­
r ą c e j n a  m ó z g  m u  r z u c a ją c a .  S t a r s z y  s z e d ł  
z  w o lą  n ie z ł o m n ą ,  z a k o ń c z e n ia  t e j b o le s n e j 

s y t u a c y i .
C z u ł  i  r o z u m ia ł ,  iż  o d  t e j c h w i l i ,  s t a ją  

n a p r z e c iw  s ie b ie ,  ja k o  r y w a le ,  o n i ,  d w a j r o ­
d z e n i n ie le d w ie  b r a c ia ,  n o s z ą c y  to  s a m o  n a ­
z w is k o  i  o d p o w ie d z ia ln i  w r ó w n e j m ie r z e , z a  
c z e ś ć  te g o  n ie s k a la n e g o  d o tą d  i m i e n i a .  B r a ­
c ia ,  r ó ż n i  t e m p e r a m e n t e m , u s p o s o b ie n ie m  i  
z a p a t r y w a n ia m i n a  ż y c ie ,  le c z  r ó w n i w  p r a ­
w a c h  m ił o ś c i  d o  t e j s a m e j k o b ie t y ,  a  b l is c y  
k r w i ą ,  o r a z , j a k  w  to  m o c n o  w ie r z y ł ,  n ie -  
u g ię t e m  p o c z u c ie m  o b o w ią z k u  i  h o n o r u .

—  P r a g n ą ł b y m  p o m ó w ić  z  t o b ą  p o  

u f n ie .  —  r o z p o c z ą ł  E d w a r d  p ie r w s z y .
J a n ,  z e  z ł y m ,  z im n y m  b ł y s k ie m  w  o - 

c z a c h ,  s k ł o n i ł  t y lk o  g ło w ą , n a  z n a k  p r z y z w o - 

le n ia .  .
S t a n ę l i  o b a j p r z y  o k n ie ,  ja k b y  n a  d o ­

w ó d , i ż  n ie  c h c ą  r o z p r a w y  t e j d łu g o  p r z e ­

c ią g a ć .

—  W s z e lk a  t a je m n ic a ,  —  z a c z ą ł  E d ­
w a r d ,  —  w y c h o d z i z a w s z e  n a  z łe  t e m u , k to , 
c h o ć b y  p o d  p r z y m u s e m , s k r ę p o w a ł  n ią  s o b ie  
r ę c e . Z n a jd u ję  s ię  w ł a ś n ie  w  te m  p o ło ż e n iu . 
P r z y b y w s z y  b o w ie m  t u t a j ,  n ie  m o g łe m , 
w b r e w  w ł a s n e j c h ę c i,  u p r z e d z ić  c ię  z g ó r y ,  
ż e  je s t e m  p o  s ło w ie  z  p a n n ą  W a n d ą  O r l iń s k ą .

—  D l a  cz e g ó ż  w ię c  m ó w is z  m i to  te ­
r a z ?  —  w y b u c h n ą ł  t a m t e n ,  b la d y ,  j a k  z w y k le  
w  c h w i l i  w z r u s z e n ia ,  s z a r p ią c  ja s n e  w ą s y  

r ę k ą ,  k t ó r a  d r ż a ł a  w id o c z n ie .
—  D l a  c z e g o ?  B o  z d a je  m i  s ię ,  iż  

z b y t  w ie le  c z a s u  p o ś w ię c a s z  m o je j n a r z e c z o -  
n e j ; z b y t  ja w n e  s k ł a d a s z  j e j  h o ł d y .  J e ż e l i  
w ię c  t w o ja  m a t k a , k t ó r a ,  od p ie r w s z e j c h w i­
l i  w ie d z ia ł a  o w s z y s t k ie m ,  n ie  u m ia ł a  c ię  
u c h r o n ić  o d  te j z g u b n e j p o m y ł k i ,  p r z y c h o d z ę  
j a  s a m  d o  c ie b ie ,  j a k  b r a t  d o  b r a t a ,  b e z  ż a ­
d n y c h  w y r z u t ó w , a  z  c a ł ą  lo ja l n o ś c ią ,  i  p o ­
w ia d a m :  J a n k u ,  p r z e s t a ń ,  b o  ź le  s ię  b a w is z ,  
b o  ig r a s z  z  m o im  h o n o r e m  i  ż y c ie m . K o b ie ­
t a ,  k t ó r a  p r z y r z e k ł a  n o s ić  n a s z e  n a z w is k o ,  
d z ie l i ć ,  n ie t y l k o  p r a c ę  m o ją ,  a le  d o lę  i  n ie ­
d o lę , b y ć  r a i  ś w ia t ł e m  i  s z c z ę ś c ie m , d u s z ą  i  
s u m ie n ie m ,  k o b ie t a  t a k a ,  t o b ie , m e m u  b r a t u , 
w in n a  b y ć  s io s t r ą ,  ś w ię t o ś c ią  n ie le d w ie .

Ł a g o d n e  s p o jr z e n ie  c ie m n y c h ,  m ą d r y c h  

je g o  o c z u , s z ło  p ro s t o  d o  d u s z y ;  r ę k a  s p o ­
c z ę ł a  z  p r o ś b ą ,  n a  r a m ie n iu  J a n a .

I ,  n a g le ,  w o b e c  te g o  z w r o t u , c a ł y  g n ie w , 
c a ł a  z a w iś ć  i  z a z d r o ś ć  t a m t e g o  p r y s n ę ł a  n ie  
s p o d z ia n ie .  P o z o s t a ł a  t y lk o  w r o d z o n a  s z la ­
c h e t n o ś ć  i  ż a l  n a d  s o b ą  s a m y m , n a d  w ł a -  
s n e m , s t r a c o n e m  s z c z ę ś c ie m . B ł ę k it n e ,  t a k ie  
d z ie c ię c o  p o g o d n e  i  u f n e  je g o  ź r e n ic e ,  ł z a  

z a s z k l i ł a .
—  N i e  w ie d z ia łe m  n i c  o t e m  —  s k a ­

r ż y ł  s ię .  —  D la c z e g ó ż  d a w n ie j n i e  p r z e m ó ­
w ił e ś  d o  m n ie  t y m  ję z y k ie m ,  n ie  o d s ł o n ił e ś  
p r a w d y !  D z iś ,  z a p ó ź n o ! K o c h a m  j ą  w ię c e j,  
n iż  w y p o w ie d z ie ć  m o g ę . N ie  s ą d z iłe m  s ię  n a ­
w e t  z d o ln y m  d o  t a k  g łę b o k ie g o , p o c h ł a n ia ­
ją c e g o  w s z y s t k o  u c z u c ia  i  d la  te g o  n ie  r o b ię  
z  n ie g o  p r z e d  t o b ą  t a je m n ic y ,  B ó g  m i ś w ia d ­

k ie m ,  iż  n ie  c h c ia ł b y m  c ię  s k r z y w d z ić ,  a le  
n ie  m a m  s i ł y  d o  w y r z e c z e n ia  s ię  s z c z ę ś c ia ,  
k t ó r e  w y d a je  m i s ię  u w ie ń c z e n ie m  ż y c ia  c a ­

łe g o .
B y ł a  w  s ło w a c h  je g o  t a k a  r o z b r a ja ją c a  

m o c  s z c z e r o ś c i i  p r o s t o t y , t a k ie  g łę b o k ie  
w z r u s z e n ie  w  p o c h y le n iu  t e j g ł o w y  ja s n e j ,  
b e z r a d n ie  o r a m ę  o k n a  w s p a r t e j ,  iż^ ż a l 
p o p r z e d n i i  o b u r z e n ie  p ie r z c h n ę ł y  t a k ż e  z 
s e r c a  E d w a r d a .  Z r o z u m ia ł ,  i ż  f a t u m  n ie s z c z ę  
s n e  z a w is ł o  n a d  n im i ,  le c z ,  ż e  w  g r u n c ie  
o b a j b y l i  n ie w i n n i  te m u  o k r u t n e m u  p o w i­

k ł a n iu .
N a g ł a  m y ś l ,  j a k  g r o t  z a t r u t y ,  p r z e s z y ła  

s e r c e  E d w a r d a .
—  C z y . . . .  c z y  l i c z y s z  n a . . , ,  w z a je m n o ś ć  

m o je j —  n a r z e c z o n e j.
S ło w a  z t r u d n o ś c ią ,  s z e p t e m  n ie le d w ie ,  

w y c h o d z ił y  m u  z g a r d ł a .
C z o ło  J a n a  p o d n io s ł o  s ię  w  g ó r ę , z o - 

c z u  s t r z e l i ł  b ł y s k  s z c z e r o ś c i i  g łę b o k ie g o  
p r z e k o n a n ia .

—  W ie r z ę  w  n i ą  w b r e w  w s z y s t k ie m u ,  

co m i p o w ie d z ia łe ś .
Z a m i l k l i  o b a j.  T a  c is z a  g ł u c h a  p a d ła  

m ię d z y  n ic h  ja k  g r o ź b a , j a k  z a p o w ie d ź  j a k i e j ś  

k a t a s t r o f y .
E d w a r d ,  p o  k r ó t k ie j  w a lc e  z s o b ą , p ie r w ­

s z y  j ą  p r z e r w a ł .
—  N i e  w o ln o  m i,  n a w e t  d la  w ła s n e g o  

s z c z ę ś c ia ,  n a w e t  p o d  n a c is k ie m  e g o iz m u ,  
s p r z e n ie w ie r z a ć  s ię  z a s a d o m , g ło s z o n y m  d o ­
t ą d . B y ł e m  z a w s z e  w y z n a w c ą  in d y w id u a ln e j  
w o ln o ś c i u c z u ć . P o ję c ie  h o n o r u  i  s p r a w ie d l i ­
w o ś c i n ie  p o z w o liło b y  m i ż ą d a ć  o d  u k o c h a ­
n e j k o b ie t y  d o t r z y m a n ia  s ło w a , k t ó r e  c ię ż a ­
r e m  m o ż e  s t a ło  s ię  d la  n ie j .  A  je d n a k ,  w y ­
d r z e ć  j e j  s o b ie  n ie  p o z w o lę . I  j a  m a m  s e r c e , 
i  j a  m a m  n e r w y .  T a  m ił o ś ć ,  w  s m u t n e m , s ie -  
r o c e m  m o je m  ż y c iu ,  to je d y n a  r a c y a  b y t u , 

je d y n y  c z a r  is t n ie n ia .
N a  J a n a  p ł o m ie n ie  u d e r z y ł y .
—  W  t a k im  r a z ie ,  d la  n a s  d w ó c h  n ie  

m a  m ie js c a  n a  ś w ie c i e !  —  P o z o s t a je  n a m

t y lk o  z b r o n ią  w  r ę k u  w a lc z y ć  o p r a w a  do 
n i e j ,  o p r a w o  d o  s z c z ę ś c ia .

E d w a r d  b y ł  j u ż  s o b ą .

—  N i e ! —  r z u c i ł  z  m o c ą . —  O s z a la ł e ś  
c h y b a ! B r a c ia ,  z  b r o n i ą  w  r ę k u  ?  N i e  p o p e ł ­
n ię  te g o  a b s u r d u  i  t e j z b r o d n i  z a r a z e m ! 
P r z e c ie ż  i  t o b ie  n ie  o b c ą  je s t  u c z c iw o ś ć ,  i  
t y  m a s z  c h y b a  p o c z u c ie  s p r a w ie d l iw o ś c i .  A  j e ­
d n a k ,  c z y ż  o d  la t  t y lu  n ie  p r z y s z ło  c i  n ig d y  
n a  m y ś l ,  że  m i s ię  k r z y w d a  d z ie j e ?

—  T o b ie  k r z y w d a ?

—  P o s ł u c h a j : P o m im o ,  że  m ło d s z y m  
o d e m n ie  je s t e ś ,  p r z y p a d ł y  c i  w  u d z ia le :  o d ­
w ie c z n e  n a s z e  g n ia z d o  r o d z in n e ;  o g n is k o ,  
p r z y  k t ó r e m  n ig d y  d la  m n ie  n ie  b y ł o  m ie j ­
s c a ; d o m , w  k t ó r y m  k r ó lo w a ł a  i  u m a r ł a  m a t ­
k a  m o ja ;  m a ją t e k ,  k t ó r y ,  d r o g ą  s t a r s z e ń s t w a , 
m o ją  p o w in ie n  b y ć  w ł a s n o ś c ią .  Z a c h o w a j to  
w s z y s t k o , le c z  n i e  z a b ie r a j  m i je d y n e j  is t o t y ,  
ja k ą  u k o c h a ł e m  n a  z ie m i.  N i e  s ię g a j  r ę k ą  p o  
tę , ś w ię t ą  d la  m n ie  w ł a s n o ś ć .

S ło w a  E d w a r d a  j a k  s p iż  d ź w ię c z a ł y ,  o d  
c z o ła  z a ś  je g o  b i ł a  m o c  s z la c h e t n a .  J a n  w s z a k ­
że  z r o z u m ia ł  t y lk o ,  że  o p ó r  m u  s t a w ia ją  i  
z n ó w  k r e w  n a  m ó z g  m u  u d e r z y ł a .

—  A c b ,  t a r g i ?  —  s z y d z i ł .  —  A  w ię c  
z a b ie r z  w s z y s t k o ,  le c z  u s u ń  s ię  z m e j d r o g i!  
O d d a j m i w  z a m ia n  j ą ,  je d n ą ;  o d d a j tę , b ez 
k t ó r e j ż y c ie  s t r a c i  i  d la  m n ie  w a r t o ś ć .

P a t r z y l i  p r z e z  c h w i lę  n a  s ie b ie :  s t a r s z y ,  
z p o p r z e d n im  c h ł o d e m  i  p o w a g ą ; m ło d s z y ,  
z g n ie w e m  i  n ie u g ię t ą  n ie n a w iś c i ą  w  s p o j­
r z e n iu .

—  S k o r o  t a k  —  z a d e c y d o w a ł  p ie r w ­
s z y  —  c h o d ź , n ie c h  o n a  r o z s t r z y g n ie .  N ie c h  
j e j  w o la  s t a n ie  s ię  d la  n a s  p r a w e m  i  r o z ­
k a z e m . N ie c h  w s k a ż e , k t ó r y  z d w ó c h  m a  u -  
s t ą p ić .

( C i ą g  d a ls z y  n a s t ą p i) .
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c z e le  R z ą d u  s t o i P o la k ,  to  m o ż n a  z r o z u m ie ć , 
ż e  c h c e  b y ć  b e z s t r o n n y m . B r o n i  n a s t ę p n ie  
s z la c h t y  p r z e d  z a r z u t e m , ja k o b y  n ic  n ie  z r o ­

b i ł a  d la  lu d u .
M ó w i n a s t ę p n ie  o s t o s u n k u  d o  R u s i ­

n ó w . M a  s y m p a t y ę ,  m ił o ś ć  d o  lu d u  r u s k ie ­
g o . U w a ż a  s ię  z a  r e p r e z e n t a n t a  lu d n o ś c i t a k  
p o ls k i e j ,  j a k  r u s k ie j .  T a k i e  s t a n o w is k o  je s t  
k o r z y s t n e , d la  s p r a w y  p o ls k ie j  ( B r a w o ! W y ­
s t ę p u je  p r z e c iw k o  k a t a s t r o w i,  w o g ó le  p r z e ­
c iw k o  o d g r a n ic z e n iu  s ię  m u r e m  o d  R u s in ó w 7. 
M a  ż a l  d o  R z ą d u  k r a jo w e g o  z a  je g o  r z e k o m e  
p r e m io w a n ie  U k r a iń c ó w .  O d r ó ż n ia  U k r a iń c ó w ,  
R u s in ó w  i  p r o w o d y r ó w . U m ia r k o w a n y m i R u ­
s in a m i s ą , z d a n ie m  je g o ,  S t a r o r u s in i  i  z w o ­
l e n n ic y  B a r w iń s k ie g o .  P r z y  w y b o r a c h  d o  R a ­
d y  g m in n e j  i  p o w ia t o w e j m ia ł y  w e d le  n ie g o  
z n a jd o w a ć  p o p a r c ie  R z ą d u  n ie  l i s t y  k o m p r o ­
m is o w e , a le  u k r a iń s k ie .  B r o n i  s ę d z ió w  p r z e d  
z a r z u t e m  m ie s z a n ia  s ię  d o  w a lk  p a r t y jn y c h .  
M o ż n a  t e n  z a r z u t  u c z y n ić  s ę d z io m  R u s in o m ,  
a le  n ie  s ę d z io m  P o la k o m . M o s k a lo f i ló w  u -  
w a ż a  z a  n ie s z c z ę ś c ie ,  a le  n ie  s ą  n im i ,  je g o  
z d a n ie m , z w o le n n ic y  K o r o la .  W z y w a  do 
z g o d y .

Z  k o le i  z a b r a ł  g ło s  J E .  P .  N a m ie s t n ik  
d r .  M i c h a ł  B o b r z y ń s k i .

Mowa JE . P. Namiestnika dra Bobrryń­
skiego.

W d z ię c z n y m  t y lk o  b y ć  m o g ę  t y m  S z a ­
n o w n y m  P a n o m , k t ó r z y  p o d n o s z ą c  t u , n a  
K o k ę  p o ls k ie m  s e jm o w e m , p r z e c iw k o  m n ie  
z a r z u t y ,  d a l i  m i  te rn  s a m e m  m o ż n o ś ć  ic h  
o d p a r c ia .  M o ż e  ju ż  n ie  z n a jd z ie  s ię  n ik t ,  
k t o b y  k w e s t y o n o w a ł  m i p r a w o  p r z e m a w ia n ia  
n a  K o le  p o ls k ie m  s e jm o w e m  t a k , j a k  k w e ­
s t y  o n o w a n o  p r a w o  m o je  do z a b r a n ia  g ło s u  
w  K r a k o w ie .  O t r z y m a ł e m  z a p r o s z e n ie  od p ię ­
c iu  c z y  s z e ś c iu  n a jp o w a ż n ie js z y c h  w y b o r c ó w  
w ię k s z e j w ł a s n o ś c i  k r a k o w s k ie j ,  z k t ó r e j od 
w ie lu  l a t  p o s łu ję ,  p r z y b y c ia  n a  ic h  z g r o m a ­
d z e n ie , n a  k t ó r e m  z a s a d n ic z e  k i e r u n k i  p o l i ­
t y k i  m ia ł y  b y ć  d y s k u t o w a n e . Z a p r o s z e n ie  
p r z y ją ł e m  i  z a b r a ł e m  g ło s  n a  z g r o m a d z e n iu  
m o ic h  w y b o r c ó w  p a m ię t n y  te g o , źe  n ie g d y ś  
m ó j p o p r z e d n ik ,  ś . p . A g e n o r  h r .  G o ł u c h o w - 
s k i ,  n ie  w a h a ł  s ię  s t a n ą ć  n a  r a t u s z u  lw o w ­
s k im  i  d o  w y b o r c ó w  p r z e m a w ia ć .  A  je d n a k  
to  m o je  p o s t ą p ie n ie  i  to z a b r a n ie  g ło s u  n a ­
r w a n o  z  p e w n e j s t r o n y  n ie w ł a ś c iw o ś c ią  i  n ie ­
t a k t e m . P r z e c ie ż  ja k o  N a m ie s t n ik  n ie  m o g ę  
w d a w a ć  s ię  w  p o le m ik ę  z n ie z l ic z o n y m i a r t y ­
k u ł a m i  p is m  i  p is e m e k  p e w n e g o  k ie r u n k u ,  
k t ó r e  m n ie  a t a k u ją ,  z w y k le  b r o n ią  k ł a m s t w  

o s z c z e r s t w , t a k  s a m o  j a k  n ie  m o g ę  o d p o ­
w ia d a ć  z a  a r t y k u ł y  t y c h  p is m ,  k t ó r e  m n ie  b r o ­
n ią .  a  k t ó r y c jh  p r z e d  ic h  u k a z a n ie m  s ię  n ie  
w id z ia łe m  i  n ie  r e d a g o w a łe m .

W  o s t a t n ic h  c z a s a c h ,  w ś r ó d  w y b o r ó w  
i  p o  w y b o r a c h ,  p r z e s z e d łe m  c ię ż k ie  c h w ile  
i  d o z n a łe m  w ie lu  p r z y k r y c h  n a p a ś c i,  a le  o n ic h  
n ie  c h c ę  z  b o le ś c ią  w s p o m in a ć ,  n ie  c h c ę  re~ 
novare dolores, le c z  m o g ę  o n ic h  w s p o m in a ć  
z c a ł y m  s p o k o je m  i  z  c a ł ą  p o g o d ą  u m y s ł u .

R z e c z  s ię  s k o ń c z y ł a  n ie p o s p o l it y m ,  n ie ­
s p o d z ie w a n y m  s u k c e s e m  n ie t y l e  m o im , i l e  
c a łe g o  k r a ju .  R e z u lt a t  w y b o r ó w  do R a d y  
p a ń s t w a  je s t  w p r o s t  ś w ie t n y .  K o ł o  p o ls k ie

s t a n ę ł o  w  W i e d n i u  w  n ie z m ie n io n e j  l ic z b ie ,  
a le  w  z m ie n io n e j s t a n o w c z o  n a  le p s z e  j a k o ­
ś c i  s w y c h  c z ło n k ó w . O b o k  m ę ż ó w  z n a k o m i­
t y c h ,  o s iw ia ł y c h  w  p r a c y  p a r la m e n t a r n e j ,  
w s z e d ł  d o  K o ł a  p o ls k ie g o  c a ł y  z a s t ę p  lu d z i 
m ło d y c h ,  z d o ln y c h ,  w y k s z t a ł c o n y c h  p o l i t y ­
c z n ie  i  r o k u ją c y c h  n a jle p s z e  n a d z ie je ,  a  co 
n a jw a ż n ie js z a ,  z n a la z ł a  s ię  w  K o le  p o ls k ie m  
p r z e w a ż a ją c a  w ię k s z o ś ć ,  o ż y w io n a  d u c h e m  
je d n o ś c i i  z g o d y . " M a m y  t e r a z  je d n ą  p o l i t y k ę  
K o ł a  p o ls k ie g o ,  k ie d y  d a w n ie j b y ło  ic h  d w ie ,  
d z ia ł a ją c e  s p r z e c z n ie  n a  z e w n ą t r z .  K o ł o  p o l­
s k ie  z a jm u je  w  p a r la m e n c ie  n a jp o w a ż n ie js z e  
s t a n o w is k o  i o s ią g a  d la  k r a ju  z d o b y c z  po 
z d o b y c z y . N a  t e n  w id o k  m u s i  r ó ś ć  s e r c e , 
p o w in n o  s ię  z a p o m n ie ć  o s t a r c ia c h  w y b o r ­
c z y c h .  R o la  m o ja  p r z y  t y c h  w y b o r a c h  n ie  
m u s ia ł a  te ż  b y ć  t a k  z łą ,  k ie d y  t a k i  r e z u lt a t  
ic h  u c z y n i ł a  m o ż liw y m .

P o l i t y k a  m o ja  w  k w e s t y i r u s k ie j  n ie  
m u s ia ł a  te ż  b y ć  b łę d n ą ,  s k o r o  z a z n a c z y ł a  s ię  
t a k im  r e z u lt a t e m , j a k i  p . C ie ń s k i ,  p o le m iz u ­
j ą c  ze  m n ą ,  m im o w o li  j e j  p r z y z n a ł .  P o d n ió s ł  
p r z e c ie ż , ż e  k a n d y d a c i  p o ls c y ,  k t ó r y c h  w  o k r ę ­
g a c h  r u s k ic h  p o s t a w io n o  d la  o b l ic z e n ia  p o l­
s k ic h  g ło s ó w , o s ią g n ę l i  t a m  n ie s p o d z ie w a n ie  
o g r o m n ą  l ic z b ę  g ło s ó w  n ie t y l k o  p o ls k ic h ,  
a ie  i  r u s k ic h .  N ie c h  m i  b ę d z ie  w o ln o  r e z u l ­
ta t  t e n , w  p e w n e j p r z y n a jm n ie j  m ie r z e ,  m e ­
m u  p o s t ę p o w a n iu  p r z y p is a ć .  P r a c o w a ł e m  i 
p r a c u ję  u s i l n i e  n a d  te rn , a ż e b y  n a m ię t n a  
w a lk a  n a r o d o w o -p o l it y c z n a  n ie  d o t a r ł a  i  n ie  
o g a r n ę ła  o g r o m n e j,  a  s p o k o jn e j m a s y  lu d u  
r u s k ie g o .  D o k ł a d a m  w s z e lk ic h  s t a r a ń ,  a ż e b y  
lu d  t e n  w  A d m i n i s t r a c y i  m n ie  p o d le g ł e j,  c z u ł  
p o s z a n o w a n ie  p r a w a , s p r a w ie d l iw o ś ć  i  n a j ­
ż y c z l iw s z ą  o p ie k ę . A ż e b y  m ia ł  s w o b o d ę  m a ­
n if e s t o w a n ia  s w y c h  u c z u ć  i  s w o je j p r a c y ,  
b t a r a m  s ię  u s u w a ć  w s z y s t k o ,  c o  g o  w  je g o  
u c z u c ia c h  m o g ł o b y  p o d r a ż n ić  i  w z b u r z y ć .  
I  t e j m o je j p o l it y c e ,  p r o w a d z o n e j k o n s e ­
k w e n t n ie ,  w b r e w  w s z e lk im  p o d e jr z e n io m  i  
a t a k o m , p r z y p is u ję ,  że  k r a j ,  a  w  s z c z e g ó ln o ­
ś c i  w s c h o d n ia  je g o  c z ę ś ć , c ie s z y  s ię  o d  k i l k u  
ła t  z u p e ł n y m  s p o k o je m , że s t o s u n e k  m ię d z y  
d w o r e m  p o ls k im  i  lu d n o ś c ią  r u s k ą  je s t ,  o g ó ­
ł e m  b io r ą c ,  n a jle p s z y .

J e ż e l i  p . C ie ń s k i  p o d n o s i p o s t ę p y  k u l t u ­
r a ln e  i  e k o n o m ic z n e ,  j a k i e  lu d n o ś ć  p o ls k a  w  
o s t a t n ic h  c z a s a c h  z r o b ił a  n a  w s c h o d z ie , to 
ś m ie m  g o  z a p y t a ć ,  c z y  te  p o s t ę p y  k u lt u r a ln e  
i  e k o n o m ic z n e  b y ł y b y  m o ż liw e ,  g d y b y  m a s y  
lu d u  w ie js k ie g o ,  p o ls k ie g o  i  r u s k ie g o ,  b y ł y  
p o r w a n e  w ic h r e m  ją t r z ą c e j  i  a b s o r b u ją c e j 
w s z y s t k ie  s i ł y  s o c y a ln e j i  n a r o d o w e j w a lk i .  
P .  C i e ń s k i  c z y n i  m i  z a r z u t ,  ż e  p o p ie r a m  w y ­
ł ą c z n ie  s t r o n n ic t w o  p o l it y c z n e  „ u k r a i ń s k i e j  
a  zfw a lc z a m  s p o k o jn y c h  „ s t a r o r u s in ó w " .  N ie c h  
c z y t a  o r g a n a  p o l it y c z n e  u k r a iń s k ie ,  a  p r z e ­
k o n a  s ię ,  j a k  o n 9 z a p a t r u ją  s ię  n a  to  p o p a r ­
c ie ,  k t ó r e g o  j a  r z e k o m o  m a m  u d z ie la ć  s t r o n ­
n ic t w u  u k r a iń s k ie m u ,  p r z e k o n a  s ię  m o ż e  ze  
z d z iw ie n ie m , ż e  te  o r g a n a  p r a s y  d a le k o  w z g lę ­
d n ie j  z a p a t r u ją  s ię  n a  je g o ,  n iż  n a  m o ją  
d z ia ł a ln o ś ć .  A l e  in n a  r z e c z  s t r o n n ic t w o  p o ­
l i t y c z n e ,  in n a  r z e c z  lu d  r u s k i .  D z iś  s t r o n ­
n ic t w  u k r a iń s k ic h  je s t  k i l k a ,  ju t r o  m o g ą  b y ć  
in n e  z e  z m ie n io n y m  p r o g r a m e m . K w e s t y  a 
z a s a d n ic z a  le ż y  je d n a k  w  te rn , c z y  lu d  r u s k i ,

b u d z ą c y  s ię  d o  ś w ia d o m o ś c i n a r o d o w e j,  m a  
s ię  d o  n ie j  b p d z ić  w  d u c h u  s w e j o d r ę b n o ś c i 
n a r o d o w e j r u ś k ie j ,  c z y  te ż  w  d u c h u  je d n o ś c i  
n a r o d o w e j z  n a r o d e m  r o s s y j s k im ,  t . j .  w  k i e  
r u n k u  s t a r o r u s k im ,  a  w  t y m  o s t a t n im  r a z ie ,  
c z y  m a  b y ć  p r z y s t ę p n y  a g it a c y i  r o s s y j s k ie j  i  
p r a w o s ł a w n e j ?  W s z a k  g r a n ic a ,  k t ó r a  d z ie l i  
s p o k o jn y c h  s t a r o r u s in ó w  o d  n a m ię t n y c h  a g i ­
t a t o r ó w  r o s s y j s k ic h  je s t  b a r d z o  c ie n k a ,  w s z a k  
m a m y  l ic z n e  p r z y k ł a d y ,  ź e  ze  s p o k o jn e g o , 
p r z y ja z n e g o  P o la k o m  s t a r o r u s in a ,  r o b i ł  s ię  
w  c ią g u  je d n e j  n o c y  a p o s t o ł  p r o p a g a n d y  r o s ­
s y js k i e j .  N i e  p o t r z e b u ję  d o d a w a ć , ż e  s t a n o ­
w is k o  P o la k ó w  w o b e c  t e j k w e s t y i  je s t  te ż  
p o d y k t o w a n e  w z g lę d e m  n a  s t a n o w is k o  i c h  w 
P a ń s t w ie  i  w  M o n a r c h i i .

P r z e c h o d z ą c  t e r a z  d o  z a r z u t ó w , u c z y n io ­
n y c h  m i z  p o w o d u  o s t a t n ic h  w y b o r ó w , m o ­
g ę  r o lę  i  d z ia ł a ln o ś ć  m o ją  w ś r ó d  t y c h  w y ­
b o ró w  o k r e ś l ić  w  n a s t ę p u ją c y c h  p u n k t a c h :

S t a r a ł e m  s ię  p r z e d e w s z y s k ie m  o j a k  
n a jd a le j  p o s u n ię t ą  le g a ln o ś ć  w y b o r ó w . W y ­
d a łe m  w  t y m  k i e r u n k u  c a ł y  s z e r e g  s t a n o w ­
c z y c h  p o le c e ń , k t ó r e  m o g ę  t u  w  d a n y m  r a ­
z ie  o d c z y t a ć  i p r z y p o m in a ł e m  t e n  p o s t u la t  
w  k a ż d y m  s p e c y a ln y m  p r z y p a d k u ,  c z y  to  w  
b e z  o ś r e d n ie m  z e t k n ię c iu  s ię  z e  s t a r o s t a m i,  
c z y  te ż  w  p is e m n e j z  n i m i  k o r e s p o n d e n c y i.  
C z y n i ł e m  to  n ie t y l k o  z  o b o w ią z k u  m e g o  ja k o  
N a m ie s t n ik ,  a le  t a k ż e  p o m n y  te g o , ja k ie m  
je s t  o s ł a b ie n ie m  K o ł a  p o ls k ie g o ,  je ż e l i  p o  
w y b o r a c h  s t a n ie  w  W i e d n i u  w o b e c  c a ł e j 
m a s y  p r o t e s t ó w  i  c ię ż k ic h  z a r z u t ó w  w y b o r ­
c z y c h ,  je ż e l i  w s k u t e k  te g o  o p in ię  w s z y s t k ic h  
in n y c h  s t r o n n ic t w  I z b y  p o s e ls k ie j ,  j a k  to  s ię  
ju ż  z d a r z a ło ,  m a  p r z e c iw  s o b ie . U s i ł o w a n i a  
m o je  n ie  p o z o s t a ły  b e z  s k u t k u .  L ic z b a  p r o t e ­
s t ó w  t y m  r a z e m  je s t  z n a c z n ie  m n ie js z a ,  a 
t r e ś ć  ic h ,  o i l e  w ie m , o w ie le  m n ie j  c ię ż k a .  
C z y  w  p r z e s z ło  3 0 0 0  k o m is y j  w y b o r c z y c h  w  
n a s z y m  k r a ju  n ie  z d a r z y ł a  s ię  g d z ie ś  j a k a ś  
n ie p r a w id ł o w o ś ć  lu b  n ie f o r m a ln o ś ć ,  lu b  n a ­
w e t n a d u ż y c ie ,  z a  to  n ie  m o g ę  o c z y w iś c ie  
g w a r a n t o w a ć ,  a le  to  w ie m , że  ż a d e n  u r z ę ­
d n ik  p o l i t y c z n y  t y m  r a z e m  n ie  je s t  p o c ią ­
g n ię t y  do o d p o w ie d z ia ln o ś c i s ą d o w e j lu b  d y ­
s c y p l in a r n e j ,  a  K o ł o  p o ls k ie  w  W ie d n iu  z 
t y t u ł u  w y b o r ó w , n ie  m a  p r z e c iw  s o b ie  k o a -  
l i c y i  s t r o n n ic t w .  J e ż e l i  te ż  P .  M i n is t e r  s p r a w  
w e w n ę t r z n y c h  w  I z b ie  p o s e ls k ie j  w z ią ł  w  o - 
b r o n ę  le g a ln o ś ć  w y b o r ó w  g a l i c y j s k i c h ,  to  u -  
c z y n i ł  to n ie  n a  p o d s t a w ie  ja k ie g o ś  r a p o r ­
t u  N a m ie s t n ik a ,  le c z  n a  p o d s t a w ie  t e j,  ż e  l ic z b a  
s k a r g  n a  n a d u ż y c ia  w y b o r c z e ,  k t ó r e  d o  n ie ­
g o  w p ł y n ę ł y ,  b y ł a  t y m  r a z e m  n ie s t o s u n k o -  
w o  m n i e js z a , \ ż e  p r z e w a ż n a  l ic z b a  t y c h  s k a r g  
o d n o s ił a  s i ę / t y l k o  d o  w p ł y w u  s t a r o s t ó w  n a  
w y b o r y ,  a l d  n ie  p o d a w a ła  f a k t ó w  n a d u ż y ć ,  
ź e  w r e s z e i< ?  i  t e  s k a r g i ,  k t ó r e  o n a d u ż y c ia c h  
w s p o m in a ł ^ ,  p r z y  d o c h o d z e n ia c h , k t ó r e  w  
t y m  w z g lę d z ie  z a r a z  u c z y n io n o ,  o k a z a ł y  s ię  
n a jc z ę ś c ie j  p o z b a w io n e  p o d s t a w y . N i e  s p o ­
d z ie w a ł  s ię  z a p e w n e  M i n is t e r - N i e m i e c ,  ż e g o  
z  t y t u ł u  t e j  o b r o n y ,  w ł a ś n ie  w  K o le  p o l-  
s k ie r n  s e jm o w e m  w e  L w o w ie  s p o t k a  c ię ż k i  
z a r z u t .

D b a ł e m  n a s t ę p n ie  o to , a ż e b y  p r z y  w y ­
b o r a c h  u n ik n ą ć ,  o i l e  t y lk o  m o ż n a , n a m ię t ­
n e j  w a lk i  p o ls k o - r u s k ie j .  P r z y  u c h w a le n iu

r e f o r m y  w y b o r c z e j w  R a d z ie  p a ń s t w a  p r z y ­
s z e d ł  p r z e c ie ż  d o  s k u t k u  p e w n e g o  r o d z a ju  
k o m p r o m is ,  a ż e b y  w a lc e  t a k ie j  o i l e  m o ż n a  
z a p o b ie d z  i  m a n d a t y  r u s k ie  o d  p o ls k ic h  o d ­
g r a n ic z y ć .  C h c ie j c ie  te ż  p a n o w ie  r o z w a ż y ć , 
że  z d o b y c ie  je d n e g o  lu b  d r u g ie g o  m a n d a t u  
r u s k ie g o  p r z e z  P o la k ó w  n ie  b y ł o  t a k ą  z d o ­
b y c z ą ,  k t ó r a  z r ó w n o w a ż y ła b y  r o z n a m ię t n ie -  
n ie  n a r o d o w e  s z e r o k ic h  w a r s t w  i  z b u r z e n ie  
s p o k o ju , k t ó r y m  k r a j  s ł u s z n ie  s ię  c ie s z y .

U w a ż a ł e m  w r e s z c ie  z a  m ó j o b o w ią z e k  
p o p ie r a ć  k o m p r o m is y  w y b o r c z e  s t r o n n ic t w ,  
k t ó r e  m o g ł y  z ła g o d z ić  w a lk ę  w y b o r c z ą ,  a u -  
ł a t w ić  n a s t ę p n ie  w s p ó ln e  i  z g o d n e  d z ia ł a n ie  
p o s łó w  r ó ż n y c h  s t r o n n ic t w  w  K o le  p o ls k ie m  
w  W ie d n iu ,  Z  n a j^ ię k s z e m  z d z iw ie n ie m  s ł y ­
s z a ł e m  te ż  t u t a j ,  ż e  p r z y  w y b o r a c h  j a  m ia ­
ł e m  w y t o c z y ć  w a lk ę  n a  ś m ie r ć  i  ż y c ie  s t r o n ­
n ic t w u  n a r o d o w o  d e m o k r a t y c z n e m u . W s z a k  
w s z y s t k im  p a n o m  w ia d o m o , ż e  r z e c z  s ię  m ia ­
ł a  w r ę c z  p r z e c iw n ie ,  ż e  je s z c z e  w  r .  1 9 1 0  
n a c z e ln a  w ł a d z a  te g o  s t r o n n ic t w a  u c h w a l i ł a  
i  o g ł o s i ł a  p u b l ic z n ie  w y t o c z e n ie  m i w a lk i  n a  
ś m ie r ć  i  ż y c ie ,  a  w ia d o m o  te ż , j a k  d a le c e  
p r o g r a m u  te g o  d o t r z y m a ł a .  A l e  m im o  te g o  
w s z y s t k ie g o  i  w b r e w  t e m u , o ś w ia d c z y ł e m  J E .  
P .  G ł ą b i ń s k i e m u ,  ż e  d a le k i  je s t e m  o d  z a m ia ­
r u  z n is z c z e n ia  te g o  s t r o n n ic t w a ,  ż e  o w s z e m  
p r a g n ę  g o r ą c o , a ż e b y  s t r o n n ic t w o  to  p o s t a ­
w iło  p r z y  w y b o r a c h  p o w a ż n y c h  i  r o z w a ż n y c h  
k a n d y d a t ó w , k t ó r y c h  m u  n ie  b r a k  i  k t ó r z y  
b y l i b y  z d o ln i  k o o p e r a e y ę  je g o  z  in n e m i 
s t r o n n ic t w a m i p r z e p r o w a d z ić .  T o  s ię  n ie  s t a ­
ł o .  S t r o n n ic t w o  n a r o d o w o -d e m o k r a t y c z n e  n ie  
w e s z ło  z in n e m i s t r o n n ic t w a m i w  k o m p r o ­
m is ,  le c z  p o s t a w iło ,  je ż e l i  d o b r z e  p a m ię t a m , 
z  g ó r ą  4 0  k a n d y d a t ó w  i  to  p r z e c iw k o  n a j ­
p o w a ż n ie js z y m  k a n d y d a t o m  i n n y c h  s t r o n ­
n ic t w  i  w y w o ła ł o  t e m  r o d z a j k o a l i c y i  w y ­
b o r c z e j p r z e c iw k o  s o b ie , a  j e ż e l i  w y b o r y  
w s k u t e k  te g o  w y p a d ł y  d la  s t r o n n ic t w a  n i e ­
k o r z y s t n ie ,  to  z a p r a w d ę  n ie  m n ie  p o w in n o  
p r z y p is y w a ć  w in ę  ( D a l s z y  c ią g  n a s t ą p i) .

N a  t e m  p r z e r w a n o  d a ls z e  o b r a d y  o g o d z . 
9  m . 3 0  w ie c z o r e m .

D a l s z y  c ią g  o b r a d  d z iś  o g o d z in ie  1 1
r a n o .

Sprawy sejmowe.
(Porządek dzienny następnego posiedzenia 

Sejmu. —  Z  komisyj).
□  P .  M a r s z a ł e k  k r a jo w y  n a z n a c z y ł  n a ­

s t ę p n e  p o s ie d z e n ie  S e jm u  n a  s o b o t ę ,  2 0  
b.  m. ,  o g o d z .  1 1  r a n o .  B ę d z ie  to  1 1 5  
p o s ie d z e n ie  z  r z ę d u , a  2 - g i e  w  o b e c n e j 
s e s y i .

N a  p o r z ą d k u  d z ie n n y m  u m ie s z c z o n o  3 1  
p ie r w s z y c h  c z y t r ń  p r z e d ł o ż e ń  W y d z ia ł u  k r a ­
jo w e g o , k t ó r e  p r z y d z ie lo n e  b y ć  m a ją  d o  z a ­
ł a t w ie n ia  k o m is y o m , o r a z  u z u p e ł n ia ją c e  w y ­
b o r y  d o  1 3  k o m is y j  s e jm o w y c h ,  w  m ie js c e  
t y c h  p o s łó w , k t ó r z y  u b y l i ,  lu b  m a n d a t y  p o ­
s k ł a d a l i

W  k o m is y i  b u d ż e t o w e j  p r z y d z ie lo n o  
d o  r e f e r a t u  p r z e d ł o ż e n ia  W y d z ia ł u  k r a jo w e -
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SY REN A .
(Pierre JDax. luorpheline d'Auteuil)

C z ę ś ć  d r u g a .

xvm.
K o c h a n k a  I  ż o n a ,

( G i ą g  d a ls z y ) ,

W y j ę ł a  z  k ie s z e n i  p u la r e s ik ,  g d z ie  o b o k  
p o w r o t n e g o  b i le t u  k o le jo w e g o  z n a jd o w a ł a  s ię  
f o t o g r a f ia  m ło d e g o  c z ło w ie k a .

—  P r o s z ę  p a n i ,  m o ż e  p a n i  m y ś l i ,  źe 
p r z e s a d z a m  w  s w o je j d u m ie  m a c ie r z y ń s k ie j ,  
m ó w ią c ,  że  m ó j J a n e k  p ię k n y .  O to  j e s t !

B a r o n o w a  s p o jr z a ł a .  B y ł  to  ż y w y  p o r ­
t r e t  b a r o n a .

—  O z y  b y ł o b y  n ie d y s k r e c y ą  z  m o je j 
s t r o n y  p r o s ić ,  ż e b y  p a n i  z o s t a w ił a  tę  f o t o - 
g r a f ig  ?

—  C z y ż  d o p r a w d y ,  p a n i  ? . . .  T a k ,  t a k , 
z o s t a w ię . D a r u j ę  j ą  p a n i ! . . .

N a s t ę p n ie ,  z w y l a n i e m :
—  T a m ,  w  P o r t e t ,  m ó w ią , że p a n i  je s t  

d o b r a ; g d y b y  p a n ią  le p ie j  z n a l i ,  p o w ie d z ie ­
l i b y : ś w ię t a !  O c h !  d z ię k u ję ! . . .  d z ię k u ję ! . . .  
z a  m n ie  p a n i ,  a le  p r z e d e w s z y s t k ie m  z a  J a n ­
k a ! A  z a t e m , w  P a r y ż u !

—  T a k ,  w  P a r y ż u ,  o b ie c u ję  p a n i.
—  C z y  m o ż e  m i  p a n i  m n ie j  w ię c e j o - 

z n a c z y ć  t e r m in  p o w r o t u  p a n i  d o  P a r y ż a  ?
—  N i e  b ę d z ie  to  p o w r ó t  s t a n o w c z y .

O b e c n o ś ć  n a s z a  p o t r w a  t y lk o  d n i  k i l k a .  Z r o ­
b ię  t a k ,  ż e b y  p a n i  n ie  p o t r z e b o w a ła  d łu g o
c z e k a ć .

—  P a n i  b a r o n o w o , n ie c h  p r z y s z ł o ś ć  p a n i

z w r ó c i w  s z c z ę ś c iu  r a d o ś ć ,  k t ó r ą  m i p a n i  
s p r a w ia .

—  S z c z ę ś c ia  n ie  o c z e k u ję  j u ż  w c a le  —  
s z e p n ę ła  m a t k a  o s ie r o c o n a  —  m o g ę  t y lk o  
d o z n a w a ć  z a d o w o le n ia ,  s t a r a ją c  s ię  o s z c z ę ­
ś c ie  d r u g ic h . . . .  D o  w id z e n ia  w ię c ,  w  P a r y ż u .

B a r o n o w a  w s u n ę ła  d o  p u la r e s ik a  f o t o ­
g r a f ię  J a n a  i  F i lo m e n a  o p u ś c ił a  Y io le t t e s .

W  d r o d z e  n i c  j e j  m y ś l i  n ie  r o z e r w a ­
ło . Ż a d n e j o b ie t n ic y  j e j  n ie  u c z y n io n o ,  le c z  
p r z e c z u w a ł a ,  źe  is t o t a  p e ł n a  d o b r o c i,  k t ó r a  
o k a z a ła  s ię  w s p ó ł c z u ją c ą ,  u c z y n i  w s z y s t k o ,  
co  m o ż n a  d la  J a n a  i  s z ł a ,  j a k b y  j e j  c ię ż a r  
s p a d ł  z  s e r c a ,  u ś m ie c h n ię t a ,  r o z p r o m ie n io n a .  
N i e  w id z ia ł a  k w ia t e m  o s y p a n y c h  ż y w o p ł o ­
tó w , n ie  s ł y s z a ł a  s z c z e b io t u  p t a s z ą t ,  c ie s z ą ­
c y c h  s ię  w io s n ą .  Ł a d n a  p e r s p e k t y w a  P o r t e t  
S a i n t - S im o n  n ie  r o b ił a  n a  n ie j  w r a ż e n ia .  
S z ł a ,  a  p r z e d  j e j  o c z a m i o b r a z  b a r o n o w e j i 
m y ś l  o J a n k u  w s z y s t k ie  in n e  z a c ie r a ł a .

D w a  k i lo m e t r y  z p o w r o t e m  k r ó t k ie  j e j  
s ię  w y d a ł y ,  a  s k o r o  u jr z a ł a  p r z e d  s o b ą  b ia ł y  
d o m c k  r o d z ic ó w , d z iw ił a  s ię ,  że  t a k  p r ę d k o  
z ja w i ł  s ię  p r z e d  n ią .

P o z o s t a w s z y  s a m ą , b a r o n o w a  d e  M a r -  
t ig u e s  n ie  w r ó c i ł a  d o  m a t k i  i  d o  b r a t a .  M y ­
ś la ł a  o t e m  w s z y s t k ie m , co u s ł y s z a ł a .

N ie ,  t a  k o b ie t a  n ie  k ł a m a ł a : to  o d k r y ­
c ie  b y ł o  d la  n ie j  r z e c z y w is t e m  c ie r p ie n ie m .

B a r o n o w a  s ię g n ę ł a  m y ś lą  w  p r z e s z ło ś ć . 
N i g d y  m ą ż  j e j  n ie  u c z y n ił  ż a d n e j a lu z y i  do 
d z ie c k a .  N i g d y  n ie  s ł y s z a ł a ,  ż e b y  w y m ó w ił  
n a z w is k o  F i l o m e n y  P l i s s i e r .

J e d n a  m y ś l  p o c ią g a ła  z a  s o b ą  d r u g ą  i  
o c z y  m a t k i  w  ż a ło b ie  z a s z ł y  ł z a m i,  g d y  z a ­
p a t r y w a ł a  s ię  n a  m o ż liw o ś ć  z a in t e r e s o w a n ia  
s ię  n ie p r a w e m  d z ie c k ie m , k t ó r e  ż y ł o ,  g d y  
ta m to , d z ie c k o  z  p r a w e g o  z w ią z k u ,  j e j  w ł a ­
s n e  d z ie c k o  u m a r ł o  !...

C z y ż  t a  p r o t e k c y a ,  z a m ia s t  s p r a w ić  j e j  
r a d o ś ć , n ie  s t a n ie  s ię  t o r t u r ą  ?

O t w o r z y ł a  je d e n  z a lb u m ó w  i  p r z y ł o ­
ż y ł a  do f o t o g r a f i i  s w e g o  d z ie c k a ,  tę , k t ó r ą  
j e j  d a r o w a n o .

D w a j b r a c ia  p o d o b n i b y l i  do s ie b ie .

T y l k o ,  że  s y n  b a r o n a  w z ią ł  c o ś  t a k ż e  z  m a ­
t k i  i  p o s ia d a ł  w y r a z  z d r o w ia  i  s i ł y ,  k t ó r e j 
b r a k o w a ło  s y n o w i b ie d n e j „ m a ł e j b a r o n o ­
w e j" .

M a t k a  u c a ł o w a ła  o b r a z  d z ie c k a  i  z a ­
n ik n ę ł a  a lb u m .

C z y  b ę d z ie  s ię  s t a r a ł a  w p ł y n ą ć  n a  
m ę ż a  ?

A  m o ż e  z a p r o p o n u je  m a t c e ^ J a n a  u k ł a d  
b e z  m ię s z a n ia  w  to b a r o n a ?

P a n i  d e  M a r t ig u e s  n ie  p o w z ię ł a  ż a d n e j 
d e c y z y i .  W y p a d e k  w y m a g a ł  g łę b o k ie g o  z a ­
s t a n o w ie n ia .  C h c ia ł a  s ię  n a m y ś l ić !

X I X .

R o m a n s  G e r a r d a .

C o  z a  s m u t e k  d la  s t a r y c h  P l i s s i e r ,  g d y  
c ó r k a  o d je ż d ż a ł a !  J a k ż e b y  p r a g n ę l i  z a t r z y m a ć  
j ą  je s z c z e ,  c h o ć b y  n a  k i l k a  d n i !  F i l o m e n a  
b y ł a  n ie w z r u s z o n a .  A l e  z a k le ja ją c  l i s t  z a w ia ­
d a m ia ją c y  p a n ią  d ’ E s t a i n g  o j e j  p o w r o ­
c ie ,  p o c ie s z a ła  ic h .  J e ś l i  r a z  u d a ło  j e j  s ię  
p r z y je c h a ć ,  n ie  b y ł o  p o w o d u , ż e b y  p o  r a z  
d r u g i  n ie  o d b y ł a  t e j p o d r ó ż y . K t o  w i e ?  M o ­
ż e  J a n e k  b ę d z ie  j e j  t o w a r z y s z y ł !

S k o r o  t y lk o  I z a b e la  o t r z y m a ł a  w ia d o ­
m o ś ć  o p o w r o c ie  F i l o m e n y ,  n a t y c h m ia s t  n a ­
p is a ł a  k a r t k ę  d o  J a n a :

„ K o c h a n y  J a n k u ,
„ T w o ja  m a t k a  n ie  z o s t a je  d ł u ż e j p o  

n a d  t e r m in  w  P o r t e t .  B ę d z ie  d z iś  w  n o c y  
p r z y  u l i c y  B r e d a .

„ P r z y c h o d ź  w ię c  w  n ie d z ie lę ,  j a k  z w y ­
k le .  D o  te g o  c z a s u  o m ó w ię  z n ią ,  w e d ł u g  
te g o  j a k  s o b ie  ż y c z y s z ,  k w e s t y ę  t y c z ą c ą  s ię  
t w o je j p r z y s z ł o ś c i .

„ S e r d e c z n ie  ż y c z l iw a  
„ I z a b e la  d ’ E s t a i r i g !

O d  w iz y t y  p a n i  d ’ A n t i g n a c  I z a b e la  
r z e c z y w iś c ie  p o s t a n o w ił a  s o b ie , ż e  s k ł o n i  F i ­
lo m e n ę  d o  p o m y ś ln y c h  u s t ę p s t w , a lb o  p r z y ­
n a jm n i e j  d o p r o w a d z i d o  w y ja ś n ie ń ,  k t ó r e  k o ­
n ie c  p o ło ż ą  n ie p o r o z u m ie n io m  p o m ię d z y  m a ­

t k ą  a  s y n e m . W y j a ś n ie n ie  n a s t ą p ił o  s a m o  
p r z e z  s ię ,  b o  w  r a d o ś c i w  c h w i l i  p o w r o tu , 
F i l o m e n a  o p o w ie d z ia ła  c a ł ą  s w o ją  p o d r ó ż , o d  
c h w i l i  w y ja z d u ,  aż do o p u s z c z e n ia  P o r t e t .  
N i c  n ie  o p u ś c ił a  i  w s k u t e k  te g o , I z a b e la  d o ­
w ie d z ia ł a  s ię  s z c z e g ó łó w , k t ó r y c h  d o t y c h c z a s  
n ie  z n a ł a .

F i lo m e n a  s ię  ś m ia ł a ,  F i l o m e n a  p ł a k a ł a  
i  d z ie ń  s ię  z r o b ił  z a s t a ją c  o b ie  k o b ie t y  j e ­
s z c z e  z a t o p io n e  w  r o z m o w ie .

—  W i d z i  p a n i ,  p a n i  I z a b e lo ,  że  d o b r z e  
z r o b ił a m  w y b ie r a ją c  s ię  w  p o d r ó ż  i  n ie  m ó ­
w ią c  n ik o m u  w  j a k i m  c e lu .  M o ż e  b y  p a n i 
p o d n io s ł a  b y ł a  j a k i e  z a r z u t y .

—  N i e  z r o b ił a b y m  c i  p r a w d o p o d o b n ie  
ż a d n y c h  z a r z u t ó w , F i lo m e n o .  D a ł a b y m  c i  t y l ­
k o  je d n ą  r a d ę ,  a  to , ż e b y  n i c  n ie  p r z e d s ię ­
b r a ć  b e z  J a n k a .  D l a  n ie g o ,  m ó w is z ,  to  z r o ­
b i ł a ś .  B a r d z o  d o b r z e . T r z e b a  t e r a z  w ie d z ie ć ,  
c z y  t e  t w o je  s t a r a n ia  m u  s ię  p o d o b a ją . J a n e k  
n ie  je s t  j u ż  d z ie c k ie m . T o  m ę ż c z y z n a . C z y  
je s t e ś  p e w n a , ż e  to  u z n a n ie ,  k t ó r e g o  ż ą d a s z , 
t a  p r o t e k c y a ,  k t ó r ą  k o n ie c z n ie  c h c e s z  m u  
n a r z u c ić ,  z a d o w o lą  g o ?  J a n  je s t  d u m n y ,  - e r ­
c e  m a  w z n io s ł e .  F i lo m e n o ,  o b a w ia m  s ię ,  że 
o n  o d r z u c i te  r ę c e , k t ó r e  o d w r ó c ił y  s ię  o d  
n ie g o ,  a  k t ó r e  c h c e s z  g w a ł t e m  w id z ie ć  w y ­
c ią g n ię t e  k u  n ie m u .

—  J e ż e l i  p a n i  m y ś l i  —  s z e p n ę ła  b ie ­
d n a  k o b ie t a ,  —  ż e  le p ie j  n ic  m u  n ie  m ó w ić ,  
p o z o s t a w ię  to  n a t u r a ln e m u  b ie g o w i w y p a d ­
k ó w . W  r a z ie  d a n y m , b ę d z ie  z m u s z o n y  z g o ­
d z ić  s ię ,

—  N i e  je s t e m  te g o  z d a n ia ,  F i lo m e n o .  
C z e m u  u k r y w a ć  p r z e d  J a n k i e m  to , co  p o w t a ­
r z a m  r a z  je s z c z e ,  je g o  s a m e g o  o b c h o d z i ?  P o ­
c z e k a j k i l k a  d n i,  j e ż e l i  c h c e s z , a le  p o w ia d o m  
g o  o w s z y s t k ie m . P o w in i e n  w s z y s t k o  w ie ­
d z ie ć .

(Ciąg dalszy nastąpi),

„Gazeta Lwowska" z dnia 18 stycznia 1912,

i,



g o  o u t w o r z e n iu  d a ls z e g o  lO - m i l io n b w e g o  
f u n d u s z u  n a  b u d o w ę  s z k ó ł  i  o w n io s k u  p . 
K le s k ie g o  w  s p r a w ie  u t w o r z e n ia  f u n d u s z u  p o ­
ż y c z k o w e g o  n a  b u d o w ę  s z k ó ł  w  m ia s t a c h ,  p . 

d r .  L e o .

W  k o m is y i  b a n k o w e j  p r z y d z ie lo n o  
d o  r e f e r a t u  s p r a w o z d a n ia  W y d z ia ł u  k r a jo w e ­
g o : o K a s i e  o s z c z ę d n o ś c i w e  L w o w ie  p . d r .  
P a y g e r t o w i ;  o k r a jo w y m  P a t r o n a c ie  n a d  
s p ó ł k a m i o s z c z ę d n o ś c i i  p o ż y c z e k  p . Ż a r d e -  
c k i  e m u ;  o B a n k u  k r a jo w y m  p . A b r a h a -  

m o w i c z o w i .

W  k o m is y i  p r z e m y s ł o w e j  p r z y d z ie ­
lo n o  d o  r e f e r a t u  p r z e d ł o ż e n ie  W y d z ia ł u  k r a ­
jo w e g o  o p o w ię k s z e n iu  k r a jo w e g o  f u n d u s z u  
p o ż y c z k o w e g o  p r z e m y s ło w e g o  i  s p r a w o z d a ­
n ie  z c z y n n o ś c i d e p a r t a m e n t u  p r z e m y s ł o w e ­
g o  W y d z ia ł u  k r a jo w e g o  p . d r .  B a t t a g l i i .

N a  d z iś  z w o ła n e  z o s t a ł y  k o m i s y e :  b u ­
d ż e to w a , p r a w n ic z a ,  p r z e m y s ł o w a , s z k o ln a ,  
s o ln a ,  k o m is y a -m a t k a  ( d l a  p r o p o z y c y i p r z y  
u z u p e ł n ia ją c y c h  w y b o r a c h  d o  k o m i s y j ) ,  p r e - 
z y d y a  k lu b ó w  p o ls k ic h ,  o r a z  k lu b  le w ic y  d e ­
m o k r a t y c z n e j.

Awans noworoczny
w  rezerwie e. i  k. armii

( V I I I .  Dziennik rozporządzeń wojskowych 
dla c. i k. armii o g ł a s z a :

K a d e t e m !  r e z e r w o w y m i  w  p u ł k a c h  
p i e c h o t y ,  b a t a l i o n a c h  s t r z e l c ó w  i  
p i o n i e r ó w  z a m ia n o w a n i n a s t ę p u ją c y  r e z e r ­
w o w i p o d o f ic e r o w ie :  J ó z e f  D y m a  8 0 , W a c ł a w  
Ś t e l in a  8 9 , J ó z e f  M a t o u ś e k  9 5 , E m a n u e l  B e im a n  
4 0 , L u c o m ir  P e ć a  8 0 , K a r o l  D ó l i e r  8 0 , F r a n c i ­
s z e k  V r t e k  i  K a r o l  E i c h l e r  u 3 , P a w e ł  G l e i s s -  
n e r  1 0 0 ,  L i b o r  G r u n t  5 4 .  W i l h e l m  L o c h m a n n  
7 7 ,  W r a t y c ł a w  Ś a f a r i k  5 8 . J ó z e f  T i c h y  7 7 ,  
B o g u s ł a w  S k o p e ć e k  5 5 ,  W ł a d y s ł a w  M a t o u ­
ś e k  3 ,  J a r o m i r  P i n k a s  1 0 ,  W i n c e n t y  K o t t -  
n a u e r  8 9 , E r n e s t  B iś k o  8 9 , J a n  J a r o s  3 , 
F e r d y n a n d  H a n a k  1 5 ,  Ł u c y a n  F r ą c z k i e w ic z  
5 7 ,  M ik o ł a j  V i t e k  2 4 ,  J ó z e f  B u c h b e r g e r  4 0 , 
D a r i u s z  K o ź m in a  4 1 ,  A l o j z y  D e r k a  5 5 .  F r a n ­
c is z e k  B a l k a  9 5 , K a z i m i e r z  K o n ie c z n y  1 3 ,  
T a d e u s z  W im m e r  1 3 ,  K a m i l  S c h i r h a i l  9 3 , 
J ó z e f  S c h a b ó  2 3  b a t .  s t r z e lc .  p o ln y c h ,  P r o ­
k o p  P r a g r  4 0 , H e n r y k  G l i e r  2 0 ,  E d m u n d  
H u b e r  5 6 ,  J ó z e f  J a l u y k a  1 0 0 ,  J ó z e f  Ś u l c  3 , 
T e o d o r  H o b l i k  7 7 ,  A n t o n i  K y r  1 0 ,  F e r d y ­
n a n d  K ó n ig  4 1 ,  J ó z e f  S c b u p p le r  9 0 . F r a n c i ­
s z e k  K le y e t a  9 5 ,  M i ł o s z  Z e l i n k a  3 ,  F r a n c i ­
s z e k  S c h a e f e r  8 9 , J a r o s ł a w  S y a Ó in a  7 7 ,  E r -

k u b ie c  5 6 ,  W ł o d z im ie r z  D o ć k ą l  5 8 , G o t t l ie b  
M i n ic h  4 0 , H e n r y k  K o l a r  3 ,  K a r o l  V y t e r n a  
9 . A r t u r  G r o s s  3 ,  O tt o  S e i f e r t  5 6 , R u d o lf  
R e is s  3 0  b a t . s t r z e lc .  p o ln  (O . d . n .)

D eklaracya programowa
nowego gabinetu francuskiego.

O ś w ia d c z e n ie  r z ą d u ,  k t ó r e  n o w y  g a b i­
n e t  p r z e d s t a w ił  w c z o r a j o b u  I z b o m , w y w o d z i :

J e s t  o b o w ią z k ie m  r z ą d u , z ł ą c z y ć  w s z y s t ­
k ie  p a r t y e  r e p u b l ik a ń s k ie  w  n ie r o z e r w a ln ą  
je d n o ś ć ,  a b y  z a p e w n ić  j a k  n a js z y b s z ą  r a t y f i ­
k a c j ę  t r a k t a t u  m a r o k k a ó s k ie g o ,  k t ó r y ,  u z u ­
p e ł n io n y  -w k ró tc e  p r z e z  lo j a l n e  p o r o z u m ie n ie  
z  H i s z p a n ią ,  d a je  F r a n c y  i  p r a w o  z o r g a n iz o ­
w a n ia  w  M a r o k k u  p r o t e k t o r a t u ,  b ę d ą c e g o  n a -  
t u r a ln e m  z a k o ń c z e n ie m  f r a n c u s k ie j  p o l i t y k i  
w  A f r y c e  z a c h o d n ie j.  U m o w a  t a  p o z w o li 
F r a n c y i  u t r z y m a ć  z  N ie m c a m i s t o s u n e k  w z a ­
je m n e j  ż y c z l iw o ś c i.  R z ą d  z d e c y d o w a n y  je s t  
u t r z y m a ć  n a d a l  s o ju s z e  i  p r z y ja ź n i ,  a le  z a ­
r a z e m  u t r z y m a ć  p o w a g ę  k r a j u  i  c h r o n ić  s p o - 
k o j p u b l ic z n y ,  o r a z  o o ją ć  p o d  k o n t r o lą  p a r ­
la m e n t u  p o l i t y k ę  r o z w o ju  s p o łe c z n e g o  i  w y ­
c h o w a n ia ,  d a le j  p r z e p r o w a d z ić  p r a g m a t y k ę  
s łu ż b o w ą , u s t a w ę  o r e f o r m ie  w y b o r c z e j,  b r o ­
n ić  s z k o ł y  ś w ie c k ie j  p r z e d  w s z e lk im i a t a k a ­
m i  i  z a ją ć  s ię  s p r a w ą  r e f o r m y  p o d a t k o w e j.

O ś w ia d c z e n ie  k o ń c z y  s ię  t e m i s ł o w y :  
C h o c ia ż  k r a j  n a s z  w  z a s a d z ie  p r a g n ie  p o k o ju , 
p r z e c ie ż  n ie  je s t  p a n e m  w s z y s t k ic h  e w e n ­
t u a ln o ś c i i  m u s i  s t r z e d z  s w y c h  o b o w ią z k ó w . 
A r m ię  i  m a r y n a r k ę  z a w s z e  r z ą d  o t a c z a ć  b ę ­
d z ie  s w ą  o p ie k ą ,  bo w id z i  w  n ie j  g łó w n ą  
o b r o n ę  R e p u b l i k i  i  o jc z y z n y .

I z b a  p o  k r ó t k ie j  d y s k u s y i ,  w  k t ó r e j z a ­
b ie r a l i  g ło s  m in is t r o w ie  P o in c a r e  i  B o u r -  
g e o is ,  p r z y ję ł a  4 4 0  g ło s a m i p r z e c iw  6  z a a k c e ­
p t o w a n y  p r z e z  p r e z e s a  g a b in e t u  p o r z ą ń e k  
d z ie n n y ,  k t ó r y  o p ie w a  • I z b a  p o s łó w  p o c h w a la  
o ś w ia d c z e n ie  r z ą d u  i  w y r a ż a  z a u f a n ie ,  że  n a  
z e w n ą t r z  s i l n i e  b r o n ić  b ę d z ie  in t e r e s ó w  i  s p r a w  
F r a n c y i ,  ż e  z je d n o c z y  s t r o n n ic t w a  r e p u b l i ­
k a ń s k ie  i  p o p r z e  r e f o r m y  p o d a t k o w e , s p o łe ­
c z n e  i  s e k u la r y z a c j in e .

W  s e n a c ie  o d c z y t a ł  o ś w ia d c z e n ie  r z ą ­
d o w e  m in is t e r  B r ia n d .

P a r y ż .  S e n a t o r  P e l le t a n  o g ła s z a  w  
d z ie n n ik u  M atin  a r t y k u ł  o p a r t y  i r a d y k a ł  n o -  
s o c y a l is t y c z n e j ,  k t ó r a ,  je g o  z d a n ie m , z  p o w o ­
d u  o b ję c ia  r z ą d ó w  p r z e z  P o in ć ą r e g o ,  n a le ż y  
ju ż  d o  p r z e s z ł o ś c i .  N a jw a ż n ie js z y  ż ą d a n ia  te j 

n e s t  K u b ić k a  7 7 ,  S t e f a n  R o g o z iń s k i  2 0 ,  S t e -  p a r t y  i ,  ja k o  t o : p r o g r e s y w n y  p o & H .e k  d o e b o -

s ł a w ó w ; O ja k  W ilh e lm ,  k o n c y p is t a ,  S t a n is ł a ­
w ó w ;  Z ą b e c k i J ó z e f, k o n c y p is t a , S t a n is ła w ó w  
M a r y a ń s k i S t a n is ł a w , a d ju n k t  m a s z y n o w y , S t a ­
n is ł a w ó w ; J o n a s  F r a n c is z e k ,  a d ju n k t  m a s z y ­
n o w y , S t a n is ła w ó w .

D o  r a n g i  I X .  z p ła c ą  2 2 0 0  k o ro n  a w a n  
s o w a l i :  G a la s  W ł a d y s ł a w , a s y s te n t  b u d o w n ic tw a , 
K o ł o m y ja ; M ig o c k i F r a n c is z e k ,  k o n c y p ie n t , S t a ­
n is ł a w ó w ; K ib it z  H e n r y k ,  a s y s te n t  m a s z y n o w y , 
K o ł o m y ja ;  L ó w n e r  L e o n , k o n c y p ie n t , S t a n i 
s ła w ó w .

W  s t a t u s i e  I I .  a . w  V I I I .  r a n d z e  p o ­
s u n ię c i do p ła c y ,  3 2 0 0  k o r o n : R o s e n b la tt  L e o n , 
g e o m e tra  I .  k i .  S t a n is ła w ó w .

W  s t a t u s i e  I I .  b .: B ie t k o w s k i M a r y a n , 
o f ic ja ł ,  n a c z e ln ik  u r z ę d u  s ta c y jn e g o , W y ­
g n a n k a ;  W i l i ń s k i  K a z im ie r z ,  o f ic ja ł ,  S t a n i­
s ła w ó w ; S z e fe r  K a z im ie r z ,  o f ic y a ł , K o p y c z y ń c e ; 
R u c k e r  Z e f ir y n ,  r e w id e n t , S t a n is ł a w ó w ; K a ­
szte le  w ic z , o f ic y a ł  n a c z e ln ik  u r z ę d u  s ta c y jn e g o , 
W o r o c h t a ; S k r a b a  W o jc ie c h , r e w id e n t , S t a n i­
s ła w ó w  ; W it o s z y ń s k i T o m a s z , r e w id e n t , S t a ­
n is ła w ó w .

D o  p ła c y  3 0 0 0  k o r o n : P is a r s k i  W ł a d y ­
s ła w , S t a n is ła w ó w  ; J a n ic z e k  E g id y u s z ,  o f ic y a ł, 
n a c z e ln ik  u r z ę d u  s t a c y jn e g o , M a t y jo w c e ; N ie -  
s te n b e rg e r  M a r c e li,  o f ic y a ł , S t a n is ła w ó w  ; H i l l -  
m a n  J a n ,  r e w id e n t , S t a n is ł a w ó w ; T u c e k  O tto - 
k a r ,  n a c z e ln ik  u r z ę d u  s t a c y jn e g o , O tt y n ia . ( D o k . 
n a s t .) .

—  Z  k o l e i .  Z  p o w o d u  z a w ie i ś n ie ż n y c h  
z a s ta n o w io n o  r u c h  o g ó ln y  n a  l i n i i  K o ł o m y ja -  
S te fa n ó w k a  d n ia  1 6  s t y c z n ia  aż do o d w o ła n ia . 
R u c h  c ię ż a r o w y  n a  l i n i i  B ia ł a  c z o r t k o w s k a -Z a - 
le s z c z y k i p o d ję to  n a  n o w o  d n ia  1 7  s ty c z n ia .

—  Z  T o w a r z y s t w a  p o l i t e c h n i c z n e g o .  
W e  śro d ę , 1 7  b. m ., o d b ę d z ie  s ię :  1 )  w y b ó r  
k o m ite tu  p rz e d w y b o rc z e g o , 2 j  re fe ra t  in ź .  T .  
R o z w a d o w s k ie g o  : „O k o m a s a c y i g r u n t ó w  i  o p o ­
trz e b ie  z m ia n y  o d n o ś n y c h  u s t a w 1'. N a  to ze ­
b r a n ie  z o s t a li z a p r o s z e n i c z ło n k o w ie  s e jm o w e j 
k o m is y i a g r a r n e j.

W e  c z w a r te k , 1 8  b . m ., z e b r a n ie  s e k c y i 
e le k tr o te c h n ik ó w  i  m e c h a n ik ó w : 1 )  S p r a w a  m e - 
m o r y a łu  do S e jm u  o s ta n ie  e le k t r o t e c h n ik i w 
G a l i c j i  i  p o trz e b ie  z a ło ż e n ia  k r a jo w e g o  b iu r a  
e le k tro te c h n ic z n e g o . 2 )  S p r a w a  k u r s ó w  d la  
e le k tr o te c h n ik ó w  i  d la  o b s łu g u ją c y c h  k o t ły  w  
B o r y s ła w iu .

W e  ś ro d ę , 2 4  b. m ., z e b ra n ie  w  s p r a w ie  
n o w e li do p a ń s tw o w e j u s t a w y  k a n a ło w e j. R e -

f a n  R o tfcy  1 0 0 ,  F r a n c is z e k  P a c a !  9 , F Y a n c r  
szefc V a c l o v c k  i  F r a n c is z e k  S e h r n id  1 0 ,  T o ­
m a s z  H o r k y  4 0 , J ó z e f  S t r a k a  3 ,  S ł a w o m ił  
R u n d  7 7 ,  A n t o n i  M u c h o w ic z  2 0 ,  E r n e s t  
S c h u m  1 0 0 ,  M ie c z y s ł a w  G r a b o w ie e k i  9 5 , H e n ­
r y k  H e r r m a n n  5 8 , M i c h a ł  B r z ę ś  4 0 , B e r i  
S t e r n  2 0 ,  P a w e ł  Ż u k o w s k i  i  A n t o n i  M a ł y  5 7 ,  
S t a n is ł a w  B e r g m a n n  2 0 ,  K a r o l  K o ś t a l  9 0 , 
S t a n is ł a w  K o s z k o  1 0 ,  H e r m a n  P a t z a k  i  F r y ­
d e r y k  B a r o c h  1 0 0 ,  K r y s t y a n  H i r s c h m u l l e r  
4 1 ,  J a n  H a c k b e i l  1 0  b a t . p io n . ,  K a r o l  K u -  
n is c h  8 9 , W ł o d z im ie r z  H r y c y k ie w i e z  7 7 ,  P a ­
w e ł  J u n g  5 8 , J ó z e f  S c h a r f  4 1 .  E m i l  H r a b a l  3 , 
A n t o n i  W e b e r  4 1 ,  W ł a d .  M u r d z a  4 0 , F r a n c is z e k  
H r u b y  1 5 ,  O tto  T e n g l e r  9 3 ,  W i l i b a l d  S t a n -  
ć a k  4 1 ,  H u b e r t  G e ld n e r  1 0 0 ,  R o m a n  S t a d n i ­
c k i  2 0 ,  R u d o lf  H e r s c h m a n n  4 1 ,  J a n  F o l t a -  
n e k  i  J a n  L u b e n k a  7 7 ,  J ó z e f  B a u m a n n  3 , 
W r a t y s ł a w  A le x a n d e r  4 0 , C y r y l  C h y l e k  1 0 0 ,  
S t a n is ł a w  K a l i c k i  1 3 ,  Z v g m u n t  N a t h a n s o h n  
1 0 0 ,  K a r o l  K f i v s k y  4 0 , J a n  P a w l i k  9 0 , E d ­
w a r d  A x m a n n  9 3 , J a n  N e n a l  5 4 ,  M a k s y m i­
l i a n  T ie t z  3 . F r a n c is z e k  M iś k ie w ic z  7 7 ,  B r u ­
n o  B  ś e k  1 0 ,  J a n  R o p e k  1 0 ,  J a n  S .y r o v y  i  
R o b e r t  F r ó h  ic h  1 0 ,  R u d o lf  G o n s e r  i 0 0 ,  J a ­
r o s ł a w  P a p i r n i k  5 8 ,  H e r m a n  W e in t r a u b  8 0 , 
W ł a d y s ł a w  S z e g e d i 2 3  b a t . s t r z e lc ó w  p o l n , 
R y s z a r d  J e s c h  9 0 , W o j c ie c h  S u c h a r d a  4 0 , 
K a r o l  A t t l  9 0 , J a k ó b  K u it t n e r  2 3  b a t . s t r z .  
p o ln . ,  J ó z e f  N e d y e d  5 4 ,  S t a n is ł a w  S t e p e k  4 5 ,  
A d a m  W e r n e r  i  M ie c z y s ł a w  L e w i c k i  5 6 ,  J a n  
H e r ć i k  8 0 , H e n r y k  J a n d a  5 8 , W ł o d z im ie r z  
N a k o w e j 9 5 . W i n c e n t y  K l u s k a  5 6 ,  O t m a r  
M u l l e r  9 5 ,  R u d o lf  L a t z i n  5 7 ,  W i l h e l m  S c h r e i -  
t e r  2 4 ,  J a n  S m u t n y  5 7 ,  F r a n c is z e k  R y t z k o  
1 1  b a t . p io n . ,  J ó z e f  M a je r  8 9 , W a c ł a w  C h l u m -  
s k y  z 1 0  b a t . p io n .  w  1 1  b a t . p io n ie r ó w , 
M a r y a n  Ł o d y ń s k i  5 6 ,  H e n r y k  Z a u f a l i  9 0 , 
I g n a c y  K o n e ć n y  z 1 0  b a t . p io n .  w  1 1  b a t . 
p i o n , E g o n  A b e ie s  8 0 , J u l i u s z  S c h w a r z b a r t  
9 0 , C y r y l  F r a n t i k  5 4 ,  A l f r e d  T h i e l  1 0 0 ,  
S t a n is ł a w  S ę p  4 5 ,  F r a n c is z e k  P r o c h a z k a  8 9 , 
R u d o l f  F i s c h e r  4 0 , K a r o l  S c h o le r  8 0 , J ó z e f  
S k o r u p k a  5 7 ,  F r y d e r y k  H o r a k  4 5 ,  J ó z e f  C z e -  
s z y k  z 2  b a t. p io n .  w  9  b a t . p io n . ,  F r a n c i ­
s z e k  P a z d e r a  5 4 ,  F e r d y n a n d  T u ś  9 , W o j­
c ie c h  P o d lo g a r  9. J ó z e f  V y h l i d a l  2 4 ,  J u l i u s z  
R a p p a p o r t  9 5 , F r y d e r y k  L e m c r ż  5 6 , R e in -  
h a r d  M ik e ś  1 5 ,  R u d o lf  N e c h u t n y  9 5 , E m i l  
W i n k e l h ó f e r  1 0 0 ,  L u d w ik  M u r d z ia  4 0 , R u ­
d o lf  M i la t a  5 6 , K a r o l  T i t z  9 5 , F r a n c is z e k  
R u ź e k  2 0 ,  A l o i z y  W i i r t h  9 3 , R o b e r t  F o r s t e r  
1 5 ,  K a r o l  W i ls c h k e  1 0 0 ,  A l f o n s  T h o m a n  1 3 ,  
B r u n o  B ie h t e r le  1 0 0 ,  Z y g m u n t  Ż u r a k o w s k i  
5 5 ,  d r .  A r p a d  K r i s z  2 3  b a t . s t r z e lc .  p o ln . ,  
K a r o l  M i k ś  5 4 ,  F e r d y n a n d  B a u e r  2 0 , K a r o l  
K le t z l  1 0 0 ,  E r n e s t  W a n t o c h  1 0 ,  A l f r e d  
G ó t z l  8 9 , R u d o lf  L i ś k a  1 0 ,  W a w r z y n i e c  J a ­

d o w y  i  o c h r o n a  s z k ó ł  ś w ie c k ic h , /  „ c
w  t y m  g a b in e c ie  z d e c y d o w a n y c h  o b r o ń c ó w . 
Z a n i k  r a d y k a l iz m u  p o z o s t a w i n ie b e z p ie c z n ą  
lu k ę  i  p o w s t a je  p y t a n ie ,  co  s t a u ió .  s ię  z  R e ­
p u b l ik ą ,  j e ś l i  w s z y s c y  c i e r p ią c y  s z u k a ć  b ę d ą  
p o m o c y  t y lk o  w  p a r t y i  z je d n o c z o n y c h  s o c y a -  
l is t ó w .

K R O N I K A .
Lwów , 17 stycznia.

K a l e n d a r z .
C z w a r t e k  ( 1 8  s t y c z n ia ) :
P r y s k i  p a n n y . —  J a r o p e łk a . —  F te o p e m p ta . 
W s c h ó d  s ło ń c a  o g o d z in ie  7 1 3  ra n o , z a ­

ch ó d  s ło ń c a  o g o d z in ie  3 5 4  po p o łu d n iu .

—  J E .  P .  M i n i s t e r  G a l i e y i  D ł u g o s z  
p r z y b y ł  d z iś  w  to w a r z y s tw ie  sw e g o  s e k re ta rz a
0 g o d z in ie  1 0  3 0  p rz e d  p o łu d n ie m  do U n iw e r ­
s y te tu , ce le m  o so b iste g o  p r z e k o n a n ia  s ię  o s ta ­
n ie  b u d y n k u  g łó w n e g o  i  p o in fo r m o w a n ia  s ię  o 
p la n ie  p r z y s z ły c h  b u d o w li u n iw e r s y t e c k ic h .

P o w it a n y  p rz e z  R e k t o r a  p ro f. d r . F i u k l a
1 o b e c n y c h  w  U n iw e r s y t e c ie  p ro f. d r . M a r s a  i  
p ro f. d r . Z u b e r a , o ra z  d y r e k t o r a  k a n c e la r y i d r . 
J o r d a n a , z w ie d z ił  P .  M in is t e r  szc ze g ó ło w o  
w s z y s t k ie  p o d s te m p lo w a n e  s a le , a  ta k że  a u lę  i  
g a b in e t  z o o lo g ic z n y . O p ro w a d z a n y  ta m że  p rze z 
p ro f. d r . N u s s b a u m a -H ł la r o w ie z a ,  z a in te re s o w a ł 
s ię  P .  M in is t e r  b a rd z o  c e n n y m i z b io r a m i, k tó re  
d z is ia j z p o w o d u  c ia s n o t y  i  n ie b e z p ie c z e ń s tw a  
z a w a le n ia  s ię  s a l  s ą  p r a w ie  n ie d o stę p n e .

J E .  P .  M in is t e r  p r z y r z e k ł  p o p rz e ć  n a jg o ­
rę c e j s t a r a n ia  s e n a tu  a k a d e m ic k ie g o  w  s p r a ­
w a c h  b u d o w la n y c h .

—  J E .  K a r o l  h r .  L a n c k o r o ń s l d ,  w i ­
cep reze s c. k .  C e n t r a ln e j K o m is y i  o p ie k i n a d  
p o m n ik a m i, p r z y b y ł  do T r y d e n t u ,  c e le m  o b e j­
r z e n ia  M u z e u m  m ie js k ie g o  i  d y e c e z y a ln e g o , o ra z  
p a ła c ó w  i  k o ś c io łó w .

—  A w a n s  n a  k o l e j a c h  p a ń s t w o w y c h .  
W  o b rę b ie  d y r e k c y i k o le i p a ń s tw o w y c h  w  S t a n i­
s ła w o w ie  p o s u n ię c i z o s t a li do p ła c y  1 8 0 0  k o ro n  : 
F a l k  J o e l,  a s y s te n t  m a s z y n o w y , S t a n is ła w ó w ; 
Ł o p u s z a ń s k i M ie c z y s ła w , a s y s te n t  m a s z y n o w y , 
S t a n is ł a w ó w ; K r a u z  H e n r y k ,  a s y s te n t  b u d o w ­
n ic t w a , S t a n is ł a w ó w ; T u r y n  F i l i p ,  a s y s te n t  b u ­
d o w n ic tw a , C z o r t k ó w ; G o ło g ó r s k i M ie c z y s ła w , 
a s y s te n t  m a s z y n o w y , S t a n is ł a w ó w ; W a l ig ó r s k i  
T a d e u s z , a s y s te n t  b u d o w n ic tw a , S ta n is ła w ó w .

D o  r a n g i V I I I .  z p ła c ą  2 8 0 0  k o ro n  a w a n - . 
s o w a l i : J a s t r e m b s k i M ic h a ł ,  k o n c y p is t a , S t a n i - 1

fe re n t p ro f. d r . M a t a k ie w ic z . P o c z ą t e k  o g . 7  
w ie c z o re m .

—  W  Z w i ą z k u  n a u k o w o -lit e r a c k im  o d ­
b ę d z i e  s ię  w e  c z w a r te k , d n i a  1 8  b . m ., o d c z y t 
p r o f  J .  S z a r o t y  n a  t e m a t :  „ M a e t e r l m c k ,  j a k o  

f i l o z o f  i  p o e t a ,  ez. I I .  “ .

—  E g ż a i n f n a  p ry  w a ty  s te k  i  w s t ę p n i do 
n ie  z n a jd ą  | k la s  I .  —  I V .  g i m n a z y u m  r e a l n e g o  z  p r a w a m i

s z k ó l r z ą d o w y c h  i  do k la s  I . — V I .  l ic e u m  im . 
W .  N ie d z ia łk o w s k ie j o d b y w a ć  s ię  b ę d ą  w  s o ­
botę, d n ia  3  lu te g o , od g o d z . 9  ra n o .

—  W y d z i a ł  T o w a r z y s t w a  w z a j e m n e j  
p o m o c y  s ł u g  p a ń s t w o w y c h  z w o łu je  d o ro cz n e  
w a ln e  z g r o m a d z e n ie  n a  d z ie ń  2 8  s t y c z n ia  1 9 1 2  
n a  g o d z . p ó ł do 4  po p o łu d n iu  p r z y  u l i c y  
T e a t r a ln e j n r .  1 3 .  W  r a z ie  b r a k u  k o m p le tu  o d ­
b ę d zie  s ię  z g r o m a d z e n ie  o g o d z in ę  p ó ź n ie j p r z y  
d o w o ln y m  k o m p le c ie .

—  O g l ę d z i n y  z n a w c ó w  p o d  w z g l ę ­
d e m  b u d o w y  i  p o s t ę p u  w  r o z w o j u  f i z y ­
c z n y m  m ło d z ie ż y , u c z ę s z c z a ją c e j do p a r k u  „ T o ­
w a r z y s tw a  z a b a w  r u c h o w y c h " ,  ro z p o c z n ą  s ię  w  
sobotę, d n ia  2 7  b. m ., w  s a l i  P o l i k l i n i k i  p o ­
w s z e c h n e j p r z y  u l.  L in d e g o  1. 5 ,  o g o d z . 6 
w ie c z o re m . D o p u s z c z o n a  do n ic h  b ę d zie  je d y ­
n ie  ta  m ło d z ie ż , k t ó r a  do p a r k u  T .  Z . R .  s ta le  
u c z ę s z c z a ła  i  u c z e s t n ic z y ła  w  u r z ą d z a n y c h  tam  
g r a c h  i  z a b a w a c h . T e r m in  z g ło s z e ń  u p ły w a  z 
d u ie m  2 4  b . m . w łą c z n ie .

—  K o n k n r s .  W y d z ia ł  c e n t r a ln y  T o w a ­
r z y s t w a  w z a je m n e j p o m o c y  r ę k o d z ie ln ik ó w  i 
p rz e m y s ło w c ó w  „ R o d z in a "  o g ło s ił  k o n k u r s ,  ce­
le m  n a d a n ia  je d n e g o  d a tk u  w k w o c ie  1 0 0  k o ­
ro n  z ju b ile u s z o w e g o  f u n d u s z u  p o sa g o w e g o  im . 
J a n a  W e lic h o w s k ie g o . O d a t k i z tego f u n d u ­
s z u  u b ie g a ć  s ię  m o g ą  n ie z a m ę ż n e  c ó r k i c z ło n ­
k ó w  r z e c z y w is t y c h , n a le ż ą c y c h  p r z y n a jm n ie j 
p ię ć  la t  do „ R o d z in y " ,  j a k  r ó w n ie ż  c ó r k i e m e ­
r y tó w  i  s ie r o t y  po c z ło n k a c h  r z e c z y w is t y c h  i  
e m e ry ta c h , w  w ie k u  od 1 6  do 3 0  la t . P o d a ­
n ia  bez s te m p la  z d o łą c z e n ie m  m e t r y k i c h r z t u , 
ś w ia d e c tw a  u b ó s tw a  i  m o r a ln o ś c i, e w e n tu a ln ie  
też p o tw ie rd z e n ia , d o w o d zące g o  s ie r o c tw a  p ro ­
s z ą c e j, w n o s ić  n a le ż y  p rz e z  z a rz ą d  o d n o śn e g o  
o d d z ia łu  do w y d z ia ł u  c e n tra ln e g o  do d n ia  1 5  
lu te g o  1 9 1 2 .  P ó ź n ie j w n ie s io n e  p o d a n ia  n ie  
b ę d ą  u w z g lę d n io n e .

—  W i e c z ó r  z  t a ń c a m i  o d d z ia łu  s z e r ­
m ie r z y  „ S o k o ła  M a c ie r z y "  o d b ę d z ie  s ię  2  lu t e ­
go b. r .  w s a la c h  „ S o k o ła  M a c ie r z y " .

—  S k ó r k i  z  p o m a r a ń c z .  L w o w s k ie  
K o ło  T .  S . L .  im . T .  T .  J e ż a  z a jm ie  s ię  i  w 
ty m  r o k u  z b ió r k ą  s k ó r e k  z p o m a ra ń c z  i  s p ie ­
n ię ż a n ie m  t y c h  o d p a d k ó w , p rz e z n a c z a ją c  d o ch ó d  
z tego p rz e d s ię b io r s t w a  n a  u t r z y m a n ie  i  z a k ła ­
d a n ie  w ie js k ic h  s z k ó łe k  p o c z ą tk o w y c h . W  o s ta ­
t n im  r o k u  z e b ra n o  3 2 7 1  k g . s k ó re k , k tó re  
s p rz e d a n o  z a  9 8 3  k o r . S k ł a d n ic e  ty c h  o dp ad 
k ó w  b ę d ą  u m ie s z c z o n e  w e  w s z y s t k ic h  d z ie ln i­
c a c h  m ia s t a  i  o d p o w ie d n io  o g ło sz o n e . Z b ió r k a  
r o z p o c z n ie  s ię  w  ty m  t y g o d n iu . A b y  je d u a k  
z e b ra n e  s k ó r k i m o g ł y  b y ć  s p ie n ię ż o n e , m u s z ą  
b y ć  o d d a w a n e  do s k ł a d n ic  z u p e łn ie  ś w ie ż e , 
ozy ste i  n ie d r o b io n e  ( k r a ja n e  n a  4  ć w ia r t k i) .

—  C h o r o b y  z a k a ź n e .  W  p o w i e c i e  l w o w ­

s k i m  s p r a w d z o n o  u r z ą d o w n i e  w e d ł u g  s t a n u  z  

d n i a  1 5  g r u d n i a  z .  r . :  s z k a r l a t y n ę :  w  B r ó d ­

k a c h  i  L u b i e n i u ;  t y f u s  b r z u s z n y :  w  R u -  

d a ń c a c h  i  P i a s k a c h ,  p o j e d y ń c z e  p r z y p a d k i  w  

Z a m a r s t y n o w i e  i  Z n i e s i e n i u ;  c z e r w o n k ę :  w  

G ł u c h o w i c a c h  a d  G a j e ;  k o k l u s z  w  Ż y r a w c e .

F i z y k a t  m i e j s k i  z w r a c a  p r z e t o  u w a g ę  p u ­

b l i c z n o ś c i ,  ź e  s t y k a n i e  s i ę  z  m i e s z k a ń c a m i  t y c h  

g m i n ,  w  s z c z e g ó l n o ś c i  z a ś  n a b y w a n i e  o d  n i c h  

a r t y k u ł ó w  s p o ż y w c z y c h  m o ż e  p o ś r e d n i c z y ć  w  z a ­

k a ż e n i u  s i ę  j e d n ą  z  w y m i e n i o n y c h  c h o r ó b .

—  N i e w y p ł a c a l n o ś ć .  G a l i c y j s k i  Z w i ą ­

z e k  w i e r z y c i e l i  w e  L w o w i e  o g ł a s z a  n i e w y p ł a ­

c a l n o ś ć  f i r m y :  W i n c e n t y  G r a f ,  t a p i c e r  i  s k ł a d  

m e b l i  w  K r a k o w i e .

—  W y s t a w ę  o b r a z ó w  i  r z e ź b  w  Z a ­
k o p a n e m  u r z ą d z a  w y d z i a ł  T o w a r z y s t w a  „ S z t u ­

k a  p o d h a l a ń s k a "  w  c z a s i e  o d  1 1  l u t e g o  

d o  1 0  m a r c a  w  p i ę k n e j  s a l i  n o w e g o  g m a c h u  

h r .  Z a m o y s k i e g o ,  w  k t ó r e j  o d b y ł a  s i ę  z  w i e l -  

k i e m  p o w o d z e n i e m  w  l e c i e  w y s t a w a  g r a f i c z n a .

A r t y ś c i ,  k t ó r z y  z a m i e r z a j ą  w z i ą ć  u d z i a ł  

w  t e j  w y s t a w i e ,  m a j ą  n a d e s ł a ć  s w o j e  p r a c e  

p r z e d  d n i e m  4  l u t e g o  d o  T o w a r z y s t w a  p r z y j a ­

c i ó ł  s z t u k  p i ę k n y c h  w  K r a k o w i e ,  w z g l ę d n i e  

p r z e d  d n i e m  1  l u t e g o  d o  T o w a r z y s t w a  p r z y j a ­

c i ó ł  s z t u k  p i ę k n y c h  w e  L w o w i e .  K o s z t a  t y c h  

z b i o r o w y c h  p r z e s y ł e k  p o n i e s i e  w y d z i a ł  T o w a ­

r z y s t w a  „ S z t u k i  p o d h a l a ń s k i e j "  — i n n y c h  s a m i  

w y s t a w c y .  E w e n t u a l n y  d o c h ó d  p r z e z n a c z o n y  n a  

c e l e  a r t y s t y c z n e g o  w y d a w n i c t w a  T o  w .  s z t u k a  

p o d h a l a ń s k a .

A  Z g u b i o n o :  n a  W a ł a c h  H e t m a ń s k i c h  

z ł o t y  z e g a r e k  d a m s k i ,  p o d w ó j n i e  k r y t y ,  w y s a ­

d z a n y  d y a m e n c i k a m i ,  w r a z  z e  s r e b r n y m  o k s y ­

d o w a n y m  ł a ń c u s z k i e m .

A  Z n a l e z i o n o :  w w o z a c h  m i e j s k i e j  k o ­

l e i  e l e k t r y c z n e j : c z a r n y  z a r ę k a w e k ,  a t l a s  h i s t o ­

r y c z n y ,  p a r ę  m e s z t ó w ,  d w i e  t o r b y  c e r a t o w e .

A  A g e n t  p o l i c y j n y  z a m o r d o w a n y  
p r z e z  b a n d y t ę .  W c z o r a j  w  p o ł u d n i e  z j a w i ł a  

s i ę  n a  m i e j s c u  z b r o d n i ,  n a  B r a n d s t a d t e r ó w c e ,  

w  r e a l n o ś c i  1 . 2 6 , k o m i s y a  s ą d o w a ,  w  s k ł a d  

k t ó r e j  w c h o d z i l i  s ę d z i a  ś l e d c z y  Z u b r z y c k i ,  z a ­

s t ę p c a  p r o k u r a t o r a  P a ń s t w a  V o g e l ,  k o m i s a r z  

p o l i c y i  P i s a r s k i ,  k o n c y p i s t a  p o l i c y i  K a n d i a k ,  

o r a z  d w a j  r u s z n i k a r z e .

P o  p r z e p r o w a d z e n i u  w i z y i  l o k a l n e j  i  p o ­

c z y n i e n i u  z d j ę ć  f o t o g r a f i c z n y c h ,  z w ł o k i  a g e n t a  

p o l i c y j n e g o  ś .  p .  M i c h a ł a  K u r a n t a ,  z a s t r z e l o ­

n e g o  p r z e z  b a n d y t ę  B i a ł o n i a ,  o d s t a w i o n o  d o  

k o s t n i c y  Z a k ł a d u  m e d y c y n y  s ą d o w e j ,  c e l e m  

p r z e p r o w a d z e n i a  o b d u k e y i  s ą d o w o - l e k a r s k i e j .

P o l i e y a  d o k o n a ł a  n a d t o  r e w i z y t  w  c a ł y m  

d o m u ,  p r z . y e z e m  z n a l e z i o n o  r o z m a i t e  r z e c z y ,  n a ­

l e ż ą c e  d o  B i a ł o n i a ,  p o c h o d z ą c ą  w  z n a c z n e *  

c z ę ś c i  z  k r a d z i e ż y ,  p r z e z  n i e g o  p o p e ł n i o n y c h .

P o g r z e b  ś .  p .  M i c h a ł a  K u r a n t a  o d b ę d z i e  

s i ę  j u t r o ,  w e  c z w a r t e k ,  o  g o d z i n i e  2  p o  p o ł u ­

d n i u  n a  k o s z t  m i a s t a  z  d o m u  p r z e d p o -  

g r z e b o w e g o  p r z y  u l .  K o c h a n o w s k i e g o  n a  c m e n ­

t a r z  Ł y c z a k o w s k i .

A  P ę k n i ę c i e  r u r y  w o d o c i ą g o w e j .  
W  u l i c y  Z i e l o n e j  t u ż  p r z e d  s z k o ł ą  i m .  C e s a ­

r z o w e j  E l ż b i e t y  p ę k ł  w c z o r a j  o k o ł o  g o d z i n y  8  

w i e c z o r e m  r u r o c i ą g ,  d o p r o w a d z a j ą c y  w o d ę  d o  

g ó r n e g o  Ł y c z a k o w i .  R o b o t n i c y  m i e j s k i e g o  Z a ­

k ł a d u  w o d o c i ą g o w e g o  w  k r ó t k i m  c z a s i e  n a p r a ­

w i l i  p ę k n i ę t y  r u r o c i ą g .

A  N a g ł e  z a s ł a b n i ę c i e  w  t e a t r z e  m i e j ­
s k i m .  P o d c z a s  w c z o r a j s z e g o  p r z e d s t a w i e n i a  w  

t e a t r z e  m i e j s k i m  z a c h o r o w a ł a  n a g l e  n a  I I .  b a l ­

k o n i e  p .  C e l i n a  J a w o r s k a ,  w  s t a r s z y m  j u ż  w i e k u  

k o b i e t a  i  s t r a c i ł a  p r z y t o m n o ś ć .  P o n i e w a ż  c h o r ą  

n i e  m o ż n a  b y ł o  —  m i m o  z a b i e g ó w  w e z w a n e g o  

l e k a r z a  —  p r z y p r o w a d z i ć  d o  p r z y t o m n o ś c i ,  k a ­

r e t k a  p o g o t o w ń a  T o w a r z y s t w a  r a t u n k o w e g o  

o d w i o z ł a  j ą  d o  s z p i t a l a  p o w s z e c h n e g o ,  g d z i e  

p .  J a w o r s k a  z m a r ł a  o  g o d z i n i e  1 0  w i e c z o r e m .

A  Z a m a c h  s a m o b ó j c z y .  J a k a ś  m ł o d a  

k o b i e t a ,  p r z y z w o i c i e  u b r a n a ,  u d a ł a  s i ę  w c z o r a j  

n a  p o l a  m i ę d z y  S n o p k o w e m  a  K r a s u e z y n e m  i  

t a m  p o ł o ż y w s z y  s i ę  w  b r u ź d z i e ,  u s i ł o w a ł a  o d e ­

b r a ć  s o b i e  ż y c i e  p r z e z  z a m a r z n i ę c i e .  D z i ś  o  g o ­

d z i n i e  7  r a n o  p r z e c h o d n i e  z n a l e ź l i  j ą  l e ż ą c ą  

w  s t a n i e  n i e p r z y t o m n y m .  P o g o t o w  e  T o w a r z y ­

s t w a  r a t u n k o w e g o  o d w i o z ł o  j ą  w  s t a n i e  g r o ­

ź n y m  d o  s z p i t a l a  p o w s z e c h n e g o .  I d e n t y c z n o ś c i  

t e j  k o b i e t y  d o t ą d  n i e  s t w i e r d z o n o .

A  N i e o s t r o ż n a  j a z d a .  W ł o ś c i a n i n  z 
H o ł e s k a  m a ł e g o ,  P i o t r  B o r s u k ,  j a d ą c  w c z o r a j  

s z y b k o  u l i c ą  G r ó d e c k ą ,  n a j e c h a ł  n a  4 1  l e t n i ą  

K a t a r z y n ę  S e h n e i d r o w ą  i "  d o t k l i w i e  j ą  p o k a l e ­

c z y ł .  R a n n ą  o p a t r z y ł o  p o g o t o w i e  T o w a r z y s t w a  

r a t u n k o w e g o ,  n i e o s t r o ż n e g o  z a ś  w o ź n i c ę  p o c i ą ­

g n ę ł a  p o ł i c y a  d o  o d p o w i e d z i a l n o ś c i  k a r n o - s ą -  

d o w e j .

• f *  Z m a r ł a  w  o s t a t n i c h  d n i a c h : w  D o l i ­

n i e  B r o n i s ł a w a  z  R o g a w s k i c h  h r .  S t a d n i c k a ,  

b y ł a  w ł a ś c i c i e l k a  d ó b r  z i e m s k i c h ,  w  7 2  r ^ h  

ż y c i a .

—  S a m o b ó j s t w o .  W  b u d y n k u  w i e d e ń ­

s k i e j  A k a d e m i i  s z t u k  p i ę k n y c h  z n a l e z i o n o  w c z o ­

r a j  z w ł o k i  m ę ż c z y z n y  o k o ł o  6 0  l e t n i e g o  z  p r z e ­

s t r z e l o n ą  p i e r s i ą .  M u z e u m  z a m y k a n e  j e s t  c o -  

d z i e ń  o  1  p o  p o ł u d n i u .  W  z w ł o k a c h  p o z n a n o  

A u g u s t a  G o t t w a l d a ,  a r c h i t e k t a ,  k t ó r y  w  o s t a ­

t n i c h  c z a s a c h  b y ł  w  n a j w i ę k s z e j  n ę d z y .

—  Z a g i n i o n y  p o s e ł .  Z  W i e d n i a  d o n o s z ą :  

E k s p e d y c j a  r a t u n k o w a ,  k t ó r a  u d a ł a  s i ę  w c z o r a j  

z  Z e l l  a m  S e e  n a  p o s z u k i w a n i a  z a g i n i o n e g o  p o ­

s ł a  d o  R a d y  p a ń s t w a  S i l b e r e r a  —  o  o z e m  d o n i o ­

s ł a  j u ż  w c z o r a j  d e p e s z a  —  n i e  z n a l a e ł a  g o .
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GAZETA LWOWSKA
W y c h o d z i  c o d z i e n n i e  o  g o d z i n i e  5  p o  p o ł u d n i a  

»  w y j ą t k i e m  d n i  p o ś w i ą t e e z n y c h .

N u m e r  p o j e d y n c z y  k o s z t u j e  w  m i e j s c u  1 0  h a l . ,  

p o c z t ą  18 h a l .  —  B i u r a  R e d a k c y i  i  A d m i n i s t r & e y i  

u l i c a  C z a r n i e c k i e g o  1 . 1 0 . —  E k s p e d y e y a  m i e j s c o w a  

w b i u r z e  d z i e n n i k ó w  Sf. Sokołowsk!ego, P a s a ż  H a u s -
! .  9 .  —  L i s t y  n a l e ż y  f r a n k o w a ć .

R a k l a m f t e y e  o t w a r t e  w o l n e  o d  o p ł a t y

T dsfos R edakcji Nr. 88.

m i e j s c o w a :

2 4  K ,  I ó w i e r ó r o o z o l B  12 K, | miesięcznic .

P p 8 H B » i r a i a
m a r n i e j  g e o w f i .

r o c z n i e  . . . .  3 2  K ,  I ó w l e r ć r o c z n l e  8  K  —  h ,  r o c z n i e  . .
p ó ł r o c z n i e  . . 1 8  K ,  | s i i e s i ę c z n l e  2  K  7 0  h ,  p ó ł r o c z n i e  .

W  N i e m c z e c h  3  I  2 0  h  m i e s i ę c z n i e .  W e  w s z y s t k i c h  i n n y c h  p a ń s t w a c h  3  K  8 8  l i  m i e s i ę c z n i e .

„ P r z e w o d n i k  n a u k o w y  i  l i t e r a c k i ' 1, d o d a t e k  m i e s i ę c z n y  d o  Gazety Łwmcslciej, o t r z y m u j ą  c a ł o -

i  p ó ł r o c z n i  a b o n e n c i  b e z p ł a t n i e ,  j e d n a k ż e  e i  t y l k o ,  k t ó r z y  p r e n u m e r u j ą  o d  1  s t y c z n i a  d o  k o ń c a  c z e r w c a  

l u b  o d  1  ł i p c a  d o  k o ń c a  g r u d n i a ,  ć w i e r ć r o c z n i  i  m i e s i ę c z n i  z a  d o p ł a t ą :  p i e r w s i  5 K  ISO h ,  d r u d z y  6 0  b .  
„ P r z e w o d n i k 1* n r e n u m e r o w a n y  o s o b n o  k o s z t u j e  3  K .

/  ' V̂ : /' -I *

C e n y  o g ł o s z e ń : W i e r s z  p e t i t o w y  l u b  j e g o  
m i e j s c e  2 0  h a l .

T a b e l a r y c z n e  i  l i c z b o w e  p o  3 0  h a l . ,  n a d ® »  
s ł a n e  p o  6 0  k a ! „  z a  w i e r s s  l u b  j e g o  m i e j s c e  m i a r y  
p e t i t o w e j .

O g ł o s z e n i a  o s ó b  i  z a k ł a d ó w  p r y w a t n y c h  p r z y j ­
m u j e  w y ł ą c z n i e :  B i u r o  d z i e n n i k ó w  S o k o ł o f t  r s k l e g ®  

w «  L w s w i s  Pasaż Kausmanna I .  9 .  W  P a r y ż u  w y ­
ł ą c z n i e  A g e n e y a :  0 .  A d s a s a .  ( Y .  d e  R a c z k o w s k i ;  3 8  

R u ®  d a  Y a sm m .

CZĘŚĆ URZĘDOWA.
J e g o  C e s .  i K r ó l .  A p o s t o ls k a  M o ś ć  r a ­

c z y ł  N a jw y ż s z e m  p is m e m  O d r ę c z n e m  z d n ia  

1 1  s t y c z n ia  b . r .  n a d a ć  n a jm ił o ś c iw ie j  p r e z y ­

d e n t o w i R z ą d u  k r a jo w e g o  w  k s ię s t w ie  K r a i ­

n y ,  T e o d o r o w i b a r / S c h w a r z o w i  i  p r e z y ­

d e n t o w i R z ą d u  k r a jo w e g o  w  k s ię s t w ie  S a lz ­

b u r g a ,  L e w in o w i l i r .  S c h a f f g o t s c h o w i ,  

g o d n o ś ć  t a jn y c h  r a d c ó w  z u w o ln ie n ie m  od 

t a k s y .

M in is t e r s t w o  s p r a w  w e w n ę t r z n y c h  w  

p o r o z u m ie n iu  z M in is t e r s t w e m  h a n d lu  u d z ie ­

l i ł o  E d w a r d o w i h r .  M y e ie ls k ie m u ,  w ł a ś c ic ie ­

lo w i  d ó b r  z ie m s k ic h  w  C ó r c e ,  o r a z  B a n k o w i 

p r z e m y s ł o w e m u  d la  K r ó le s t w a  G a l i c y i  i  L o -  

d o m e r y i w r a z  z  W i e l k ie m  K s ię s t w e m  K r a -  

k o w s k ie m  w e  L w o w ie ,  z e z w o le n ia  n a  u t w o r z e ­

n ie  T o w a r z y s t w a  a k c y jn e g o  p o d  f i r m ą  „ G ó r ­

k a " ,  T o w a r z y s t w o  a k c y j n e  f a b r y k i  

c e m e n t u  w  S i e r s z y "  z  s ie d z ib ą  w  K r a ­

k o w ie  i  z a t w ie r d z ił o  te g o ż  s t a t u t y .

CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA.
r
Lwów , 18 stycznia

Sejmowe Koło polskie.
W ^ ą ł s z y m  c ią g u  s w e j m o w y , w y g ł o ­

s z o n e j n a  w t o r k o w e m  w ie c z o r n e m  p o s ie d z e ­
n i u  K o ł a  p o ls k ie g o .  ( P o c z ą t e k  t e j m o w y  p o ­
d a l iś m y  w c z o r a j P .  P . ) .  J E .  P .  N a m ie s t n ik  
d r .  M i c h a ł  B o b r z y ń s k i  t a k  w y w o d z ił :  

D a ls z y  z a r z u t  p r z e c iw k o  m n ie  s k ie r o ­
w a n y  d o t y c z y ł  s t o s u n k u  m o je g o  d o  R a d y  n a ­
r o d o w e j.  N a  to  o d p o w ia d a ją c ,  m u s z ę  S z a n o ­
w n y m  P a n o m  p r z e d e w s z y s t k ie m  p r z y p o m n ie ć ,  
ż e  co s ię  t y c z y  o r g a n iz a c y i  R a d y  n a r o d o w e j i  
o s o b is t o ś c i ,  m a ją c e j s t a n ą ć  n a j e j  c z e le , p a n o ­

w a ł y  p o m ię d z y  s t r o n n ic t w a m i p o ls k ie m i t a k  
w ie lk ie  r ó ż n ic e  z d a n ia ,  iż  r z e c z  i  p rz e z  je d e n  
i  p r z e z  d r u g i  r o k  p r z e c ią g a ł a  s ię  b e z  r e z u l ­
t a t u . a  p r z y s z ł a  d o  s k u t k u  d o p ie r o  w s k u t e k  
m o je g o  p o ś r e d n ic t w a .  G d y  z a ś  R a d a  n a r o d o ­
w a  r o z p o c z ę ła  s w o ją  c z y n n o ś ć  i  n ie b a w e m  
p o te m  s p a d ło  n a  n i ą  z a d a n ie  p r z e p r o w a d z e ­
n ia  w y b o r ó w , o k a z a ło  s ię ,  ż e  w  j e j  ł o n ie  n ie  
p r z y s z ło  je s z c z e  d o  z g o d y  i  d o  k o m p r o m is u  
p o m ię d z y  r e p r e z e n t a n t a m i r ó ż n y c h  s t r o n n ic t w ,  
że  d e c y z je  z a p a d a ły ,  o i l e  s ł y s z a ł e m , n ie r a z  
t y lk o  p r z y p a d k o w o  W ię k s z o ś c ią  je d n e g o  g ł o ­
s u  i  ż e  la d a  c h w i la  g r o z i ł o  j e j  w y s t ą p ie n ie  
n ie k t ó r y c h  s t r o n n ic t w  i  z u p e łn e  r o z b ic ie .  
I  w ó w c z a s  z n o w u  j a  b y ł e m  t y m , k t ó r y  c a ł y m  
s w o im  w p ł y w e m  i  p e r s w a z y ą  p o w s t r z y m y w a ł  
c h c ą c y c h  w y s t ą p ić  i  u c h r o n ił  R a d ę  n a r o d o ­
w ą  o d  r o z b ic ia  s ię  w  t o k u  c a ł e j  a k c j i  w y ­
b o r c z e j.  Z a s z e d ł  w r e s z c ie  i  t e n  f a k t ,  że  z 
ł o n a  R a d y  n a r o d o w e j i  n ie k t ó r y c h  s t r o n ­
n ic t w ,  k t ó r e  w  n i e j  z a s ia d a ł y ,  z a c z ę ł y  s ię  
p o d n o s ić  p r z e c iw k o  m n ie  z  p o w o d u  w y b o ­
ró w  z a r z u t y  i  s k a r g i ,  k t ó r e  w  n a m ię t n y c h  i 
o s o b is t y c h  w y c ie c z k a a h  n ie k t ó r y c h  p is m  i  
p is e m e k  z n a jd o w a ł y  s w ó j w y r a z .  I  w ó w c z a s  
w o b e c  R a d y  n a r o d o w e j d o k o n a łe m  n a jw ię ­
k s z e g o  p r z e z w y c ię ż e n ia  s a m e g o  s ie b ie ,  g d y ż  
w s t r z y m a ł e m  s ie  z u p e ł n ie  o d  w s z e lk ie j  p o le ­
m i k i  z  n i ą  i z  j e j  z a r z u t a m i ,  w y c h o d z ą c  z 
z a ło ż e n ia , że  t a k a  p o le m ik a ,  p o d ję t a  z j e j  
s t r o n y ,  m o g ł a b y  j ą  o s ł a b ić  i  z a c h w ia ć .

Z d a r z y ł o  s ię ,  iż  d e le g a t  R a d y  n a r o d o ­
w e j p r z y n ió s ł  m i z a r z u t y ,  j a k i e  n a d e s z ł y  p r z e ­
c iw  p o s t ę p o w a n iu  je d n e g o  ze  s t a r o s t ó w  w  
s p r a w ie  w y b o r ó w . O ś w ia d c z y łe m '; ż e  n a t y c h ­
m ia s t  w y ś lę  n a  m ie js c e  s, d e le g a t a ,  a ż e b y  za  
r z u t y  tST z b a d a ł ,  a le  z a n im  t e n  d e le g a t , T a o ć a  
N a m ie s t n ic t w a  R o z w a d o w s k i,  m ó g ł  d o c h o ­
d z e n ie  p r z e p r o w a d z ić  i  z a n im  j a  n a  o w e  z a ­
r z u t y  m o g łe m  d a ć  R a d z ie  n a r o d o w e j o d p o ­
w ie d ź , j u ż  z a r z u t y  t e  in extenso p o ja w i ł y  s ię  
w  Gazecie Narodowej. I  n a  to  n ie  r e a g o ­
w a łe m .

R ó ż n ic a  z a p a t r y w a ń  p o m ię d z y  R a d ą  n a ­
r o d o w ą  a  m n ą  o g r a n ic z y ł a  s ię  z r e s z t ą , j a k  
to  s a m  p r e z e s  R a d y  n a r o d o w e j o ś w ia d c z y ł ,  
do  d w ó c h  p u n k t ó w .

C o  d o  s z a n s  w y b o r u  w  o k r ę g u  z ło c z o w - 
s k im ,  m o je  r e l a c y e  b y ł y  in n e .  n iż  r e la c y e  
p r e z y d y u m  R a d y  n a r o d o w e j.  J e ż e l i  je d n a k  
p. C ie ń s k i  w in ę  u p a d k u  k a n d y d a t a  R a d y  n a ­
r o d o w e j m n ie  p r z y p is u je ,  to  c h y b a  z a p o m n ia ł ,  
ż e  n ie  j a  g o  z w a lc z a łe m , le c z , ż e  z w a lc z a ło  
g o  ja w n ie ,  w b r e w  u c h w a le  R a d y  n a r o d o w e j,

to  s t r o n n ic t w o ,  k t ó r e  w  R a d z ie  n a r o d o w e j
o d g r y  w a ło  r o lę  p r z e w o d n ią .

G ł ó w n y m  p r z e d m io t e m  r o z t e r k i p o m ię ­
d z y  m n ą  a  R a d ą  n a r o d o w ą  b y ł  je d n a k  w y ­
b ó r  w  o k r ę g u  t r z y d z ie s t y m .  Ź r ó d ł e m  j e j ,  j a k  
d z iś  w id z ę , b y ł a  o k o l ic z n o ś ć ,  ż e  R a d a  n a r o ­
d o w a  d o  r e l a c y j  p is e m n y c h  i  t e le g r a f ic z n y c h  
n a d s y ł a n y c h  j e j ;  z  S o k a la ,  a  p r z e d s t a w ia ją ­
c y c h  j e j  w  ja s k r a w y c h  b a r w a c h  n a d u ż y c ia  
w y b o r c z e  s t a r o s t y ,  p r z y w ią z y w a ł a  w ie lk ą  
w a g ę  i  d a w a ł a  im  z u p e ł n ą  w ia r ę .  J a  b y ł e m  
o s t r o ż n ie js z y m . P r z y  p ie r w s z y m  w y b o r z e , 
k t ó r y  p r z e p r o w a d z a ł e m , w  o k r ę g u  m ie le c k im  
i  n a  m n ie  te  s k a r g i  i  t e le g r a m y  r o b ił y  w i e l ­
k ie  w r a ż e n ie ,  a  p o n ie w a ż  d b a łe m  i  d b a m  z a ­
w s z e  o le g a ln o ś ć  w y b o r u ,  w p r a w ia ł y  m n ie  w  
s t a n  z d e n e r w o w a n ia .

I  p r z y  t y m  p ie r w s z y m  w y b o r z e  i  p r z y  n a ­
s t ę p n y c h  p r z e k o n a ł e m  s ię  je d n a k ,  że  w y s y ł a n ie  
t y c h  s k a r g  i  t e le g r a m ó w , p o d p is a n y c h  lu b  n ie  
p o d p is a n y c h ,  je s t  u t a r t ą  s z t u c z k ą  w y b o r c z ą .  
P o s ł u g u ją  s ię  n i ą  n a jc z ę ś c ie j  lu d z ie  i  s t r o n ­
n ic t w a ,  k t ó r e  k r z y k ie m  n a  z m y ś lo n e  n a d u ż y ­
c ia  w ł a s n ą  a g it a c y ę  c h c ą  z a s ł o n ić ,  a  p r z e w i­
d y w a n y  u p a d e k  s w e g o  k a n d y d a t a  p ó ź n ie j  w y ­
t ł u m a c z y ć .  Z  p o w ia t u  s o k a ls k ie g o  s k a r g i  te  
n a d c h o d z ił y  d o  m n ie  i  d o  P P .  M in is t r ó w  
t a k  c z ę s te , ż e  r z e k o m e  n a d u ż y c ia  w y s t ę p o ­
w a ł y  w  n ic h  t a k  ja s k r a w o ,  iż  n ie  z a d o w o li­
ła m  s ię  w y s ł a n ie m  d e le g a t a  d la  z b a d a n ia  ic h  
je s z c z e  w  t o k u  w y b o r ó w , le c z  p o  i c h  d o k o ­
n a n iu  w y s ł a ł e m  r a d c ę  D w o r u  T u s t a n o w s k ie -  
g o  n a  m ie js c e ,  a ż e b y  w s z y s t k ie  t e  s k a r g i  
p r z e z  z b a d a n ie  a k t ó w  i  p r z e z  s ł u c h a n ie  ś w ia d ­
k ó w  j a k  n a jd o k ł a d n ie j  i  n a js u m ie n n ie j  w y j a -  
j j f e Ł t w I  o to  ‘;T>vr»b n rzffó  n ie fro  k i l k u -
J p e s t ę c iu  p r c f u k o łd w  i  p r z e d ł o ż o n y c h  a k t ó w  
(b o  in n e g o  ź r p d ł a  p r z e c ie ż  n ie  m a m )  o d n io ­
s łe m  w r a ż e n ie ,  ż e  w  ć o k a lu  z n a la z ło  s ię  g r o ­

ź n o  lu d z i  z  p e w n o ś c ią  n ie  z w o le n n ik ó w  p r z e ­
k o n a ń  p o l i t y c z n y c h  p . S t a r z y ń s k ie g o ,  le c z  
k t ó r z y  je g o  w y b ó r  w z i ę l i  w  o p ie k ę  i  ż e  g r o ­
n o  to  f a b r y k o w a ł o  o w e  s k a r g i  o n a d u ż y c ia .  
B y ł b y m  w d z ię c z n y m  i  p r o s z ę  b a r d z o , a ż e b y  
k t o k o lw ie k  z S z a n o w n y c h  P a n ó w  w n ió s ł  n a  
S e jm ie  in t e r p e la c y ę  d o  p a n a  K o m is a r z a  r z ą ­
d o w e g o  o n a d u ż y c ia  p r z y  w y b o r z e  s o k a ls k im  
i  d a ł  m u  te rn  s a m e m  s p o s o b n o ś ć  p r z e d s t a ­
w ie n ia  w  S e jm ie  c a łe g o  m a t e r y a ł u  p r z e p r o ­
w a d z o n y c h  w  t y m  w z g lę d z ie  d o c h o d z e ń . N a  
te rn  m ie js c u  m u s z ę  s ię  o g r a n ic z y ć  d o  o d c z y ­
t a n ia  n ie k t ó r y c h  s z c z e g ó łó w  d la  i l u s t r a c y i .

I  t a k  Gazeta Narodowa, w  n u m e r z e  
1 2 9 ,  p o d  t y t u ł e m  „ N a d u ż y c ia  s t a r o ś c iń s k ie "

p o d a ła ,  żo  s t a r o s t a  p . W y s o c z a ń s k ie m u ,  b u r ­
m is t r z o w i w  S o k a lu ,  p o w ie d z ia ł  p r z e z  p r o ­
b o s z c z a  r u s k ie g o  L e w ic k ie g o ,  ż e  d o  c z t e r e c h  
m ie s ię c y  z r z u c i g o  z  b u r m is t r z o w s t w a  i  p o ­
s t a r a  s ię  o d r u g ą  a p t e k ę , j e ż e l i  p . W y s o c z a ń s k i  
z b y t  je s z c z e  .b ę d z ie  p o p ie r a ł  k a n d y d a t u r ę  p . 
S t a r z y ń s k ie g o .  N a  to  k s .  d r .  L e w i c k i  w  p i ­
ś m ie ,  w y s t o s o w a n e m  do P r e z y d y u m  N a m ie ­
s t n ic t w a ,  z d n ia  1 2  c z e r w c a  1 9 1 1  r .  n a p is a ł :  
„ o ś w ia d c z a m  i  z e z n a ję  n in ie js z e m ,  ż e  c a ł a  
t a  w ia d o m o ś ć  o d  g ó r y  d o  d o łu  je s t  w p r o s t  
z m y ś lo n ą ,  ż e  n ic z e g o  p o d o b n e g o  n a w e t  a n i  
o d  p a n a  s t a r o s t y  n ie  s ł y s z a ł e m , a n i  p a n u  
W y s o c z a ń s k ie m u  n ig d y  n ie  k o m u n ik o w a ł e m , 
ż e  o t e m  m o je m  r z e k o m e m  p o ś r e d n ic t w ie  
d o p ie r o  z  g a z e t y  s ię  d o w ie d z ia łe m  i  ż e  c a ł a  
t a  k o r e s p o n d e n c y a ,  j a k  w ie le  in n y c h ,  o p ie r a  
s ię  c h y b a  n a  f a ł s z y w y c h  k o m b in a c y a c h  i  b e z ­
p o d s t a w n y c h  d o m y s ł a c h ,  w y t w a r z a ją c y c h  w  
c z a s ie  p r z e d w y b o r c z y m  t y lk o  n ie d o r z e c z n e  
p lo t k i  m a ł o m ia s t e c z k o w e " . ( G ł o s :  A  co  m ó w i 
p . W y s o c z a ń s k i? ) .  Z a r a z  p o w ie m . P .  W y s o ­
c z a ń s k i  n a p i s a ł :  „ Z e z w o li p a n  R a d c a ,  że  s p r o ­
s t u ję  d o n ie s ie n ie  g a z e t ,  ja k o b y  p a n  s t a r o s t a  
w  S o k a lu  m i  g r o z i ł  z r z u c e n ie m  z b u r r a is t r z o w - 
s t w a  lu b  d r u g ą  a p t e k ą , g d y  b ę d ę  p o p ie r a ł  
d r .  S t a r z y ń s k ie g o ,  a  n ie  d r .  S t e in h a u s a .  N a ­
w e t  n ie  w ie m , z k ą d  t a  p lo t k a  o g r o ź b ie  p r z e ­
c iw k o  m n ie  p r z e z  p . s t a r o s t ę  s ię  w z ią ć  m o ­
g ł a ,  b o  j a  te g o  m ó w ić  n ie  m o g łe m  i  n ie  m ó ­
w ił e m , b o  b y ł o b y  k ł a m s t w e m . C h y b a  j ą  s t w o ­
r z o n o  z u m y s ł u " .

W o b e c  p o d o b n y c h  w ia d o m o ś c i Gazety 
Narodowej o g r o ź b ie  s t a r o s t y  w o b e c  k a s y e r a  
m a g is t r a t u ,  p . J ó z e f a  S c h e in e r a ,  z e z n a ł  t e n ­
że : „ S t w ie r d z a m  p r z e t o  z  c a ł ą  s t a n o w c z o ś c ią ,  

p. s t a r o s t a  w c a le  m i  n ie  g r o z i ł ,  te ż  
s łó w  m k f y m i i i o w a n j c l f  „ i  to j^ S J u p o p  a  m  f&f' 
t a m "  n ie  u ż y w a ł " .

W o b e c  t e le g r a f ic z n e g o  z a ż a le n ia  k o m i ­
t e t u  w y b o r c z e g o  w  S o k a lu  d o  P .  N a m ie s t ­
n ik a ,  „ ż e  s t a r o s t a  K a l in ie w ic z  g r o z i r o z b i­
c ie m  w ie c u ,  z w o ła n e g o  n a  g o d z in ę  s z ó s t ą  
w ie c z ó r  d o  s a l i  „ S o k o ł a "  p r z e z  k o m it e t  w y ­
b o r c z y  R a d y  n a r o d o w e j,  p r o s im y  o in t e r w e n -  
c y ę  u m o ż l iw ia ją c ą  s p o k o jn y  t o k  o b r a d " ,  z e ­
z n a ł  p r z e w o d n ic z ą c y  k o m it e t u  s ę d z ia  B u c h e lt  
„ iż  k i l k u  w y b o r c ó w  z n a z w is k a  m n ie  n ie p a ­
m ię t n y c h  z a p e w n ia ł o  k o m it e t  s t a n o w c z o , iż  
s t a r o s t w o  m a  w ie c  t e n  z a k a z a ć , w z g lę d n ie ,  
że  n a  w ie c  t e n  m a ją  p r z y b y ć  p e w n e  o s o b y  
z z a m ia r e m  z  g ó r y  p o w z ię t y m  r o z b ic ia  w ie c u .  
W  o b a w ie  p r z e d  tą  e w e m u a ln o ś c ą  p o s t a n o ­
w i ł  k o m it e t  u r z ą d z ić  w ie c  z a  z a p r o s z e n ia m i,  
a  r ó w n o c z e ś n ie  w y s ł a ć  z a ż a le n ie  d o  N a m ie s t -

LISTY Z RZYMU.
R z y m ,  w  s t y c z n iu .

O  n ic z e m  s ię  t e r a z  w  R z y m ie  w ię c e j 
n ie  m ó w i, n ie  p is z e ,  j a k  o t o c z ą c e j s ię  n a  
w y b r z e ż u  a f r y k a ń s k ie m  w o jn ie ,  c h o ć  ś la d ó w  
o d d z ia ł y w a n ia  j e j  w  ż y c iu  m ia s t a  i  k r a ju  
tru d n o ^  s ię  d o p a t r z y ć . I  n a  o d w r ó t :  o n ic z e m  
n ie  m ó w i s ię  r a n ie j ,  j a k  o z a m k n ię t e j co  t y l ­
k o  ( z  w y ją t k ie m  k i l k u  m n ie j  w a ż n y c h  d z ia ­
ł ó w )  z e s z ło r o c z n e j w y s t a w ie  ju b i le u s z o w e j,  
c h o ć  r ó ż n e  j e j  n a s t ę p s t w a  d o t ą d  d a ją  s ię  tu  
o d c z u ć , r ó ż n e  p o  n ie j  p o z o s t a ło ś c i dotąd" n a  
g r u n c ie  r z y m s k im  m o ż n a  o g lą d a ć .

P r z y c z y n a  t e j r ó ż n ic y ,  te g o  p r z e c iw ie ń ­
s t w a  b a r d z o  ja s n a .  W o jn a ,  ja k k o l w i e k  p r z y ­
n io s ł a  p e w n e  d o ś ć  p r z y k r e  z a w o d y , m a  p rz e d  
s o b ą  ś w ie t n e  w id o k i z w y c ię s t w ,  t r y u m f ó w , 
m o r a ln y c h  i  m a t e r y a ln y c h  k o r z y ś c i .  W y s t a ­
w a  p r z e w a ż n ie  z a w io d ł a  p o k ł a d a n e  w  n ie j  
n a d z ie je ,  p r z y n io s ł a  o g r o m n e  s t r a t y  m a t e r y a l  
n e ,  d e f ic y t y  w y n o s z ą c y  p o n o  o k o ło  2 0  m i l i o ­
n ó w  f r a n k ó w  i  d o ś ć  p r o b le m a t y c z n e  k o r z y ś c i  
m o r a ln e  w  p o s t a c i n ie z b y t  w y g ó r o w a n e g o  
e n t u z y a z m u  ju b i le u s z o w e g o ,  k t ó r y  m ia ł  s k u ­
p ić  i  s p o t ę g o w a ć  p a t r y o t y c z n e  u c z u c ia  n a r o ­
d u ,  o r a z  n ie z b y t  l ic z n e g o  z ja z d u  c u d z o z ie m ­
c ó w , k t ó r z y  n ie p r z y b y l i  w c a le  w  w ię k s z e j 
l ic z b ie  d o  R z y m u  w  r o k u  ju b i le u s z o w y m  a n i ­
ż e l i  la t  in n y c h ,  a  r o z je c h a l i  s ię  w  z w y k ł e j 
p o r z e  w io s e n n e j,  t. j .  w t e d y  w ł a ś n ie ,  k ie d y  
r ó ż n e  d z ia ł y  w y s t a w y  z a le d w ie  u k o ń c z o n e  i 
d la  p u b l ic z n o ś c i  o t w a r t e  z o s t a ły .  P r z y c z y n ą

te g o  s p ó ź n io n e g o  o t w a r c ia  ju b i le u s z o w a  d a ta  
u z n a n ia  R z y m u  s t o l ic ą  z je d n o c z o n e j I t a l i i  —  
d a t a , p r z y p a d a ją c a  w  m a r c u ,  a  w ię c  b l is k o  
k r e s u  w ie lk ie g o  s e z o n u  r z y m s k ie g o ,  ś c ią g a ­
ją c e g o  d o  w ie c z n e g o  m ia s t a  n a jw ię k s z e  m a s y  
p r z y je z d n y c h .  O d  t e j d a t y  d o p ie r o  p o c z ę ł y  s ię  
o t w ie r a ć  r ó ż n e  p o d w o je  w y s t a w o w e , z a n im  
je d n a k  w s z y s t k ie  z o s t a ły  o t w a r t e , s e z o n  s ię  
s k o ń c z y ł  i  g o ś c ie  o b c y  s ię  r o z je c h a l i .  N a  j e ­
s ie ń ,  g d y  s ię  n a  n o w o  z je ż d ż a ć  p o c z ę li,  z a ­
m k n ię t o  z n ó w  g łó w n e  d z ia ł y  w y s t a w y .  P r z e ­
d łu ż o n e  ic h  o t w a r c ie  n ie o p ł a c a ł o  k o s z t ó w  a d m i­
n i s t r a c j i  i  o b s łu g i.  W j p a d ł o  t e d y ,  że  n a j ­
w a ż n ie js z y  o k r e s  w y s t a w o w o -  ju b i le u s z o w y  
p r z y p a d ł  n a  la t o ,  g d y  c u d z o z ie m c y  s t r o n ią  
o d  R z y m u ,  a  k r a jo w c y  n ie l i c z n ie  g o  te ż  o d ­
w ie d z a ją ,  c h o ć  o c z y w iś c ie  z e s z łe g o  la t a  p o ­
c ią g n ię c i  w y s t a w ą , r ó ź n e m i j e j  p r z y n ę t a m i i 
z n iż o n ą  c e n ą  b ile t ó w  k o le jo w y c h ,  w  w ię k s z e j 
s t a w i l i  s ię  l ic z b ie ,  w s z a k ż e  n ie  o t y le  w ię ­
k s z e j,  a b y  m o g ła  o n a  p o w e t o w a ć  u b y t e k  z a g r a ­
n ic z n y c h  g o ś c i.

R o z l ic z n e  p o d a w a n o  p o w o d y  t y c h  n ie -  
ś w ie t n y c h  w y n ik ó w  w y s t a w y .  J a k  z w y k le  w  
t a k i c h  r a z a c h ,  s z u k a n o  w in o w a jc ó w  i  d o p a ­
t r y w a n o  ic h  s ię  p r z e d e w s z y s t k ie m  w  k l e r y -  
k a l n y c h  p r z e c iw n ik a c h  c a łe g o  ju b i le u s z u ,  b ę ­
d ą c e g o  u p a m ię t n ie n ie m  z a b o r u  R z y m u  i  u -  
p a d k u  w ł a d z y  ś w ie c k ie j  P a p ie ż y .  M ó w io n o  
d u ż o  o in t r y g a c h  W a t y k a n u  i  je g o  s t r o n n i ­
k ó w , m a ją c y c h  n a  c e lu  s z k o d z e n ie  w y s t a w ie  
i  o d s t r ę c z a n ie  o d  n ie j  p u b l ic z n o ś c i  k r a jo w e j 
i  z a g r a n ic z n e j ,  g ł ó w n ie  o c z y w iś c ie  k a t o l ic k ie j .

Z e  W a t y k a n  n ie  m i a ł  p o w o d ó w  p o p ie ­
r a n i a  ju b i le u s z u  o b c h o d z o n e g o  w  r o c z n ic ę  p o ­
n ie s io n e j  p r z e z e ń  k l ę s k i ,  że  P a p ie ż  c a ł y  te n  
r o k  ju b i le u s z o w y  u z n a ł  z a  r o k  ż a ł o b y  K o ś c io ­

ł a ,  to  w  d a n y m  s t a n ie  r z e c z y ,  p r z y  n ie u r e ­
g u lo w a n e j d o t ą d  je s z c z e  k w e s t y i  r z y m s k ie j ,  
aż n a d t o  je s t  z r o z u m ia ł e  i  p o w s z e c h n ie  w ia ­
d o m e . Z e  je d n a k  p o  z a  t e m  w  d e c y d u ją c y c h  
s f e r a c h  k o ś c ie ln y c h  z u p e ł n ą  w o b e c  w y s t a w y  
z a c h o w a n o  n e u t r a ln o ś ć  i  n ie  n ie  c z y n io n o ,  
c o b y  j e j  w p r o s t  s z k o d ę  p r z y n ie ś ć  m o g ło , to  
r ó w n ie ż  n i e  u le g a  w ą t p l iw o ś c i  i  ła t w o  f a k t a ­
m i m o ż e  b y ć  u d o w o d n io n e .

Z e  s t r o n y  n ie k t ó r y c h  k a t o l ik ó w  b a r d z ie j  
o d  P a p ie ż a  k a t o l ic k ic h ,  o d e z w a ły  s ię  w p r a w ­
d z ie  t u  i  o w d z ie  g ł o s y  z a  b o jk o t e m  r z y m ­
s k ie j  w y s t a w y ,  n ie  m ia ł y  o n e  je d n a k  w i e l ­
k ie g o  w p ł y w u  i  z n a c z e n ia ,  j a k  to  w n o s ić  m o ­
ż n a  z  l i c z b y  k a t o l ic k ic h  w  R z y m ie  g o ś c i w  
r o k u  ju b i le u s z o w y m  w c a le  n ie  m n ie js z e j,  a n i ­
ż e l i  la t  p o p r z e d n ic h .

I n n y c h  p r z e t o  n a le ż a ł o b y  s z u k a ć  p o w o d ó w  
o w y c h  w y s t a w o w y c h  n ie p o w o d z e ń . N i e  m ie j ­
s c e  t u  n a d  n i m i  z a s t a n a w ia ć  s ię  i  r o z w o d z ić .  
D o ś ć  z a z n a c z y ć ,  ż e  b y ł y  o n e  i  d o ś ć  ła t w o  
d a w a ł y  s ię  p r z e w id z ie ć ,  j a k  o t e m  ś w ia d c z ą  
l ic z n e  z r ó ż n y c h  s t r o n  g ł o s y  z ł e j  w r ó ż b y , 
k t ó r e  je s z c z e  w  r o k u  z a p r z e s z ł y m  p r z e d  o - 
t w a r e ie m  w y s t a w y  z w ia s t o w a ł y  n ie w ą t p l iw e  
j e j  b a n k r u c t w o .  T y l k o  o r g a n iz a t o r o w ie  u r o ­
c z y s t o ś c i ju b i le u s z o w y c h  n i c  o p o d o b n y c h  
w r ó ż b a c h  n ie  c h c i e l i  s ł y s z e ć ,  w  s z c z e r y m  c z y  
u d a n y m  o p t y m iz m ie  j a k  n a j l e p ie j  o s w e ra  
d z ie le  w r ó ż y l i ,  a  t e r a z ,  g d y  n ie  m o g ą  z a p r z e ­
c z y ć  r ó ż n y c h  w  n ie m  z a w o d ó w , p o c ie s z a ją  s ię  
te m , co  p o  n ie m  n a  t r w a ł y ,  a  m n ie j  lu b  w ię ­
c e j d o n io s ł y  p o ż y t e k  m ia s t u  p o z o s ta ło .

T a k i c h  p o z o s t a ło ś c i p r a w d z iw ie  w a r t o ­
ś c io w y c h  n ie  w ie le  m o ż n a b y  s ię  d o l ic z y ć .  
N o w y  m o s t  n a  T y b r z e ,  o r a z  u p o r z ą d k o w a n ie  
d w ó c h  p r z y le g ł y c h  d o  m ia s t a  p ię k n y c h  i  m a -
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lo w n ic z y e h  d o l in :  o to  n a jw a ż n ie js z e  z  n ic h .  
J e d n a  z n ic h  m a  s ię  s t a ć  n o w ą  d z ie ln ic ą  
m ia s t a ,  d r u g a  w id o w n ią  s t a ł e j  m ię d z y n a r o ­
d o w e j w y s t a w y  s z t u k  p ię k n y c h .  S ą  to  w s z a k ­
ż e  d a le k ie  je s z c z e  p r o je k t y ,  k t ó r e  n ie w ia d o ­
m o  c z y  i w  j a k i e j  m ie r z e  b ę d ą  u r z e c z y w i­
s t n io n e .  D o  b a r d z o  n ie f o r t u n n y c h  ( n a  s z c z ę ­
ś c ie  t y m c z a s o w y c h  t y lk o )  p o z o s t a ło ś c i w y ­
s t a w y  n a le ż ą  c e m e n t o w e  p r z y b u d ó w k i i  b u ­
d o w le  n a  K a p it o lu  i  n a  p la c u  C o lo n n a  n a  
k s z t a ł t  d e k o r a c y j t e a t r a ln y c h  d o  z łu d z e n ia  
n a ś la d u ją c e  s t a r e  m u r y ,  a  t a k  w  s w e m  z n i -  
k o r a e m  u d a n iu  i  f a ł s z u  m a r n e ,  n ik c z e m n e  
p r z y  w ie k o w y c h  p o m n ik a c h  r z y m s k ic h ,  t a k  
o h y d n ie  p r z y t e r a  s z p e t n e  w o b e c  t y lu  n a g r o ­
m a d z o n y c h  t u  a r c y d z ie ł  s z t u k i .  T r z e b a  t a ­
k ie g o  b a r b a r z y ń s k ie g o  g u s t u ,  j a k i m  s ię  o d ­
z n a c z a  o b e c n a  r a d y k a ln o - m a s o ń s k a  r a d a  m ie j ­
s k a  z e  s w y m  p r z e w o d n ik ie m ,  o s ł a w io n y m  
Ż y d e m  N a t h a n e m , a b y  d o p u s z c z a ć  s ię  p o d o ­
b n y c h  h e r e z j j  a r t y s t y c z n y c h .  N a  s z c z ę ś c ie  s ą  
je s z c z e  w  R z y m ie  lu d z ie ,  k t ó r y m  n ie  o b c e  s ą  
w y m a g a n ia  s z t u k i  i  k t ó r z y  p o w s t r z y m u ją  ( n i e -  
z a w s z e  je d n a k  z  d o b r y m  s k u t k ie m ) ,  z a p ę d y  
o w y c h  p a n ó w  z  b lo k u  m u n ic y p a ln e g o ,  p r a -  
e u ją c y e h  g o r l i w i e  o d  la t  w ie lu  n a d  o s z p e c e ­
n ie m  w ie c z n e g o  m ia s t a  i  s p r o f a n o w a n ie m  j e ­
g o  w i e l k ic h  lu b  ś w ię t y c h  p a m ią t e k .

D z ię k i  m n ie j  lu b  w ię c e j s k u t e c z n e m u  
p r z e c iw d z ia ł a n iu  p o d o b n y m  z a p ę d o m  R z y m  
w s p ó ł c z e s n y  n ie t y l k o  p r z e d r z e ź n ia  z a b y t k i 
s w e j p r z e s z ł o ś c i ,  le c z  j e  te ż  p r z e c h o w u je  s t a  
r a n n ie  i  z  n a le ż y t e m  p o s z a n o w a n ie m  w y d o ­
b y w a  z p o d  g r u z ó w ; n ie t y l k o  o s z p e c a  s ię  
m n ó s t w e m  r o z p a c z l iw ie  m o n o t o n n y c h  i  b e z -  
s t y lo w y c h  k a m ie n ic  lu b  n ie f o r t u n n ie  s t y l iz o ­
w a n y c h  g m a c h ó w  i  p o m n ik ó w , le c z  s t a r a  s ię



n ic t w a " .  D y r e k t o r  g im n a z y u m  p . H e n r y k  
K o p ia  z e z n a ł : „ N ie  p r z y p o m in a m  s o b ie  d o ­
k ł a d n ie ,  c z y  o k a z a n y  m i t e le g r a m  r e d a g o w a ­
ł e m  j a ,  a  w ł a ś c iw ie  c a ł k ie m  g o  n ie  r e d a g o ­
w a ł e m , n ie  j e s t  m i  te ż  w ia d o m o  z  w ła s n e g o  
p r z e ś w ia d c z e n ia ,  c z y  p . s t a r o s t a  g r o z i ł  r o z b i­
c ie m  w ie c u .  D .  1 5  c z e r w c a  b r .  p r a w d o p o d o ­
b n ie  o d b y w a ł e m  k o n f e r e n c y e  z g r o n e m  n a d e z y -  
c ie ls k ie m  i  z te g o  p o w o d u  n ie  in t e r e s o w a łe m  s ię  
w ie c e m . P o  z a k o ń c z e n iu  k o n f e r e n c y i  u d a łe m  
s ię  n a  w ie c  d r .  S t a r z y ń s k ie g o ,  k t ó r y  to  w ie c  
m ia ł  s ię  j u ż  k u  k o ń c o w i i  n ie  z a u w a ż y łe m  
t a m  n i c  t a k ie g o ,  c o b y  w s k a z y w a ło  n a  r o z ­
b ic ie  w ie c u " .  K s ią d z  T e o f i l  T y r a n k ie w i c z  p o ­
d a ł ,  ż e  t r e ś ć  t e le g r a m u  o k a z a n e g o  je s t ’ m u  
o b c ą  i  t e le g r a m u  w c a le  n ie  p o d p is y w a ł .  S t a ­
r o s t a  K a l in ie w ic z  z e z n a ł  z a ś : „ iż  t e le g r a m , 
ja k o b y m  g r o z i ł  r o z b ic ie m  w ie c u ,  z w o ła n e g o  
n a  d z ie ń  1 5 - g o  c z e r w c a , d o  s a l i  S o k o ł a ,  je s t  
w p r o s t  z m y ś lo n y ,  a b y  m n ie  w o b e c  w ł a d z y  
p r z e ło ż o n e j t y lk o  o s k a r ż y ć ,  i  j a k  ju ż  w  p o ­
p r z e d n im  p r o t o k o le  o w ie c u  d r .  S t a r z y ń s k ie ­
g o  w  d n iu  B I  m a j a ł b . r .  z a z n a c z y ł e m , z a le ­
ż a ło  m i  n a  te m , a b y  z g r o m a d z e n ia  n a  r z e c z  
d r. S t a r z y ń s k ie g o  z w o ł y w a n e  o d b y w a ł y  s ię  
b e z  p r z e s z k ó d . G d y  d o w ie d z ia łe m  s ię  p rz e z  
p la k a t y ,  iż  j e s t  z w o ł a n y  w ie c  n a  d z ie ń  1 5  
c z e r w c a  b . r . ,  w e z w a łe m  k o m e n d a n t a  p o w ia ­
to w e g o  ż a n d a r m e r y i  i  p o le c iłe m  m u  w y s ł a ć  
d o  s ł u ż b y  n a  t e n  c z a s  w ie c u  t r z e c h  ż a n d a r ­
m ó w , s e k r e t a r z o w i p o w ia t o w e m u  z a ś  p o r u -  
c z y ł e m  p e ł n ie n ie  s ł u ż b y  b e z p ie c z e ń s t w a  n a d  
u t r z y m a n ie m  s p o k o ju  i  p o r z ą d k u  w  m ie ś c ie  
i  p r z e d  lo k a le m  w ie c o w y m " .  S e k r e t a r z  p o ­
w ia t o w y  B r a n d l  z e z n a ł ,  że  w ie c  te n  o d b y ł  s ię  
b e z  p r z e s z k ó d .

W o b e c  w ia d o m o ś c i Gazety Narodowej, 
że  s t a r o s t a  o ś w ia d c z y ł  R u s in o m ,  że  ic h  c a ł ą  
d u s z ą  p o p ie r a ,  co  p u b l ic z n ie  o g ł o s i ł  k s ią d z  
H r y c y k ,  p r z e w o d n ic z ą c y  m ie js k ie g o  r u s k ie g o  
k o m it e t u  w y b o r c z e g o  n a  o k r ą g  t r z y d z ie s t y  
n a  r u s k im  w ie c u ,  z e z n a ł  te n ż e  k s .  A l e k s a n ­
d e r  H r y c y k :  „ J a k o  p r z e w o d n ic z ą c y  r u s k ie g o  
k o m it e t u  w y b o r c z e g o  b y ł e m  u  p . s t a r o s t y ,  
a b y  m u  s ię  p r z e d s t a w ić  i  p r o s ić  o p o p a r c ie , 
n a  to  m i  p a n  s t a r o s t a  o d p a r ł ,  iż  w  r a m a c h  
u s t a w y  s w o b o d n ie  a k c y ę  w y b o r c z ą  p r o w a d z ić  
m o g ę . S t a n o w c z o  p rz e c z ę , a b y  z  u s t  p a n a  
s t a r o s t y  w y s z ł y  s ło w a , iż  n a s ,  R u s in ó w ,  c a łą  
d u s z ą  p o p ie r a  i  s t a n o w c z o  p r z e c z ę , b y m  te  
s ło w a  n a  w ie c u  p u b l ic z n ie  p o w t ó r z y ł " .

W  d n iu  1 9  c z e r w c a  w y s t o s o w a ł  k o m i­
te t  w y b o r c z y  w  S o k a lu  d o  P .  P r e z y d e n t a  
M in is t r ó w  t e le g r a m :  „ U n e r h ó r t e n  im  k o n s t i -  
t u t io n e l le n  S t a a t e  u n d e n k b a r e n  D r u c k  i ib t  
d 8 r  B e z ir k s h a u p t m a n n  g e g e n  d ie  f r e ie  W a h l  
S t a r z y ń s k ie .  G e s t e r n  g r u n d lo s  z w e i y o r n e h m e  
B u r g e r  L e c h  u n d  S t e f a n o w s k i P o l iz e ia r e s t  
g e n o m  m e n . D i e  S t a d t g e m e in d e  S o k a l  e m p o r t ,  

S o k a l" .  T a k i e ż  t e le g r a m y  wy- 
s ł a n e  ^ o l i a ł y  d o  P / M i n i s t r a  s p r a y  w e w n ę t r z ­
n y c h  i  d o  N a m ie s t n ik a .  P r z e s ł u c h a n y  p r z e ­
w o d n ic z ą c y  m ie js k ie g o  k o m it e t u  w y b o r c z e g o  
p . Z y g m u n t  B u c h e lt  p o d a ł,  że  o k a z a n e g o  m u  
t e le g r a m u ,  w y s t o s o w a n e g o  d o  J E .  P .  N a m ie ­
s t n ik a  o s o b iś c ie  n ie  w y s y ł a ł .  P P .  L e c h  i  S t e ­
f a n o w s k i  z a ś  z e z n a l i ,  ż e  w e z w a n i z o s t a l i  do 
p a n a  s t a r o s t y  do w y t ł u m a c z e n ia  s ię ,  w z g lę ­
d n ie  u s p r a w ie d l iw ie n ia  s ię ,  d la c z e g o  p o le c i l i  
r o z le p ia n ie  a f is z ó w  b e z  z e z w o le n ia  w ł a d z y ,  
p r z y c z e m  p ie r w s z y  z e z n a ł :  „ Z a z n a c z a m , że 
z a ż a le n ie  t e le g r a f ic z n e ,  ja k o b y  m n ie  o s a d z o n o  
w  a r e s z t a c h  p o l i c y jn y c h  n ie  je s t  p r a w d z iw e , 
r ó w n ie ż  n ie p r a w d z iw e m  je s t ,  ja k o b y m  z o s t a ł  
a r e s z t o w a n y m " .  D r u g i  z a ś , p . S t e f a n o w s k i,  
z e z n a ł :  „ Z a z n a c z a m f  ż e  n ie  z o s t a łe m  a r e s z t o ­

w a n y ,  t y lk o  s p r o w a d z o n y  i  n ie  o s a d z o n o  
m n ie  w  a r e s z t a c h  p o l i c y jn y c h ,  le c z  s p r o w a ­
d z o n y  z o s t a łe m  n a  in s p e k c y ę  p o l ic y jn ą ,  c e le m  
p r z e s ł u c h a n ia  w  s p r a w ie  r o z le p ia n ia  a f is z ó w  
b e z  w ie d z y  i  z e z w o le n ia  w ł a d z " .

P o d o b n y  j e s t  r e z u lt a t  d o c h o d z e ń  w  s p r a ­
w ie  t e le g r a m ó w  o a r e s z t o w a n iu  a k a d e m ik ó w , 
w y s ł a n y c h  d o  S o k a la  d la  a g it a c y i  z a  p r o f . 
S t a r z y ń s k im  i  w ie lu  i n n y c h  s k a r g .  N a  o s o ­
b n ą  u w a g ę  z a s ł u g u ją  je d n a k  s k a r g i  i  t e le ­
g r a m y  w y s ł a n e  z  S o k a la  w  s p r a w ie  n ie d o -  
r ę c z e n ia  k a r t  d o  g ło s o w a n ia ,  m ia n o w ic f e  p rz e d  
w y b o r e m  ś c iś le js z y m ,  a  to z te g o  p o w o d u , 
p o n ie w a ż  w  t e j s p r a w ie  z g ł o s ił  s ię  ' u  r a n ie  
t a k ż e  d e le g a t  R a d y  n a r o d o w e j.  P o w ie d z ia ł e m  
m u , iż  p o le c ę  t e le g  a f ic z n ie ,  a ż e b y  k a r t y  n a ­
t y c h m ia s t  d o r ę c z a n o  i  w y d a w a n o  i  p o le c e n ie  
t a k ie  w y s ł a ł e m . W y k o n a n ie  m e g o  p o le c e n ia  
o p ó ź n iło  s ię  o je d e n  d z ie ń  z  p o w o d u , że z a ­
c z ę ło  k u r s o w a ć  w ie le  k a r t  p o d r o b io n y c h .  J e ­
d n a k ż e  w s z y s t k im  w y b o r c o m  k a r t y  n a  c z a s  
d o r ę c z o n e  z o s t a ły .  J a k ie ż  je d n a k  w  s p r a w ie  
te j n a d e s z ł y  t e le g r a m y ?

N a  t e le g r a m  z B e ł z a  o n ie d o r ę c z a n iu  
k a r t ,  p o d p is a n y  „ H u e t t n e r " ,  z e z n a ł  p. Z y ­
g m u n t  H f f e t t n e r  p r z y  d o c h o d z e n iu :  „ O k a z a ­
n e g o  m i  t e le g r a m u  n ie  w y s y ł a ł e m ,  r e d a k t o i 
je g o  je s t  m i  z u p e ł n ie  n ie z n a n y " .  N a  t e le ­
g r a m  z S o k a l a :  „ D o t ą d  n ie  d o r ę c z o n o  m n ó ­
s t w a  k a r t  le g it y m a c y jn y c h .  F o r m a l n y  g w a łt .  
Ż y d o m  i  R u s in o m  d o r ę c z a ją .  O b y w a t e l i  z a ­
m o ż n y c h  a r e s z t u ją .  P r o s im y  o z a r z ą d z e n ia .  
P r e z e s  m ie js k ie g o  k o m it e t u  w y b o r c z e g o  w  
S o k a lu ,  B u c h e lt " ,  o ś w ia d c z y ł  t e n ż e  p . Z y ­
g m u n t  B u c h e l t :  „ O k a z a n e g o  m i t e le g r a m u  n ie  
w y s y ł a ł e m  i  r e d a k c y a  je g o  n ie  p o c h o d z i o d e - 
r n n ie " .  N a  t e le g r a m  z B e ł z a  o p ó ź n e  d o r ę ­
c z a n ie  k a r t ,  p o d p is a n y  p r z e z  p. W ł a d y s ł a w a  
G ó r k ę  i  p . d r .  B a d e r a ,  z e z n a l i  o b a j,  że  „ t e ­
le g r a m  t e n  w y s ł a l i  z  o b a w y , iż  n ie  b ę d z ie  
m o ż n a  d o r ę c z y ć  w s z y s t k im  u p r a w n io n y m  k a r t  
do g ł o s o w a n ia ,  k o n s t a t u ją  je d n a k ,  że  w s z y ­
s c y  w y b o r c y  o t r z y m a l i  te  k a r t y  i  że  p r a w o  
s w o je  w y b o r c z e  w y k o n a l i" .  N a  t e le g r a m , ż e  
n a  k a r t a c h  le g i t y m a c y jn y c h  n ie  p o d a n o  c z a ­
s u  w y b o r ó w , o ś w ia d c z y ł  p o d p is a n y  n a  t e le ­
g r a m ie  n o t a r y u s z ,  p . W ł a d y s ł a w  G ó r k a :  „ O  
i l e  s o b ie  p r z y p o m in a m , w y p u s z c z o n o  p r z e z  
p o m y ł k ę  p is a r s k ą  w  p e w n e j k a r c ie  le g it y m a ­
c y j n e j  g o d z in ę  g ło s o w a n ia ,  a  w ię c e j p o d o ­
b n y c h  u s t e r e k  n ie  s k o n s t a t o w a ł e m " . ,

N a  d a ls z e  t e le g r a m y  w  s p r a w ie  n ie d o -  
r ę c z a n ia  k a r t  g ł o s o w a n ia  o ś w ia d c z y ł  p . Z y ­
g m u n t  B u c h e l t : „ P r a w d z iw o ś c i z a ż a le ń ' n i e  
b a d a łe m , p o le g a ł e m  n a  z a k o m u n ik o w a n y c h

w ia d o m o ś c ia c h  p r z e z  w y b o r c ó w  u s t a w ic z n ie  
z e  s k a r g a m i p r z y c h o d z ą c y c h " .  P r z e s ł u c h a n i  
k s ią d z  J ó z e f  B o r y c z k o  i  H e n r y k  K o p ia  
z e z n a l i : .  „ W p r a w d z i e  ' L g ł - j f c a ł o  r J y r r t i j jy ? : -  
ja k o  c z ł o n k ó w  k o m it e t u ,  / k i lk u n a s t u  H e -  
s z c z a n ,  ż e  k a r t  le g i t y m a c y jn y c h  ir a  n ie  d o ­
r ę c z o n o , n a z w is k  ż a lą c y c h  s ię  je d n a k  d ^ is  
n ie  p a m ię t a m y ,  a  p r a w d z iw o ś c i z a ż a le ń  o s o ­
b iś c ie  n ie  d o c h o d z i l iś m y " .  P .  T o m a s z  K o w a l ­
s k i  z e z n a ł :  „ D o  m o je j w ia d o m o ś c i n i e  d o ­
s z ł y  ż a d n e  s k a r g i ,  b y  k o m u ś  z  w y b o r c ó w  
n ie  d o r ę c z o n o  k a r t y  le g it y m a c y jn e j  n a  c z a s . 
N a  k o m it e c ie  je d n a k ,  d o  k t ó r e g o  j a  n a le ż a ­
ł e m , u c h w a l i l i ś m y  w y s ł a ć  d . 1 6  c z e r w c a  b r .  
d o  P r e z y d y u m  N a m ie s t n ic t w a  t e le g r a m  w  t y m  
c e lu ,  a b y  s t a r o s t w o  p r z y ś p ie s z y ł o  d o r ę c z a n ie  
k a r t ,  a lb o w ie m  o b a w ia l iś m y  s ię ,  ż e  w  d w ó c h  
d n ia c h  n ie |b ę d z ie  m o ż n a  d o r ę c z y ć  w s z y s t k im  
w y b o r c o m , a  je s t  ic h  w  B e ł z ie  1 3 9 2 ,  k a r t  
l e g i t y m a c y jn y c h " .  T o ż  s a m o  z e z n a ł  d r .  K a r o l

B a d e r ,  d o d a ją c :  „ o b iw y  te  o k a z a ły  s ię  n ie ­
u z a s a d n io n e ,  g d y ż  w s ^ s c y  o t r z y m a l i  n a  c z a s  
t a k  k a r t y  le g it y m a c y jn e ,  ja k  i  k a r t y  g ło s o ­
w a n ia  p r z y  o b u  w y b o ia e h . P r z y z n a ję ,  ż e  z a ­
r z ą d z o n y  o d b ió r  n ie d o r ę e z o n y c h  k a r t  l e g i t y ­
m a c y jn y c h  w  s t a r o s t w ie  w  S o k a lu  b y ł  w  u -  
s t a w ie  u z a s a d n io n y " .

N i e  c h c ą c  S z a n o w n y c h  P a n ó w  n u ż y ć ,  
o g r a n ic z a m  s ię  do t y c h  c h a r a k t e r y s t y c z n y c h  
w y ją t k ó w  z o b s z e r n y c h  p r o t o k o łó w  d o c h o  
d z e n ia ,  W s p o m n ę  je d n a k  je s z c z e  o t r z e c h  
t e le g r a m a c h  z d n ia  1 8  c z e r w c a  d o  P r e z y ­
d y u m  N a m ie s t n ic t w a ,  c  k t ó r y c h  t r z y d z ie s t u  
t r z e c h  w y b o r c ó w  z S o k a la  ż a l i  s ię ,  że  im  
n ie  d o r ę c z o n o  k a r t  l e g i t y m a c y j n y c h /  Z  t y c h  
8 8  ż a lą c y c h  s ię  p r z e / a c h a n o  p r z y  d o c h o ­
d z e n iu  1 8 .  W s z y s c y  z g o d n ie  z e z n a l i ,  że  o k a ­
z a n y c h  im  t e le g r a m ó w  n ie  w y s y ł a l i ,  a n i  ic h  
n ie  p o d p is y w a l i .  D a le j  s t w ie r d z ił o  8 , i i  k a r t y  
g ł o s o w a n ia  d o s t a l i ,  a  9 n ie  m o g ło  o t r z y m a ć  
l e g i t y m a c y j ,  g d y ż  w  l i ś c i e  g ło s o w a n ia  n ie  
b y l i  u m ie s z c z e n i,  a  r e k la m a c y j  n ie  w n i e ś l i .  
W e d le  r e l a c y i  m a g is t r a t u  w  S o k a lu  j e s t  8  
n a  t e le g r a m a c h  p o d p is h n y c h  w c a le  w  S o k a lu  
n ie z n a n y c h ,  a  r e s z t a  n ie  s t a w ił a  s ię  d o  p r z e ­
s ł u c h a n ia ,  m im o  d o r ę c z o n y c h  im  w e z w a ń

N ie c h ż e  te  w y j a ś n ie n i a  s łu ż ą  z a  d o w ó d , 
ż e  s k a r g i  o n a d u ż y c ia  w y b o r c z e ,  p o p e łn ia n e  
r z e k o m o  p r z e z  i r z ę d n ik ó w  p o l i t y c z n y c h ,  t r z e ­
b a  b r a ć  p o d  ś c is ł ą  k r y t y k ę  i  ł a t w o w ie r n ie  
n ie  o p ie r a ć  n a  n ic h  w y w o d ó w  i  w n io s k ó w .

P r z e c h o d z ą c  o d  o w y c h  s k a r g  d o  o g ó l­
n y c h  w a r u n k ó w , w ś r ó d  k t ó r y c h  w y b ó r  w  o - 
k r ę g u  t r z y d z ie s t y m  s ię  o d b y w a ł ,  m u s z ę  z a  
z n a c z y ć ,  ż e  z a r a z  p o  r o z p is a n iu  w y b o r ó w  
p r o f .  S t a r z y ń s k i ,  k t ó r y  z  o k r ę g u  te g o  d o t y c h ­
c z a s  p o s ło w a ł ,  o ś w ia d c z y ł  w  d z ie n n ik a c h ,  że 
s t a n o w c z o  k a n d y d o w a ć  n ie  b ę d z ie ,  a  g d y  j a  
p o s t a n o w ie n ie  to  k w e s t y o n o w a łe m , u s ł y s z a ­
ł e m  o d  o s ó b  n a jb l iż e j  p r o f .  S t a r z y ń s k ie g o  
s t o ją c y c h ,  że  to  je s t  p o s t a n o w ie n ie  b e z z w g lę -  
d n e  i  ż e  p o d  ż a d n y m  w a r u n k ie m  m a n d a t u  
b y  n ie  p r z y j ą ł .  O k r ą g  t r z y d z ie s t y  je s t  is t o ­
t n ie  o k r ę g ie m  b a r d z o  t r u d n y m ,  b o  w  n im  
p r z e w a ż a ją  w y b o r c y  ż y d o w s c y ,  a  ju ż  p r z y  
p o p r z e d n im  w y b o r z e  r o z w in ę ł a  s ię  t a m  n a ­
m ię t n a  a g it a c y a  s y o n is t y c z n a .  T o  te ż  g d y  n a  
o k r ą g  t e n  z ja w i ł  s ię  k a n d y d a t  w  o s o b ie  p . 
S t e in h a u s a ,  Z y d a - P o l a k a ,  u ż y w a ją c e g o  n a j l e ­
p s z e j o p in i i ,  n ie  m ia ł e m  ż a d n e g o  p o w o d u  p r z e ­
c iw  k a n d y d a t u r z e  t e j s ię  o ś w ia d c z a ć ;  p . S t e i n - 
h a m s r o z w ija ł ,  co  b y ł o  w ia d o m e m  i  R a d z ie  
n a r o d o w e j,  w  o k r ę g u  t y m  ż y w ą  a g it a c y ę  za  
s o b ą  p r z e c iw  k a n d y d a t u r z e  s y o n is t y c z n e j,  
w ś r ó d  c z e g o  p r o f .  S t a r z y ń s k i  je s z c z e  r a z  w  
d z ie n n ik a c h  o g ł o s ił ,  ż e  k a n d y d o w a ć  n ie  m y ­
ś l i  y ;■ P ó ź n ie j ,  w id o c z n ie  p o d  w p ł y w e m  n a le ­
g a ń  s w y c h  p r z y j a c ió ł /  p o l i t y c z n y c h ,  p . S t a ­
r z y ń s k i  z d a n ie  s w o je  z m i e n i ł , i  z  R a d y  n&~ 
fD rlo y fe r  o d ń ie ś io S b  s ię  d ó 4m n £ e , I f e ' i s t n i e j e  
z a m ia r  z a t w ie r d z e n ia  je g o  k a n d y d a t u r y ,  P r z e ­
s t r z e g łe m  w ó w c z a s , ż e  k a n d y d a t u r a  " t a  p o ­
s t a w io n a  t a k  p ó ź n o , w o b e c  w a lk i  t o c z ą c e j s ię  
w  o k r ę g u  t y m  m ię d z y  p . S t e in h a u s e m  z s y o n i -  
s t ą  n i e  m a , m o je m  z d a n ie m , s z a n s  p o w o d z e ­
n ia ,  ż e  je d n a k  w o b e c  n ie j  z a le c ę  s t a r o s t o m  
p r z e s t r z e g a n ie  le g a ln o ś c i  i  n e u t r a ln o ś c i  i  b e z - 
w ł o c z n ie  to  u c z y n ił e m .  K ie d y  n a s t ę p n ie  n a ­
d e s z ł y  s k a r g i ,  że  s t a r o s t a  p . K a l in ie w ic z  z a ­
s a d  t y c h  n i e  p r z e s t r z e g a ,  w y s ł a ł e m  d o  S o ­
k a l a  r a d c ę  N a m ie s t n ic t w a  p . R o z w a d o w s k ie ­
g o , w o b e c  k t ó r e g o  p . K a l in ie w ic z a ,  w y j a ś n i ­
w s z y  p o d n ie s io n e  z a r z u t y ,  o ś w ia d c z y ł  n a  
k o ń c u  p r o t o k o łu  z  d n ia  1 6  c z e r w c a , co  n a ­
s t ę p u je :  „ W k o ń e u  n a d m ie n ia m ,  ż e  s t o s u ję  s ię  
ś c iś l e  d o  w y r a ź n y c h  p o le c e ń ,  u d z ie lo n y c h  m i

u s t n ie  p r z e z  P .  N a m ie s t n ik a  p o d  w z g lę d e m , 
z a c h o w a n ia  z u p e łn e j b e z s t r o n n o ś c i p r z y  p r z y ­
g o t o w a n iu  i  p r z e p r o w a d z e n iu  w y b o r ó w , j a -  
k o te ż , że w s z y s t k ie  p o w y ż s z e  w y j a ś n ie n i a  
z ło ż y ł e m  z g o d n ie  z p r a w d ą , p a m ię t n y  n a  z ł o ­
ż o n ą  p r z y s ię g ę  u r z ę d o w ą " . T y l e  o w y b o r a c h  

K o ń c z ą c  m o je  w y w o d y ,  n ie  m o g ę  n ie  
w s p o m n ie ć ,  że  s p o t y k a m  s ię  z  d w o m a  t e o - 
r y a m i o s t a n o w is k u  N a m ie s t n ik a .  J e d n a  z 
n ic h  r e d u k u je  N a m ie s t n ik a  d o  s t a n o w is k a  
u r z ę d n ik a  a d m in is t r a c y jn e g o ,  z a ję t e g o  t y lk o  
a d m in is t r a c y ą  i  s p e ł n ia ją c e g o  z a d a n ia ,  p o le ­
c o n e  m u  p r z e z  M in is t e r s t w o .  T ę  t e o r y ę  w y ­
z n a ją  p r z e d e w s z y s t k ie m  R u s i n i ,  p r a g n ą c ,  a b y  
c a ł y  w p ł y w  p o l it y c z n y  w y c h o d z i ł  z  W i e d n i a  
i  a ż e b y  N a m ie s t n ik  n ie  m ia ł  w  n im  ż a d n e ­
g o  u d z ia ł u .  D r u g a  t e o r y a  w y c h o d z i z  z a ło ­
ż e n ia ,  że  N a m ie s t n ik  p o w in ie n  b y ć  o d p o w ie ­
d z ia ln y  p r z e d  S e jm e m  z  n m c y  " u s ta w y  i  s ą  
s t r o n n ic t w a ,  k t ó r e  a n t y c y p u ja e v  w y d a n ie  t a ­
k ie j  u s t a w y , p o c ią g a ją ,  g o  u  w s z y s t k o  do 
o d p o w ie d z ia ln o ś c i.  R z e c z  j e s t  j  c l a k  d z iw n a ,  
ż e  n ie k t ó r e  s t r o n n ic t w a ,  e / a r ę  c h w ilo w e j 
p o t r z e b y , m ia n o w ic ie  w  s w o ic h  d z ie n n ik a c h ,  
p o s łu g u ją  s ię  n a p r z e m ia n  t a k  j e  i n ą ,  j a k  i  
d r u g ą  t e o r y ą ,

J a  p o c z u w a m  s ię  m o r a ln ie  d o  o d p o w ie ­
d z ia ln o ś c i  p o l it y c z n e j  w o b e c  S e jm u .  J /  
S z e f  R z ą d u  k r a jo w e g o , m u s z ę  o c z y w iś c ie  d b a ć  
o z g o d n o ś ć  m o je g o  d z ia ł a n i a  z  in t e n c y ą  R z e  
d u  c e n t r a ln e g o , a le  a ż e b y  m ó j g ło s  w  R z ą  
d z ie  b y ł  w y s ł u c h a n y ,  a ż e b y m  d ą ż e n ia  i  p 
t r z e b y  k r a ju  m ó g ł  w  R z ą d z ie  c e n t r a l n y m  ze  
s k u t k ie m  p r z e d s t a w ia ć ,  n a  to  p o t r z e b a  m i  
p o p a r c ia  i  z a u f a n ia  k r a ju  i  je g o  le g a ln e j  R o -  
p r e z e n t a c y i.  W p ł y w u  n a  s t o s u n k i  p o l it y c z n  
w  g r a n ic a c h  l e g a ln y c h  n ie  m o g ę  s ię  w y r z e c ,  
b o  in a c z e j n ie  m ó g ł b y m  s p e ł n ić  n a jw a ż n ie j ­
s z y c h  z a d a ń , a  d o  t y c h  l ic z ę  p r z e d e w s z y s t ­
k ie m  u t r z y m a n ie  te g o  s t o s u n k u ,  j a k i  ł ą c z y  
n a s z  k r a j  i  je g o  lu d n o ś ć  z  P a ń s t w e m , D y n a  
s t y ą  i  O s o b ą  M o n a r c h y ,  s t o s u n k u ,  k t ó r y  p o ­
p ie r a ją c  w ie lk ie  z a d a n ia  P a ń s t w a ,  je s t  z a r a ­
z e m  p o d s t a w ą  n a s z y c h  s w o b ó d  i  n a s z e g o  c a ­
łe g o  r o z w o ju  if ia  p o lu  k u l t u r a ln e m ,  g o s p o - 
d a r c z e m  i  n a f b d o w e m . N a r z ę d z ie m  je d n e g o  
s t r o n n ic t w a  s ię  n ig d y  n i e  s t a n ę , t e r r o r y z m o ­
w i n ie  u le g n ę  i  n a k a z ó w  p o l i t y c z n y c h  o d  
r e d a k c y i  ża d n fcg o  d z ie n n ik a  n ie  p r z y jm ę ,  
( O k la s k i) .

□  W c z o r a j o g o d z in ie  1 1  m in .  20 r a n o  
z e b r a ło  s ię  s e jm o w e  K o ł o  p o l s k i e  d la  d a l ­
s z e j d y s k u s y i  p o l it y c z n e j.  P r z e w o d n ic z y ł  p . 
d r ,  B  i  l i ń s k  i.

P .  W a s u n g ,  ja k o  p ie r w s z y  in o w e a , 
p o d n ió s ł ,  ż e  t e m a t e m  w t o r k o w e j d y s k u s y i  
b y ł o ,  j a k  w  z a ś c i a n k u :  H e jż e  n a  S o p l ic ę '  
H r .  S t a d n i c k i  n a le ż a ł  d o  k lu b u  r o ln ik ó w ,  do 
k r a k o w s k ie g o  K o ł a ,  t e r a z  d o  c e n t r u m , n ie c h  
n ie  z a r z u c a  d r u g im  z m i a n y  s t r o n n ic t w .  C z a s y  
k r ó le w ią t e k  m in ę ł y  i  z  t e m  s ię  t r z e b a  p o g o ­
d z ić ,  ż e  p r z y n a jm n ie j  c z a s e m  j u ż  p r a w o  p r z y ­
c h o d z i d o  g ło s u .

N a  a l ia n s a c h  z  n a r o d o w ą  d e m o k r a c y ą  
w s z y s c y  ź le  w y c h o d z i l i ;  z d o b y w a ją  o n i in s t y -  
t u e y e  d a w n ie js z e ,  n ie  p r z e z  n ic h  z a ło ż o n e  i  
e s k o n t u ją  i c h  z a s ł u g i  d la  s ie b ie .

P r z e c iw  s z a f a r z o m  p a t e n t u  n a  p a t r y o -  
t y z m  w s z y s c y  s ię  ł ą c z y ć  m u s z ą  i  n a  to  n ie  
t r z e b a  N a m ie s t n ik a .

P .  Z a m o r s k i  ś m ie  t w ie r d z ić ,  że  t y lk o  u  
n ic h  je s t  n ie z a le ż n o ś ć  o b y w a t e ls k a ,  a  p . P t a ś  
w  r .  1 9 0 7  b y ł  r z ą d o w y m  k a n d y d a t e m  —  t e ­
r a z  i  o n  i  p . Z a m o r s k i  s ą  n ie z a le ż n i .  P r o t e -

te ż  u p ię k s z y ć  z e w n ę t r z n e  s w e  o b lic z e  d z ie ł a ­
m i p r a w d z iw e g o , c h o ć  n ie k o n ie c z n ie  n a jw y ż ­
s z e g o  a r t y z m u , t a k ie g o  je d n e m  s ło w e m , n a  
j a k i  z d o b y ć  s ię  m o ż e  n a s z a  w y s o c e  n i e a r t y ­

s t y c z n a  e p o k a .

W  je d n y m  i  d r u g im  k ie r u n k u  z r o b io n o  
d u ż o  p o d c z a s  u b ie g łe g o  r o k u  ju b i le u s z o w e g o .

N a jw a ż n ie js z e m  d z ie ł e m  w  z a k r e s ie  p ie ­
lę g n o w a n ia  d a w n y c h  z a b y t k ó w , je s t  o c z y ­
s z c z e n ie  w s p a n ia ł e j  r u in y  t e r m ó w  D io k l e ­
c ja n a ,  k t ó r ą  k a ż d y  p o d r ó ż n y  n a p r z ó d  w it a  
p o  p r z y b y c iu  d o  R z y m u  ja k o  z n a jd u ją c ą  s ię  
t u ż  p r z y  d w o r c u  k o le jo w y m . D o t ą d  le d w o  j ą  
d o s t r z e d z  b y ło  m o ż n a  w  p o ś r ó d  m n ó s t w a  
p r z y b u d ó w e k , k t ó r e  o d  n ie p a m ię t n y c h  c z a ­
s ó w  d o  n ie j  s ię  p r z y c z e p i ł y :  s k le p ó w , s k l e ­
p ik ó w , s t a jn i ,  w o z o w n i,  m a g a z y n ó w . W  r o k u  
z e s z ł y m  w s z y s t k o  to  u s u n ię t o .  R u i n a  u k a z a ł a  
s ię  w  c a ł e j  w s p a n ia ł o ś c i  s w y c h  o lb r z y m ic h  
m u r ó w  i  n ie s ł y c h a n i e  w y n io s ł y c h  s k le p ie ń .  
W e  w n ę t r z u  j e j ,  o b o k  o d  d a w n a  t a m  ju ż  
r o z m ie s z c z o n y c h  z b io r ó w  M u z e m  n a r o d o w e ­
g o , w ś r ó d  k t ó r y c h  z n a jd u je m y  n a jc e n n ie js z e  
z a b y t k i  s z t u k i  s t a r o ż y t n e j z  d a w n y c h  g a le -  
r y j  p r z e n ie s io n y c h  lu b  n o w s z y m i c z a s y  o d ­
n a le z io n y c h ,  p o m ie s z c z o n o  t e r a z  r e t r o s p e k t y ­
w n ą  w y s t a w ę  p o m n ik ó w  p r o w in c y j  s t a r o ­
r z y m s k i c h  ( n ie s t e t y ,  p r z e w a ż n ie  t y lk o  w  k o ­
p ia c h  i  o d le w a c h  g ip s o w y c h ; ,  o r a z  p la s t y ­
c z n e , n a  o g r o m n ą  s k a lę  o d w o r z e n ie  R z y m u  
s t a r o ż y t n e g o  z o s t a t n ie j  d o b y  je g o  ś w ie t n o ­
ś c i  z  w ie k u  I V .  p o  C h r y s t u s ie .

T o  d z ie ł o  s t a r a n n e j  i  u m ie ję t n e j p r a c y  
d w ó c h  a r c h it e k t ó w  f r a n c u s k ic h  (p p . B ig o t  i  
M a z e t )  je s t  p ie r w s z ą  c h y b a  t a k  d o s k o n a ł ą  
r e k o n s t r u k c y ą  w ie c z n e g o  m ia s t a  w  je g o  s t a ­
r o d a w n y m  c a ł o k s z t a ł c ie ,  w  o g ó le  p ie r w s z y m

t a k  d o k ł a d n ie  w y k o n a n y m  m o d e le m  c a łe g o  
m ia s t a ,  u k a z u ją c e g o  s ię  j a k b y  w iz y  a  z  lo t u  
p t a k a  o g lą d a n a .

G ł o w n e m  d z ie łe m  n o w o c z e s n e j s z t u k i  
r z y m s k i e j ,  p r z e z  w y s t a w ę  ju b i le u s z o w ą  p o z o - 
s t a w io n e m , c h o ć  w c a le  p r z e z  n i ą  i  p.ie d la  
n ie j  u t w o r z o n e m  je s t  o lb r z y m i p o m n ik  W i ­
k t o r a  E m a n u e la  i i . ,  a  z a r a z e m  w ł o s k ie g o  
z je d n o c z e n ia ,  k t ó r e g o  k r ó l  t e n  b y ł  g łó w n y m  
s p r a w c ą  i\ p ie r w s z y m  n a  t r o n ie  m o n a r s z y m  
p r z e d s t a w ic ie le m .  T e n  k o lo s  m o n u m e n t a ln y  
( n a jw ię k s z y  c h y b a  d z iś  p o m n ik  w  ś w ie c ie ) ,  
o d  l a t  p r z e s z ł o  d w u d z ie s t u  n a  z a c h o d n im  
s t o k u  K a p it o lu  w z n o s z o n y , a  in a u g u r o w a n y  
u r o c z y ś c ie  p o d c z a s  z e s z ło r o c z n e g o  ju b i le u s z u ,  
c h o ć  n ie  c a ł k ie m  je s z c z e  u k o ń c z o n y ,  m a  u -  
p a m ię t n ia ć  n a  w ie k i  w ie lk o ś ć  i  n ie p o ż y t o ś ć  
d z ie ł a  z je d n o c z e n ia .

O lb r z y m ia  k o lu m n a d a  m a r m u r o w a ,  n a  
t le  k t ó r e j w ś r ó d  n ie z l ic z o n e g o  m n ó s t w a  p o ­
s ą g ó w , g r u p ,  p ła s k o r z e ź b  i  in n y c h  o r n a m e n -  
t a c y j  w z n o s i s ię  o g r o m n y c h  r ó w n ie ż  r o z m ia ­
r ó w , p o z ło c is t a  k o n n a  s t a t u a  k r ó le w s k a ,  z d a  
s ię  c h c ie ć  p r z y ć m ić ,  p r z e w y ż s z y ć  w s z y s t k o , 
c o  n a jś w ie t n ie js z e g o ,  n a jw ię k s z e g o  o g lą d a n o  
i  p o d z iw ia n o  w  s t a r o ż y t n y c h  m u r a c h ,  k t ó r e  
je d n a k  w  c ią g u  w ie k ó w  t y le  m ie ś c i ł y  w  s o ­
b ie  w ie lk o ś c i ,  p o t ę g i,  c h w a ł y .  T a  c h ę ć  d a ­
ją c a  s ię  o d c z u ć  w  k o lo s a ln y c h  r o z m ia r a c h  i  
p r z e b o g a t e j o r n a m e n t a c y i  n o w e g o  p o m n ik a  
k a p it o l iń s k ie g o ,  ja k ż e  c h a r a k t e r y s t y c z n a  d la  
u s p o s o b ie n ia  W ł o c h ó w  w s p ó ł c z e s n y c h .  A ż  
n a d t o  c z ę s to  t r a c ą  o n i w s z e lk ą  m ia r ę  w  s w y m  
n a r o d o w e m  s a m o c h w a ls t w ie ,  w  h y p e r b o l ic z -  
n e m  iś c i e  w y n o s z e n iu  s w y c h  d a w n y c h  c z y ­
n ó w  i  n o w o  p o d ję t y c h  z a d a ń , s w e j I t a l i i  z je ­
d n o c z o n e j i  s w e j w i e l k ie j  I t a l i %  grandę Ita ­
lia, r z e k o m e j s p a d k o b ie r c z y n i r z y m s k ie g o

im p e r iu m  —  k t o  w i e ?  —  m o ż e  w s k r z e s ic ie lk i  
n o w e g o  c e s a r s t w a  l a t y ń s k ie g o ?

T e n  h y p e r b o l iz m  n a r o d o w e j c h w a ł y ,  ta  
r e t o r y k a  p a t r y o t y c z n e g o  s ło w a  i  g e s t u  p r z e ­
b i j a j ą  t e ż  w  o b u  w i e lk ic h  p r z e d s ię w z ię c ia c h  
d w ó c h  la t  o s t a t n ic h :  w  z e s z ło r o c z n e j w y s t a ­
w ie  ju b i le u s z o w e j i  w  o b e c n e j w o jn ie  z d o ­
b y w c z e j.  T a  i  t a m t a  b a r d z o  d o n io s ł e  n ie ­
w ą t p l iw ie  m a ją  z n a c z e n ie  w  ż y c iu  i  r o z w o ju  
n a r o d u ,  ja k o  p o k a z  z b io r o w e j je g o  p r a c y  i  
o b ja w  p o t ę ż n e j n a  z e w n ą t r z  e k s p a n s y i ;  a le  
w  in s c e n iz a c y i  p ie r w s z e j z  n ic h ,  w  o d g ło ­
s a c h  d r u g ie j ,  ja k a  w y b u ja ł o ś ć  f o r m y ,  j a k i e  
p r z e s a d n e  w y g ó r o w a n ie  t o n u . T a  b e z p r z y k ł a ­
d n ie  o lb r z y m ia  s k a la  ju b i le u s z o w o - w y s t a w o ­
w y c h  u r o c z y s t o ś c i i  p o p is ó w  —  t e n  n ie u s t a n ­
n y  p a t o s  w s z e lk ic h  w ie ś c i z p la c u  b o ju ,  d o ­
c h o d z ą c y c h  n a s  t u  w  s p r a w o z d a n ia c h  d z ie n ­
n i k a r s k i c h  i  o d e z w a c h  u r z ę d o w y c h !  —  h e ­
r o ic z n y  p a t o s  n ie  o d p o w ia d a ją c y  w c a le  z a s a ­
d n ic z e m u  c h a r a k t e r o w i t o c z ą c e j s ię  n a  w y ­
b r z e ż u  a f r y k a ń s k ie m  w o jn y ,  w  g ł ó w n y m  s w y m  
p r z e b ie g u  t a k  m a ło  m a ją c e j h e r o iz m u , c h o ć  
u ie  p o z b a w io n e j g o  n ie w ą t p l iw ie  w  c z y n a c h  
i p o ś w ię c e n ia c h  je d n o s t e k .

D o b r z e  k t o ś  p o w ie d z ia ł ,  ż e  p r z e s a d a  to 
k ł a m s t w o  u c z c iw y c h  lu d z i.  W ł o s i  u c z c iw ie  
p r a c o w a l i  p r z e z  la t  k i lk a d z ie s ią t  s w e g o  z je ­
d n o c z e n ia ,  o b e c n ie  d z ie ln ie  w a lc z ą  d la  z d o ­
b y c ia  n o w e g o  p o la  p r a c y ;  a le  p r z e s a d z a ją c  
w  w y n o s z e n iu  s w y c h  z d o b y c z y  n a  je d n e m  i 
n a  d r u g ie m  p o lu , n a r a ż a ją  s ? §  n a  p o s ą d z e n ie  
o k ł a m s t w o  i  n a  t e m  o s t r z e js z e  s ą d y  o s w e j 
o b e c n e j d z ia ł a ln o ś c i  w o je n n e j.  C z ę s t o  w s z a k ż e  
t a k  n ie s ł u s z n e  i  b e z a s a d n e  b y w a ją  t e  s ą d y .

W o jn ę  t r y p o l it a ń s k ą  n a z y w a n o  n ie r a z  
r o z b ó jn ic z y m  n a p a d e m . —  P y t a n i e :  c z y  s ł y ­
s z a n o  k i e d y  o w o jn ie  z a c z e p n e j n ie r o z b ó jn i -

c z e j,  a  o s o b l iw ie  w  n a s z y c h  c z a s a c h ,  g d y  zm  
k ł y  w s z e lk ie  id e a ln e  p o b u d k i z b io r o w y c h  c z y ­
n ó w  l u d z k i c h ?  A  z d r u g ie j  s t r o n y :  c z y  s ł u -  
s z n e m  je s t  n a z y w a ć  r o z b o je m  o d b ie r a n ie  k ra *  
j u ,  k t ó r y  T u r e k  c y w i l i z a c j i  e u r o p e js k ie j  z a ­
g r a b i ł  i  z n is z c z y ł ?  —  o d b ie r a n ie  w  c e lu  p o ­
n o w n e g o  p r z y w r ó c e n ia  g o  c y w i l i z a c y i ?

J e s t  w s z a k ż e  g łę b s z e  je s z c z e  u s p r a w ie ­
d l i w ie n ie  p o d ję t e j p r z e z  W ł o c h y  w o jn y  o T r y -  
p o l is .  G d y b y  g o  t e r a z  n ie z a g a r n ę ł y ,  s t a ł b y  o n  
s ię  n ie w ą t p l iw ie  w  k r ó t k im  c z a s ie  z d o b y c z ą  
in n e g o  m o c a r t w a , n a jp r a w d o p o d o b n ie j N ie  
m ie c ,  a  w t e d y  p a ń s t w o  w ł o s k ie ,  ś c iś n ię t e  n a  
p o ł u d n io w e m  w y b r z e ż u  M o r z a  Ś r ó d z ie m n e g o  
ż e la z n y m  p ie r ś c ie n ie m  o b c y c h  p o s ia d ł o ś c i zd n  
s z o n e , s p a r a l iż o w a n e  b y ł o b y  w  p r z y s z ł y m  
s w y m  r o z w o ju .

C ó ź b y  w a r t  b y ł  n a r ó d  c o b y  c a ł ą  s i ł ą  
n i e  r z u c i ł  s ię  n a  s p o t k a n ie  p o d o b n ie  g r o ź n e ­
g o  d la ń  n ie b e z p ie c z e ń s t w a ?  —  C z y ż  d la  j a  
k i c h k o l w ie k  w z g lę d ó w  m o ż n a  ż ą d a ć  o d  ż y ją ­
c e g o  i  r o z w ija ją c e g o  s ię  n a r o d u ,  a b y  s ię  s k a ­
z a ł  n a  d o b r o w o ln e  s a m o b ó js t w o ?

Z e  W ł o s i  to  n ie b e z p ie c z e ń s t w o  o d c z u l i
i  z r o z u m ie l i  s w o je  w o b e c  n ie g o  o b o w ią z k i —  
to  d o w ó d  i c h  s i ł y  ż y w o t n e j i  w y r o b ie n ia  p o ­
l i t y c z n e g o .  A  że  p r z y t e m  o k a z u ją  p e w ie n  
n a d m ia r  s a m o c h w a ls t w a  i  r e t o r y c z n e j w  s ło ­
w ie  i  g e ś c ie  p r z e s a d y ,  to  s ł a b a  i c h  s t r o n a ,  
c z ę s to  n ie o d ł ą c z n a  w  ż y c i u  n a r o d ó w  o d  n a j ­
w s p a n ia ls z y c h  n a w e t  o b ja w ó w  s i ł y .  N ie c h b y  
p a m ię t a l i  o t e m  r ó ż n i k r y t y c y  i  g r o m ic ie le  
m o r a ln i  o b e c n e j w o jn y  i  s ą d z ą c  j ą  n a js u r o ­
w ie j  c h o ć b y  w  r ó ż n y c h  u je m n y c h  j e j  ze  s t r o ­
n y  w ł o s k ie j  o b ja w a c h ,  u m ie l i  j ą  u s z a n o w a ć  i  
u z n a ć  w  te m , co y  n ie j  p r a w d z iw ie  n a  u z n a ­
n ie  z a s ł u g u je .  Walery Gostomski.



i t u je m y  p r z e c iw  r o z d a w a n iu  p a t e n t ó w  n a  n i e ­
z a le ż n o ś ć . S t w ie r d z a  n a d u ż y c ia  n a r o d o w e j d e -
m o k r a c y i  z  r .  1 9 0 7  i  1 9 1 1 ;  K a t o n e m  t r z e b a  
b y ć  z a w s z e  —  a lb o  n ig d y ,  b o  k a t o ń s t w o  w t e ­
d y  g d y  d o g o d n e , je s t  e f e k t e m  t e a t r a ln y m .

G d y  Słowo Polskie w y s t ę p o w a ło  p r z e ­
c iw  R a d z ie  n a r o d o w e j,  p ię t n u ją c  j ą  ja k o  n a ­
r z ę d z ie  N a m ie s t n ik a ,  to  s ię  n ie  o b u r z a n o , a le  
i n n y m  g a z e t o m  b ie r z e  s ię  to  z a  z łe .

Z a r z u c a ,  ż e p r e z y d y u m  R a d y  n a r o d o w e j 

n ie  d o p is a ł o ,  b o  n ie  u m ia ł o  z ła g o d z ić  w a lk  
w  ł o n ie  R a d y  n a r o d o w e j.  W s z a k  p . C ie ń s k i  
s a m  w c z o r a j p o w ie d z ia ł ,  że n . p . co d o  Z ł o ­
c z o w a  o d r a z u  n a p is a ł  G o ld o w i,  że  n ie  m a  
s z a n s ,  a  w ię c  u p r z e d z ił  s ię  i  t a k  u p r z e d z o n y  
d z ia ł a ł .  Ż a l i  s ię  n a  s p r a w ę  P o z n a ń s k i - D ę b s k i ,  
k t ó r e j ,  m im o  p r ó ś b  lu d o w c ó w , n ie  c h c ia n o  
n a w e t  n a  t y d z ie ń  o d ło ż y ć . R ó w n ie ż  o d m ó ­
w io n o  z a ł a g o d z e n ia  s p r a w y  B a w o r o w s k i -W o -  
je w o d a ;  W o je w o d a  b y ł b y  s ię  z g o d z ił  n a  z a ­
s t ę p s tw o . Z ło c z ó w  s t r a c o n o , bo 6  t y g o d n i za  
w ie d z ą  R a d y  n a r o d o w e j a g it o w a n o  i  z a t w ie r ­

d z e n ie  G o ł d a  z w le k a n o .
Ż ą d a  r e f o r m y  R a d y  n a r o d o w e j; k r y t y ­

k u je  d o r a ź n e  m ia n o w a n ie  m ę ż ó w  z a u f a n ia ,  
ż y c z y  o r g a n iz a c y i  m ię d z y p a r t y jn e j  s t a łe j .

“ P .  A d a m  n ie  m ia ł  z a m ia r u  z a ł a t w ia ć  
p o r a c h u n k ó w  p a r t y j n y c h ,  a le  m u s i to  u c z y n ić  
ze w z g lę d u  n a  p o p r z e d n ie  p r z e m ó w ie n ia .  N ie  
s ą d z i,  ż e b y  b y ł a  c h w i la  d o  p o r a c h u n k ó w  p a r ­
t y j n y c h  w o b e c  c ię ż k ie g o  p o ł o ż e n ia ,  a le  m u s i 
m ó w ić , a b y  s ię  n ie  w y d a w a ł o ,  ż e  m ilc z ą c ,  p o ­

t w ie r d z a  z a r z u t y .
B l o k  —  c z y  in a c z e j s ię  n a z y w a  —  

is t n ie je .  I s t n i e je  p o r o z u m ie n ie ,  k t ó r e  n ie  o - 
b  e j m ii j e  w s z y s t k ic h  s t r o n n ic t w  n a r o d o w y c h . 
P .  S t a p i ń s k i  p r z y z n a ł ,  że k o n s e r w a t y ś c i d z ię k i 
p o p a r c iu  lu d o w c ó w  o t r z y m a l i  w ię c e j m a n d a ­
t ó w  n iż  d a w n ie j .  D a w n ie j  je d n a k  te g o  p o r o ­
z u m ie n ia  s ię  w y p ie r a n o .  S z c z e r o ś ć  b y ł a  j e ­
d n a k  n ie z u p e ł n a ,  bo d o w ie d z ie l iś m y  s ię  co 
lu d o w c y  d a l i ,  a  n ie  d o w ie d z ie l iś m y  s ię ,  co

o t r z y m a l i .  .  .
C z y  to  d o b r e , ż e  r o b i s ię  p o r o z u m ie n ia  

k o s z t e m  je d n e g o  ze  s t r o n n ic t w .  T o  je s t  s z k o ­
d ą , b o  r o z b i ja  s p o łe c z e ń s t w o  z a m ia s t  j e  ł ą -

c z y ć .  . , ,
N a m ie s t n ik  p r z y z n a ł ,  że  je s t  k o n s e r w a ­

t y s t ą ,  d o  te g o  m a  p r a w o ;  b y ł o b y  w  p o r z ą d ­
k u ,  g d y b y  s t a r a ł  s ię  o t a k ie  u r z ą d z e n ie  k r a ju  i  
t a k ie  k o m p r o m is y ,  a b y  w y s z ło  to  n a  k o r z y ś ć  
s t r o n n ic t w a  k o n s e r w a t y w n e g o .

C z y  d o c h o d z e n ie  d o  te g o  d r o g ą  r o z b i­
j a n i a  o b o z u  n a r o d o w e g o  j e s t  je d n o z n a c z n e  z 
k o r z y ś c ią  k r a ju  i  s p o łe c z e ń s t w a  —  m ó w c a

w ą t p i.  , . ,,
W z y w a  p . S t a p iń s k ie g o ,  a b y  z a p r z e s t a ł  

a t a k o w a n ia  u r z ę d n ik ó w  i  t w ie r d z e n ia ,  że  u r z ę ­
d n ik  n a r o d o w o -d e m o k r a t y c z n y  je s t  s t r o n n ic z y .  
U r z ę d n ik ó w  n ie  m o ż n a  z a m y k a ć ,  le c z  t r z e b a  
ż y c z y ć  ic h  u d z ia ł u  w  p r a c y  n a r o d o w e j.  ^

P r a c a  w  G a l i c y i  w s c h o d n ie j i s t n i a ł a  i  
d a w n ie j ,  a le  d o p ie r o  n a r o d o w a  d e m o k r a c y a  
u c z y n ił a  z n ie j  n a k a z  i  d o p ie r o  n a r o d o w a  
d e m o k r a c y a  lu d z i  p o b u d z a  do c o r a z  w ię k s z e j

P r R C y O d p o w ie d z i P .  N a m ie s t n ik a  co  do l e g a l ­
n o ś c i  w y b o r ó w  n ie  p r z e k o n y w u ją  g o , b o  s ł y ­

s z a ł  z a w s z e  p r z y  p o d o b n y c h  o k a z y a c h  t a k ie  
o d p o w ie d z i.  W  t y m  w y p a d k u ,  g d y  z a r z u t y  
p o d n o s z ą  s ię  n ie  ze  s t r o n y  r a d y k a ln e j ,  a le  z 
u s t  lu d z i  p o w a ż n y c h ,  z a p r z e c z e n ie  w  c z a m b u ł  
n ie  u s p a k a ja .  J a k o  s p o k o jn y  o b s e r w a t o r  o b a ­
w ia  s ię  t a k ie g o  w z b u d z a n ia  n ie u f n o ś c i .

W a lk a  n a r o d o w e j d e m o k r a c y i p r z e c iw  
p o l it y c e  P .  N a m ie s t n ik a  n ie  m ia ł a  n ig d y  c h a ­
r a k t e r u  o s o b is t e g o . P r e z e s  s t r o n n ic t w a  n a ­
r o d o w e j d e m o k r a c y i z a w s z e  z a z n a c z a ł ,  iż  o s o ­
b y  P .  N a m ie s t n ik a  n ie  t y k a ;  w y p o w ia d a n o  
t y lk o  s ą d  o je g o  p o l it y c e .  S t r o n n ic t w o  z a ś  
b y ło  z w a lc z a n e  p r z e z  P . N a m ie s t n ik a  o s o b i­
ś c ie  —  m im o  to  o n o  s ię  o s t o i. S ą d  u je m n y  
o p o l it y c e  P .  N a m ie s t n ik a  n ie  u z a s a d n ia  t a ­
k ie j  w a lk i .  D o ś w ia d c z e n ie  u c z y , że  n ie  z a ­
w s z e  t a k  p o s t ę p o w a n o . W s z a k  p . S t a p i ń s k i  
m ó w ił  d a w n ie ]  o c z a s z k a c h  s z la c h e c k ic h ,  a 
p r z e c ie ż  s ię  z  n im  R z ą d  p o g o d z ił ;  t y lk o  n a ­
r o d o w ą  d e m o k r a c y ę  w y k l in a  s ię  s t a le .

M im o t o  p o  w y b o r a c h  n a s i  p o s ło w ie  
o ś w ia d c z y l i  c h ę ć  w s p ó ł p r a c y .  U t r u d n i a  s ię  
im  to , b o  b lo k  r o z b i ja  p r a c ę  n a r o d o w ą . O n e -  
g d a js z a  d y s k u s y a  d o w o d z i, ż e  z a p o m in a  s ię  
o t e m , c o  c z y n ić  n a le ż y ,  a  m y ś l i  s ię  t y lk o  o 
z d u s z e n iu  k a ż d e j k r y t y k i  n ie z a le ż n e j.  N a le ż y  
z a p r z e s t a ć  o b r a c h u n k ó w  w z a je m n y c h .

P .  Ś l i w i ń s k i :  A l e  p o w ie d z  P a n  co 

je s t  n a r o d o w e ?
P .  A d a m :  C h y b a  p a n u  to  t r z e b a  t ł u ­

m a c z y ć , b o  i n n i  n a  t e j s a l i  to  w ie d z ą .
P .  B a n d r o w s k i  w y r a ż a  p r z e k o n a n ie ,  

ż e  K o ł o  s e jm o w e  n ie  b y ł o  w ł a ś c iw y m  f o r u m  
do w y t a c z a n ia  t a k ic h  n ie z b y t  s m a c z n y c h  i  
d r o b ia z g o w y c h  z a r z u t ó w , j a k i e  p o d n o s ił  h r  

S t a d n ic k i .
W ł a ś c iw e m  f o r u m  b y ł o  z a m k n ię t e  k o ło  

je g o  p r z y j a c ió ł  p o l it y c z n y c h ,  k o n s e r w a t y s t ó w , 
j e ż e l i  je d n a k  h r .  S t a d n i c k i  s a m  s o b ie  z a m k n ą ł  
d r o g ę  d o  k o n s e r w a t y s t ó w , to  ju ż  n ie  w in a  
d e m o k r a t ó w , o k t ó r y c h  h r .  S t a d n i c k i  w  s w e j 
l i t a n i i  d r o b ia z g o w y c h  z a r z u t ó w  t a k  n ie t a k t o  
w n ie  i  n ie p r z y z w o ic ie  s ię  w y r a ż a ł .

P r o t e s t u je  p r z e c iw  n a z y w a n iu  p o ls k ie j  
d e m o k r a c y i b e z p r z y m io t n ik o w ą .  O n a  j e s t  p o l­

s k ą  i  t a k ą  z o s t a n ie .
M ó w c a  k r e ś l i  p r a c e  i  z a d a n ia  p o ls k ie j  

d e m o k r a c y i,  o k t ó r e j t a k  le k k o m y ś ln ie  po 
w ie d z ia ł  h r .  S t a d n i c k i ,  że  n ie  d o d a je  s p le n  

d o r u .
M ó w c a  p r o t e s t u je  p r z e c iw  t y m  s ło w o m  

w  im ię  w i e lk ie j  id e i  d e m o k r a t y z a c y i s p o łe ­
c z e ń s t w a , k t ó r a  g d z ie in d z ie j  s z u k a  s w o ic h  
s p le n d o r ó w  n a  p o lu  p r a c y  n a r o d o w e j i  o b y -  
w a t e ls k ie m , a  n ie  n a  t e m  p o lu ,  g d z ie  h r .  

S t a d n i c k i .
P r z e c h o d z ą c  d o  R a d y  n a r o d o w e j,  c h c ia ł  

b y  m ó w c a , b y  t a m  n ie  b y ło  z a t a r g ó w  p a r ­
t y jn y c h  i  r o z d m u c h iw a n ia  s z t u c z n e g o  p o p u ­
la r n o ś c i  je d n y c h  p o l it y k ó w , d la  d o k u c z e n ia  

in n y m  le p s z y m .
J e ż e l i  h r .  S t a d n i c k i  t a k  p r z e c iw n y  je s t  

w p ł y w a n iu  R z ą d u  n a  w y b o r y ,  to n ie c h  le p ie j  
o s w o ic h  w y b o r a c h  s o b ie  p r z y p o m n i.

P r z e c h o d z i  d o jk w e s t y i  r u s k ie j ,  Z a s t r z e ­
g a  s ię  p r z e c iw k o  o d m ó w ie n iu  p o s ło m  z z a ­
c h o d n ie j G a l i c y i  k o m p e t e n c y i d o  r o z p a t r y w a ­

n i a  k w e s t y i  r u s k ie j .

J e s t  z a  d ą ż e n ie m  d o  u g o d y  n a r o d o w e j.  
O b e c n e  s t o s u n k i p a r a l iż u j ą  w s z e lk i  p o s t ę p . 
J e d y n ą  d r o g ą  w y j ś c ia  je s t  k o m p r o m is  m ię ­
d z y  o b o m a  n a r o d a m i.  N i e w i e n i c  o t e m , a b y  
u g o d ę  r o b i ł  k t o ś  n a  w ł a s n ą  r ę k ę . Z  k a ż d y m  
r o k ie m  R u s i n i  b ę d ą  s t a w ia ć  w y ż s z e  ż ą d a n ia ,  
J e s t  z d a n ia ,  źe  m ó w ić  n a le ż y  t y lk o  z  U k r a i ń ­
c a m i.  J e s t  to  e le m e n t  s a m o d z ie ln y ,  p r a g n ą ­
c y  w y s w o b o d z ić  s ię  z  p o d  h e g e m o n ii  R o s s y i .  

r z y p o m in a  m o w ę  S t a n is ł a w a  T a r n o w s k ie g o -  
P .  S t a r z y ń s k i  w s k a z u je  n a  r ó ż n ic ę  o b e ­

c n e j d e m o k r a c y i  a  d e m o k r a c z y i R o m a n o  w ie ż a .
I  m a n o w ic z  w a lc z y ł  ze  s t a ń c z y k a m i,  d z iś  je s t  

p a k t  w id o c z n y .  M ó w c a  n ie  w id z i  ż ó ł c i  w  m o w ie  
i r .  S t a d n ic k ie g o .  B r o n i  s ę d z ió w  o d  z a r z u t ó w  

p o l i t y k o w a n ia  i  w  t e m  ł ą c z y  s ię  z p . A d a ­
m e m , n a  k t ó r e g o  m o w ę  b ę d z ie  s ię  c z ę s to  
o d w o ły w a ł ,  b o  m u  z s e r c a  m ó w ił .  Z a p r z e c z a ,  
ja k o b y  je d y n y m  c e le m  s t r o n n ic t w a  c e n t r u m  
) y ło ,  j a k  to  m ó w ił  p . W a s u o g ,  h a s ł o :  H e jż e  

n a  S o p l ic ę !  T w ie r d z i ,  ż e  b ę d z ie  s ię  t r z y m a ł  
t y lk o  r z e c z y -  B l o k  d ą ż y ,  je g o  z d a n ie m , do 
z a g a r n ię c ia  c a łe j w ł a d z y  w  k r a ju  i  w y k l u ­
c z e n ia  o d  n ie j  n i e m ił y c h  s t r o n n ic t w .  O b a w ia  
s ię ,  że  z a  s z y b k o  p o s t ę p u je  a k c y a  u g o d o w a  
z  R u s i n a m i  w  k ie r u n k u  u s t ę p s t w . Z a r z u c a  
N a m ie s t n ik o w i,  ż e  n ie  je s t  t y lk o  w s p ó ł d z ia ­
ł a j ą c y m  w  p o l it y c e  k r a jo w e j,  a le  ż e  n i ą  s a m  
k ie r u je ,  n ie  p o p ie r a ją c  c z y n n ik ó w  s a m o d z ie l ­
n y c h  w  s p o łe c z e ń s t w ie ,  p r z e z  k t ó r e  r o z u m ie  
s t r o n n ic t w a ,  n ie  n a le ż ą c e  d o  t . z w . b lo k u .  
N a m ie s t n ik  B o b r z y ń s k i  je s t ,  z d a n ie m  m o w e y , 
w y z n a w c ą  z a s a d y ,  że  s y n t e z ą  s p o łe c z e ń s t w a  
je s t  r z e k o m o  t y lk o  R z ą d .  Z a r z u c a  b lo k o w i,  
że  t w ie r d z i ,  iż  t y lk o  o n , t. j .  b lo k ,  z d o b y w a  
d la  k r a ju  n a b y t k i .  M ó w c a  w in d y k u je  d la  s ie ­
b ie  i  p p . K o z ło w s k ie g o  i  K o r y t o w s k ie g o  z m ia ­
n ę  s t a t u t u  B a n k u  a u s t r o - w ę g ie r s k ie g o ,  c h o ­
c ia ż  p r z y z n a je ,  ż e  te g o  w ó w c z a s  n ie  p r z e p r o ­
w a d z i l i  i  d o p ie r o  n o w e  K o ł o  to  z d o b y ło . N o ­
w e  w y b o r y  w y w o ł a ł y ,  z d a n ie m  m ó w c y ,  s p u ­
s t o s z e n ie  ( ! j .  W y s t ę p u je  p r z e c iw k o   ̂ u r z ę d n i­
k o m . J e s t  z d u m io n y  t w ie r d z e n ie m , ja k o b y  w  
o k r ę g u  3 0  n ie  b y ł o  n a d u ż y ć .  T w ie r d z i ,  że  

z ę d n ic y  ź le  in f o r m u ją  w ła d z ę  p r z e ło ż o n ą
C o  d o  s p r a w y  r u s k ie j  o ś w ia d c z a  s ię  p r z e ­
c iw k o  z b y t  s z y b k ie m u  t e m p u  u s t ę p s t w . N i e  
id e n t y f ik u je  U k r a iń c ó w  z  n a r o d e m  r u s k im  
W  s t r o n n ic t w ie  K o r o la  n ie  w id z i  p a n s la w i-  
z  m u . P y t a  s ię ,  j a k  w p ł y n ie  p o l i t y k a ,  p o p ie ­
r a ją c a  U k r a iń c ó w ,  n a  w o jn ę  z  R o s y ą ?  T e g o  
m ó w c a  n ie  r o z u m ie . K r y t y k u j e  p o l i t y k ę  P r a ­
w ic y  s e jm o w e j.  R z ą d  m a  w p ł y w  n a  P r a w ic ę ,  
a le  P r a w ic a  n ie  m a  w p ł y w u  n a  R z ą d .  P r a w i ­
c a  n ie  w ie d z ia ł a  o z a w a r c iu  b lo k u .  N i e  p y ­
t a n o  j e j  o to . P r a w ic a  s ą d z i,  ż e  to , co  R z ą d  
c h c e , je s t  k o n s e r w a t y w n e , a  t a k ,  z d a n ie m  

^ m ó w c y , n ie  je s t .  Z a r z u c a  k o n s e r w a t y w n y m  
p o s ł o m  d o  R a d y  p a ń s t w a  z G a l i c y i  w s c h o ­
d n ie j ,  że  n ie  z a p r o t e s t o w a li ,  g d y  w  p a r la ­
m e n c ie  m ó w io n o  o u t o ż s a m ia n iu  p o l i t y k i  p o l ­

s k ie j  z  a u s t r y a c k ą .
P .  Ś r e d n i a  w  s k i  m ó w ił  o p o s t ę p ie  

lu d u  i  je g o  n a r o d o w e j ś w ia d o m o ś c i.
N a  t e m  o g o d z . 2 -2 0  p o  p o ł u d n iu  p r z e ­

r w a n o  o b r a d y  d o  g o d z . 7  w ie c z o r e m .
P o s ie d z e n ie  w i e c z o r n e  r o z p o c z ę ł o  s i ę  o  

ffo d z. 7  m in .  2 0 .

P .  S t a n is ł a w  T a r n o w s k i  o ś w ia d c z a , 
że  je s t  z n ie w o lo n y  d o  z a b r a n ia  g ło s u ,  p o n ie ­
w a ż  w c z o r a j h r .  S t a d n i c k i  u c z y n ił  r ó ż n ic ę  
m ię d z y  d a w n y m i,  a  d z is ie js z y m i k o n s e r w a t y ­
s t a m i.  M ó w c a  n ie  w id z i  t e j r ó ż n ic y .  R e g u ł ą  
p o l it y c z n e j i  p a t r y o t y c z n e j m o r a ln o ś c i  d a ­
w n y c h  k o n s e r w a t y s t ó w  b y ł o :  n ie  w y d a w a ć  
w o jn y  b e z  w id o k ó w , n ie  u le g a ć  t a jn e j  w ł a ­
d z y , n ie  g r o z ić  d e m o n s t r a c y jn ie ,  n ie  b r a ć  
s łó w  z a  c z y n , z n a ć  p o ł o ż e n ie  i  s i ł y ,  w ie r n o ś ć  
P a ń s t w u ,  z n a ć  g r a n ic ę  o p o z y c y i p r z e c iw k o  
R z ą d o w i,  a  w ię c  o p o z y c y i p r z e c iw k o  R z ą d o ­
w i ,  a  n ie  p r z e c iw  P a ń s t w u  i  D y n a s t y i ,  n a ­
d a ć  s p o łe c z e ń s t w u  c h a r a k t e r  c a łe g o  o r g a n i­
z m u , c z e g o  o b ja w e m  r e f o r m a  g m in n a ,  w r e ­
s z c ie  n ie  z w a ż a ć  n a  s w o ją  o s o b is t ą  lu b  p a r -  
t y j n ą  p o p u la r n o ś ć  i  p o n a d  n ią  s t a w ia ć  in t e ­

r e s  o g ó ln y .
W  c z e m  n o w s z e  p o k o le n ie  o d s t ą p ił o  od 

t y c h  p r z y k a z a ń ?  W n ie z e m .  N ie s ł u s z n y m  też 
je s t  z a r z u t ,  a b y  n a s t ą p ił  o p o r t u n iz m  w  m ie j ­
s c e  z a s a d . W o l i  s w e j n ie  m o ż e  n i k t  w  z u ­
p e ł n o ś c i s p e ł n ić ,  bo n ie  je s t  w s z e c h w ła d n y .  
T r z e b a  w ię ,c  u s t ę p o w a ć  ze  s w e j m y ś l i  i  w o l i,  
t r z e b a  k o m p r o m is ó w . Z a w ie r a ją  j e  \y s z y s c y ,  n a ­
w e t  n a jb a r d z ie j  s t o ją c y  n a  s t r a ż y  s w y c h  z a ­
s a d . M ó w c a  c y t u je  k o n k o r d a t  P i u s a  I X .  z  N a ­
p o le o n e m , u g o d ę  L e o n a  X I I I .  z  N ie m c a m i.  
U s t ą p i l i  d u ż o , a le  n ie  z z a s a d .

G r u n t e m  p o r o z u m ie n ia  z lu d o w c a m i 
b y ł a  s o l id a r n o ś ć  K o ł a .  N i e  b y ł o  w ię c  o d ­
s t ę p s t w a  o d  z a s a d . P o  z a t e m  n ie  b y ł o  p a k t ó w . 
P o c z u c ie  z a ś  je d n a k o w e  d o b r a  o g ó ln e g o  n ie  
p r z y n o s i  n ik o m u  u jm y .  N a  t e m  s a m e m  z r o ­
z u m ie n iu  je d n a k o w e m  in t e r e s u  o g ó ln e g o  p o ­
le g a  s t o s u n e k  s t r o n n ic t w  d o  R z ą d u .  P r a w ic a  
n a r o d o w a  n ie  j e s t  o r g a n e m  R z ą d u ,  a le  m ię ­
d z y  n a m i a  N a m ie s t n ik ie m  je s t  o d  la t  z g o ­
d n o ś ć , o p a r t a  n a  je d n a k o w e m  r o z u m ie n iu  p o ­
t r z e b  i  p r a c y  o g ó ln e j.

R e g u ł ą  m o r a ln o ś c i p u b l ic z n e j je s t  u  n a s  
n ie  o s ł a b ia ć  w ł a d z y  N a m ie s t n ik a  P o la k a .  
N a le ż y  z n im  m ó w ić  w p r o s t ,  a le  n ie  w o ln o  
g o  p o n ie w ie r a ć  w  p is m a c h  i  n a  z g r o m a d z e ­
n ia c h .  N i g d y  s t r o n n ic t w o  k r a k o w s k ie  n ie  
p o d k o p y w a ło  N a m ie s t n ik ó w  P o la k ó w . T e m  
b a r d z ie j  d z is ia j  te g o  n ie  w o ln o , g d y  s t o im y  
p r z e d  n a w a ł ą  r u s k ą  i  w o b e c  p r o c e s u  p r z e ­
t w a r z a n ia  s ię  s p o łe c z e ń s t w a . W  t a k ic h  c h w i­
la c h  o s ł a b ia ć  p u b l ic z n ie  N a m ie s f c n ik ś ,  z n a ­
c z y  d o s t a r c z a ć  o b c y m  b r o n i  d o  r ę k i .

J e ś l i  m a m y  N a m ie s t n ik a  P o la k a ,  to 
s z a n u jm y  g o , z w ła s z c z a , g d y ,  j a k  N a m ie s t n ik  
B o b r z y ń s k i ,  z a s ł u g u je  n a  to , n ie  t y lk o  s w o ją  
z d o ln o ś c ią ,  a le  p r z e z  s w ó j c h a r a k t e r ,  ja k o  
c z ł o w ie k  i  P o la k .

W  s p r a w ie  r e f o r m y  w y b o r c z e j n a le ż y  
w ię c e j,  n iż  w  in n e j ,  p a m ię t a ć ,  że  ż a d n a  c z ę ś ć  
s p o łe c z e ń s t w a  n ie  p o w in n a  s o b ie  r o ś c i^  w ię ­
k s z y c h  p r a w . n iż  in n a ,  b o  in a c z e j  n ie  d o j­
d z ie m y  d o  o r g a n ic z n e g o  z ło ż e n ia  s p o łe c z e ń ­
s t w a . W  z a d a n ia c h  t y c h  m ł o d s i k o n s e r w a t y ­
ś c i  p o s tę p o w a ć  b ę d ą  t a k ,  j a k  d a w n i.  ( B r a w a  
i o k la s k i) .

Z a b i e r a ją  d a le j  g ło s  p o s ło w ie  J a m -  
p o l s k i ,  D ę b s k i ,  L a s o c k i .

P .  A b r a h a r n o w i c z  z a z n a c z a , iź  m ia ł  
w r a ż e n ie ,  ż e  w  p o w o d z i s łó w  z a t a r ł a  s ię  W s p ó l-
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w C z ę ś ć  d r u g a .

X I X .

R o m a n s  G e r a r d a .

( C i ą g  d a ls z y ) .

W  d w a  d n i  p o  t e j r o z m o w ie , I z a b e la  
d ’E s t a i n g  o t r z y m a ł a  t e le g r a m , w y s ł a n y  z  M o - 

d e n y .
W z r u s z e n ie ,  ja k ie g o  d o z n a ła , u jr z a w s z y  

t e n  p a p ie r ,  o d r ż e n ie  j ą  p r z y p r a w ił o ,  a  j e ­
d n a k  p r z e c z u c ie  j e j  m ó w iło ,  ż e  te n  t e le g r a m  
p o c h o d z ił  o d  G e r a r d a !  R z e c z y w iś c ie ,  m o c n o  
w z r u s z o n a ,  a le  p r z e ję t a  n ie o p is a n ą  r a d o ś c ią ,  

c z y t a ł a :
„ B ę d ę  P a r y ż ,  d w o rz e c  L u g d u n s k i ,  n i e ­

d z ie la ,  s z ó s t a  s ie d m  m in u t .
G e r a r d

B y ł  to  p o w r ó t  w c z e ś n ie js z y ,  n iż  I z a b e la  
m y ś la ł a .  B y ł a  to r a d o ś ć ,  z ja w ia ją c a  s ię  r a ­
z e m  z  w y g n a ń c e m !  b j ł o  to s z c z ę ś c ie !

M ie s z k a n ie  p r z y b r a ł o  ś w ią t e c z n y  p o z ó r  

I z a b e la  o z d o b iła  j e  k w ia t a m i.
N i g d y  je s z c z e  ż a d e n  d z ie ń  n ie  w y d a ł  

s ię  t a k  d ł u g i ,  j a k  t e n  d z ie ń  n ie d z ie ln y ,  w  
c ią g u  k t ó r e g o  p a n i  d ’E s t a i n g  ze  s to  r a z y  o d ­
c z y t a ł a  t e le g r a m  s w e g o  s y n a .

N a  d ł u g o  p r z e d  w y z n a c z o n ą  g o d z in ą  
I z a b e la  z  F i l o m e n ą  i  J a n e m  b y ł a  j u ż  n a  
d w o r c u  k o le i .  J a k i ż  n ie p o k ó j ic h  p r z e jm o w a ł !  
C z y  p o c ią g  s ię  n ie  s p ó ź n i ?  C z y  n ie  s t a n ie  

s ię  j a k i  w y p a d e k ?
Szósta!....
N astępnie szósta siedm  minut!

D o n o ś n y  o d g ło s  g w iz d a w k i p o d  h a lą . . . .  

G ł u c h y  t u r k o t . . . .  P o s t ó j. . . .
G ł ó w n e  d r z w i w c h o d o w e  s ię  o t w ie r a ją .  

C e l n i c y  s t a ją  n a  s w o ic h  m ie js c a c h .
P o d r ó ż n i  n a d c h o d z ą . T ł u m  c o r a z  w ie ­

r s z y ,  a  w ś r ó d  n ie g o  ł a d n e  o b lic z e  b lo n d y n a ,  
k t ó r y  s ię  u ś m ie c h a ,  J a n  r z u c a  s ię  n a p r z ó d , 
) o r y w a  z r ą k  in ż y n ie r a  p a k u n k i ,  k t ó r e _ m u  

z a w a d z a ją  i  G e r a r d  je s t  ju ż  w  o b ję c ia c h  

m a t k i ! . . . .
I z a b e la  je s t  t a k  s z c z ę ś l iw a ,  ż e  p o t r z e ­

b u je  c h w i l i ,  a b y  s ię  o p a n o w a ć , u s t a  j e j  d r ż ą . 
Z  w i e lk im  t y lk o  w y s i ł k ie m  s z e p c z e  :

—  G e r a r d z ie ! . . . .  o !  m ó j G e r a r d z i e ! . . .  
M ł o d y  c z ł o w ie k  s ię  u ś m ie c h a .
—  A l e ż  t a k ,  m a t e c z k o , t w ó j G e r a r d ,  

k t ó r y  w r a c a  ju ż  n a  d ł u g o ......
O n a  p a t r z y  n a  n ie g o  z d u m io n a ,  z d z i ­

w io n a .
—  C z y  b a r d z o  s ię  z m ie n ił e m ,  m a t k o ?
—  A l e ż  t a k . . . .  z m ie n ił e ś  s ię ! . . . .  N i e ­

p r a w d a ż , F i l o m e n o ? . , . .
G e r a r d  t a k ż e  s ię  o p a n o w u je . W i t a  p o ­

c a ł u n k ie m  p r z y ja c ió ł k ę  z d n i  n ie d o l i .  C a ł u je  
J a n a  i  J a n  o d p o w ia d a  n a  p y t a n ie  I z a b e l i :

—  T a k ,  je s t e ś  z m ie n io n y   s z c z ę ś c ie

te g o  d o k o n a ł o !
R z e c z y w iś c ie ,  m ło d z ie n ie c ,  k t ó r e g o  w i ­

d y w a l iś m y  m e l a n c h o l i jn y m ,  z a m y ś lo n y m  i 
s m u t n y m  n a w e t  c z a s a m i,  m ło d y  c z ło w ie k ,  
k t ó r y  w i d z ia ł  p r z e d  s o b ą  p r z y s z ł o ś ć  b e z  w y j ­
ś c ia ,  ż y c ie  d a r e m n e j w a lk i ,  t e n  m ło d y  c z ł o ­
w ie k  s t a ł  s ię  m ę ż e m , k t ó r y  p r z e z w y c ię ż y ł  
t r u d n o ś c i i  s t a ł  s ię  k im ś ,  k t ó r e g o  ż y c ie  s to i 
n a  p e w n y c h  p o d s t a w a c h .

—  A c h !  ja k a ż  to  p r z y je m n a  r z e c z , p o ­
w r ó t ! . . .  —  z a w o ł a ł  —  ja k a "  to  d o b r a  r z e c z , 
r o d z in a ! . . .  a  j a k  s m u t n o , ż e b y ś c ie  w ie d z ie l i  
c z u ć  s ię  s a m o t n y m , z d a ła  o d  t y c h ,  k t ó r y c h  
s ię  k o c h a ! . . .

—  S k o ń c z y ł  s ię  ju ż  t e n  c z a s  —  z a p e ­
w n i ł  J a n  z w y r a z e m  c ie r p ie n ia ,  k t ó r y  I z a ­
b e la  s a m a  t y lk o  d o s t r z e g ł a  —  s k o ń c z y ł  s ię . 
G e r a r d z ie . , . ,  oto je s t e ś m y  z n o w u  w e  c z w o r o ! . . .

Rozm awiali w c z a s ie  p r z e ja z d u  p r z e z  
Paryż. Rozm awiali wychodząc na schody przy

u l i c y  B r e d a .  G w a r z y l i  d o  p ó ź n e j n o c y  i  j e  j  

s z c z e  m ie l i  s o b ie  w ie le  do o p o w ie d z e n ia .
—  M u s is z  b y ć  z m ę c z o n y , G e r a r d z ie  —  

m ó w ił a  m a t k a  o d  c z a s u  d o  c z a s u  —  m o że - 

b y ś m y  s ię  ju ż  r o z e s z l i.
—  J u ż  p rz e z  d w ie  n o c e  o k a  n ie  z m r u ­

ż y ł e m , a le  je s z c z e  s p a ć  n ie  b ę d ę . C z u ję ,  ż e ­
b y m  n ie  p o t r a f i ł .  T o  p r a w d a , ż e  t y  s a m a .. . .  
A l e  j a k ż e !  c z y  m a m  t u t a j s w ó j p o k ó j?

—  C o  z a  m y ś l ! . . .  p r z e c ie ż  t e n  s a m  co 

z a jm o w a łe ś  p r z e d  t w o im  w y ja z d e m .
—  A  J a n e k ?
— ■ J a  t a k ż e  m a m  s w ó j.  w  A u t e u i l .
—  M a m  n a d z ie ję ,  że  n ie  p ó jd z ie s z  a ż 

ta m  o t e j g o d z in ie ?
—  D l a  c z e g o ?
—  C z y  łó ż k o  n ie  w y s t a r c z y  n a  n a s  

d w ó c h , m a t k o ?
—  A le ż  n i e !  —  z a p r o t e s t o w a ł  J a n  n ie  

c z e k a ją c  n a  o d p o w ie d z . —  N i e  c h c ę  r o b ić  
k ło p o t u . W r ó c ę  t u  k t ó r e g o ś  d n ia .  B ę d z ie m y  
m ie l i  c z a s  s ię  n a g a d a ć  t e r a z , k ie d y  ju ż  tu  

je s t e ś .
—  M o ż n a  to je s z c z e  p r o ś c ie j  u r z ą d z ić  —  

r z e k ł  G e r a r d  —  i  te n  s p o s ó b  n ik o m u  n ie  
z r o b im y  k ło p o t u . M o ja  i  t w o ja  .m a t k a  p ó jd ą  
s ię  p o ło ż y ć , a  m y  u d a m y  s ię  n a  n o c  d o  n a j ­
b liż s z e g o  h o t e lu . D l a  m n ie  to r z e c z  m e  n o ­
w a. O d  o ś m iu  m ie s ię c y  ż e g lu ję  z  je d n e j  o b e r ­
ż y  d o . d r u g ie j ,  z h o t e lu  d o  h o t e lu  i  s a m  P a n  
B ó g  w ie , i l e  te g o  z w ie d z i ł e m !

—  W ię c  n ie  n a le g a ć ?
—  N ie ,  m a m o , w c a le  n ie .  Z r e s z t ą  —  

d o d a ł  G e r a r d  —  u p r z e d z a m  p a ń s t w a , źe  od 
d z iś  n a s z  t r y b  ż y c ia  s ię  z m ie n ia .  C ie r p ie l i ś m y  
r a z e m , le c z  r a z e m  s z c z ę ś l iw i b ę d z ie m y .

N a s t ę p n ie ,  g ło s e m  s e r d e c z n y m :
—  J e s t e m  t e r a z  g ło w ą  d o m u . Z a s ł o n a  

r o z d z ie la  p r z e s z ł o ś ć  o d  p r z y s z ł o ś c i .  J a n e k  
z a w s z e  p o z o s t a n ie  m o im  b r a t e m . B ę d z ie  p r z y -  
te m  w s p ó ł p r a c o w n ik ie m , k t ó r e g o  p o t r z e b u ję .

S y n  F i l o m e n y  w y c ią g n ą ł  r ę k ę  d o  i n ż y ­
n ie r a  i  ś c is k a j ą c  t ę  d ł o ń  b r a t e r s k ą  w y r z e k ł  

je s z c z e  z  p e w n ą  g o r y c z ą :
— Gd ciebie, Gerardzie, wszystko przyj­

mę, ale „tylko" od ciebie!

—  W  t a k im  r a z ie  z r ó b m y  t a k ,  ja k b y  
s p r a w a  b y ł a  s k o ń c z o n a . M a m  e i u d z ie l ić  k i l ­
k a  p r o je k t ó w . T y  t a k ż e  m u s is z  m ie ć  w ie le  
do  p o w ie d z e n ia  o d  c z a s u , ja k ie ś m y  s ię  r o z ­

ł ą c z y l i .
J a n  z a m i l k ł  i  m ł o d z i lu d z ie  o d e s z l i. . .  

n a  h u la n k ę ,  p o m y ś la ł a  s tró ż k a ., w id z ą c  j a k  
w y c h o d z i l i .  A l e  to  im  w  g ł o w ie  n ie  b y ło . 
G e r a r d  p o t r z e b o w a ł r o z m ó w ić  s ię  z J a n e m , 
a  J a n  c z u ł  t a k ż e  p o t r z e b ę  z w ie r z e n ia  s ię  G e ­

r a r d o w i.
J e d e n  a n i  d r u g i  n i c  n ie  o p u ś c il i .
—  M ie j  u f n o ś ć  —  r z e k ł  in ż y n ie r  —  

o ż e n is z  s ię  ze s w o ją  P a u le t k ą .  P r z e k o n a m y  
t w o ją  m a t k ę . Z r o b ię  t a k ,  ź e  n ie  p o t r a f i n i ­
c z e g o  m i o d m ó w ić . M ie j  u f n o ś ć , p o w t a r z a m  
c i .  P r z e d  u p ły w e m  k i l k u  m ie s ię c y  o b a  b ę ­

d z ie m y  ż o n a c i.
I  w  c h w i l i  w y l a n ia  G e r a r d  z a c z ą ł  m ó ­

w ić  o z ja w is k u . . . .  o n ie z n a jo m e j,  k t ó r ą  u b ó ­
s t w ia ł . . .  o k t ó r e j m y ś l  p o d t r z y m y w a ł a  g o  
t a m , d a le k o  !. ..

A  n a  z a r z u t y  J a n a ,  o d r z e k ł :
—  Z n a jd ę  j ą ,  m ó w ię  c i ,  ż e j ą  z n a j d ę ! . . .  

A l e  z a n im  z a c z n ę  d z ia ł a ć ,  p o t r z e b u ję  t y g o ­
d n ia ,  a b y  u t r w a l ić  m o ją  p r z y s z ło ś ć .  D w a  T o ­
w a r z y s t w a  n a  m n ie  c z e k a ją .  M a m  w  r ę k u  
u m o w ę , p o d p is a n ą  w  L u g d u n ie .  W k r ó t c e  p o d ­
p is z ę  d r u g ą .  W  t y m  w y p a d k u  b ę d ę  d z ia ł a ł  
n a  w ł a s n ą  r ę k ę ,  a  w ie s z ,  J a n k u ,  te  w ę g lo w e  
o p e r a c y e , to m in a  z ło t a . Z a  d z ie w ię ć  la t  b ę d ę  
m ia ł  w  r ę k u  m i l i o n .  N i e  m ó w ię , ż e b y  s ię  ze  
m n ie  z r o b ił  m a t e r y a l is t a ,  a lb o  s a m o lu b ,  o c h ! 
z p e w n o ś c ią ,  ż e  n i e ! . . .  G d y b y ś  w ie d z ia ł ,  j a k  
ż y ł e m  w  w y ż s z y c h  W ł o s z e c h  i  w  t y c h  s fó ra e h  
T y r o l u ! . . .  J a k  o s t a t n i z  r o b o t n ik ó w ! . . .  N i c  
m n ie  n ie  z r a ż a ł o !  M ó w ię  to  w s z y s t k o ,  a b y  
c i  p o w ie d z ie ć , że j e ż e l i  m ło d z ie n ie c  w  m o im  
w ie k u  p o s ia d a  s ie d m n a ś c ie  t y s ię c y  f r a n k ó w  
r o c z n e j p ł a c y ,  n ie  l ic z ą c  i n n y c h  z y s k ó w , s ą ­
d z ę , że  m o ż e  p r o s ić  o r ę k ę  n a w e t  j a k i e j  dzie­
d z ic z k i .  C z y  jesteś tego samego zdania?

— Tak.
(Ciąg dalszy nastąpi),

„Gaaeta Lwowska" z dnia 19 stycznia 1912. /



n a  m y ś l  i  c e le . W o b e c  s łó w  p . S t a p b  k ie g o  p r z y  
p o m in ą ,  że  to  M a r s z a ł e k  B a d e n i  p o s t a w ił  w n io ­
s e k  o z r ó w n a n ie  p r e s t a c y j s z k o ln y c h .  Z a  j e ­
g o  s p r a w ą  k r a j  d o s t a ł  n a d w y ż k ę  p r o p i n a c y j -  

n ą .  W s p o m in a  d z ia ł a ln o ś ć  M a r s z a ł k a  n a  po 
l u  w ł o ś c i  r e n t o w y c h ,  m e l io r a c y j ,  k a s  R e if f e i -  
s e n a .  N a le ż y  w ię c  o d e p r z e ć w ą t p liw o ś c i c o  do 
s t a n o w is k a  M a r s z a ł k a  w o b e c | lu d u  w i e js k i e ­
g o . M ó w c a  k o ń c z y  s w ą  m o w ę  z  p o w o d u  o g r a ­
n ic z o n e g o  c z a s u  i  s t a w ia  w n io s e k ,  k t ó r y  p o d ­
n o s i p o t r z e b ę  r e f o r m y  w y b o r c z e j,  z g o d n o ś ć  
K o ł a  w ie d e ń s k ie g o  z K o ł e m  s e jm o w e m , u* 
z n a n ie  w r e s z c ie ,  że w y j a ś n ie n i a  N a m ie s t n ik a  
s p r a w i ł y ,  iż  s p o r y  w  s p r a w ie  w y b o r ó w  p o ­
w in n y  u s t a ć . P o d o b n e  s p o r y  o s ł a b ia ją  s t a n o ­
w is k o  t a k ie g o  m ę ż a . j a k  N a m ie s t n ik  B o b r z y ń -  
s k i ,  a  p o ż y t k u  n ie  p r z y n o s z ą .

Z a b ie r a ją  d a le j g ło s  p o s ło w ie  W r ó b e l ,  
K r z . e c z u n o  w  i  c z ,  S k a r b e k ,  T a d e u s z  
Cieński.

P .  K o z ł o w s k i  w y r a ż a  ż a l .  że  d y s k u -  
s y a  je s t  ja w n ą .  M ó w c a  n ie  p o le m iz u je ,  a le  
c z y n i  z a s t r z e ż e n ia  c o  d o  m o w y  S t a n is ł a w a  
T a r n o w s k ie g o .  W id z i  r ó ż n ic ę  m ię d z y  k o n s e r ­
w a t y s t a m i k r a k o w s k im i a  m ło d s z e m  ic h  p o ­
k o le n ie m , n ie  c h c e  je d n a k  g e n e r a l iz o w a ć .  
M ó w c a  c z y n i  z a r z u t y  P r a w ic y  n a r o d o w e j i 
Czasowi c o  d o  ic h  s t a n o w is k a  w o b e c  R a d y  
n a r o d o w e j i  w  s p r a w ie  r z e k o m y c h  s o ju s z ó w . 
N a t o m ia s t  w id z i  p o s tę p  s t r o n n ic t w a  k r a k o w ­
s k ie g o  w  te m , że  n ie  je s t  o n o  e k s k lu z y w n e m , 
c h o c ia ż  p o s t ą p ie n ie  z  p o s łe m  M i le w s k i m  n ie  
ś w ia d c z y ,  b y  ta  e k s k lu z y w n o ś ć  b y ł a  u s u n ię t ą  
b e z p o w r o t n ie . I d e i  r o s s y j s k ie j  n ie  c h c e  m ó w c a  
z n a ć  w  G a l i c y i .  C h c e  p a r t y  i r u s k ie j ,  w y z w o ­
lo n e j od p r z y w ó d c ó w  u k r a iń s k ic h  i  r o s s y j -  
s k ie h .  ( G ł o s y :  Z k ą d  i c h  w z i ą ć ? j .  M ó w c a  p o ­
le m iz u je  z m o w ą  p a r la m e n t a r n ą  p o s ła  J a w o r ­
s k ie g o ,  t w je r d z ą c ,  że  je g o  p o g lą d  n a  s t o s u ­
n e k  P o la k ó w  d o  P a ń s t w a  w y w o ła ć  m u s i o d ­
p a r c ie  ze  s t r o n y  w s z e c h p o la k ó w , co  n a m  
s z k o d z i w  B e r l in ie .  W s p o m in a  o s t a n o w is k u  
Czasu w  s p r a w ie  k a n a łó w , r z e k o m o  u t r u d n ia -  
ją c e r n  p o s ło m  i c h  o b r o n ę . N a t o m ia s t  p o d n o s i 
z a s ł u g i  m ło d s z e g o  p o k o le n ia  k o n s e r w a t y s t ó w  
k r a k o w s k ic h  n a  p o lu  s p o łe c z n e r a . W r ó c i l i  o n i 
d o  t r a d y c y i  A d a m a  P o t o c k ie g o .  M ó w c a  o m a ­
w ia  z e b r a n ie  k r a k o w s k ic h  w y b o r c ó w  w  s p r a ­
w ie  p o s ła  M i le w s k ie g o  w  z w ią z k u  z  b y t n o ­
ś c ią  n a  n ie m  N a m ie s t n ik a ,  k t ó r e j n ie  p o ­
c h w a la .  Z a p o w ia d a ,  ż e  c e n t r u m  b ę d z ie  g ł o ­
s o w a ło  p r z e c iw k o  s ło w o m  r e z o l u c y i : „ p o  w y ­
s ł u c h a n iu  w y ja ś n ie ń  P .  N a m ie s t n ik a 4*.

Z a b ie r a  g ło s  p . W i t o s  i  z a r z u c a  p r e ­
z e s o w i R a d y  n a r o d o w e j p . C ie ń s k ie m u ,  ż e  w 
R a d z ie  n a r o d o w e j k ie r o w a ł  s ię  p a r t y jn o ś c ią .

P o  u k o ń c z e n iu  d y s k u s y i  k i l k u  o b e c n y c h  
n a r o d o w y c h  d e m o k r a t ó w  o p u ś c ił o  p r z e d  g ł o ­
s o w a n ie m  s a lę  o b rad *

N a s t ę p n ie  p r z y s t ą p io n o  d o  g ło s o w a n ia  
n a d  p o s t a w io n e m i p r z e z  p . A  b  r  a  h  a  m  o  w  i -  
c z a  r e z o lu c y a m i,  k t ó r e  o p ie w a ją :

1 .  S e jm o w e  K o ł o  p o ls k ie  w y r a ż a  p r z e ­
k o n a n ie ,  iż  w  s p r a w a c h  n a r o d o w y c h  j e d y n i e  
z g o d n e  i  s o l id a r n e  p o s t ę p o w a n ie  w s z y s t k ic h  
s t r o n n ic t w  n a r o d o w y c h  z d o ln e  j e s t  z a p e w n ić  
z a w s z e  p o m y ś ln e  z a ł a t w ie n ie  s p r a w  p o l i t y k i  
n a r o d o w e j,  a  z w ła s z c z a  s e jm o w e j r e f o r m y  
w y b o r c z e j,  te g o  n a jw a ż n ie js z e g o  z a g a d n ie n ia  
p o l i t y k i  o b e c n e j d o b y ;

2 .  S e jm o w e  K o ł o  p o ls k ie  u z n a ją c ,  iż  
p o l it y c z n e  s t a n o w is k o  K o ł a  p o ls k ie g o  w  W i e ­
d n iu  i  d o t y c h c z a s o w a  je g o  d z ia ł a ln o ś ć  o d p o ­
w ia d a ją  in t e r e s o m  n a r o d o w y m  i  k r a jo w y m  —  
p o  p r z e p r o w a d z o n e j d y s k u s y i  i  w y s ł u c h a n iu  
w y ja ś n ie ń  J E .  P .  N a m ie s t n ik a ,  w y r a ż a  p r z e ­
k o n a n ie ,  iż  r o z s t e r k i z  p o w o d u  © s t a t n ie h  w y ­
b o r ó w  d o  R a d y  p a ń s t w a  p o w in n y  u s t a ć .

R e z o lu c y ę  p ie r w s z ą  p r z y ję t o  w s z y s t k im i 

g ło s a m i.

D r u g ą  r e z o lu c y ę  p r z y ję t o  o g r o m n ą  w ię ­
k s z o ś c ią ,  z ło ż o n ą  z 8 5  g ło s ó w . M n ie js z o ś ć ,  
z ło ż o n a  z  9 c z ło n k ó w  c e n t r u m , g ło s o w a ł a  
w e d le  z a p o w ie d z i p o s ła  K o z ło w s k ie g o .

K o n ie c  g o d z . 1 1  m . 2 0  w  n o c y .

□  W c z o r a j p o  p o ł u d n iu  o d b y ł o  s ię  
d łu ż s z e  p o s ie d z e n ie  p r e z y d y ó w  k lu b ó w  p o l ­
s k i c h  p o d  p r z e w o d n ic t w e m  p . B i l i ń s k i e ­
g o  w  s p r a w ie  r e f o r m y  w y b o r c z e j.

D z iś  o g o d z . 11 z e b r a l i  s ię  w  t e j s p r a ­
w ie  n a  w s p ó ln e  o b r a d y  p r e z e s i k lu b ó w  p o l­
s k i c h  p p .:  A b r a h a m o w ic z ,  L e o ,  C z a r t o r y s k i ,  
S t a p i ń s k i ; k lu b ó w  r u s k ic h :  p p . L e w i c k i ,  M a ­
k u c h ,  P e t r u s z e w ic z  i  K o r o l ,  o r a z  r e f e r e n t  p. 
S t a r z y ń s k i .  W  o b r a d a c h  b io r ą  r ó w n ie ż  u d z ia ł  
P P .  N a m ie s t n ik  i  M a r s z a ł e k  k r a jo w y .

P o s ie d z e n ie  t r w a ło  d o  g o d z in y  2 3 0  po 
p o ł u d n iu .  P o  u k o ń c z e n iu  o b r a d  w y d a ł  p r z e ­
w o d n ic z ą c y  n a s t ę p u ją c y  k o m u n ik a t :

N a  k o n f e r e n c y i  ro z p o c z ę t o  d y s b u s y ę  
m e r y t o r y c z n ą  n a d  r e f o r m ą  w y b o r c z ą ,  w  s z c z e ­
g ó ln o ś c i  p o d d a n o  d y s k u s y i  w ia d o m e  ż ą d a n ia  
r u s k ie  i  o k r e ś lo n o  g r a n ic e  s t a n o w is k  o b u  
s t r o n  co  d o  ż ą d a n ia  r u s k ie g o  p r o c e n t u  p o ­
s łó w  w  t e n  s p o s ó b , ż e  w o b e c  c y f r y  r u s k ic h  
p o s łó w  3 3  p rc . p o s t a w io n o  ze  s t r o n y ^  p o i 

s k i e j  c y f r ę  25 p r c .

D a ls z y  c ią g  o b r a d  k o n f e r e n c y i  o d b y ć  
się  m a  w  s o b o tę  p o  p o ł u d n iu .

Sprawy sejmowe.
( X )  K o m i s y a  b u d ż e t o w a  p r z y ję ­

ł a  w c z o r a j z  r e f e r a t u  p . B a t t a g l i i  s p r a w o ­
z d a n ie  W y d z ia ł u  k r a jo w e g o  o p o d w y ż s z e n iu  
f u n d u s z u  p r z e m y s ło w e g o  w  m y ś l  p r o p o z y c y i 
W y d z ia ł u  k r a j . ,  z a ł a t w io n e  ju ż  w c z o r a j r a n o  
n a  p o s ie d z e n iu  k o m is y i  p r z e m y s ł o w e j.

K o m i s y a  m a t k a  o b r a d o w a ła  w c z o ­
r a j  w c e lu  p r z y g o t o w a n ia  p r o p o z y c y i co  do 
w y b o r u  c z ło n k ó w  r o z m a it y c h  k o m is y j  w  m ie j ­
s c e  t y c h ,  c o  z r e z y g n o w a l i.

K o m i s y a  r o l n a  p r z y s t ą p ił a  d o  o b r a d  
d z iś  o g o d z in ie  1 0  p r z e d  p o ł u d n ie m , k o m i ­
s y a  p r a w n i c z a  z w o ł a n a  z o s t a ła  n a  p ią ­
te k  g o d z in ę  1 1  p r z e d  p o ł u d n ie m , k o m i s y a  
s a n i t a r n a  n a  s o b o tę  g o d z in y  1 0  p r z e d  p o ­
ł u d n ie m .

K o m is y a  b u d ż e t o w a  o b r a d o w a ć  b ę ­
d z ie  d z iś  p o  p o ł u d n iu  o g o d z in ie  4 . K o m i ­
s y a  s z k o l n a  z w o ł a n a  j e s t  n a  g o d z in ę  5  po 
p o ł u d n iu .  P r z e d m io t e m  o b r a d  b ę d z ie  s p r a w a  
n ^ f c z y c ie ls k a .

*
W c z o r a j o g o d z in ie  1 0  m in .  3 0  p r z e d  

d n ie m  z e b r a ł a  s ię  p o d  p r z e w o d n ic t w e m  
p . k o n f e r e n c y a  p o s ł ó w  m i e j ­
s k i c h  w  s p r a w ie  r e f o r m y  w y b o r c z e j p r z y  
u d z ia le  p p . D u lę b y ,  W .  K o r y t o w s k ie g o ,  G ł ą -  
b iń s k ie g o ,  G o r a y s k ie g o ,  J a b ł o ń s k ie g o ,  T e r t i -  
la ,  M a r y e w s k ie g o ,  M a r s a  i  in .

P o  z a g a je n iu  z a b r a ł  g ło s  p . L ó w e n -  
s t e i n  i  w y t y k a ł  u p o ś le d z e n ie  m ia s t  w  
p r o je k c ie  r e f o r m y  —  o r a z  n ie l i c z e n i e  s ię  z 
k w e s t y ą  ż y d o w s k ą .  P o  w ię k s z y c h  m ia s t a c h  
n a le ż y  —  z d a n ie m  r a o w c y  —  t w o r z y ć  o k r ę ­
g i  d w u m a n d a t o w e , g d y ż  w  te n  s p o s ó b  d a ­
d z ą  s ię  u w z g lę d n ić  b e z  w a lk i  je d n e  i  d r u g ie  
in t e r e s y .

P .  T e r t i l  w y k a z y w a ł ,  że  s p r a w a  ta  
n ie  b y ł a  d o t y c h c z a s  n a le ż y c ie  t r a k t o w a n a , 
u d e r z a ją c  n a  to , ż e  c y f r o w o  n ie s p r a w ie d l iw y  
je s t  p r o je k t  p o d  w z g lę d e m  r e p r e z e n t a c y i s i l ­
n y c h  ś r e d n ic h  m ia s t  g a l i c y j s k i c h  i  ź e  l i c h ą  
w y d a  s ię  t a  r e f o r m a  s z e r o k im  m a s o m  lu d n o ­
ś c i  m ie js k i e j .  M ó w c a  o s t r z e g a ł  p r z e d  le k c e ­
w a ż e n ie m  k w e s t y i  ż y d o w s k ie j ,  p r z e d  p r z y b l i ­
ż a n ie m  c h w i l i  a n t is e m it y z m u  z  je d n e j ,  a  p o ­
p y c h a n ie m  Ż y d ó w  w  o b ję c ia  s y o n iz m u  i  s o - 
c y a l iz m u  z d r u g ie j  s t r o n y .

D l a  6  ś r e d n ic h  m ia s t  ż ą d a ł  p . T e r t i l  
p o  2  m a n d a t y ,  co d a ło b y  s ię  u s k u t e c z n ić  —  
z d a n ie m  m o w ^  —  b e z  w i e l k ic h  t r u d n o ś c i.  
W s k a z y w a ł  r ó w n ie ż  m ó w c a  n a  m o ż n o ś ć  
z m n ie js z e n ia  l i c z b y  m a n d a t ó w  z w ię k s z e j w ł a ­
s n o ś c i w  G a l i c y i  z a c h o d n ie j ,  g d z ie  w ł a s n ^ s ć  

p r z e z  p a r e e ia c y ę  u le g ł a  s k u r c z e n iu ,  a  i n ­
te r e s  n a r o d o w y  n ie  w y m a g a  t a k ic h  w y ją t k ó w  
ja k  n a  w s c h o d z ie .

P o s ie d z e n ie  n a  te m  o d r o c z o n o .
K o n f e r e n c y a  p o s łó w  z  m ia s t  o d b y w a ła  

s ię  w  d a ls z y m  c ią g u  d z iś  p r z e d  p o ł u d n ie m . 
O b r a d o w a n o  n a d  s p r a w ą  r o z d z ia ł u  m a n d a t ó w  
z u w z g lę d n ie n ie m  m a n d a t ó w , k t o H ^ y a a ją  b y ć  
p r z e z n a c z o n e  R u s in o m .

*
W c z o r a j z ja w i ł a  s ię  u  J E .  ^ M a r s z a ł k a  

k r a jo w e g o  d e p u t a c y a  s z y n l ^ r z y ,  z ło ­
ż o n a  z p p , J a n o w ic z a ,  L ó w e n h e c k a ,  L a u f e r a  
z B o łs z o w ie e , F r u g a l s k i e g o  i  G r u b e r a  z  D r o ­
h o b y c z a , p r o w a d z o n a  p r z e z  k i l k u  p o s łó w  z 
m ia s t .  D e p u t a c y a  d o m a g a ła  s ię  d o g o d n ie js z e ­
g o , n iż  o b e c n ie ,  d la  o g ó łu  s z y n k a r z y  w y m ia r u  
o p ła t  s z y n k a r s k ic h .

J E .  P .  M a r s z a ł e k  o d p o w ie d z ia ł ,  ż e  z b a d a  
r z e c z  i  u c z y n i w s z e lk ie  u ł a t w ie n ia ,  o  i l e  z 
te g o  p o w o d u  s k a r b  k r a jo w y  n ie  b ę d z ie  n a r a ­
ż o n y  n a  s t r a t y .

D e p u t a c y a  lw o w s k ie j  I z b y  r ę k o d z i e l ­
n i c z e j ,  z ło ż o n a  z  p p . S c h ir m e r a ,  M a k o w i­
e ż a  i  C i r y n a ,  z ł o ż y ł a  w c z o r a j n a  r ę c e  p . R u ­
to  w s k ie g o  p e t y c y ę  d o  S e jm u ,  a b y  W y d z ia ł  
k r a jo w y  w r a z  z  B a n k ie m  p r z e m y s ł o w y m  w 
j a k  n a jk r ó t s z y m  c z a s ie  z e c h c ia ł  z a s t a n o w ić  
s ię  n a d  z a ł o ż e n ie m  k r a jo w e g o  s k ł a d u  m a t e -  
r y a ł ó w  s t o la r s k ic h  i  b u d o w la n y c h  w e  L w o ­
w ie , t a k , a b y  s t o la r z e  i  p r z e m y s ł o w c y  b u d o ­
w la n i ,  k t ó r z y  z  b r a k ie m  te g o  m a t e r y a ł u  u s t a ­
w ic z n ie  w a lc z ą ,  m o g l i  p o  c e n a c h  p r z y s t ę p n y c h  
m a t e r y a ł  t e n  w e d le  z a p o t r z e b o w a n ia  n a b y w a ć .

Z a g ó r s k i  5 7 ,  H e n r y k  N a e h t m a n n  9 , W ł a d y ­
s ła w  K u b e r e z y k  95, S t e f a n  B i ł a ś  1 5 ,  E m a ­
n u e l  B u r e ś  5 4 ,  F r a n c is z e k  P r i n z  9 5 , H u g o  
Z e l l e r i n  4 0 , H u g o  F e i g l  9 , H e n r y k  K r o b i c k i  
i  J a n  D a n i e k  5 6 ,  W a c ł a w  S a m a n  i  R y ­
s z a r d  S t o k la s k a  1 0 ,  S t a n is ł a w  F e h l e r  1 5 ,  
H e r m a n  G o l lm a n ń  1 0 0 ,  L e o p o ld  P o d e ś y a  5 7 ,  
A l f r e d  P e r n t  1 0 0 ,  T e o d o r  L i k a f  1 8 0 ,  J a n  
K r e u t z  1 0 0 ,  J a k ó b  P le z ia  5 6 , J a k ó b  K o l i  8 0 , 
S a lo m o n  K a l i n h o f  5 8 , L e o n  K a n t o r  5 5 ,  J u ­
l iu s z  S e h o f f m a n n  9 3 , W ł o d z im ie r z  Y l a ć i l i k  : 
1 0  b a t . p io n .  w  1 1  b a t . p io n . ,  d r .  A d o l f  A d  
k o le k  7 7 ,  R u d o lf  D o s t a ł  9 3 , J ó z e f  S c h w a -  
k o p f  z 2  b a t . p io n .  w  9  b a t . p io n . ,  K a z i  
m ie r z  R le is s  4 0 , J ó z e f  W o ź n ia k o w s k i  i  E d ­
m u n d  K a m i e ń s k i  5 6 ,  F r a n c is z e k  S c h m ie d  9 3 , 
E r y k  K a u s a l iu s  9 , H e n r y k  H a m p e l  1 0 0 ,  F r a n  
c is z e k  W o l f  1 5 ,  J a n  G o ld s e b e id e r  1 0 0 ,  N a  
t a n  Z in s  8 9 , F r a n c is z e k  S ik o r a  9 3 , J ó z e f  
B o z d d c h  7 7 ,  B o le s ł a w  O z e r n y  8 0 , F r a n c is z e k  
H o f e jś i  z  1 0  b a t . p io n .  w  1 1  b a t . p io n . ,  J a n  
H la w ic z k a  5 7 ,  A n t o n i  H o ł u b  5 7 ,  J a r o s ł a w  
B r o d s k y  9, L e o p o ld  G e b e l  2 0 ,  R o b e r t  
P e i c h l  9 3 , E d w a r d  M a je w s k i  8 0 , I g n a ­
c y  C z o r n y  8 0 , R u d o l f  K u n s c h a k  8 0 , F e r ­
d y n a n d  I l e k  4 5 ,  K a r o l  W e id e n h ó f e r  9 . 
W o jc ie c h  S v o z i l  9, J u l i a n  O i s y k  1 5 ,  W i l h e l m  
B e r n a t  5 4 ,  J ó z e f  N e b e s k y  1 0 ,  O s k a r  H r u b y  
1 0 ,  J ó z e f  S c h e f t e l  1 5 ,  E u s t a c h y  N ie m c z y c k i  
3 0 , J ó z e f  S o u ś e k  5 7 ,  K a r o l  Ś w ią t k o w s k i  2 3 ,  
L e o p o ld  A l b e r t  8 0 , K a r o l  P o z n a ń s k i  8 0 , L e i -  
z e r  K r a s u c k i j9 5 ,  A ł o i z y  N a w a r a  z 5 4 ;w  9 3 , K a r o l  
B r l k a  3 .  J ó z e f  E k i e r t  3 0 , W ł a d y s ł a w  B a c h -  
m a n e k  5 8 ,  A r n o l d  P o p p e r  2 4 ,  M ir o s ł a w  G e -  
c ió w , i  W ł o d z im ie r z  S k a l is z  9 , F r y d e r y k  
G e r m a k  8 9 , A l o i z y  C e c h  1 0 ,  W a c ł a w  K n e -  
ź e k  z  1 0  b a t a l io n u  p io n .  d o  1 1  b a t .  p io n . ,  
R u d o lf  D r a p e l la  5 6 ,  Z y g m u n t  R e g ie e  5 7 ,  
F r a n c is z e k  B a u e r  2 0 , F r a n c i s z e k  P u §  9 , K a ­
z im ie r z  T a r k o w s k i  7 7 ,  J ó z e f  B r o ś  8 0 , R u d o lf  
S c h m id t  i  J a n  Z e m a n  9 , R u d o l f  F a r n i k  4 0 . 
O tto  R e ic h e l  8 9 , J a n  W e b e r  1 ,  J ó z e f  K u c a  
9 0 , W o jc ie c h  S z a f l a r s k i  5 7 ,  J ó z e f  S i lb e r b e r g  
2 0 , F r a n c is z e k  F r a n t a  9 3 , B o g u s ł a w  P a r t y -  
k a  9, A l b e r t  J u n g m a y r  i  T o m a s z  P a y l i ć e k  
9 , L e o n  P r o c h a s k a  4 5 ,  A l o i z y  M a n d l  9, 
F r a n c is z e k  Y y t i s k  5 5 ,  J a n  T u n y s  9 3 , M a r ­
k u s  D o r h f e ld  9 0 , W i l h e l m  N e u m a n a  9 3 , E r ­
n e s t  K o r e f  1 5 ,  I g n a c y  J o c h o w it z  1 0 ,  F r a n ­
c is z e k  S t e js k a l  7 7 ,  S ł a w o m ir  P t h a l  i  R u d o lf  
M u l le r  9 3 ,  J a n  B r z o s t o w s k y  7 7 ,  F r a n c is z e k  
K o lo u s e k ,  J ó z e f  K a t z e r  i  F r a n c is z e k  A d l e r  
9 3  E r n e s t  L a n g e r  1 0 0 .

Awans noworoczny
w rezerwie c. i k.-armii.

( I X . )  Dziennik rozporządzeń wojskowych 
dla c. i k. armii

K a d etem ! r e z e r w o w y m i w  p u ł k a c h  
p i e c h o t y ,  b a t a l i o n a c h  s t r z e l c ó w  i  
p i o n i e r ó w  z a m ia n o w a n i n a s t ę p u ją c y  r e z e r ­
w o w i p o d o f ic e r o w ie :  F r y d e r y k  M a r s c h h a u s e n  
8 9 , F r a n c is z e k  M a r u ś k a  5 8 , A d o l f  R o z t o m ily  
2 0 ,  J e r z y  K u r i c a  1 5 ,  J ó z e f  M e t z l  2 4 ,  I g n a c y  
L e r c h e n f e ld  4 1 ,  I z y d o r  H a w r a n e k  5 5 ,  H e n ­
r y k  H a b e l  1 0 0 ,  K a r o l  H a m p l  4 0 , F r a n c is z e k  

a t s c h in a  1 0 0 ,  R u d o lf  L a n g  4 5 ,  F r y d e r y k  
t e p a n e k  5 4 , R u d o l f  N e n t w ic h  3 ,  G u s t a w  

F e lz m a n n  9 3 , A n t o n i  B r a n b e r g e r  9 5 , A n t o n i  
Ś u b r t  8 9 , J ó z e f  M o s t o w y  3 0 , R u d o l f  R u d ­
kowski 15, W ładysław  S u c h o d o l k i  5 7 ,  W in­
centy Kobosil 10, Józef P iachy 58, A ntoni

Przewrót w Chinach.
N a js t a r s z e  z  p a ń s t w  te g o  ś w ia t a  u le d z  

m a  g r u n t o w n e m u  p r z e o b r a ż e n iu .  Z d a je  s ię  
n ie  u le g a ć  w ą t p l iw o ś c i ,  że  d n i  d a ls z e g o  
i s t n i e n i a  d y ń a s t y i  m a n d ż u r s k ie j  s ą  p o lic z o n e . 
R ó d  T a - C h i n g . -  p ia s t u ją c y  w ł a d z ę  m o n a r s z ą  
w  C h in a c h  o d  c z a s u  z d o b y c ia  P e k in u  p r z e z  
M a n d ż u r ó w  ( 1 6 4 4 ) ,  z d e c y d o w a ł  s ię  a b d y k o -  
w a ć . N a le g a l i  n a  u s t ą p ie n ie  s a m i p o d o b n o  
k s ią ż ę t a  k r w i ,  s t a w ia ją c  je d e n  t y lk o  w a r u ­
n e k  : że  p o r ę c z o n e  b ę d ą  in t e g r a ln o ś ć  im i e ­
n i a  d y ń a s t y i  i  b e z p ie c z e ń s t w o  o s o b is t e  j e j  
c z ło n k ó w . C e s a r z o w a -w d o w a  s k ł a n i a  s ię  p o ­
d o b n o  r ó w n ie ż  k u  a b d y k a c y i,  z w ł a s z c z a ,  źe 
t a k ż e  w s z y s t k ie  w a r s t w y  lu d n o ś c i  m a n d ż u r ­
s k ie j  n ie  w id z ą  in n e g o  s p o s o b u  w y jś c ia  z  z a ­
m ę t u .

C o  d o  J u a n s z i k a ja ,  k t ó r y  ś w ie ż o  o m a l 
n ie  p a d ł  o f ia r ą  z a m a c h u , to  b e z  o g r ó d e k  o n  
p o w ia d a , ż e  z a d a n ie m  je g o  n ie  je s t  o b r o n a  
d y ń a s t y i  M a n d ż u ,  le c z  o c h r o n a  p o r z ą d k u  i  
s p o k o ju , ja k o  p o d s t a w  k a ż d e g o  r z ą d u .

A  j e ż e l i  u s t ą p i  d y n a s t y a ,  to  z a c h o d z i 
o b a w a , że  p ó jd z ie  z a  t e m  z a g ł a d a  f o r m y  m o - 
n a r c h ic z n e j  r z ą d u .  Z d a je  s ię  b o w ie m , że  p r z e ­
m in ę ł a  n ie p o w r o t n ie  t a  fa z a , g d y  f a k t y c z n e  
w p r o w a d z e n ie  k o n s t y t u c y i .  m o g ło  u r a t o w a ć  
m o n a r c h ię .  N ie s p e ł n a  6 - l e t n i  c e s a r z  P u y ,  
k t ó r e m u  ja k o  m o n a r s z e  n a d a n o  im i ę  H s t i a n -  
T u n g  t. z . „ z a p o w ie d ź  k o n s t y t u c y i44, m o ż e  
j u ż  w  d n ia c h  n a jb l iż s z y c h  z ło ż o n y  z o s t a n ie  
z  t r o n u  i  z  k r e w n y m i u d a  s ię  d o  J e h o l.  C z e ­
g o  n ie  u d a ło  s ię  p r z e d  k i lk u d z i e s i ę c iu  la t y  
o s ią g n ą ć  p o w s t a n iu  t a jp in g ó w , p r z e z  la t  1*4 
p o d t r z y m y w a n e m u , t e r a z  s p e ł n ia  s ię  i  d a w n e  
c e n t r u m  t a jp in g ó w  N a n k i n  w y d r z e  P e k in o w i 
p ie r w s z e ń s t w o , s t a n ie  s ię  s t o l ic ą  p a ń s t w a .

A l e  o b e c n ie  je s z c z e  c ię ż s z e , n iż  o n g i,  
c h m u r y  z a w is ł y  n a d  C h in a m i .  I d z ie  ju ż  n ie ­
t y lk o  o c e s a r s t w o , c z y  r e p u b l ik ę ,  a le  w p r o s t  
o c a ło ś ć  p a ń s t w a . P r z e p a ś c i  p o m ię d z y  p ó ł ­
n o c n ą  a  p o ł u d n io w ą  C h i n  p o ło w ą  n ie  z a ­
p e ł n ię  u s t ą p ie n ie  d y ń a s t y i  i  n a w e t  z je d n o ­
c z e n ie  w e w n ę t r z n y c h  p r o w in c y j  n ie  z a p o b ie  
g n ie  r u c h o w i o d ś r o d k o w e m u  n a  p e r y f e r y i  
p a ń s t w a . A  p r z e d m io t e m  t r o s k  J u a n s z ik a ja  
je s t  w ł a ś n ie  u r a t o w a n ie  c a ł o ś c i p a ń s t w a , te g o  
z a ś , je g o  z d a n ie m , d o k a z a ć  n ig d y  n ie  z d o ła  
p r o k la m o w a n a  w  N a n k i n ie  d e m o k r a t y c z n o - 
s o c y a ln a  r e p u b l ik a  p o d  z w ie r z c h n ic t w e m  S u n -  
ja t s e n a .  W  r a z ie  a b d y k a c y i  d y ń a s t y i  s p o d z ie ­
w a ć  s ię  n a le ż y  c ię ż k ic h  w a lk  p o m ię d z y  p ó ł ­
n o c ą  a  p o ł u d n ie m  i do n ie j  p r a w d o p o d o b n ie  
p r z y g o t o w u je  s ię  J u a n s z i k a j .  J e ś l i  z a ś  w y j ­
d z ie  z n ie j  z w y c ię s k o ,  to  t r y u m f  d a  m u  w  
r ę c e  w ła d z ę  d y k t a t o r s k ą ,  d la  k t ó r e j p ła s z c z y ­
k ie m  t y lk o  b ę d z ie  r e p u b l ik a ń s k a  f o r m a  r z ą ­
du. Z a m ia r y  J u a n s z i k a ja  k r ę p u je  na r a z ie  
brak pieniędzy; to samo doskwiera południo­

w y m  r e p u b l ik a n o m . O b ie  s t r o n y  w y t ę ż a ją  
w s z y s t k ie  s i ł y  c e le m  ^ k o n w e r t o w a n ia  p o ż y ­
c z k i ,  a  je d n a  d r u g ie j  p r z e s z k a d z a  w  z a c ią ­
g n ię c iu  z o b o w ią z a ń  f in a n s o w y c h  z a g r a n ic ą .

A b y  w y b r n ą ć  z  k ło p o t u ,  J u a n s z i k a j  "do­
r a d z a ł  k s ią ż ę t o m  m a n d ż u r s k im ,  a b y  o n i c z ę ś ć  
s w y c h  b o g a c t w  z ł o ż y l i  n a  o ł t a r z u  d y ń a s t y i  i  
o jc z y z n y .  A l e  w ł a ś n ie  ta  p r o p o z y c y a  m ia ł a  
t a k i  s k u t e k ,  ż e  k s ią ż ę t a  z  d w o jg a  z łe g o  w y ­
b ie r a ją c  m n ie js z e ,  w o le l i  r a c z e j o s w o ić  s ię  z 
m y ś lą  o a b d y k a c y i .  C o  d o  e e s a r z o w e j-w d o w y , 
to  p o ś w ię c i ł a  o n a  ju ż  z n a c z n e  s u m y , a le  g d y ­
b y  n a w e t  w s z y s t k o  o d d a ła , n ie  w y s t a r c z y ­
ł o b y  to  n a  d ł u g o .

B r a k  f u n d u s z ó w  je s t  p o w o d e m , ż e  z a ­
r ó w n o  p a r t y  a  p ó ł n o c n a ,  c e s a r s k a ,  j a k  p o ł u ­
d n io w c y  r e p u b l i k a ń s c y  s a m i d o m a g a ją  s ię  
f in a n s o w e j in t e r w e n c y i  z a g r a n ic y .  A l e  c z y ż  
t a k a  in t e r w e n e y U  n ie  b ę d z ie  m u s ia ł a  p o c ią -  
g o ą ć  z a  s o b ą  i n n e j ,  p o l it y c z n e j  ?

Lwóiv, 18 stycznia.
K a l e n d a r z .
P i ą t e k  (19  s t y c z n ia ) :
F e r d y n a n d a .  —- R a t y m ir a .  —  B o h o ja w ł.

H o s p .

W s c h ó d  s ło ń c a  o g o d z in ie  7 T 2  r a n o , z a ­
c h ó d  s ło ń c a  o g o d z in ie  3 5 6  po p o łu d n iu .

—  J E .  P .  M i n i s t e r  G a l i c y i  W ł a d y ­
s ł a w  D ł u g o s z  z w ie d z ił  w c z o r a j ra n o  b ib l io ­
te k ę , M u z e u m  i  d r u k a r n ię  Z a k ła d u  n a ro d o w e g o  
im . O s s o liń s k ic h ,  g m a c h  g a l ic .  T o w a r z y s t w a  
m u z y c z n e g o , z a k ła d  w y c h o w a w c z o -n a u fe o w y  p . 
W ik t o r y i  N ie d z ia ł k o w s k ie j ,  g m a c h  I z b y  h a n d lo ^  
w e j i  p r z e m y s ło w e j, po p o łu d n iu  za ś  Z w ią z e k  
p r z e m y s łu  fa b r y c z n e g o , L ig ę  p o m o c y  p r z e m y ­
s ło w e j, Z w ią z e k  z d r o jo w is k , m le c z a r n ię  A n d r z e ja  
k s . L u b o m ir s k ie g o  i  h r .  M y c ie ls k ie g o , a  w r e ­
s z c ie  b iu r a  p r z e w o r s k ie j f a b r y k i c u k r u .

—  K s i ą ż ę  B i s k u p  S a p i e h a  b a w i o b e c­
n ie  —  j a k  ju ż  d o n io s ła  w c z o r a j d e p e sz a  —  
w  k la s z to r z e  B e n e d y k t y n ó w  w  E in s ie d e ln ,  w  
S z w a jc a r y i .  P r z y  o b ję c iu  b is k u p s t w a , K s ią ż ę  
B is k u p ,  z w y c z a je m  s w y c h  p o p rz e d n ik ó w , o g ło s i 
l i s t  p a s t e r s k i do d u c h o w ie ń s t w a  i  w ie r n y c h  
d y e c e z y i. P r z y ja z d  K s ię c ia  B is k u p a  z a p o w ie ­
d z ia n y  je s t  n a  k o n ie c  lu t e g o ;  u r o c z y s t y  in g r e s  
d o  k a t e d r y  o d b ę d z ie  s ię , j a k  ju ż  z a z n a c z y liś m y , 
w  n ie d z ie lę ,  d . 3  m a r c a . P r z y b y w a ją c e g o  do 
K r a k o w a  K s ię c ia  B is k u p a  p o w ita  n a  d w o rc u  
u r o c z y ś c ie  k a p it u ła ,  d u c h o w ie ń s tw o , R a d a  m ia ­
s ta  K r a k o w a , n a c z e ln ic y  w ła d z , o b y w a te ls tw o . 
P o  d ro d ze  z  d w o rc a  k o le jo w e g o  w s t ą p i K s ią ż ę  
B is k u p  do k o ś c io ła  N .  M a r y i P a n n y ."

O b o w ią z k i s e k re t a r z a  K s ię c ia  B is k u p a  
p e łn ić  b ę d z ie  k s .  d r . J ó z e f  N ie m c z y ń s k i,  o b e c­
n ie  w ik a r y u s z  i  k a te c h e ta  w  N o w y m  T a r g u .  
K 3. d r . N ie m c z y ń s k i b a w i o b e cn ie  w  K r a k o w ie ;  
z  p o c z ą tk ie m  lu te g o  p rz e n o s i s ię  tu ta j d la  o b ję ­
c ia  n o w y c h  o b o w ią z k ó w ..

—  K s .  M a k s y m i l i a n  k s i ą ż ę  S a s k i  
p r z y b y ł  do L w o w ie  n a  d łu ż s z y  p o b y t  K s ią ż ę  
S a s k i  je s t  g o ś c ie m  J E .  k s .  M e t ro p o lity  S z e p ty ­
c k ie g o .

N a  L o t e r y ę  g o s p o d a r s k ą  u rz ą d z o n ą , 
1 7  g r u d n ia  r .  z ., n a  ce le  d o b ro c z y n n e  n a  d o ­
ch ó d  „ D o m u  P r a c y 44 z ło ż y l i  d a r y  p p .: S t a n i­
s ła w  K r a s iń s k i ,  k ie r o w n ik  s ta ro s tw a  w  C ie s z a ­
n o w ie , 1 0  k o ro n , z a  p o ś re d n ic tw e m  p. d r. K a ­
r o la  M a ty a s a  w  B r z o z o w ie  p o s e ł Z d z is ła w  
S k r z y ń s k i  2 0  k o ro n , d r .  H e n r y k  L i c  5  k o ro n , 
L u d w ik  K u r y  ło w ic z  5  k o ro n , Ń .  T .  1 0  k o ro n , 
E d m u n d  Z b u d o w s k i 5  k o ro n , Z d z is ła w  K w o -  
le w s k i 5  k o ro n , J ó z e f  N a r a jo w s k i 5  k o ro n , d r .  
K a r o l  M a ty a s , s ta ro s ta  w  B rz o z o w ie , 1 0  k o ro n

—  P o d z i ę k o w a n i e .  L o t e r y a  g o s p o d a r­
s k a  u rz ą d z o n a  w  s a l i  „ S o k o ła 44 w  d n iu  1 7  g r u ­
d n ia  z. r .  n a  rz e c z  „ D o m u  P r a c y 44 p r z y n io s ł a  
c z y ste g o  d o c h o d u  5 8 7 7  k o ro n  4 2  b a l .  —  W d z ię ­
c z n a  s e rd e c z n ie  w s z y s t k im , k t ó rz y  m i d o p o m o ­
g l i  w  z e b r a n iu  g ro s z a  d la  b ie d n y c h , z n a jd u ją ­
c y c h  o p ie k ę  i  p r z y t u łe k  w  „ D o m u  P r a c y 44, s k ł a ­
d a m  g o rą c e  p o d z ię k o w a n ie . D z ię k u ję  h o jn y m  
o f ia ro d a w c o m , k t ó r z y  b ą d ź  d z ic z y z n ą , d ro b ie m , 
p ro d u k t a m i s p o ż y w c z y m i, lu b  p ie n ię ż n y m  d a ­
tk ie m  p r z y c z y n i l i  s ię  do t a k  św ie tn e g o  " re z u lta tu . 
D z ię k u ję  ł a s k a w y m  p a n io m , k tó re  n ie  ż a ł u ją c  
n i  c z a s u , n i  t r u d u , z a jm o w a ły  s ię  t a k  g o r l iw ie  
i  c h ę tn ie  ju ż  to z b ie r a n ie m  fa n tó w , ju ż  to s p r z e ­
d a ż ą  lo s ó w  n a  lo t e r y i g o s p o d a r s k ie j; d z ię k u ję  
ta k ż e  Z a r z ą d o w i d r u k a r n i p a n a  W ł a d y s ł a w a  
Ł o z iń s k ie g o  z a  b e z p ła tn e  w y d r u k o w a n ie  p la k a ­
tó w , —  z a  w s z y s t k o  w s z y s t k im  p r z e s y ła m  s e r ­
d eczn e  g o rą c e  „ B ó g  z a p ł a ć 44.

Z  w y d z ia ł u  T o w a r z y s t w a  m iło s ie r d z ia  
„ O p a trz n o ś ć "

Zofia Bobrzyńska, p rz e w o d n ic z ą c a .

—  Z a j ś c i a  w  B o r y s ł a w i u .  W  n ie d z ie ­
lę , 7  b . m ., w ie c z o re m  trz e c h  a b s o lw e n tó w  
s z k o ły  w ie r t n ic z e j w  B o r y s ł a w iu  s zło  w  s ta n ie  
n ie  trz e ź w y m  p rz e z  u l ic e  B o r y s ł a w ia  i  z a c ze ­
p ia ło  p rz e c h o d n ió w , p rz y c z e m  je d e n  z  e k s c e d e n - 
tów  u d e r z y ł  r e a g u ją c e g o  n a  z a c ze p k ę  s ło ­
w n ą  n ie ja k ie g o  E i s i g a  S o m m e r a  la s k ą  z a k o ń ­
c z o n ą  ż e la z n y m  to p o rk ie m  t a k  n ie s z c z ę ś liw ie  w  
g ło w ę , że S o m m e r  te j s a m e j n o c y  ż y c ie  z a ­
k o ń c z y ł .












